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TECHNIKA I GOSPODARKA MORSKA
M I E S I Ę C Z N I K
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Rok V  Listopad 1955 ivr  17

O  w ię kszy  w k ła d  in te lig e n c ji techn iczne j 
w  rea lizację  A p e lu  CRZZ

K. K U S IA K  —  K ier. Wydz. Ekonomicznego Zarządu Głównego Zw . Zaw . Prac. Żeglugi, Gdańsk

N ied ług i okres dz ie li nas od zakończenia P la n u  6 - le t-  
niego. N iem a ły  jes t i  nasz w k ła d  —  p ra c o w n ik ó w  gospodarki 
m o rsk ie j —  w  to  w ie lk ie  dzieło. D u m n i jesteśm y z naszych 
osiągnięć w  zagospodarow aniu i  u sp ra w n ie n iu  p racy po rtó w , 
z rozw o ju  naszych stoczni, z pow iększen ia  naszej f lo ty  h a n ­
d low e j i  ro z w o ju  do poważnej ga łęzi gospodark i na rodow e j 
rybo łó w stw a  m orskiego. A le  m im o  to  n ie  ze w szystkiego 
jesteśm y w  p e łn i zadow oleni.

W iem y, że są m oż liw o śc i uzyskan ia  lepszych w y n ik ó w , 
że w ie le  jeszcze m ożna i  na leży usp raw n ić  w  o rg an izac ji 
pracy, w  to ro w a n iu  d ro g i postępow i techn icznem u w  naszej 
gospodarce m orsk ie j. W iem y, że są m ożliw ośc i usun ięc ia  n ie ­
jedne j ciem nej p la m y  na ob razie  6 - le tn ich  osiągnięć zan im  
sporządzim y b ilans  ro k u  1955. W łaśn ie  po to. aby ob rachu­
nek pe łnych 6 la t  w y p a d ł ja k  n a jle p ie j, aby s tw orzyć n a j­
odpow iedn ie jsze w a ru n k i s ta rtu  do p la n u  5-letn iego, Cen­
tra ln a  Rada Z w ią z k ó w  Z aw odow ych  zw ró c iła  się z apelem 
do w szystk ich  p ra cu jących  w  sp raw ie  ro zw in ię c ia  szerokiego 
ruch u  w spó łzaw odn ic tw a p racy  pod hasłem : „W y k o n a jm y  
w  p e łn i w szystk ie  zadan ia P la nu  6 -le tn iego .”

A pe l CRZZ zna laz ł ju ż  odzew w śród  tys ięcy  m aryna rzy , 
portow ców , stoczn iow ców  i  ryb a kó w . R obotn icy, personel 
in ż y n ie ry jn y  i  p ra cow n icy  a d m in is tra c ji s łusznie w  sw ych 
zobow iązaniach sku p ia j ą uwagę na  sp raw ie  n a jw a ż n ie j sze j: 
na p rze d te rm inow ym , ja k  na jlepszym  w y k o n a n iu  tegorocz­
nego p lan u  p ro d u k c ji. P rzystępu jąc do w spó łzaw odn ic tw a  
po p rzeana lizow an iu  sy tua c ji, za łog i n ie  w a h a ją  się staw iać 
przed sobą tru d n ych , ale re a ln ych  zadań. W ykonan ie  ich  
wym agać będzie dalszego u ja w n ia n ia  rezerw , spotęgowania 
tw órcze j in ic ja ty w y  j  pom ysłowości.

Uzależnione je s t to je d n a k  od w łaściw ego codziennego 
k ie row a n ia  tym  szlachetnym  ruchem  w sp ó łza w o dn ic tw a  p ra ­
cy przez a k ty w  gospodarczy i społeczny. K ie ro w a n ie  w sp ó ł­
zaw odn ic tw em  w  czasie jego trw a n ia  oznacza co pew ien 
okres ko n tro lę  w y n ik ó w , usuw anie  trudnośc i, upow szechn ia­
n ie  każdej cennej in ic ja ty w y , oznacza stw arzan ie  załogom 
coraz lepszych w a ru n k ó w  w yko n a n ia  ic h  słusznych w n io s ­
k ó w  i zobowiązań. Tym czasem  w  n ie k tó ry c h  p rzeds ięb io r­
s tw ach przebieg -współzawodnictw a św iadczy o tym , że w ie l­
ka ro la  tego ru c h u  n ie  tost na leżycie  rozum iana, w  ta k ic h  
przedsięb iorstw ach, ja k  P o lsk ie  L in ie  Oceaniczne. P uck ie  
Z ak ła d y  M echaniczne, G dyńska Stocznia R em ontpw a i w ie ­
lu  in nych  a d m in is tra c ja  gospodarcza i  a k ty w  zw iązkow y 
k ła dz ie  nacisk racze j na fo rm a ln ą  stronę w spó łzaw odn ic tw a, 
ogran iczając się do w ezw ań i re je s tro w a n ia  zobow iązań! 
N iedostatecznie troszczy się o w yc iągn ięc ie  w n io skó w  z k r y ­
ty k i w a d liw e j o rg an izac ji pracy, o 'zapewnienie w a ru n k ó w  
w yko na n ia  po d ję tych  zobow iązań, o fa k tyczn e  upowszech­
n ien ie  p rzodu jących  m etod pracy.

Obecnie chodzi o to, a b y  tw órczą  in ic ja ty w ę  i  a k ty w ­
ność lu d z i p racy n ieu s ta nn ie  rozw ija ć . D latego trzeba szybko 
nadrob ić pow sta łe  tu  i  ów dzie zan iedbania, s tw o rzyć  za ło ­
gom ja k  na jlepsze w a ru n k i pracy, usunąć is tn ie ją ce  jeszcze 
b ra k i i n iedociągnięcia, trzeba w yko rzys ta ć  każdy dzień, by  
n ieustann ie  podwyższać osiągnięte w y n ik i.  N ie sposób osiąg­
nąć to bez aktyw nego ud z ia łu  i  pom ocy te c h n ik ó w  i  in ż y ­
n ierów . W iadom o przecież, że usunięcie trudnośc i, ja k  w a d - 
h w a  organ izacja  pracy, o b ja w y  zasto ju  w  technice, b ra k i

w  system ie n o rm  oraz w  zaopatrzen iu  m a te ria ło w ym , zależy 
przede w szys tk im  od służby in żyn ie ry jn o -te ch n iczn e j. A p e l 
CRZZ g łosi: „ In ż y n ie ro w ie , techn icy , m a js tro w ie  i  b ryg a ­
dziści, b ie rzc ie  czynny  u d z ia ł w e  w spó łzaw odn ic tw ie , d b a j­
cie o .zabezpieczenie na jdogodn ie jszych  w a ru n k ó w  d la  w y ­
konan ia  zobow iązań załóg —  usp ra w n ia jc ie  organ izację  p ra ­
cy, d b a jc ie  o spraw ne zaopatrzenie m ate ria łow e , o szerokie 
stosowanie p rzodu jących  m etod pracy, 0 w prow adzen ie  udo­
skonaleń techn icznych .”

Znaczny je s t ju ż  ud z ia ł a d m in is tra c ji gospodarczej, in ­
żyn ie ró w  i  te c h n ik ó w  w  dotychczas pod ję tych  zobow iąza­
niach. N ie  ma bow iem  zak ładów , w  k tó ry c h  n ie  p o d ję lib y  
on i zobow iązań wespół z całą załogą. Tę in ic ja ty w ę  m us im y 
je d n a k  rozw inąć  ja k  na jszerze j i sk ie row ać na węzłow e, 
decydu jące o d c in k i pracy. O bok w ie lu  cennych zobow iązań 
pod ję tych  przez in ż y n ie ró w  i tech n ikó w , w ys tę p u ją  bow iem  
i  tak ie , k tó re  św iadczą o n iedosta tecznym  z rozu m ien iu  is to ty  
zadań w y n ik a ją c y c h  z A p e lu  CRZZ. ¡Pion Techn iczny P LO  
p o d ją ł np . zobow iązanie ¡zmierzające do u trzym a n ia  goto­
w ości techn iczne j s ta tków . Z iapewnić to  m a ją  sam i.rem onty 
prow adzone przez załogi s ta tków . N ic  na tom ia s t w  zobow ią­
zan iu  n ie  m ów i o tym , ja k ie j pom ocy udzie lą  p racow n icy  
P ionu  Technicznego załogom  w  w y k o n a n iu  tego zadania. N a ­
suwa się zatem  py tan ie , czyż aż ta k  m a ło  zadań w  re a liz a c ji 
A p e lu  C R ZZ w idzą  przed sobą p ra cow n icy  P ionu  Techn icz­
nego P LO  że zm uszeni s'ą do pode jm ow an ia  zobowiązań, 
k tó re  rea lizow ać będą n ie  on i, a za łog i s ta tk ó w 9 Roz­
powszechnia jąc A p e l C R ZZ a k ty w  zw iązkow y n iedostatecz­
n ie  jeszcze p ro w a dz i pracę po lityczno -o rgan iza to rską , w  w y ­
n ik u  k tó re j każdy p ra c o w n ik  w  zakładzie  zna laz łby  sw o je  
m ie jsce w  jego w yko n a n iu . D la tego id z ie  w  te j c h w il i  o to 
aby rozpow szechn ia jąc treść A p e lu  w śród  te ch n ikó w  i in ż y ­
n ie ró w  k ie row a ć  ic h  in ic ja ty w ę  i  ak tyw ność na w ęzłow e w y ­
n ika ją ce  z is to tn ych  po trzeb zagadnienia. W  po rtach  będzie 
to  dalsze usp raw n ien ie  o rg an izac ji p racy i  w sp ó łp racy  z k o n ­
trahe n tam i. w e flo c ie  —- zw iększenie zdolności przew ozow e j, 
w  stoczniach rem o n tow ych  —  usp raw n ien ie  i po tan ien ie  re ­
m o n tó w  statków .

O lb rzym ią  rezerw ę w zro s tu  w yd a jn ośc i p racy  s tan ow i 
rów n ież  ru ch  ra c jo n a liza to rsk i. M am y z te j dz iedz iny w ie le  
p rz y k ła d ó w  tw ó rcze j w spó łp racy  in ż y n ie ró w  i te c h n ik ó w  
z ro b o tn ik a m i przynoszącej gospodarce zak ładów  is to tne  k o ­
rzyści. Szersze rozw in ięc ie  te j w spó łp racy  pow in no  pomóc 
w  usun ięc iu  (tych w szys tk ich  b ra k ó w  i  zan iedbań, k tó re  ha­
m u ją  rozw ó j ru c h u  wynaliazczoiści. W skazane jest. aby przede 
w szys tk im  poprzez u a k ty w n ie n ie  is tn ie ją cych  b rygad  in ż y - 
n ie ry.jno—rob o t n iczych oraz pow o łan ie  now ych  b rygad  do­
pomóc w  szybk im  w p row adzen iu  do p ro d u k c ji w szys tk ich  
zgłoszonych i p rz y ję ty c h  w n io skó w  rac jon a liza to rsk ich . A  w  
te j dz iedzin ie  m am y bardzo w ie le  do zrob ien ia .

N iech w ezw an ie  P a r t i i i A p e l CRZZ rozw iną  jeszcze b a r­
dz ie j in ic ja ty w ę  i  tw ó rczą  m yś l in te lig e n c ji technicznej. 
N iech in żyn ie ro w ie  i  techn icy  n ie  ty lk o  b io rą  ja k  n a jb a rd z ie j 
bezpośredni i  a k ty w n y  ud z ia ł we w spó łzaw odn ic tw ie , ale 
p rzodu ją  w  ty m  ru c h u  i sw o im  p rzyk ład em  o d d z ia ły w u ją  na 
ro b o tn ikó w , w d ra ża ją  przodu jące m etody pracy, re a liz u ją  
w n io s k i rac jon a liza to rsk ie , to ru ją  drogę postępow i techn icz­
nemu.
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D ziesięcio lecie  P o lite c h n ik i G dańskie j

Prof. m gr inż. St. H U C K E L  —  Rektor Politechniki 
Gdańskiej

W ro k u  bieżącym  P o lite c h n ik a  G dańska obchodzi dziesięcio lecie swego is tn ien ia . 
D orobek Ucze ln i, będącej kuźn ią  k a d r in ż y n ie ry jn y c h  m. in n . d la  gospodark i m o r­
sk ie j, p rz e d s ta w ił podczas uroczystego obchodu R e k to r P o lite c h n ik i p ro f. St. H iic k e l 
w  przem ów ien iu , k tó rego  g łów ne m y ś li zaw ie ra  poniższy a r ty k u ł.

D e kre t K ra jo w e j R ady N arodow e j p rzekszta łca jący 
P o lite ch n ikę  G dańską w  po lską  pańs tw ow ą szkolę akade­
m icką , w y d a n y  b y ł dn ia  24 m a ja  1945 r., a ogłoszony w  
D z ie n n ik u  U s taw  z d n ia  11 czerwca tegoż ro ku .

U tw o rzono  wówczas na  P o litechn ice  cz te ry  w y d z ia ły ; 
in ż y n ie r ii lą do w e j i  w odne j, m echan iczno -e lektryczny, 
b u d o w y  o k rę tó w  i chem iczny. N ieco późn ie j podzielono 
w y d z ia ł m ech an iczno -e lsk tryczn y  na dw a sk ładow e  i  u tw o ­
rzono szósty w y d z ia ł: a rc h ite k tu ry .

D zień 24 m a ja  je s t w p ra w d z ie  o fic ja ln ą  datą pow stan ia  
U cze ln i, p ra k ty c z n ie  je d n a k  za początek dz ia ła lnośc i w ła d z  
p o lsk ich  na je j te ren ie  i  wszczęcia p rzygo tow ań  do  je j 
u ru cho m ien ia  —  można uważać dzień 5 k w ie tn ia  1945 r., 
k ie d y  to  te re n  P o lite c h n ik i obsadziła g rupa  operacy jna , 
w yde legow ana z końcem  lu tego  1945 r. z  K ra k o w a  przez 
ówczesnego M in is tra  O św ia ty  d r  St. Skrzeszewskiego, a po­
zostająca pod p rze w o dn ic tw em  p ro f. d r  St. T u rsk ie go  (dz i­
siejszego re k to ra  U n iw e rs y te tu  W arszawskiego). W  sk ła d  
g ru p y  op e ra cy jne j w c h o d z ili p ro feso row ie  K . K op eck i 
i  F. O tto, do dziś p ra cu ją cy  na  naszej ucze ln i.

Uruchomienie uczelni

O b ję ty  przez g ru pę  op e ra cy jną  zespół gm achów  u leg ł 
w  m n ie jszym  lu b  w iększym  s topn iu  zniszczeniu, p rz y  czym  
n a jw ię c e j u c ie rp ia ł sk u tk ie m  dz ia łań  w o je n n ych  gm ach 
g łów n y, w y p a lo n y  w  80%; w n ę trza  b y ły  zdewastowane, 
urządzen ia  w yw iez ion e  przez uc ieka jących  h itle ro w có w .

W  ob liczu  ta k ic h  zniszczeń zdaw ało się, że tw o rze n ie  
wyższe j ucze ln i techn iczne j w  G dańsku je s t przedwczesne 
i  teza ta k a  na w e t w  ow ych  p ie rw szych  dn ia ch  b y ła  w y s u ­
wana, p rzy  czym  proponow ano p rzew iez ien ie  oca la łych  
resztek sprzę tu  i wyposażenia do Łodz i, gdzie w łaśn ie  p o w ­
staw a ła  now a P o litech n ika .

T a k  w ięc oprócz tru d n o śc i fizycznych  p ie rw s i o rgan iza ­
to rz y  U cze ln i m u s ie li jeszcze zwalczać de fe tystyczne po­
g lądy. D op ie ro  od w ie d z in y  naszej P o lite c h n ik i p rzez P re ­
zydenta  K ra jo w e j R ady N arodow e j B o les ław a B ie ru ta  
p rz y n io s ły  prze łom  w  poglądach i  s ta ły  się ty m  sam ym  
poważną zachętą do wzm ożen ia w ys iłkó w .

M im o  tru d n o śc i zdołano odbudow ać i  uporządkow ać 
m n ie j zniszczone sale w y k ła d o w e  ¡i k re ś la rn ie , n iezbędne 
d la  p rz y ję c ia  n a p ły w a ją c e j m łodz ieży i  ju ż  w  je s ie n i r. 1945 
rozpoczęto no rm a ln e  zajęcia. 22 pa źdz ie rn ika  r . 1945 p o d ję to  
w y k ła d y  i  ćw iczenia na raz ie  na  IV  ro ku , a od stycznia 
1946 d la  in n y c h  la t, łączn ie  d la  spore j —  bo ok. 1650 osób 
liczące j rzeszy s tuden tów . T ru d n o śc i n a tu ry  m a te ria ln e j n ie  
b y ły  je d n a k  jedyne  i  na jw ażn ie jsze . Podobnie ja k  w  ca łym  
k ra ju ,  P o lite ch n ika  n ie  m ia ła  dostatecznej ilo śc i s ił n a u ­
kow ych , po lska li te ra tu ra  techn iczna b y ła  uboga, n ie  by ło  
podręczn ików , s k ry p tó w  an i ja k ic h k o lw ie k  pom ocy naukom 
w ych . Odziedziczone po ucze ln i n ie m ie c k ie j szczątki b ib lio ­
te k i za w ie ra ły  dzie ła  przew ażn ie  przestarzałe. Pod ty m  
w zg lędem  trzeba  b y ło  budow ać dosłow nie  od podstaw .

Rozbudow a

M im o  ty c h  w szys tk ich  tru d n o ś c i je d n a k  P o lite ch n ika  — 
d z ię k i s ta łe j opiece Rządu i  P a r t i i  o raz t ru d o w i je j p ra cow ­
n ik ó w  —• p ro w a d z iła  w y trw a le  swą pracę, k ro k  za k ro k ie m  
rozszerzając swą bazę, s topn iow o odbudow u jąc  sw e gm achy, 
a po tem  rozb ud ow u ją c  je, pow iększa jąc swe k a d ry  i  co 
może na jw ażn ie jsze  —- s tw arza jąc  nowe, m łode k a d ry  n a ­
u ko w có w  i  d yd a k tykó w .

W  okres ie  p la n u  6 -le tn iego  w yb ud ow a no  lu b  znacznie 
rozbudow ano szereg o b ie k tó w : gm achy chem ii, gm ach w y ­
d z ia łu  e lektrycznego, gm ach w y trz y m a ło ś c i m a te ria łó w ,

okaza ły  gm ach b u d o w n ic tw a  wodnego w ra z  z jedną z 
na jw iększych  w  Europite h a l la b o ra to ry jn y c h , d w a  sk rzyd ła  
gm achu w ydz ila łów  b u do w y  okrę tów ' i  mechanicznego, b u ­
dyn ek  „W yso k ich  nap ięć“ .

P rzystąp iono  do ro z w o ju  in w e s ty c ji b y to w ych  d la  s tu ­
dentów . O dz iedziczy liśm y po ucze ln i W olnego M ias ta  dwa 
n ie w ie lk ie  dom y na k ilk a d z ie s ią t m ie jsc, dziś s to i do dys­
po zyc ji 6 dużych i  2 m ałe  dom y akadem ick ie  o kub a tu rze  
oko ło  80 tys ięcy m 3, w  k tó ry c h  zn a jd u je  pomieszczenie 
1.700 s tudentów , czy li oko ło  35% ogólne j ilośc i naszych 
w ychow anków ’.

Działalność dydaktyczna

Na g runc ie  rosnących m oż liw o śc i m a te ria ln y c h  naszej 
U cze ln i ro z w ija ła  się coraz in te n s y w n ie j je j dzia ła lność 
dydaktyczna . S topn iow o od ogó lne j ilo śc i s tud en tów  oko ło  
1.650 osób w  ro k u  1945 doszliśm y do liczby  dzisie jszej ok rą g ­
ło  5.000 studentów , k tó ra  to  liczba  d w u k ro tn ie  przewyższa 
ilość s tuden tów  w  ucze ln i p rzedw o jenne j.

K s z ta łc im y  obecnie s tuden tów  na 8 w ydz ia łach : a rc h i­
te k tu ry , bu d o w n ic tw a  lądowego, bu d o w n ic tw a  okrę towego, 
bu do w n ic tw a  wodnego, chem ii, e lek trycznym , łączności 
i  m echan icznym , a przez trz y  la ta  m ie liśm y  na U cze ln i 
jeszcze da lszy w y d z ia ł: agrotechniczny, przen ies iony potem  
do W roc ław ia . Na szczeblu in ż y n ie rs k im  spec ja lizu jem y 
naszych s tudentów  w  56 k ie ru n ka ch , na s topn iu  m ag is te r­
sk im  zaś w  24.

P rag n ą łb ym  po dkre ś lić  tu , że ja k k o lw ie k  ucze ln ia  nasza 
m a na ogó ł u rozm aicony p ro f i l,  to  je d n a k  odznacza 
się pew ną cechą u jedno lica jącą  go, cechą zw iązaną z po ło ­
żeniem  P o lite c h n ik i w  m ieście  na dm o rsk im  i  z n ieraz 
nadaw aną je j nazw ą ucze ln i m o rsk ie j. Cechą tą  je s t p ro ­
b le m a tyka  m orska , k tó ra  d la  jedynego w  Polsce W yd z ia łu  
B u d o w n ic tw a  O krę tow ego je s t podstaw owa, w  prob lem atyce  
zaś in n ych  w y d z ia łó w  p rz e w ija  się s iln ie  znaczoną n ic ią . 
I  ta k  na W ydz ia le  B u d o w n ic tw a  W odnego m am y je d yn ą 1 
W  Polsce specja lność w  zakresie  budow m ictw a m orskiego, 
na W ydzia le  E le k try c z n y m  m am y specjalność w  zakresie 
e le k tro te c h n ik i m o rsk ie j, na  w yd z ia le  a rc h ite k tu ry  is tn ie je  
specyficzna d la  naszego reg ionu  K a te d ra  A rc h ite k tu ry  
P o rtó w  i  Pom orza, W ydz ia ł Łączności za jm u je  się p ro b le ­
m a m i n a w ig a c ji itp .

N a leży po dkre ś lić  da le j, że z u w a g i na w yras ta jące  
po trzeby  gospodarcze pow o łano na naszej ucze ln i k a te d ry  
i  k ie ru n k i nauczania n ie  prow adzone na  daw nych  po lite ch ­
n ika ch  p rzedw o jennych , an i na w e t na  po lite ch n ika ch  za­
gran icznych.

P rzypo m in am y sobie wszyscy, że w  p ie rw szych  la tach  
is tn ie n ia  P o lite c h n ik i p ro g ra m y  nauczania i  m etody p racy 
w  bardzo dużym  s topn iu  n a w ią z y w a ły  do okresu m ię dzy­
w ojennego. Cechą tego okresu b y ł lib e ra ln y  stosunek do 
studentów , a zwłaszcza do czasu trw a n ia  ich  stud iów , co 
powodow ało, że p lan ow a ny cztero, czy cztero —■ i  pó ł le tn i 
c y k l s tud iów  w  rzeczyw istośc i ‘ rea lizow any b y ł ś redn io  w  
7 la tach. S praw a uczenia się pozostaw iona b y ła  sam ym  
studentom , a  zakres nauczania b y ł n iem a l p ry w a tn ą  spraw ą 
pro fesorów  i  w yk łado w có w .

T rw a ło  ta k  przez k ilk a  la t. P lan  6 - le tn i po s taw ił przed 
P o lite c h n ik ą  G dańską w ysok ie  w ym agan ia  zarów no ilo śc io ­
we, ja k  i  jakościow e. P rzy  n a p ię tych  p lanach  p ro d u k c ji i n ­
żyn ie ró w  n ie  m ożna b y ło  pogodzić silę z tym , aby m łodzież 
tra c iła  czais na u cze ln i li rozc iągała swe s tu d ia  na la ta . A b y  
osiągnąć ten cel w p row adzono soc ja lis tyczną dyscyp linę

1 S p e c ja ln o ś ć  tę  m a  jeszcze  p rz e jś c io w o  S z k o ła  In ż y n ie rs k a  
w  S z c ze c in ie .
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p racy  studen tów  k tó ra  sta ła  się d la  n ich  w yra źną  pomocą. 
Ustalona w  m yś l w y tyczn ych  M in is te rs tw a  S zko ln ic tw a  
Wyższego ścisłe ry g o ry  i  od ich  w y p e łn ie n ia  uzależniono 
m ożliwość ko rzys tan ia  z w y k ła d ó w  i  ćw iczeń na la tach  
wyższych. B y ło  to  ze rw an ie  ze s ta ry m i m etodam i. P os tu la t 
p lanowego szkolen ia postaw iono jasno przed gronem  n a u ­
czającym .

Problemy wychowawcze

P rob lem y dydaktyczne łą c z y ły  się ściśle z p ro b lem am i 
w ychow aw czym i. M łodzież, przychodząca na P o litechn ikę , 
z n a tu ry  swej dobra, n ie  w yka zyw a ła  jednakże należytego 
p rzygo tow an ia  ze szkoły ś redn ie j i  poprositu n ie  u m ia ła  
sprostać w ym a ga n io m  wyższe,! uczeln i. Nauka, nauczanie 
i  w ychow anie  na ty m  etap ie w ym a g a ły  dużego zrozum ien ia  
d la  m łodzieży, serca i  rozsądku. Z m iana  sposobu nauczania, 
dyscyp lina , p lanow e  kszta łcen ie  in żyn ie ra  zobow iązyw a ły  
w szys tk ich  w  P o litechn ice  do koncentrycznego dz ia łan ia , 
aby zabezpieczyć ilość i  jakość naszych absolw entów .

Z organ izow anie  g ru p  s tudenck ich  ze s ta ros tam i i  op ie­
k u n a m i spośród pom ocn iczych p ra c o w n ik ó w  n a u k i pozwo­
l i ło  na szybsze rozpoznanie n ied os ta tków  i  m ob ilizow a ło  
do sta łe j, bieżącej p racy. P ro fesorow ie , ja k o  op iekunow ie  
la t, poprzez s ta ły  k o n ta k t ze s tudentam i, g ru p o w y m i i  op ie ­
ku n a m i g rup  o d d z ia ły w a li w ychow aw czo na studentów .

W  tym  uk ład z ie  pom ocy studen tom  W ie lką ro lę  do 
spe łn ien ia  m ia ły  i s p e łn iły  o rgan izac je  p a r ty jn e  i  m ło dz ie ­
żowe, k tó re  dz ia ła jąc  w  sposób n ie p rze rw a n y  na ucze ln i 
i  w  domach akadem ick ich , n io s ły  koleżeńską pom oc i  p ro ­
w a d z iły  s tuden tów  na w yższy stop ień św iadom ości spo­
łecznego obow iązku  na uk i.

W  zakresie w ych ow a n ia  społecznego duża ro la  przypada 
ka ted rom  ideo log icznym  —  podstaw  m airk iS izm u-len in izm u 
i  ekonom ii po lityczn e j. O bie te k a te d ry  kreow ane na n a ­
szej ucze ln i w  r. 1950 s ta ły  się ku źn ią  filo z o fic z n e j m y ś li 
m a rks is to w sk ie j, p ro m ie n iu ją c ą  n ie  ty lk o  na m łodzież, ale 
i  na grono nauczające. Szerząc m a te ria liz m  d ia lek tyczny , 
s ta ły  się czynn ik ie m  w d ra ża ją cym  m łodzież do naukowego 
sposobu m yślenia .

N ie  można n ie  po dkre ś lić  rów n ież  donios łe j r o l i  w  proce­
sie w ychow aw czym , ja k ą  odegrało i nada l odg ryw a  s tu ­
d iu m  w ojskow e.

Dorobek naukowy

Rów nolegle do ro zw o ju  dz ia ła lnośc i dyd ak tyczne j na 
naszej ucze ln i podążał rozw ó j p rac naukow ych . W  te j 
dziedzin ie  P o lite ch n ika  G dańska znalazła się w  w y ją tk o w e j 
sy tu a c ji wobec postaw ionych  przed n ią  zadań. N ie  by ło  
tra d y c ji badawczych, z trudn ośc ią  ksz ta łto w a ła  się tem a­
tyka , a rów nocześnie odbudow ujące się m iasta  i po rty , 
p rzem ysł i  ko m u n ik a c ja  w ym a g a ły  na tychm ia s to w e j, tw ó r ­
czej pom ocy naukow ca.

Praca badawcza początkow o o  s iln y m  na s ta w ie n iu  adapta­
c y jn y m  zaczęła p o w o li, a po tem  od r. 1951 coraz s iln e j 
usta lać sw ój p ra w id ło w y  n u r t  tyczony przez P o lską  A k a ­
dem ię N auk. W ie le  prac P o lite c h n ik i G dańsk ie j w zm ocn iło  
naszą gospodarkę narodową.

A r c h i t e k c i  n a s i z w ią z a n i są ż y w o  z z a g a d n ie n ia m i o d b u ­
d o w y  G d a ń ska , z r e k o n s t ru k c ją  je g o  z a b y tk ó w  i  z ro z b u d o w ą  je g o  
d z ie ln ic  m ie s z k a ln y c h  i  p rz e m y s ło w y c h . N a  w y d z ia le  A r c h i t e k t u r y  
r o z w i ja  s ię  ró w n ie ż  p ro b le m a ty k a  a r c h i te k tu r y  re g io n u  p r z y m o r ­
s k ie g o . a ta k ż e  a r c h i te k tu r y  io r m  i  w n ę trz  o k rę to w y c h ;  ro z w ią ­
z y w a n e  są p r o je k ty  u rb a n is ty c z n e  d z ie ln ic  W a rs z a w y  i  G d y n i,  k t ó ­
re  b y ły  n a g ra d z a n e  i  w y ró ż n ia n e , p r o je k ty  m o n u m e n ta ln y c h  b u d y n ­
k ó w  i  w ie le  in n y c h .  N a u k o w c y  w y d z ia łu  B u d o w n i c  t w a  
O k r ę t o w e g o  o p ra c o w u ją  n o w e  m e to d y  w o d o w a n ia  s ta tk ó w , n o ­
w e  ty p y  m a s z y n  o k rę to w y c h ,  n o w e  ro z w ią z a n ia  k o n s t r u k c y jn e  k a ­
d łu b ó w ! K a te d ra  C ie p ln y c h  M a s z y n  W ir n ik o w y c h  n a  ty m ż e  w y d z ia le  
m oże  się  p o s z c z y c ić  s u k c e s a m i n a  p o lu  k o n s t r u k ć j i  t u r b in  (n p . p r o ­
to ty p  tu r b in y  o m o c y  2000 k W ) i  ro z w ią z y w a n ia  p ro b le m ó w  n a u k o ­
w y c h  z n im i  z w ią z a n y c h .

K o le d z y  z W y d z ia łu .  B u d o w n i c t w a  L ą d o w e g o  p ra c u ją  
n a d  z a g a d n ie n ia m i te c h n o lo g i i  b e to n u  i  in n y c h  m a te r ia łó w  b u d o w ­
la n y c h . n a d  te o r ia m i o b lic z a n ia  k o n s t r u k c j i  ż e lb e to w y c h , w p ro w a ­
d z a ją  n o w e  m e to d y  w y z n a c z a n ia  n a p rę ż e ń  w  e le m e n ta c h  k o n s t r u k ­
c j i  s ta lo w y c h , o p ra c o w u ją  n o w e  m e to d v  o b lic z a n ia  m o s tó w , n o w e  
m e to d y  w y m ia ro w a n ia  n a w ie rz c h n i k o le jo w e j,  s z u k a ją  n o w y c h  ro z ­
w ią z a ń  w  z a k re s ie  k o le jn ic tw a  p o r to w e g o .

P ra c o w n ic y  W y d z i a ł u  B u d o w n i c t w a  W o d n e g o  n a j ­
ś c iś le j w s p ó łp ra c u ją  z In s ty tu te m  te j  sa m e j n a z w y  P o ls k ie j A k a ­
d e m ii N a u k . S z e ro k o  zn a n e  są w  k r a ju  i  za  g ra n ic ą  (m . in .  w  
C h in a c h ) p ra c e  n a d  e le k t r o p e t r y f ik a c ją  g ru n tó w , zn an e  ju ż  są b a ­
d a n ia  d o ty c z ą c e  in t e n s y f ik a c j i  W is ły ,  b a d a n ia  n a d  h y d ro t ra n s p o r te m  
w ę g la  i  w ie le  in n y c h .

N a le ż y  tu  p o d k re ś lić  s p e c y f ic z n e , re g io n a ln e , z a g a d n ie n ia  z w ią ­
zane  z b u d o w n ic tw e m  m o rs k im  i  p o r ta m i m o r s k im i  o p ra c o w y w a ­
ne  p rzez  k a te d r y  z w ią z a n e  z ty m  k ie r u n k ie m .  S ta c ja  M o rs k a  w  So­
p o c ie  będąca  o d d z ia łe m  In s ty t u t u  B u d o w n ic tw a  W o d n e g o  P A N  
p o w s ta ła  w  d u ż e j m ie rz e  w y s i łk ie m  p ra c o w n ik ó w  n asze j U c z e ln i.

P rz e p ro w a d z a n e  są w  n ie j  b a d a n ia  o ee a n o lo g ic z n e , b a d a n ia  n a d  fo ­
to g ra f ią  p o d w o d n ą , u w ie ń c z o n e  s u k c e s a m i p rz y  in w e n ta r y z a c j i  za­
p o ry  w o d n e j w  R o ż n o w ie , b a d a n ia  n ie k tó r y c h  k o n s t r u k c j i  p o r to ­
w y c h  i  in n e .

T a k ż e  i  p ra c o w n ia  g e o l o g i c z n a  ria  ty m  W y d z ia le , o b o k  
ro z w ią z y w a n ia  p ro b le m ó w  w a ż n y c h  d la  naszego g ó rn ic tw a , z a jm u je  
s ię  n o w ą  d z ie d z in ą  n a u k i  —  g e o lo g ią  m o rz a . N a  u w a g ę  z a s łu g u ją  
ró w n ie ż  ż m u d n e  p ra c e  m ik ro p a le o n to lo g ic z n e , d a ją c e  nasze j te c h n ic e  
w ie r tn ic z e j  n o w y  o rę ż  w  o k re ś la n iu  w ie k u  z ło ż y .

N a  w y d z ia le  c h e m i c z n y m  n a s i n a u k o w c y  w a łc z ą  o z d ro w ie  
lu d z k o ś c i. A n t y b io t y k i  p o ch o d zą ce  z p ra c o w n i n asze j U c z e ln i z d o ­
b y ły  so b ie  u z n a n ie  w  ś w ie c ie  le k a rs k im . P ra c e  n a d  k o r o z ją  m e ta li ,  
n a d  te c h n o lo g ią  t łu s z c z ó w  (n p . w y k o rz y s ta n ie  o d p a d k ó w  z o le ju  
rz e p a k o w e g o  d la  p r o d u k c j i  s te ro li) ,  to r fó w ,  g u m y  p o ro w a te j,  m a ­
te r ia łó w  c e ra m ic z n y c h , n a d  z a s to s o w a n ia m i te c h n ic z n y m i t r z c in y ,  
n a d  ś ro d k a m i s p o ż y w c z y m i i  ic h  o rg a n o le p ty c z n ą  a n a liz ą  i  w ie le , 
w ie le  in n y c h  s ta n o w ią  da lszą  te m a ty k ę  W y d z ia łu .

W y d z ia ł E l e k t r y c z n y  m oże  s ię  p o c h lu b ić  o s ią g n ię c ia m i na  
p o lu  e le k t ro e n e rg e ty k i  o ra z  n a  p o lu  z a g a d n ie ń  w y s o k ic h  n a p ię ć , 
k o n s t r u k c j i  a p a ra tó w  e le k tr y c z n y c h  i  o c h ro n y  o d g ro m o w e j.  K o le j  
e le k try c z n a  G d a ń s k -G d y n ia  p o w s ta ła  ta k ż e  p rz y  w s p ó łp ra c y  n a ­
s z y c h  n a u k o w c ó w -e le k tr y k ó w .

W y d z ia ł Ł ą c z n o ś c i  s p e c ja l iz u je  s ię  u  nas w  z a g a d n ie n ia c h  
o b s łu g i ra d io w e j s ta tk ó w  m o rs k ic h . D o  n ie w ą tp liw y c h  o s ią g n ię ć  na  
ty m  p o lu  n a le ż ą  a p a ra ty  w ła s n e j k o n s t r u k c j i ,  k tó r e  w ie lo k r o tn ie  
z d a ły  ju ż  p r a k ty c z n y  e g z a m in , m . in .  ta k ż e  o s ta tn io  p o z io m a  e ch o ­
sonda .

N a  W y d z ia le  M e c h a n i c z n y m  o p ra c o w a n o  n o w y  p o ls k i  ty p  
s a m o c h o d u  c ię ż a ro w e g o , n o w e  ty p y  d ź w ig ó w  p o r to w y c h ,  ro z w i ja n a  
je s t  te m a ty k a  k o n s t r u k c j i  o b ra b ia re k , p ro b le m  w a lk i  o oszczęd ­
n ość  p a l iw a  w  k o t ło w n ia c h  lą d o w y c h  i  o k rę to w y c h ,  ro z p a t ry w a n e  
są z a g a d n ie n ia  c h ło d n ic tw a , p o d s ta w o w e  p ro b le m y  w y tr z y m a ło ś c i 
m a te r ia łó w ', s ta ty k i  i  d y n a m ik i  k o n s t r u k c j i  i  w ie le  in n y c h .

Prócz w y n ik ó w  zna jd u ją cych  bezpośrednie zastoso­
w an ie  p raktyczne , na uko w cy P o lite c h n ik i w n ie ś li se tk i 
pow ażnych  badań o cha rak te rze  teo re tycznym  z m atem a­
ty k i,  f iz y k i,  chem ii, m echan ik i, w y trzym a ło śc i m a te ria łó w , 
h yd ro m e ch a n ik i i  w ie lu  in n y c h  dziedzin.

W idocznym  znak iem  uznan ia  za te re z u lta ty  b y ło  po­
w o łan ie  na cz łonków  P A N  p ro f. p ro f. Cebertow icza, M a łec­
kiego, M in k ie w icza , Nowackiego, Polaka, Szewalskiego, 
S zu lk in a  oraz n ieżyjącego ju ż  dziś p ro f. Broszko.

P ięc iu  naszych w y b itn y c h  p ro fesorów , a m ia no w ic ie  Łunc, 
M a łeck i, M in c , N ow ack i i  S zu lk in  zostało po w o łanych  na 
stale k ie row n icze  s tanow iska w e w ładzach P A N . K ilk u n a s ­
tu  na uko w ców  o trzym a ło  in d y w id u a ln e  lu b  zespołowe pa ń ­
stw ow e nagrody naukow e.

S tale w zras ta jący  u d z ia ł k a d ry  w  sesjach naukow ych , 
w zrost ogłaszanych p u b lik a c ji,  ilo śc i o trzym anych  ty tu ­
łó w  (26 ty t. d o k to rsk ich  st. ty p u , 5 ty t .  kandydack ich ), 26 
usam odzie ln ionych naukow ców , k tó rz y  na P o litechn ice  
G dańsk ie j uko ń czy li sw o je stud ia, ogó lny w zro s t ilo śc i 
sam odzie lnych p ra co w n ikó w  n a u k i na  U cze ln i z 35 w  r. 
1945 do 145 w  r. 1955 —  o to  dow ody, że nasza kad ra  na ­
ukow a rośn ie  i ty m  g w a ra n tu je  n iezak łócony  w zro s t n a ­
s ilen ia  p racy  badawczej.

Na naszej U cze ln i ro z w in ą ł się też poziom  prac n a uko - 
w o -us łu go w ych  rea lizo w a nych  przez je j zak łady. U c h w y ­
cenie w  r. 1953 te j ro z w in ię te j dz ia ła lnośc i w  ścisłe fo rm y  
o rgan izacy jne  p o zw o liło  nadać je j w ła ś c iw y  k ie ru n e k . Za­
k ła d y  rozw ią za ły  szereg zadań w ażnych d la  po trzeb  prze­
m ysłu , b u d o w n ic tw a  czy k o m u n ik a c ji p rzyczyn ia jąc  się 
w  n iem a łe j m ie rze  do dynam iczne j rozbudow y gospodarczej 
naszego okręgu. P raca ¡ich p rzyn io s ła  n ie  ty lk o  s ilne  w zm oc­
n ien ie  wyposażenia ka te d r, ale w  w ie lu  w ypadkach  by ła  
in ic ja to re m  g łębok ich , teo re tycznych  prac, k tó ry c h  po­
trzebę po dyk to w a ło  życie. W  ty m  ro k u  dzia ła lność ta  za­
czyna ksz ta łtow ać się zdecydowanie naukow o.

Perspektywy i  zadania na przyszłość

Przechodzę na zakończenie do naszkicow an ia  pe rspek­
ty w y  i  zadań sto jących przed n a m i w  na jb liższe j p rz y ­
szłości. W yda je  się, że je d n ym  z pow ażn ie jszych p rob lem ów  
naukow ych , k tó re  w  nadchodzącym  okresie staną przed 
nam i, będą zagadnienia w y ko rzys ta n ia  en e rg ii a tom ow ej d la  
ce lów  po ko jow ych . Prócz zadań naukow ych , zagadnienie to  
s taw ia  ca ły  szereg zadań dydak tycznych , k tó re  będą m u ­
s ia ły  nas obciążyć, a k tó re  będą m ia ły  na celu s tw orzenie 
k a d r in żyn ie ró w , k tó rz y  zd o ln i b y l ib y  obsłużyć p rzem ysł 
o p a rty  na energ ii a tom ow ej. Także i  życie nasun ie n ie w ą t­
p liw ie  ca ły  szereg p ro b lem ów  naukow ych , k tó re  będą m u ­
s ia ły  być rozw iązane w  zw iązku  z ¡tym np. w  dz iedzin ie  
a u tom a tyk i.

Senat P o lite c h n ik i G dańsk ie j w y s tą p ił ju ż  do M in is te r ­
s twa S zko ln ic tw a  W yższego z w n iosk iem  o k reo w a n ie  na 
naszej ucze ln i s tu d iu m  f iz y k i techn iczne j; w y d a je  się, że 
zam ierzen ie to w  św ie tle  czeka jących nas zadań w  dzie­
dz in ie  te c h n ik i a tom ow ej je s t ze wszech m ia r  godne 
poparcia.
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B U D O W A  I R E M O N T  S T A T K Ó W

Zagadnieniu technologiczne p ro je k tu  d robn icow ca  (0 000 td w
M g T  inż. Z. G R A C Z Y K  —  Gł. Technolog C B K O -I, Gdańsk

W a rty k u le  p rzedstaw iono ksz ta łtow an ie  się koncepc ji technologicznego rozw iązan ia  
procesu budow y naszego na jw iększego do tąd  s ta tk u  drobn icow ca m otorow ego 10 000 
td w  oraz poddano szczegółowemu po rów nan iu  w ska źn ik i zap ro jek tow ane  d la  s ta t­
ku  10 000 td w  wobec w y n ik ó w  zdobytych na dotychczas budow anych w ęg low - 
cach 5 000 tdw . P rzedstaw iono w p ły w  techno log ii na koszt budowy.

Zagadn ien ia ¡technologiczne stanoiw ią obecnie jeden z n a j-  
na jpow ażn ie jszych  i  n a jb a rd z ie j w szechstronnych p rob lem ów  
p ro je k to w a n ia  okrę tó w . Od tego, ja k  zostaną one rozw iązane, 
w  ja k im  s top n iu  z rea lizow any zostanie p o s tu la t „te ch n o lo - 
giczności k o n s tru k c ji“ , zależy p ra w id ło w ość  procesu b u do w y  
sta tku , polepszenie w ska źn ikó w  techn iczno-ekonom icz­
nych  i  podn iesien ie  poziom u organ izacyjnego stoczni.

Zadaniem  tech no log ii w  okresie  p ro je k to w a n ia  s ta tku  
w  b iu rze  k o n s tru k c y jn y m  je s t zabezpieczenie re a liz a c ji p ro ­
je k tu  z p u n k tu  w idzen ia  dw óch zasadniczych czynn ikó w : 
technicznego i  ekonomicznego. C zyn n ik  techn iczny je s t de­
cydu jący, gdyż niedopuszczalne je s t obniżenie użyteczności 
eksp loa tacy jne j, za le t i  ja kośc i s ta tku  (lub  jego poszczegól­
nych  urządzeń) na w e t kosztem  pow ażnych „oszczędności“ 
stoczni, k tó re  w  s k a li ogólnonarodow ej bez w ą tp ie n ia  b y ły b y  
s tra tam i, z  ekonom icznego p u n ku  w idzen ia  zadan iem  tech ­
n o lo g ii je s t ob ran ie  ta k ic h  m etod  w ykonaw czych , k tó re  
p rz y  zachow aniu  w  p e łn i czynn ika  technicznego pozwolą na 
obniżenie kosztu w łasnego p ro d u k c ji p rzy  rów noczesnym  
zm nie jszen iu  w y s iłk u  p ra c o w n ik ó w  fizycznych .

J a k  ju ż  w spom niano, cz y n n ik  techn iczny m a duży w p ły w  
na technolog ię, a le  i  o d w ro tn ie  —  techno log ia  ju ż  od m o­
m en tu  rodzen ia się p ro je k tu  zabezpiecza in te res ekonom icz­
n y  i  w y tw ó rczy . D la tego też proces te j w za jem ne j w spó łza­
leżności je s t dość sko m p liko w a n y  i  o p a rty  na s ta łych  obu­
s tronnych  kom prom isach  (oczyw iście bez szkody d la  zasad­
n iczych założeń technicznych).

R ys. 1. M o n ta ż  p ie rw s z y c h  s e k c ji  k a d łu b a  d ro b n ic o w c a  10000 td w

K a d łu b  d robn icow ca o nośności 10 000 td w  zosta ł zapro­
je k to w a n y  p rz y  założeniu 94 typ o w ie lko śc i b lach, 17 ty p o - 
w ie lk o ś c i p ro f i l i .  37 fyp o w ie lko śc i p ła s k o w n ik ó w  i  2 ty p o -  
w ie lkose i p ła s k o w n ik ó w  łebkow ych .

W ie lkość od lew ów  s ta liw n y c h  ty ln ic y  i  do lne j części 
dz iobn icy  zosta ły  zap ro jek tow ane w  gaba ry tach  m o ż liw ych  
do w yko n a n ia  przez zak łady  k ra jow e .

Na p ro je k t poważnie w p ły n ę ły  rów n ież  w a ru n k i ekono­
m iczne i  w ykonaw cze  stoczni. Z  p u n k tu  w idzen ia  ekono­

m iczno-techn icznego na p ro je k t m ia ły  w p ły w : stosunkow o 
m a ła  seria, konieczność w yko rzys ta n ia  is tn ie ją cych  u rzą ­
dzeń m echan icznych stoczni, moc pras za insta low anych , ilość 
i  stan tech n iczn y  urządzeń spaw a ln iczych, p lanow ana w ie l­
kość p ro d u k c ji rocznej, usy tu ow a n ie  w  p la n ie  zak ładu  pod 
wzg lędem  dysponow anej m ocy p ro d u k c y jn e j iltp.

Zasadniczym  założeniem  b y ło  stw orzen ie  koncepc ji, od­
po w ia da ją ce j w  p e łn i po s tu la tom  a rm a to ra  p rzy  m in im a l­
nych  kosztach roz ru chu  i  budow y.

Z  d ru g ie j s tro n y  w ie lkość s ta tk u  i  zw iązane z ty m  p ro b le ­
m y  techniczne p o s ta w iły  przed naszym  przem ysłem  i  stocz­
n ią  bardzo poważne w ym agania , z k tó ry c h  ja k o  pierwsze 
na leży w y m ie n ić  w ym agan ia  m ate ria łow e .

Zasadnicze wym agania materiałowe

P rzy  p ro je k to w a n iu  drobn icow ca 10 000 td w  w ym agan ia  
m a te ria łow e , szczególnie w  stosunku do w y ro b ó w  h u tn i­
czych, za rysow a ły  się dużo ostrzej n iż  p rz y  poprzedn ich  
budowach. W  zw iązku  z coraz ba rdz ie j zw iększa jącym  się 
zakresem  spawania s ta tków , dochodzącym  do 100%, i  m e­
cha n izac ji procesów  spaw aln iczych, tow a rzys tw a  k la s y fik a ­
c y jn e  s ta w ia ją  specja lne żądania, k tó re  w  g łów n e j m ierze 
dotyczą p rocen tu  zaw artośc i w ęg la  w  s ta li ok rę to w e j, uspo­
ko je n ia  i  p ró b  na udarność w  n is k ic h  tem pera tu rach .

Z a o s trz e n ie  w a ru n k ó w  te c h n ic z n y c h  d la  m a te r ia łó w  h u tn ic z y c h  
m oże  s c h a ra k te ry z o w a ć  fa k t  c a łk o w ite g o  z n ie s ie n ia  w  n o rm a c h  
ra d z ie c k ic h  n a  s ta l o k rę to w ą  to le r a n c j i  in  p lu s  p ro c e n tu  z a w a r­
to ś c i w ę g la  w  w y ro b a c h  g o to w y c h  i  o b n iż e n ie  g ó rn e j g ra n ic y  za­
w a r to ś c i w ę g la  d o  0,25%.

D la  s ta tk ó w  s p a w a n y c h  p ły w a ją c y c h  w  w a ru n k a c h  lo d o w y c h  
( t j .  p o c z y n a ją c  ju ż  o d  k la s y  L.) p rz e p is y  m a te r ia ło w e  M o rs k ie g o  
R e je s tru  Z S R R  w y m a g a ją  s to s o w a n ia  s ta l i  V  k a te g o r i i  o p o d w y ż ­
szo ne j w y tr z y m a ło ś c i i  n a s tę p u ją c y m  s k ła d z ie  c h e m ic z n y m  i  w ła s ­
n o ś c ia c h  m e c h a n ic z n y c h :

S k ła d  c h e m ic z n y
C -ą  0,25°/o 
M n ą :  0,7%

S i =  (0,2-4-0,35)%
P -ą  0,05%
S 0,05%
C r 0,3%
C u ^  0,4%
N i - k  0,3%

W ła s n o ś c i m e c h a n ic z n e
R r = 4 2 - j -  50 k G /m m - 
Q r  Ss 25 IcG /m m *
Aia ja, 20% d la  g ru b o ś c i 8 m m  i  w y ż e j
Aio ją  19% d la  g ru b o ś c i 7 m m  i  w y ż e j
Aio i ł  19% d la  g ru b o ś c i 6 m m  i  w y ż e j

Aio 4=  17% d la  g ru b o ś c i 5 m m  i  w y ż e j
te c h n o lo g ic z n a  p ró b a  z g in a n ia  n a  z im n o  
o  180° na  w a łk u  o  ś re d n ic y  2a (a — g ru ­
bość p ró b k i) .

P ró c z  te g o  d la  b la c h  o  g ru b o ś c i ^  12 m m  s ta ł m u s i b y ć  
u s p o k o jo n a  i  p o d le g a  b a d a n iu  n a  u d a rn o ś ć  w  n is k ic h  te m p e ra tu ­
ra c h  (p rz y  — 40° C).

B la c h y  o g ru b o ś c i o d  16 d o  50 m m  bada  s ię  d o d a tk o w o  na 
je d n o ro d n o ś ć  s t r u k tu r y .  Z a w a rto ś ć  w ę g la  w  b la c h a c h  o  g ru b o ś c i 
p o n a d  15 m m , p rz e z n  acv.or>ych d o  s p a w a n ia  a u to m a ty c z n e g o , n ie  
m oże  p rz e k ro c z y ć  0,22%. D o  s p a w a n ia  rę c z n e g o  d op u szcza  s ię  b la ­
c h y  o  z a w a rto ś c i w ę g la  0,25% n ie z a le ż n ie  o d  g ru b o ś c i.

E le k t r o d y  d o  rę c z n e g o  s p a w a n ia  m u szą  p o s ia d a ć  n a s tę p u ją c e  
w ła s n o ś ć : m e c h a n ic z n e  s to p  iw a :

R r  > .  42 k G /m m i 
As 22%
U  ^ 1 4  k  G m /c m !

W ła s n o ś c i m e c h a n ic z n e  i  te c h n o lo g ic z n e  p o łą c z e n ia  spaw a n eg o  
i  s to p i\v a  m uszą  w y k a z y w a ć :

P o łą c z e n ie  sp aw a n e

R r  — k G /m m - — n ie  m n ie j  n iż  d o ln a  g ra n ic a  w y tr z y m a ło ś c i 
na  ro z e rw a n ie  m a te r ia łu  ro d z im e g o .

K ą t  g ię c ia  p r ó b k i  —  120°.
U  k G ra /c m ! — 8 k G m /e m - (w  te m p e ra tu rz e  p o k o jo w e j) .
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S to p i w e
R r  — kG /m m 2  n ie  m n ie js z e  n iż  d o ln a  g ra n ic a  w y tr z y m a ło ś c i
Q r — k G /m m 2 n a  ro z ry w a n ie  i  p ły n n o ś ć  m a te r ia łu  ro d z im e g o ,

A 5  —- •/• —  18'/..
S ta liw o  u ż y te  n a  o d p o w ie d z ia ln e  o d le w y , ja k  ty ln ic a  i  d z io b  - 

n ic a , z g o d n ie  z p rz e p is a m i M o rs k ie g o  R e je s tru  o d p o w ia d a ć  m u s i 
n a s tę p u ją c y m  w a ru n k o m  te c h n ic z n y m :

R r  ^  45 k G /m m 2 
Q r ^  23 k G /m m 2 
Ar, ^  22°/«
V  gs 35°/«

U  ^  4 k G tr i/c m 2 (w  te m p . p o k o jo w e j)
S m a x  - 0,05°/«
P m a x  =  0,05°/«

O d le w y  p o d d a je  s ię  o b ró b c e  te rm ic z n e j —  w y ż a rz a n ia  n o r m a l i ­
zu ją c e g o  w  te m p . 870°—900°C i  o d p u s z c z a n ia  w  te m p . 640°—670°C.

Podane p rz y k ła d y  w ym agań m a te ria ło w ych  n ie  w ycze r­
p u ją  oczyw iście zagadnien ia  w  całości. Szczególnie kw e s tia  
s ta li ok rę tow e j je s t do c h w ili obecnej spraw ą o tw a rtą . S pra ­
w a ta  w y n ik ła , ja k  w spom niano, na t le  rozszerzenia zakresu 
spawania i  a u tom a tyzac ji procesów  spaw a ln iczych  i  nab ie ra  
specjalnego znaczenia w  św ie tle  p ro b le m a ty k i spaw a ln icze j 
d robn icow ca 10 000 tdw .

Z ag adn ien ia  spaw alnicze
Zagadn ien ia spawalnicze s ta n o w iły  k luczow ą  pozycję  

techno log ii p ro je k to w e j d robn icow ca 10 000 td w . K o n ­
s tru k c ja  została p rzew idz iana  w  99% ja ko  spawana. Pozo­
staw iono n ito w a n ie  pasa obłowego z poszyciem  b u rto w y m , 
miocnika po k ładu  ochronnego z poszyciem, tty in icy  i  do lne j 
części dz iobn icy. C a łk o w ity  ciężar n itó w  w chodzących w  
sk ład k o n s tru k c ji k a d łu b a  w yn o s i 4 t  (ok. 13 500 n itó w ), itj. 
ok. 0,1% c iężaru  kad łu ba . Jest to  n a jm n ie jszy  procen t n ito ­
w an ia  ze w szys tk ich  budow anych  dotychczas w  k ra ju  s ta t­
kó w  m orskich.

Szczególnie w n ik liw ie  na leżało przeanalizow ać:
1) naprężenia i  odkszta łcenia spawalnicze, k tó re  p rzy  ta k  

dużych gabary tach  s ta tku , szczególnie d ługości i  w ysokości 
bocznej, s tw a rza ły  pow ażny p ro b lem  techn iczny;

2) p raw id łow ość  i  celowość doboru  połączeń spawanych 
i  p rzygo tow an ia  k ra w ę d z i łączonych;

3) ko le jność spaw ania sekc ji na p re fa b ry k a c ji i  p o ch y ln i;
4) m etody k o n tro li i  od b io ru  ja kośc i połączeń spawanych.
Zagadn ien ia te zosta ły  rozw iązane przede w szys tk im  na

drodze m aksym alnego zw iększen ia m echan izac ji procesów 
spaw a ln iczych przez szerokie zastosowanie w  procesie tech ­
no log icznym  i  d o ku m e n ta c ji k o n s tru k c y jn e j spaw ania  au to ­
m atycznego i  pó łautom atycznego (w  ty m  spaw ania k ro p lo ­
wego b lach c ie nk ich  do 6 m m  grubości).

D la  następu jących  k o n s tru k c ji kad łu ba  zap ro jektow ano 
proces s p a w a n i a  a u t o m a t y c z n e g o :

1) p o szyc ie  b u r to w e  — za w y ją tk ie m  czę śc i s k r a jn y c h  d z io b u  1

1 r l 2) \v s z y s tk ie  ś c ia n k i i  g ro d z ie  o  p o s z y c iu  g ru b s z y m  n iż  5 m m ;
3) p o s zyc ie  p o k ła d u  g łó w n e g o  i  o c h ro n n e g o , p o m o s tó w , n a d b u ­

d ó w k i d z io b o w e j o ra z  p o k ła d ó w e k  n a  ś ró d o k rę c iu  i  r u f ie ;
4) ś c ia n k i i  p rz e g ro d y  p o k ła d ó w e k  i  n a d b u d ó w k i o g ru b o ś c i 

b la c h  p o n a d  5 m m ;
5) p oszyc ie  d n a  z e w n ę trz n e g o  i  w e w n ę trz n e g o , za w y ją tk ie m  se k - 

c i i  s k ra jn y c h ;
' 6) p ozo s ta łe  s e k c je  p o s z y c ia  o n a c h y le n iu  do  p o z io m u  n ie  p rz e -

k ra c z a ją c y m  10°.
Zastosowanie w  szerokim  zakresie spaw ania au tom atycz­

nego i  pó łautom atycznego rozw iąza ło  zarów no p ro b lem  tech ­
n iczny, ja k  i  ekonom iczny, a m ia no w ic ie  zm nie jszenie na­
prężeń i  odkszta łceń spaw a ln iczych  p rz y  rów noczesnym  
zw iększeniu w yda jnośc i, skrócen iu  c y k lu  prać spaw a ln iczych 
i  podn ies ien iu  ja kośc i połączeń.

P rz y to c z o n a  p o n iż e j ta b lic a  o b ra z u je  p ro c e n to w y  u d z ia ł spa ­
w a n ia  a u to m a ty c z n e g o  i  rę czne g o  p rz y  b u d o w ie  s ta tk u  10 000 td w  
w  p o d z ia le  n a  p re f» b ry k a ć ję  i  p o c h y ln ię :

S p o s ó b 

s p a w a n i a
03 ^n=‘o => 
■5 s
o ^ CO 

U '«  3

dł. spawów 
na preiabr.

d ł. spawów 
na pochyln i

d i. ooszcz. 
rodź. spaw. 
na preiabr.

d i poszez. 
rodź. spaw. 
na pochyln i

całkow ita 
dł. spawów 
na statku

%

całk. d . 
spawów 

na statku

%

całk. d l. 
spawów na 
p refabryk.

%

ca łk . d ł. 
spawów na 

pochy ln i

%

Ręczni« 52 30 70 26 88

Automatycznie 
i półautoma­
tycznie

48 90 10 74 12

Łącznie 100 59 41 100 100

J a k  w y n ik a  z p o d a n y c h  w ie lk o ś c i,  ( je ż e li c a łk o w itą  d łu g o ś ć  sp a ­
w ó w  p rz y ją ć  za 100% ), s p a w a n ie  a u to m a ty c z n e  i  p ó ła u to m a ty c z n e  
je s t  p rz e w id z ia n e  w  p ro je k c ie  w  w y s o k o ś c i 48%. W  p o ró w n a n iu  
z p r o je k ta m i w ę g lo w c a  5 000 td w , d ro b n ic o w c a  900 td w  i  in n y m i,  
p r o je k to w y  z a k re s  s p a w a n ia  a u to m a ty c z n e g o  i  p ó ła u to m a ty c z n e g o  
z o s ta ł p ra w ie  p o d w o jo n y . W  s to s u n k u  d o  z a k re s u  a u to m a ty z a c ji  
s p a w a n ia  re a liz o w a n e g o  w  o b e c n e j p ra k ty c e  s to c z n io w e j, k tó r y  
ś re d n io  w y n o s i 18—20%, p r o je k t  d ro b n ic o w c a  10 000 td w  p o z w a la  na  
o s ią g n ię c ie  w s k a ź n ik a  2, 4—2, 7 ra z y  w yższeg o . J e s t rze c z ą  o c z y ­
w is tą , że p e łn a  re a liz a c ja  p ro je k to w a n e g o  p ro c e n tu  s p a w a n ia  a u to ­
m a ty c z n e g o  i  p ó ła u to m a ty c z n e g o  z a le ż y  o d  u tr z y m a n ia  w  p e łn y m  
ru c h u  a u to m a tó w  i  p ó ła u to m a tó w  i  s to s o w a n ia  w ła ś c iw y c h  m a te ­
r ia łó w  h u tn ic z y c h .

P r o je k to w y  u d z ia ł  s p a w a n ia  w  p o d z ia le  p r e fa b r y k a c ja  —  p o ­
c h y ln ia  k s z ta ł tu je  s ię  m n ie j  p o m y ś ln ie .  N a  p re fa b ry k a c ję  p rz y p a d a  
t y lk o  59% c a łk o w ite j  d łu g o ś c i s p a w ó w , na  p o c h y ln ię  41%; p r z y  
c z y m  o  i le  n a  p r e fa b r y k a c j i  p o d z ia ł na  s p a w a n ie  a u to m a ty c z n e  
i  rę c z n e  je s t  p r a w id ło w y  (a u to m a ty c z n e  — 74%, rę c z n e  — 26%), to  
na  p o c h y ln i  z d e c y d o w a n ie  p rz e w a ż a  s p a w a n ie  rę c z n e  (88%).

R ys . 2. K o ń c o w e  fa z y  m o n ta ż u  k a d łu b a  d ro b n ic o w c a  10 000 t d w ;

P rz y c z y n a  te g o  s ta n u  rz e c z y  t k w i  w  p o d z ia le  s e k c y jn y m  n a  376 
s e k c ji .  D an e  w y jś c io w e  w a rs z ta tó w  i  u z b ro je n ia  p o c h y ln i  z o s ta ły  
p r z y ję te  z b y t  o s tro ż n ie  i  w  k o n s e k w e n c ji k a d łu b  s ta tk u  z o s ta ł p o ­
d z ie lo n y  na  z b y t  d u żą  i lo ś ć  s e k c ji  o s to s u n k o w o  m a ły c h  c ię ż a ra c h . 
P o tw ie rd z a  to  a n a liz a  w s k a ź n ik a  ś re d n ie g o  c ię ż a ru  s e k c ji  d r o b n i­
c o w ca  10 000 td w  w  p o ró w n a n iu  z w s k a ź n ik ie m  s ta tk ó w  n a jb l iż s z y c h  
w ie lk o ś c ią ;  m ia n o w ic ie  d la  d ro b n ic o w c a  10 000 td w  w s k a ź n ik  te n  
w y n o s i 9,2 t/s e k c ję , podczas g d y  d la  w ę g lo w c a  5 000 td w  w y n o s i 
o n  13,4 t/s e k c ję .

W  św ie tle  tych  c y fr  m ożna z całą stanowczością s tw ie r­
dzić, że sekcje drobn icow ca 10 000 td w  zosta ły p rzy ję te  zbyt 
m ałe, stąd w iększa ich  ilość, w ięce j s ty k ó w  m on tażow ych 
w yko n yw a n ych  ręczn ie na p o c h y ln i i  w  kon sekw enc ji w ię k ­
szy p rocen t p rac spaw a ln iczych na pochy ln i.

Sprawa ta  została poddana g ru n to w n e j ana liz ie , k tó ra  w y ­
kaza ła rea lne m ożliw ośc i zw iększen ia c iężaru sekc ji. Po zre­
a lizow an iu  tego zadania, p rocen t spaw ania w  p re fa b ry k a c ji 
bezw ą tp ien ia  w zrośn ie  kosztem  po chy ln i, ja k  rów n ie ż  po­
w in ie n  ulec zw iększen iu  p ro je k to w y  p rocen t spawania au to­
m atycznego i  pó łautom atycznego.

P ro c e s  te c h n o lo g ic z n y  k o le jn o ś c i s p a w a n ia  p rz e w id u je  p e łn ą  
m o ż liw o ś ć  s w o b o d n e g o  s k u rc z u  s p a w a n y c h  k o n s t r u k c j i .  W  u k ła d z ie  
s z ty w n y m  d o p u szczo no  s p a w a n ie  b la c h  w y łą c z n ie  w  z a k re s ie  d o  6 
m m  g ru b o ś c i.

C e le m  za be z p ie c z e n ia  ja k o ś c i w y k o n a n ia  o d p o w ie d z ia ln y c h  
s z w ó w  s p a w a ln ic z y c h  w  ra m a c h  p ro c e s u  te c h n o lo g ic z n e g o  z o s ta ły  
o p ra c o w a n e  szcze gó ło w e  s c h e m a ty  k o n t r o l i  s p o in  re n tg e n o w a n ie ro  
lu b  n a w ie rc e n ie m  w  o p a rc iu  o  p rz e p is y  M o rs k ie g o  R e je s tru . K o n ­
t r o l i  s p o in  p o d le g a ją  spo im y n a s tę p u ją c y c h  w ią z a ń  k a d łu b a : p o s z y ­
c ie  z e w n ę trz n e , g ro d z ie  w o d o szcze ln e , p o k ła d y , d n o  w e w n ę trz n e .

S p o in y  s ty k o w e  z o s ta ły  p o d z ie lo n e  n a  s p o in y  w y k o n y w a n e  
w  p r e fa b r y k a c j i  i  na  p o c h y ln i.  K o n t r o l i  s p o in  w  p r e fa b r y k a c j i  d o ­
k o n u je  s ię  pirzez p rz e ś w ie t le n ie  o k . 5°/o d łu g o ś c i b a d a n y c h  s ty k ó w . 
W  m ie js c a c h  t r u d n o  d o s tę p n y c h  p rz e p ro w a d z a  s ię  n a w ie rc a n ie  spo ­
in  co 1,5 m . S p o in y  m o n ta ż o w e  n a  p o c h y ln i  p rz e ś w ie t la  s ię  p r o m ie ­
n ia m i R e n tg e n a  n a  d łu g o ś c i 10“/« ka żd e g o  s ty k u  lu b  w  m ie js c a c h  
n ie d o s tę p n y c h  n a w ie rc a  s ię  co  1,5 m  (z ty m , że d la  s p o in y  d łu ż s z e j 
o d  1,3 m  m u szą  b y ć  w y k o n a n e  c o n a jm n ie j 2 w ie rc e n ia ) .

W ym agania  spaw aln icze opracowano g łów n ie  z uw zg lęd­
n ien iem  ogran iczen ia pow stan ia  naprężeń i  odkształceń ko ń ­
cowych.

Zagadn ien ia  spawalnicze b y ły  je d n ym  z n a jp o w a żn ie j­
szych czynn ików , k tó ry  zdecydow ał o w yborze m etody b u ­
dow y kad łu ba  na pochy ln i.
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W ybór metody budowy kadiuba

A na liza  m etod bu dow y w  zastosowaniu do d robn icow ca 
10 000 td w  dokonana by ła  przede w szys tk im  z p u n k tu  w i­
dzenia zapew nien ia  ja k  na jm n ie jszych  naprężeń i  ostatecz­
nych  de fo rm a c ji kad łu ba . Po uw zg lę dn ie n iu  m ożliw ośc i w y ­
konaw czych stoczni i  w ie lko śc i se rii p rz y ję ta  m e t o d ę  p i ­
r a m i d a l n ą  ze w zg lędu na za le ty , k tó re  w  p e łn i odpo­
w ia d a ły  s ta w ia n ym  w ym agan iom . M etoda ta  u m o ż liw ia :

1) zm nie jszenie do m in im u m  naprężeń spaw a ln iczych 
i  d e fo rm a c ji przez u ksz ta łtow a n ie  zam knię tego p rz e k ro ju  
poprzecznego s ta tk u  w  obręb ie śródokręc ia  ju ż  w  I  re jo n ie  
bu dow y i  m ożliw ość regu low an ia  k ie ru n k u  odkszta łceń;

C y k l p r e fa b r y k a c j i  ( p o k ry w a  się  
czę śc io w o  z c y k le m  o b r ó b k i 
i  czę śc io w o  z c y k le m  m o n ta ż u  na
p o c h y ln i)  — 25% c y k lu  b u d o w y

P rocen tow y ud z ia ł ro b ó t (p rocen t gotowości) od ca łko ­
w ite j pracoch łonności b u do w y  drobn icow ca 10 000 td w  w y ­
nosi:
d la  o b ró b k i 4,5"/;
d la  p r e fa b r y k a c j i  13,0%
d la  m o n ta ż u  n a  p o c h y ln i  22,5%

łą c z n ie  d la  k a d łu b a  40*/»
d la  ■w yposażenia n a  w o d z ie  i  p ró b  60%

łą c z n ie  d la  s ta tk u  100%

2) dokonyw an ie  p ró b  wodoszczelności p rzedz ia łów  i  na ­
stępne ic h  w yposażenie w  k o le jn y c h  zakończonych re jonach  
budow y;

In te resu jące  będzie po rów nan ie  z rozk ładem  procen tów  
gotowości w ęg low ca 5 000 td w  (dane, s ta tystyczne osiągnięte 
w  p ra k tyce  stoczn iow ej d la  s ta tk u  seryjnego);

3) zm nie jszenie do m in im u m  kosztów  roz ru chu  budow y, 
gdyż n ie  w ym aga żadnych doda tkow ych  in w e s ty c ji w  sto­
sunku  do m etod no rm a ln ie  w  stoczni stosowanych.

D la  ścisłości na leży dodać, że m etoda p ira m id a ln a  obok 
za le t posiada i  w ady, z k tó ry c h  n a jb a rd z ie j is to tna  je s t na ­
tu ry  o rgan izacy jne j —  m ia n o w ic ie  zawężenie f ro n tu  ro b ó t 
w  p ie rw szych  etapach budow y. W adę tę  m ożna częściowo 
skom pensować przez rozszerzenie po ds taw y  p ira m id y  p ie r ­
wszego re jo n u  budow y, je d n a k  operacja  ta  m us i być ba r­
dzo g ru n to w n ie  przem yślana, gdyż z b y t da leko idące roz­
szerzenie pods taw y może doprow adzić p ra k tyczn ie  do p rz e j­
ścia na budow ę p ię tro w ą  z w s z y s tk im i je j w adam i.

W  p ro je kc ie  techno log icznym  drobn icow ca 10 000 td w  
p rzy ję to , w  oparc iu  o p ira m id a ln ą  m etodę, 6 re jo n ó w  budo­
w y  kad łu ba  na po chy ln i. P odstawa p ira m id y  I  re jo n u  obe j­
m u jąca  przedz ia ł m aszynow y je s t p rzesun ięta w  k ie ru n k u  
ru fy  i  rozciąga się na d ługości ró w n e j 52,6% c a łk o w ite j d łu ­
gości s ta tku . R e jon y  b u do w y  są fizyczn ie  określone s tyka m i 
m on ta żow ym i k rań cow ych  sekc ji re jonu . K ażda sekcja na ­
leży ty lk o  do jednego re jo n u  budow y.

Analiza technologiczna projektu w  świetle wskaźników  
techniczno-ekonomicznych

Organizacja budowy. Stosunkow o m ała  seria, ga b a ry ty  
s ta tk u  i lo k a liz a c ja  zdecydow ały o ob ran iu  o rg an izac ji b u ­
do w y  s tac jo na rne j. Podiział ca łkow ite go  c y k lu  b u d o w y  na 
cyk le  poszczególnych g ru p  ro b ó t zosta ł zap ro jek tow a ny  w  
następu jącym  składzie :

c y k l  o b ró b k i
c y k l  m o n ta ż u  n a  p o c h y ln i  
c y k l  w y p o s a ż e n ia  n a  w o d z ie  
c y k l  p ró b  z d a w c z y c h  i  p rz e g lą d u  
m e c h a n iz m ó w

— 21% c y k lu  b u d o w y
— 36% c y k lu  b u d o w y
— 36% c y k lu  b u d o w y
— 7% c y k lu  b u d o w y

c a łk o w it y  c y k l  b u d o w y —  100%

d la  o b ró b k i 5,0%
d la  p r e fa b r y k a c j i  19,5%
d la  m o n ta ż u  n a  p o c h y ln i  22,0%

łą c z n ie  d la  k a d łu b a  46,5%
d la  w y p o s a ż e n ia  n a  w o d z ie  i  p ró b  53,5%

łą c z n ie  d la  s ta tk u  100%

C h a ra k te ry s ty c z n e  z a n iż e n ie  z a k re s u  p r e fa b r y k a c j i  w  p ro c e s ie  
d ro b n ic o w c a  10 000 td w  (13%) w  s to s u n k u  d o  w ę g lo w c a  5 000 td w  
(19,5%) je s t o c z y w iś c ie  z ja w is k ie m  n e g a ty w n y m  i  jeszcze  ra z  p o ­
tw ie rd z a  w n io s e k  p rz e p ro w a d z o n e j a n a liz y  o  k o n ie c z n o ś c i z w ię k s z e ­
n ia  c ię ż a ru  s e k c ji  i  z m n ie js z e n ia  ic h  ilo ś c i,  a p rz e z  to  p rz e s u n ię c ie  
części p ra c  z p o c h y ln i  n a  p re fa b ry k a c ję .

D la  zabezpieczenia c iągłości p rac na po chy ln i, położenie 
s tę p k i (p ie rw szych  sekc ji poszycia dna zewnętrznego) nastę­
p u je  po os iągnięc iu  15% gotow ości b u do w y  (po w y k o n a n iu  
o b ró b k i i  częściowo p re fa b ry k a c ji) .  S tan  gotow ości s ta tku  
w  m om encie w odow an ia  w yn os i 55%.

W yposażenie na p o c h y ln i (w łączając zb ro je n ie  na h a li)  do 
m om entu  w odow an ia  pow inno  osiągnąć w artość 15% goto­
wości. Zasadnicze prace, wchodzące w  zakres tego w yposa­
żenia, to  przede w szys tk im  m ontaż steru, w a łu  śrubowego, 
śruby, ru ro c ią g ó w  kad łu bow ych , a rm a tu ry  dennej, m echa­
n izm ów  pom ocniczych, wyposażenia ś lusarskiego oraz m a lo ­
w a n ie  podw odnej części kad łuba . M on taż s iln ik a  głównego 
odbyw a się na w odz ie  p rzy  nabrzeżu w yposażeniow ym . Po­
n iew aż c y k l wyposażenia na w odzie przekracza dopuszczalny 
czasokres pos to ju  bez kon ieczności pow tórnego czyszczenia 
i  m a low a n ia  podw odnej części kad łuba , d la  dokonan ia  te j 
op e ra c ji (przed w y jazde m  na p róby) s ta tek  m us i być podn ie ­
s iony p rzy  pom ocy doku. W y jśc ie  na p ró b y  następu je  po 
os iągn ięc iu  stanu gotowości 95%.

W pływ  zaprojektowanych metod technologicznych na 
wskaźniki i koszty budowy. Pracochłonność, cyk le  koszty 
budow y i w s k a ź n ik i w yd a jn ośc i (roboczo-godzin /t p ro d u k c ji)

R ys . 3. P ra c e  w y k o ń c z e n io w e  n a  d ro b n ic o w c u  10 000 td w  p rz e d  w o d o w a n ie m

obliczone zos ta ły  w  op a rc iu  o za p ro je k ­
tow any proces techno log iczny ze szcze­
gó ln ym  uw zg lędn ien iem  postępow ych 
metod pracy. D la  zobrazow an ia e fe k ty ­
w nych ko rzyśc i w y n ik a ją c y c h  z  w p ro ­
wadzenia nowoczesnych m etod p ra cy  w  
procesie bu dow y d robn icow ca 10 000 
td w  poda jem y p rzyk ład ow o  ich  ob licze 
n ie  d la:

a) zastosowania w  p ro je kc ie  k a r t  w y  
k ro ju  b lach  kad łu b a ;

b) zw iększen ia  spawania au tom atycz 
nęgo i  pó łautom atycznego do 48%;

c) zw iększen ia zakresu g ięc ia  nu 
zim no do 24% pracoch łonności ob róbk i.

D z ię k i z a s t o s o w a n i u  w  p  r o j e k  
c h e  d r o b n i c o w c a  k a r t  w y k . r o -  
j  u  o s ią g n ię to  w y k o rz y s ta n ie  b la c h  k a d łu b a  
o k . 85%. W y k o rz y s ta n ie  b la c h  c ię ty c h  bez. 
k a r t  w y k r o ju  w y n o s i ś re d n io  (w g  s ta ty s ty k i)  
o k . 75%. S tą d  o s ią g n ię ta  oszczędność w  w y ­
s o k o ś c i o k . 10% c ię ż a ru  b la c h  k a d łu b a , t j ,  
p o  p rz e lic z e n iu  w e d łu g  ce n  o b o w ią z u ją c y c h  
940.000 z ł  n a  s ta te k .
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Z a k r e s  s p a w a n i a  a u t o m a t y c z n e g o  i p ó ł a u ­
t o m a t y c z n e g o  z o s ta ł w  p ro je k c ie  p o w ię k s z o n y  o  28'/o w  s to ­
s u n k u  do obe cn e go  ś re d n ie g o  p o z io m u  a u to m a ty z a c ji  s p a w a n ia , w y ­
noszącego o k . 20% . U w z g lę d n ia ją c  w s k a ź n ik  s to s u n k u  p ra c o c h ło n ­
n o ś c i s p a w a n ia  a u to m a ty c z n e g o  i  p ó ła u to m a ty c z n e g o  do  rę czne g o  
k s z ta łtu ją c e g o  s ię  d la  n a s z y c h  w a ru n k ó w  s to c z n io w y c h  w  w y s o ­
k o ś c i o k . 1 : 4 ,  o t rz y m a m y  o b n iż e n ie  p ra c o c h ło n n o ś c i w y n o s z ą c e  
25°/* p ra c o c h ło n n o ś c i p ra c  s p a w a ln ic z y c h  t j .  3,4®/» c a łk o w ite j  p ra c o ­
c h ło n n o ś c i b u d o w y  s ta tk u .

P r o je k t  d ro b n ic o w c a  10 000 td w . p o z w a la  n a  za s to s o w a n ie  g i ę ­
c i a  e l e m e n t ó w  k a d ł u b a  n a  z i m n o  w  w y s o k o ś c i 24% 
p ra c o c h ło n n o ś c i o b ró b k i.  Ś re d n i p o z io m  s to s o w a n ia  n a  s to c z n i g ię ­
c ia  n a  z im n o  w y n o s i w e d łu g  d a n y c h  k a lk u la c y jn y c h  14%. S to s u n e k  
p ra c o c h ło n n o ś c i g ię c ia  n a  z im n o  d o  g ię c ia  n a  g o rą c o  d la  w a ru n k ó w  
s to c z n io w y c h  w y n o s i 1 : 2,5. W  w y n ik u  z w ię k s z e n ia  z a k re s u  g ię c ia  
na  z im n o  z 14°/® d o  24%, o t r z y m u je m y  z m n ie js z e n ie  p ra c o c h ło n n o ś c i:

O p e ra c ji  g ię c ia  (z im n e g o  i  g o rą ce g o ) o 16,7“/#

p ra c  o b ró b c z y c h  o  6,0%

b u d o w y  s ta tk u  o 0,3%

W prow adzenie now ych  m etod techno log icznych lu b
zw iększenie zakresu ic h  stosowalności p o zw o liło  na znacz­
ne obniżenie pracoch łonności i  kosztów  budow y. W  p o ró w ­
n a n iu  z w ęg low cem  5 000 td w , (którego dane p rz y ję to  za 
100% osiągnię to następujące zw iększen ie w yd a jn ośc i w  po ­
szczególnych grupach rob ó t 'drobnicow ca 10 000 td w .

o b ró b k a  — z w ię k s z e n ie  w y d a jn o ś c i o 32,3*/» 

p re fa b ry k a c ja  „  „  „  50.5®/»

m o n ta ż  n a  p o c h y ln i  „  „  24,1*/»

k a d łu b  łą c z n ie  „  ., „  36,2"/«

w y p o s a ż e n ie  „  ,, ., 7,3"/»

s ta te k  łą c z n ie  „  ,, ,, 17,7*/»

Zw iększen ie w yd a jn o śc i m a tu  ch a ra k te r nieco złożony, 
gdyż w y n ik a  n ie  ty lk o  z szerszego w prow adzen ia  now ych  
m etod pracy, lecz rów n ie ż  ze zw iększen ia w ie lko śc i s ta tku .

A n a liz a  w zros tu  w yd a jn ośc i w yka zu je  duży postęp 
w  dz iedzin ie  kad łuba , na tom iast m in im a ln y  w  zakresie  w y ­
posażenia. Ś w iadczy to o tym , że p ra k tyczn ie  w  zakresie 
wyposażenia n ie  w prow adzono żadnych now ych  w yso ko w y- 
d a jn ych  m etod technolog icznych.

N a leży zw róc ić  uwagę na pozorny w zros t w yd a jn ośc i 
p re fa b ry k a c ji o 50,5%. W zrost ten  na leży uważać za z ja w i­
sko niezgodne z k ie ru n k ie m  ro z w o ju  tech no log ii w  budow ­
n ic tw ie  ok rę to w ym . O ile  w zros t w yd a jn ośc i w  in n y c h  g ru ­
pach ro b ó t św iadczy o postępie, o ty le  w zros t w skaźn ika  
w yd a jn ośc i z p re fa b ry k a c ji pociąga za sobą zawężenie zak­
resu p re fa b ry k a c ji i  św iadczy o ty m , że n ie  przesuw a się 
w ysoko p racoch łonnych  ro b ó t z w yposażenia i  p o chy ln i na 
korzystn ie jsze  techniczn ie  i  ekonom icznie s tanow iska p re fa - 
b ry k a c ji (zakres p re fa b ry k a c ji 13°/J ).D uży w p ły w  na zawę­
żenie zakresu p re fa b ry k a c ji m a rów n ież  n ie  w prow adzen ie  
do procesu zagadnienia zb ro jen ia  sekc ji.

R easum ując na leży s tw ie rdz ić , że w  efekcie  o s i ą g ­
n i ę t o  g l o b a l n e  o b n i ż e n i e  k o s z t ó w  r o b o c i z ­
n y  1 t o n y  k o n s t r u k c j i  d robn icow ca 10 000 tdw , k tó re  
w  p o rów nan iu  z w ęglow cem  5 000 td w  przedstaw ia  się na ­
stępująco:

k o s z t 1 to n y

K o n s tru k c ja 5 000 
td w

10 000 
td w

K a d łu b 100% 64"/.

W yp o saże n ie 100*/. 100"/.

S ta te k 100®/# 83»/«

Z estaw ien ie  to  jeszcze d o b itn ie j w skazu je  na bezpośred­
n i w p ły w  tech no log ii na ksz ta łto w an ie  się kosztów  budow y.

N ow e ks iążk i m orskie  W y d a w n ic tw  K o m u n ika cy jn ych

B U D O W A  I  R E M O N T  S TA TK Ó W

G a z i ń s k i  J., T h i e r y  M .: 
Drewniane wyposażenie okrętu, str.
163, cena z ł 12,40.

K s ią ż k a  o m a w ia  p ra c e  s to la rs k ie  z w ią ­
za ne  z w y k o n y w a n ie m  i  m o n ta ż e m  d re w ­
n ia n e g o  w y p o s a ż e n ia  s ta tk ó w  s ta lo w y c h . 
Z e  w z g lę d u  na  p ra k ty c z n y  c h a ra k te r  ks iąż  
k i  z a w ie ra  ona  p o d s ta w o w e  w ia d o m o ś c i z 
z a k re s u  m a te r ia ło z n a w s tw a , n a rz ę d z i i 
te c h n o lo g ii  rę c z n e j i  m e c h a n ic z n e j o b ró b ­
k i  d re w n a , w re s z c ie  z z a k re s u  ry s u n k u  
te c h n ic z n e g o . K s ią ż k a  z a w ie ra  o s o b n y  roz  
d z ia ł o m a w ia ją c y  dość o b s z e rn ie  za ga d ­
n ie n ia  b e z p ie c z e ń s tw a  i  o c h ro n y  p ra c y . 
N a  k o ń c u  z n a jd u je  s ię  p rz e d ru k  ro z d z ia ­
łu  I  (cz. X )  „ T a r y f ik a to r a  k la s y f ik a c y jn e ­
g o ' M in is te rs tw a  P rz e m y s łu  M a s z y n o w e g o , 
d o tyczą ce g o  o b r ó b k i d re w n a .

K s ią ż k a  p rz e z n a c z o n a  je s t  d la  w y k w a l i ­
f ik o w a n y c h  ro b o tn ik ó w  i  m a js t ró w  za ­
t r u d n io n y c h  w  s to c z n io w y c h  o d d z ia ła c h  o b ­
r ó b k i  d re w n a . M oże  ró w n ie ż  s ta n o w ić  p o ­
m o c n ic z ą  le k tu r ę  d la  u c z n ió w  s z k ó ł te c h ­
n ic z n y c h .

N A U T Y K A  I  P R A K T Y K A  M O R S K A
J a w o r s k i  S t.. L e k k i  W.,  

P o t i n c  W .: Stery okrętowe i ich 
obsługa, str. 132, cena z ł 6,20.

K s ią ż k a  o m a w ia  za sad y  d z ia ła n ia  s te ru  
o ra z  b u d o w ę  u rz ą d z e ń  s te ro w y c h  ró ż n y c h

ty p ó w . Z a w ie ra  o n a  ró w n ie ż  p o d s ta w o w e  
w ia d o m o ś c i o s te ro w a n iu , .a ta k ż e  p r a k ­
ty c z n e  w s k a z ó w k i d o ty c z ą c e  s te ro w a n ia  w  
m o rz u , n a  w o d a c h  o g ra n ic z o n y c h , podczas 
m a n e w ro w a n ia  i  w  in n y c h  s y tu a c ja c h .

K s ią ż k a  p rz e z n a c z o n a  je s t d la  p e rso n e ­
lu  p ły w a ją c e g o  f l o t y  h a n d lo w e j i  r y b a c ­
k ie j  o ra z  d la  u c z n ió w  s z k ó ł m o rs k ic h  i  
k u rs ó w  d o k s z ta łc a ją c y c h .

K o n  W .: Sondy okrętowe, str. 188, 
cena z ł 11,10.

K s ią ż k a  z a w ie ra  c a ło k s z ta łt  w ia d o m o ś c i 
o so nd a ch  o k rę to w y c h ,  a w ię c  o m a w ia  za ­
ró w n o  s o n d y  k o n ta k tu ją c e  s ię  z d n e m  
(rę czne , m e c h a n ic z n e  i  in n e ) , ja k  i  e ch o ­
s o n d y . W y ja ś n ia  o na  za sad y  d z ia ła n ia  i  b u ­
d o w ę  p o s z c z e g ó ln y c h  so nd  o k rę to w y c h ,  je d  
n a k  g łó w n y  n a c is k  p o ło ż o n y  je s t  n a  s p o ­
s o b y  p o s łu g iw a n ia  s ię  n im i ,  ic h  k o n s e r­
w a c ję , p r z y c z y n y  u s te re k  w  ic h  d z ia ła n iu  
o ra z  — p r z y  e ch o so n d a ch  — in te rp re ta c ję  
e c h o g ra m ó w . S p e c ja ln ą  u w a g ę  p o św ię co n o  
ty m  ty p o m  e cho so n d , k tó re  są u ż y w a n e  
n a  n a s z y c h  s ta tk a c h  h a n d lo w y c h  i  r y b a c ­
k ic h .

K s ią ż k a  p rz e z n a c z o n a  je s t  d la  o f ic e ró w  
f lo t y  h a n d lo w e j i  r y b a c k ie j,  d la  u c z n ió w  
s z k ó ł m o rs k ic h  i  k u rs ó w  d o k s z ta łc a ją c y c h .

O R G A N IZ A C JA  P R A C Y  F L O T Y  
I  PO R TÓ W

W i e t r i e n k o  A.  D . : Projektow a­
nie norm 'progresywnych dla prac prze

ładunkowych w  portach morskich, str. 
108, cena z ł 11,90.

K s ią ż k a  z a w ie ra  m a te r ia ły  d o ty c z ą c e  p ro  
je k to  w a n ia  p ro g re s y w n y c h  n o rm  z a ła d u n ­
k u  i  w y ła d u n k u  s ta tk ó w  o ra z  n o rm  w y r o ­
b u  i  czasu d la  p ra c  p rz e ła d u n k o w y c h  w  
p o r ta c h  m o rs k ic h .

P rze zn a czo n a  je s t  d la  p ra c o w n ik ó w  p la ­
n o w a n ia  p ra c y  p o r tó w  i  ż e g lu g i, p ra c o w ­
n ik ó w  e k s p lo a ta c ji  p o r tó w  i  f lo t y  o ra z  in ­
ż y n ie ró w  i  te c h n ik ó w  n o rm o w a n ia . S łu ż y ć  
m o że  ta k ż e  ja k o  p o m o c  n a u k o w a  d la  s tu ­
d e n tó w  w y ż s z y c h  u c z e ln i e k o n o m ic z n y c h  
i  te c h n ic z n y c h .

R Y B O ŁÓ W S TW O  M O R S K IE

K u s z n a r i e w  W . A . : Konserwa­
cja statków rybackich i samoremonty
t łu m . z ros., s tr. 194, cena z ł 11,70.

K s ią ż k a  o m a w ia  za sad y  k o n s e rw a c ji za ­
ró w n o  d re w n ia n y c h  ja k  i  m e ta lo w y c h  s ta t­
k ó w  r y b a c k ic h  o raz  za sad y  b e z p ie c z e ń s tw a  
p ra c y  na  ty c h  s ta tk a c h . P o n a d to  p o d a je  
o na  sposoby  u s u w a n ia  u s zko d ze ń  za  p om o cą  
ś ro d k ó w  o k rę to w y c h .

P ra ca  p rze zn a czo n a  je s t  d la  za łó g  s ta tk ó w  
r y b a c k ic h ,  s łu c h a c z y  s z k ó ł r y b a c k ic h  o ra z  
d la  p ra c o w n ik ó w  p io n u  te c h n ic z n e g o  p rz e d ­
s ię b io rs tw  p o ło w o w y c h .
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Izo lacja kom pozycy jna

M gr iiiż. J. K O T L A R S K I —  Polski Rejestr Statków, Gdańsk

A r ty k u ł s tanow i om ów ien ie  no w e j m etody k ładzen ia  iz o la c ji zgłoszonej ja k o  w y n a ­
lazek p ra cow n iczy  w  P o lsk im  Rejestrze S ta tkó w  dn. 4. 8. 54 r. przez au to ra  i  p ro f. 
m g r inż. R. L ipow icza . M etoda iz o la c ji kom p ozycy jne j polega na zastosowaniu  
w s tre fie  p rz y le g łe j k ą to w n ik o w i w ysokow artośc iow ego m a te ria łu  izo lacy jnego , n a ­
tom iast w  s tre fie  m iędzy k ą to w n ik a m i —  m a te r ia łu  gorszego.

K lu czo w ym  zagadnieniem  ch łodn i o k rę to w ych  je s t spra­
w a ja kośc i m a te ria łó w  izo lacy jnych , ja k  rów n ież  sposób 
k ładzen ia  izo lac ji. W y n ika  to  z fa k tu , że s tra ty  c iep lne przez 
p rze n ikan ie  s tanow ią  g łów ną pozycję  b ilan su  cieplnego 
ch łodn i.

W ym agania  ja k ie  s taw iam y m a te ria ło m  izo lacy jnym , sto­
sow anym  w  o k rę to w n ic tw ie , są bardzo w ysok ie  (pa trz  a r ty k u ł 
au tora  „ Iz o la c je  ch ło d n i o k rę to w y c h “  „T G M “ , n r  1/54) 
i  na jlepszym  m a te ria łe m  izo lacy jnym , d o m in u ją cym  do tych ­
czas w  ch ło d n ic tw ie  ok rę to w ym , je s t ko re k . Jednak ze 
w zg lędu na coraz ba rdz ie j da ją cy  się odczuwać b ra k  k o rk a  
i  jego w ysoką cenę, zagadnienie stosowanie zastępczych 
m a te ria łó w  izo la cy jn ych  nab iera  obeciiie  coraz w iększego 
znaczenia.

P rob lem  k ładzen ia  iz o la c ji na  s ta tku  je s t tru d n y , bow iem  
izo lac ję  trzeba tu ta j k łaść obok s ta low ych  części k o n s tru k ­
c y jn y c h  ja k  w rę g i, p o k ła d n ik i itp . o d o b rym  w spó łczyn­
n ik u  p rzew odn ic tw a  cieplnego l  S i 50 kca l/m h°C , tw o rz ą ­
cych mostku cieplne. P rak tyczn ie  b iorąc, c iep ło  n ie  napo­
ty k a  w  częściach s ta low ych  na żaden opór i  w ie lk ie  ilo ś c i 
eitepła o m ija ją  w  te n  sposób izo lację . W p ły w  ty c h  m ostków ' 
c ie p ln ych  na s tra ty  p rze n ikan ia  jes t dom inu jący .

R ozkład l i n i i  izo te rm  i  p rą d u  c iep ła  w o k ó ł w rę g i tk w ią c e j 
w  iz o la c ji p rzeds taw ia  rys. 1. W idziany stąd w yraźn ie , że 
s t r e f a  p r z y  w r ę d z e  j e s t  n a j c z u l s z y m  m i e j ­
s c e m  i z o l a c j i  i  'wym aga specja lne j uw ag i. W spó ł­
cześnie stosuje się rozw iązania, zw iększające grubość izo­
la c ji.

— R ys . i  —
✓

M etoda „ iz o la c ji ko m p o zycy jn e j“  (w yna lazek p ra co w n i­
czy zgłoszony przez p ro f. m g r inż . R. L ip o w icza  i  m g r inż. 
J. K o tla rsk ie g o  w  P o lsk im  R ejestrze S ta tków ) polega na 
zastosowaniu w  s t r e f i e  p r z y l e g ł e j  k ą t o w n i k o ­
w i  w y s o k o w a r t o ś c i o w e g o  m a t e r i a ł u  i z o l a r  
c y j n e g o ,  n a t o m i a s t  w  s t r e f i e  m i  ę‘d z.y k  ą-  
t o w n i k a m i  m a t e r i a ł u  g o r s z e g o .  W ed ług - da­
nych  z l i te ra tu ry  św ia tow e j, system  ten n ie  jiest do tąd n i­
gdzie stosowany.

Przeprow adzono ob liczenia s tra t c iep lnych  przez t  e 
s a m e  e l e m e n t y  k o n s t r u k c y j n e ,  ogran icza jące 
ładow n ię  chłodzoną, da jąc w a rs tw y  iz o la cy jn e  t e j  s a ­
m e j  g r u b o ś c i  p rz y  dotychczas stosowanym  system ie 
izolacji;, jednorodne j oraz system ie „ iz o la c ji k o m p o zycy j­
n e j“ . Jako  m a te r ia ły  izo lacy jne  zastosowano p r z y k ł a d o ­
w o :  dla. system u iz o la c ji jedno rodne j —  k o re k  eksipandawa^- 
n y  i  im p regnow any, d la  system u izo la c ji kom p ozycy jne j —  
d la  s tre fy  m ię dzyką to w n ikow e j (s tre fa  A ) p ły ty  p ilśn iow e , 
d la  s tre fy  p rzyką to w n iko iw e j (s tre fa  B) k o re k  ekspandow any 
i  im pregnow any.

O bliczen ia przeprow adzono w e d łu g  zm od y fikow ane j m e­
to d y  Joelsona (pa trz  a r ty k u ł au to ra  „O k re ś la n ie  s tra t c ie p l­
nych  przez izo lac ję  ch ło d n i o k rę to w y c h ”  T G M , n r  6/53).

Założenia:
tta d o w n i ~  0  C

tp o w . zewn, "  “ 1“  2 5  O

tw o d y  m o rs k ie j “  ~ ł" 15 C
liczba p rze n ikan ia  ciep ła  qp =  15 kca.l/m 2h 
m a te ria ły  izo lacy jne :

k o re k  ekspandowany i  im pregnow any 
l l  =  0,036 kca l/m h°C
Imw — 0,010 kca l/m h °C

0,046 kca l/m h°C  
=  0,04 kca l/m h °C

I k
P ły ty  p ilśn io w e  l i

I n 0,02 kca l/m h°C
l p — 0,06 kca l/m h °C

E lem en ty  ko n s tru k c y jn e  do ob liczeń p rz y ję to  z 
s ta tku  o nośności «« 4 000 td w

Izolacja jednorodna

ła d o w n i

B u r t y :  (rys. 2).
P  2 5 0 X 9 0 X 1 2 ,5

S =  0,677 m  
h  =  0,238 m
C =  0,050 m  (p rzy jm u ję ) 
b 0,031 m
d =  0,030 m  (p rzy jm u ję ) 
a =  0,020 m (p rzy jm u ję ) 

I k  

Id
= 0,14 kca l/m h °C  

x  =  0,03 
k —  k 0 +  A k  
l k  kca l

x -f- h  m -h C

x =  a -f- d

=  3Ak

R ys . 2
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P o k ł  a d. Sposób k ładzen ia  iz o la c ji jes t iden tyczny ja k  
przy burtach. Na m ie jsce w ręgów  p rz y jd ą  p o k ła d n ik i. Izo lo ­
w an ie  w zd łu żn ikó w  podpok ładow ych  zarów no p rzy  system ie 
iz o la c ji jednorodne j, ja k  i  p rzy  m etodzie iz o la c ji kom pozy­
c y jn e j jest identyczne, tzn. p rzy  pom ocy korka .

Izo low an ie  l u k ó w  i  z r ę b n i c  l u k o w y c h  je s t w  
obu metodach identyczne.

G r o d z i e .  W  w ypadku , gdy usz tyw n ie n ia  g rodz i z n a j­
d u ją  się od s trony  ła d o w n i izo low ane j (rozw iązanie b łędne 
z p u n k tu  w idzen ia  s tra t c iep lnych), system k ła dze n ia  izo ­
la c ji jest iden tyczn y  ja k  p rzy  bu rtach, a w ięc  w  iz o la c ji 
tk w ią  k ą to w n ik i w zg lędn ie  p ła s k o w n ik i. N a leży dawać 
usztyw n ien ia  g rodz i od s trony  n ie izo low ane j. W tedy za­
chodzi następu jący p rzypadek:

h i =  h  —  g’ 0,232

h > k o r e k A  =  h i - f p  =  0,178

P rzeprow adzam  red ukc ję  na k o re k  grubości iz o la c ji 
s tre fy  B  (bez a)

hą — 0,158 m 
hg =  0,080 m 

/./<
h k o r e k B =  l l 3 • —----- f -h 2 =  0,219 m

U sta len ie  w a rto śc i h  d la  obu s tre f: 
h.Mi =  0,5 • hikocek A +  0,5 hkorek B =  0,191 m

Ogrodzi —
3 i.K  , 1 + 2 5 i / s ^ ft/ f

S 1 +  2 S i j s

S i  =  0,070 m  
S== 0,100 m  • 
d  =  0,030 m 
f h / f  =  0,05 (p rzy jm u ję ) 

k a r  o d / i — 0,615 k c a l/m 2h"C
P o d p o r y ,  m a s z t y ,  r u r y  o d  n a w i e w n i k ó w ,  

np. podpora z ru r y  s ta low e j:

k p o d p o r y

D  =  0,390 m  
g =  0,015 m

S =  0,677 m  
Ha b  ~  0,191 m  
C =  0,050 m  
b =  0,031 m  
d =  0,030 m  
a — 0,020 m  
x  =  0,03

k/burty ”  ko 4“ Z ik  
i.K

k 0 =  — — -------=  0,208

/  2 r .f i. K le

1 /  Sc
7h = ------

1 /  In /1  - f - -----/
V D 1

s

x  +  Hab

,lAB

-{- In  / 1 +

x +  hAB 
Cr hAU |

: • 2 x +  hAB j

In  1 -f-
ŁAB

X
+

: 0,270

Si =  0,070 m  
d =  0,030 m 
f  =  0,01775 m 2 
Xcf  =  0,14 k c a l/m h ,:C 
+  =  0,046 kcaJ/mh°C

S =  S i  +  d  ~  =  0,080 
c i.d

k p o d p o r y  ~  1,17 kca l/podporę  h°C
P o d ł o g a :

3 i .K  1 + 2  S i / s  f h l f
k p o d lo s i  -  ~ —  /  1 = z 2  /

d — 0,030 m  1h!f — 0,15 (p rzy jm u ję )
Si =  0,050 m  S =  0,080 m

kpodioe} =  0,91 kc a l/m 2h°C
T u n e l  w a ł u  ś r u b o w e g o  i  recess izo lu je m y  ja k  

podłogę, w zg lędn ie  ja k  b u rty , zależnie od tego, czy u sz tyw ­
n ien ia  są od s trony  ła do w n i, czy też tune lu .

'Płyty pi i mowę / Urnę prądu ciepło od wręg/

R ys . 3

Izolacja kompozycyjna

a

B u r t y  (por. rys. 3):
2 A  =  0,700 m

O bliczenie grubości g’ w a rs tw y  rów now ażne j 
=  0^020 d la  s tre fy  A

a =  0,020 =  g’
0,046
0,060

w a rto śc i

g‘ =  0,0261 m
Przeprow adzam  red u kc ję  na k o re k  grubości iz o la c ji 

s tre fy  A  (bez g ’)

Wburiy ~  0,478 k c a l/m 2h°C
P o k ł a d ,  l u k i  i  z r ę b n i c e  l u k o w e ,  g r o d z i e  — 

po rów na j odpow iedn ie  uw a g i pow yże j p rzy  om aw ian iu  izo ­
la c ji jednorodne j.

U sz tyw n ien ia  od s trony  n ie izo low ane j —  zam iast k o rk a  
da ję p ły ty  p ilśn iow e :

3 i .p  1 + 2  S i/s »f h j f
k ' * r o d n  = - - /  l  +  2 ,S i s 1

k ’&rodA — 0,803 kcal/'m 2h°C
P o d p o r y .  Dane ja k  w yże j z tym , że zam iast k o rk a  

da ję p ły ty  p ilśn iow e  odpow iedn io  u fo rm ow ane:

k ’p o d p o ry  =  1,32 kca l/podp.h°C  
P o d ł o g a .  Z am iast k o rk a  da ję  p ły ty  p ilśn iow e :

3 i. p  1 + 2  S i / s  • f h / f

f c W c a i ~  S  !  1 + 2  S i / s

k ’ podłogi =  1,19 k c a l/m 2 h  <“C 
T u n e l w a łu  śrubowego i  recess ■— ja k  w yże j 
Zestaw ien ie porów naw cze w spó łczynn ików  p rzew odn ic ­

tw a  cieplnego e lem entów  ch łodn i okrę tow e j p rzy  system ie 
izo la c ji jednorodne j i  system ie iz o la c ji kom pozycy jne j za ­
w ie ra  poniższa tabela.

W nioski

W yżej zestaw ione w y n ik i w sp ó łczyn n ików  p rzew odn ic t­
w a cieplnego poszczególnych elem entów  ko n s tru k c y jn y c h  
og ran icza jących  ładow n ie  chłodzone, w y k a z u ją  wyższość 
iz o la c ji kom pozycy jne j nad jednorodną.

N ie w ie lk i w zrost w a rtośc i w spó łczynn ika  np. kburta 
wynoszący «^4,5 °/o da je nam  w  zysku oszczędność k o rka  

71"''» na objętość. Z g rupow an ie  m a te ria łu  izo lacy jnego 
o dob rym  w sp ó łczyn n iku  p rzew odn ic tw a  cieplnego X — 0,046 
kca l/m h°C  oraz ła tw y m  pod wzg lędem  m ontażu p rzy  m o­
stkach c iep lnych  je s t słuszne pod w zględem  te rm iczn ym  i  
ko n s tru k c y jn y m .

Zastosowanie system u „ iz o la c ji kom p ozycy jn e j“  pozw o li 
na ograniczenie im p o rtu  d rog ich  m a te ria łó w  izo lacy jnych  
do m in im um .
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S T R A T Y  C IE P L N E  JE D N O S TK O W E  —  T A B E L A  W A R TO Ś C I

I.p Wyszczególnienie

I z o l a c j a  k o r k o w a i z o l  a c j  a k o m ■» o z y c y j n a

U w a g i
* U

c
a
w

A l
°c

QF=  
- k .  

A  t

k

' lad
" C

u

o

A t
“ C

q p =  
= k .  

A  tSymbol Wartość W Vm iar
t lad
°C Symbol Wartość W y ii i  i r

1

2

Burty ^burty 0.458
kcal

m2h°C
0 25 25 11.5 *  burty 0.478

kcal
---------  1 0 25
m 2h°C

25 12.0

Pokłady Stosunek wartości — patrz burty

3 Zrębnica lukowa h lu 0.3
kca l

0 25 - - h lu 0.3
kcal

0 25 -  ■
Przyjęto w-g 
joelsonamh°C rah°C

4 Wejście do 
chłodni 0.7

kcal
0 25 - - h, 0.7

k o l
0 25 - - ”m ’ łi°Ć raah°C

5

6

W /d łu ż n ik  
podpokładowy tV obi metodach izolowany p rzy  pom ocy korka

Grodzie 1 Stosunek wartości — patrz b u rty U sztywnien ia grodzi 
tkw ią  w izo lac ji 1

7 Gro Izie hgrodzi 0.615
ked

0 25 25 15.4 ^ grodzi 0.803
kcal

0 25 25 2U0
Usztyv\ n ien ia  po 
stronie nie izo lo- 
wanejm2h°C m ah°C

8 Podpory, maszty, ru ry  
od naw iew ników kpodp. 1.17

kcal
0 25 - - ^podp. 1.32

kcal
0 25 - -podp.h°C podp.h°C

9 Podłoga hpodl. 0 .9 l
kcal

m ah°C
0 j 15 15 14.0 h '  pódl 1.19

k cal 

m 2h°C
0 15 15 17.9

10

11

Tunel wału śrubowego 
i  recess Stosunek wartości —  patrz bu rty

U sztyw nien ia 
od strony .adowni

Stosunek wartości —  pat z podłoga Usztywnienia 
od strony tune lu

12
Połączenie : 

m iędzy pokład-burtv  
m iędzy pokład-grodzie

kcal |  

m li°C  >

uzależnione są od s iły  izo lac ji obrzeżowej i  pok adu 

Stosunek wartości —  patrz bu rty  oraz podłoga

W Y K A Z  O ZN A C ZE Ń

S ym bo l Nazwa W y m ia r

—  w sp ó łczyn n ik  p rzew odn ic­
tw a  cieplnego m a te ria łu

kca l/m h  ° C

h —  w sp ó łczyn n ik  p rzew odn ic ­
tw a  cieplnego m a te ria łu  
w artość la b o ra to ry jn a

55

— dodatek do w spó łczynn ika  
p rze w o dn ic tw a  cieplnego 
m a te ria łu  ze w zg lędu na 
m ontaż i  zaw ilgocenie

55

'-K — w sp ó łczyn n ik  p rzew odn ic­
tw a  cieplnego k o rk a

55

i-» —  w sp ó łczyn n ik  p rzew odn ic­
tw a  cieplnego p ły t  p ilś n io ­
w ych .

55

ż.j — w sp ó łczyn n ik  p rzew odn ic ­
tw a  cieplnego d rew na

55

/-e —  w sp ó łczyn n ik  p rzew odn ic ­
tw a  cieplnego żelaza ”

Tc —  w sp ó łczyn n ik  p rzew odn ic ­
tw a  cieplnego iz o la c ji

kc a l'm -b  °C

k 0 - -  w sp ó łczyn n ik  p rze w o dn ic ­
tw a  cieplnego iz o la c ji 
bez uw zg lędn ien ia  w p ły ­
w u  m ostków  c iep lnych

A * —  w zros t w spó łczynn ika  p rze­
w o d n ic tw a  cieplnego izo la ­
cji, na  sku tek m ostków  
c iep lnych

55

Tc burty —  w sp ó łczyn n ik  p rze w o d n ic ­
tw a  cieplnego iz o la c ji je d ­
no rodne j b u r ty

”

k ’burty —  w sp ó łczyn n ik  p rzew odn ic­
tw a  c ieplnego iz o la c ji kom ­
pozycy jn e j b u r ty

»
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S ym bo l Nazwa W y m ia r

k-ttrodzi —  w sp ó łczyn n ik  p rze w o dn ic ­
tw a  cieplnego iz o la c ji je d ­
no rodne j grodzi

k c a l/m sh  'C

Tc’qrodzi —  w sp ó łczyn n ik  p rzew odn ic ­
tw a  cieplnego iz o la c ji ko m ­
pozycy jne j g rodz i

5»

Tc podłoąi —  w sp ó łczyn n ik  p rze w o dn ic ­
tw a  cieplnego iz o la c ji je d ­
no rodne j pod łog i

55

Tc po di ogi —  ■współczynnik p rzew odn ic ­
tw a  c ieplnego iz o la c ji kom ­
pozycy jn e j pod łog i

55

Tcpodpory —  w sp ó łczyn n ik  p rze w o dn ic ­
tw a  cieplnego iz o la c ji je d ­
no rodne j podpory

kca l/podpo - 
rę  h  °C

Tc’ podpory —- w sp ó łczyn n ik  p rze w o dn ic ­
tw a  cieplnego iz o la c ji ko m ­
pozycy jn e j podpory

55

Si —  grubość w a rs tw y  iz o la c ji m
s —  grubość w a rs tw y  iz o la c ji +  

grubość oszalowania
m

d

M

—  grubość szalowania
—  ud z ia ł podk ładów  d re w n ia ­

nych  w  p o w ie rzchn i p rze­
g rody izo lacy jne j

m

D —  średnica podpory m
9 —  grubość podpory m
f —  prze k ró j podpory m 2
t —  tem pera tu ra °c

Q F —  liczba p rze n ikan ia  c iepła k c a l/m 2h

X —  x  =  a -r- d  -~~
^d

m

Sc —  Sc =  S i T d  LK- 
(̂1

m



B  U  D  O  W  N  I C T  W  O  M O R S K I E  I  P O R  T  O W E

Zagadnienie ruchu  rum ow iska  m orskiego

T. K O W A L S K I — Instytu t Morski, Gdańsk

C harakte rystyczną  cechą piaszczystych brzegów  m o r­
sk ich , a zw łaszcza p ły tk o  po łożonych obszarów  p rzyb rzeż­
nych  jest duża podatność na ru c h  ru m o w is k a  dennego. 
Już p rzy  n ie w ie lk ic h  isiłach unoszenia m a te r ia ł denny (p ia ­
sek) mcże być z ła tw ośc ią  w p row a dzo ny  w  ruch , a n a ­
stępnie odpow iedn io  przem ieszczony.

N a jw iększą  bo lączką w y n ik a ją c ą  z tego procesu jest 
bardzo szybkie  zasypyw anie  to ró w  w odnych  na redach 
po rtó w . W ie lo k ro tn ie  zdarza się, że pracę pog łęb ia rską  
w ykonaną w  c iągu k i lk u  tygo dn i, a naw e t m ies ięcy in te n ­
s y w n y  ru ch  ru m o w iska  zn iw eczy w  ciągu k i lk u  godzin.

S iły  przem ieszczające m a te r ia ł denny w  określonych 
w arunkach  mogą rów n ież działać od w ro tn ie , pow odu jąc 
np. powstanie w y rw  u  podnóża b u d o w li hyd ro tech n icz ­
nych.

A b y  znaleźć sposób zapobieżenia lu b  p rz y n a jm n ie j zw o l­
n ie n ia  tem pa procesów zw iązanych z, ruchem  m orskiego 
rum o w iska  dennego, na leży przede w szys tk im  p o z n a ć  
i s t o t ę  t e g o  z j a w i s k a .

Siły przemieszczające rumowisko

P rąd  postępu jący je s t na jp rostszą postacią  s iły  m ogą­
cej oddz ia ływ ać na m a te r ia ł denny. Jeś li p rędkośc i są w y ­
starczające, ru m o w is k o  może być porw ane i  przeniesione 
w  k ie ru n k u  dz ia łan ia  prądu . M a te r ia ł zaw ieszony może 
u lec przem ieszczeniu p rz y  d z ia ła n iu  m n ie jszych  prędkości.

Podczas gdy w  odn ies ien iu  do rzek  n in ie jsza  postać s iły  
jest wyłączna, w y d a je  się, że w  naszych w a ru n ka ch  m o r­
sk ich  zwłaszcza p rzy  ruch u  ru m o w iska  przybrzeżnego m a 
Ona trzeciorzędne znaczenie.

Do c h w ili obecnej n ie  m am y danych  liczbow ych  o m o r­
sk ich  prądach postępu jących.

Rozpoznanie w  te ren ie  ja k  rów n ież  rozm o w y z ry b a k a ­
m i upow ażn ia ją  do przypuszczenia, że p rą d y  postępu jące 
zwane d ry fu ją c y m i, odczuw ane przew ażnie na  głębokości 
k ilkudz ies ięc iu  m e trów , pow sta ją  w  w y n ik u  w y ró w n y w a ­
n ia  się de n iw e la c ji lu s tra  wody. Te p rą d y  w ys tęp u ją  z w y ­
k le  po dużych sztorm ach, gdy m asy w ód po w raca ją  do 
swego p ierw o tnego położenia. P rąd y  te rm iczne  nie  będą 
om aw iane w  zagadnien iu  a n a liz y  s ił pow odu jących  ruch  
rum ow iska , ponieważ w  naszych w a run kach  m a ją  one w y ­
ją tk o w o  m ałe znaczenie dynam iczne.

P róby  określen ia  s ił przem ieszczających m a te ria ł denny 
pod w p ływ e m  fa lo w a n ia  b iegną w  lite ra tu rz e  św ia tow e j 
w  dwóch zasadniczych k ie run kach .

Jedna grupa a u to ró w  p a trzy  na zagadnienie fa lo w a n ia  
i  jego dyn a m ikę  w  sposób p rosty, ta k  ja k  ono w yg ląda  
w  s tre fie  p rz y b o ju  podczas dz ia łan ia  m a łych  fa l. P rz y p i­
su je  ona fa lo w a n iu  z w y k ły  zw iązek z ruch em  ru m o w is k a  
i  tw ie rd z i na podstaw ie  d y n a m ik i f a l i  na l in i i  brzegow ej, 
że ruch  p iasku  w  każdej s tre fie  jes t zgodny z k ie ru n k a m i 
w ia tru  i  fa li.

In n i a u to rzy  tw ie rd zą  je dn ak  inaczej. W ie lu  z n ich  
p rz y  om a w ia n iu  ru c h u  ru m o w iska  p rzedstaw ia  schem aty­
czny u k ła d  grzb ie tów , nadchodzących fa l, a następn ie u m ie ­
szcza na ty m  p lan ie  tzw . k ie ru n e k  p rądu . W  n ie k tó ry c h  
przypadkach a u to r n ie  op isu je  dok ładn ie  m echan izm u fa ­
lo w an ia  je dn ak  ( in tu ic y jn ie ) k re ś li p ra w iid łow y  k ie ru n e k  
prądu.

Na rys. 1 p rze ds taw ion y  je s t z w yk le  spo tykany  sche­
m a t fa lo w a n ia  w  pob liżu  ostróg z nan ies ionym  k ie ru n k ie m  
pewnego b liże j nieokreślonego p rądu . S p ra ła  oznacza d ro ­
gę zakreśloną przez cząsteczkę zabarw ione j cieczy podczas 
przeprow adzan ia badań nad prądem  fa lo w y m  w  obszarze 
re fra k c ji.

W iększość a u to ró w  d ru g ie j g ru p y  s tw ie rdza  zgodnie, że 
w szelk ie ru c h y  ru m o w iska  dennego w  s tre fie  brzegowej od­
b yw a ją  się w  w y n ik u  d z ia ła n ia  p r ą d ó w  f a l o w y  c h . 
Pojęcie  n in ie jsze  pow sta ło  za ledw ie przed k i lk u  la ty , gdy 
dokonano po raiz p ie rw szy w n ik liw e j an a lizy  w e w nę trzne ­

go m echan izm u fa low ania , na  podstaw ie  w yszu kan ia  zw iąz­
k u  m iędzy ruch em  cząsteczki w o d y  a  okreś lonym  odksz ta ł­
ceniem  fa lo w a n ia  w  p o b liż u  brzegu. Do‘ zbadania p rą dó w  
fa lo w y c h  w  dużej m ie rze p rz y c z y n iły  się rozw ażan ia  nad 
re fra k c ją  i  d y fra k c ją  fa li.

P ie rw sze s tu d iu m  dośw iadcza lne w ykonano  dla  obszaru 
re fra k c y jn o -d y fra k c y jn e g o , gdzie znacznie u w y d a tn iły  się 
różn ice w ysokości fa l  w  różnych  s tre fach . O gólną zasadą 
p rz y ję tą  do opracow an ia  h ipo tezy  is tn ie n ia  tzw , poprzecz­
nego p rądu  falowego' b y łG określen ie  w ysokości w zn ies ie ­
n ia  fa lo w a n ia  na sąsiadujących ze sobą s fa low anych  obsza­
rach  w odnych. Różnica w zn ies ień b y ła  spadkiem  h y d ra u ­

licznym , z k tórego obliczono p rzy  zastosowaniu w spó łczyn­
n ik ó w  dośw iadcza lnych szybkość p rądu  poprzecznego.

Obecnie są w z m ia n k i, że podobny proces może odbyw ać 
się w  s tre fie  od dz ia ływ an ia  fa li,  k tó ra  u leg ła  re f ra k c j i 
bacznej.

In n y m i rod za jam i p rądów  fa lo w y c h  w  s tre fie  p rzyb rze ­
żnej są p rąd  p rz y b o ju  o-raz p rą d  p o w ro tn y  denny lu b  
podpow ie rzchn iow y.

P ie rw szy z n ich  pow sta je  w  c h w ili m ija n ia  przez fa lę  
g łębokości k ry ty c z n e j, gdzie następu je za łam anie fa li.  T u  
rzeczyw iśc ie  energ ia  ru ch u  o rb ita lnego  fa l i  zam ien ia  się 
na ru c h  dz ia ła ją cy  zgodnie z k ie ru n k ie m  fa lo w a n ia . P rąd  
po w ro tn y  je s t z ja w isk ie m  w tó ry rn  p rą d u  p rzyb o ju , je dn ak  
dz ia łan ie  jego odczuw alne je s t rów n ież poza s tre fą  k r y ­
tyczną, gdzie fa la  n ie  u leg ła  jeszcze za łam aniu . M ożna 
w ięc ła tw o  zrozum ieć dlaczego obserw owane cząsteczki 
b a rw io n e j cieczy, u ży te  do zbadania^ ru ch u  fa low ego 
(rys. 1), w y k o n a ły  s p ira ln y  ruch , k tó rego  w yp adkow a  
odchylona zosta ła nieco w  k ie ru n k u  morza.

R ys i

Z tego rozum ow ania  w y n ik a , że fa lo w a n ie  przed s tre fą  
k ry ty c z n ą  ma zw iązek z prądem  p rz y b o ju  za pośredn i­
c tw em  prądu  powrotnego. Im  fa lo w a n ie  jes t s iln ie jsze, tym
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zasięg ii s iła  p rą du  pow ro tnego odczuwane są da le j od brzegu.
N a js iln ie jszy  p rą d  p o w ro tn y  pow sta je  p rzy  fa la ch  pod­

chodzących prostopadle do l in i i  brzegowej. W  ta k im  p rz y ­
padku  n o to w a n y  je s t z w y k le  d u ży  u b y te k  ru m o w iska  
brzegowego.

K ie ru n k i p rądu  p rz y b o ju  i  pow ro tnego pokazano sche­
m atyczn ie  na rys. 2.

P odzia ł sfa low anego obszaru na s tre fy

N a  poidsitawie do tychczasow ych osiągnięć teo re tycznych 
ja k  ró w n ie ż  w  w y n ik u  n ie k tó ry c h  badań prząprowaidzpnych 
w  na tu rze  m ożna stw ierdzić,, że fa lo w a n ie  m orsk ie  w p ły w a  
na ruch  ru m o w is k a  w  okreś lony  cha rak te rys tyczn y  spo­
sób i  za leży przede w s z ys tk im  od stosunku  w ie lko śc i e le ­
m en tów  fa l do w a ru n k ó w  ba tym e trycznych  w  poszczegól­
nych stre fach.

W yda je  się,_ że s tre fę  przybrzeżną ob ję tą  fa lo w a n ie m  
m ożna podzie lić  n a  t r z y  zasadnicze s tre fy  (gran ice m iędzy  
ty m i s tre fa m i n ie  są bardzo wyraźne).

P ierw sza s tre fa  o d m o r s k  a, ob e jm u je  obszar od 
m ie jsca, w  k tó ry m  fa la  zacszyina w p ły w a ć  na dno m orsk ie , 
do głębokości k ry ty c z n e j, gdzie fa la  ulega p ie rw szem u 
za łam aniu . G ran ica  odm orsk a, zna jd u ją ca  się teo re tyczn ie  
(prawdopodobnie) na głębokości ró w n e j ' /2 d ługości fa li,  

jes t m ie jscem  na jm n ie jszych  ru ch ó w  na dnie. W  te j s tre fie  
spodziew any je s t złożony ru c h  rum o w iska , w y n ik a ją c y  z 
jedne j s trony  z poprzecznego p rą d u  fa low ego z d ru g ie j 'zaś 
z dennego ru ch u  orb ita lnego , k tó ry  w g  S verd rupa  i  M u n ka  
przem ieszcza cząsteczkę w  k ie ru n k u  fa lo w a n ia  (rysi 3). W  
sum ie obie składow e ruch u  p o w in n y  spowodować ru ch  czą­
steczek po to rach  podobnych do rozc iągn ię te j sprężyny sp i­

ra ln e j (rys. 4). ^

R ys. 3 R y s  4

W  obszarze s iln e j re fra k c ji w y p a d k o w y  ru ch  cząsteczek 
będzie szybszy, a zw o je  s p ira l będą s top n io w o  m a la ły . Fa­
lo w an ie  w  te j s tre fie  m a praw dopodobn ie  ch a ra k te r brzego- 
tw órczy, ponieważ w szystk ie  k ie ru n k i znanych s ił pnzemie- 
szczających w ska zu ją  w  stronę brzegu.

D ru ga  s tre fa  obejm ujle obszar z a ł a m a n i a  lu b  za ła- 
mari fa l i  na głębokości k ry ty c z n e j. W  ty m  m ie jscu  ru m o ­
w isko  denne jes t z w y k le  w  stan ie zaw ieszonym , toteż ruch  
piasku, w  te j s tre fie  w  czasie fa lo w a n ia  jes t n a jin te n s y w n ie j­
szy. W s tre fie  g łębokości k ry ty c z n e j pow sta ją  re w y  (rów no­
legle do brzegu g rzb ie ty  podwodne), k tó re  są w łaśn ie  w y ­
tworem. p rądu  fa lowego. W  zależności od zm ia ny  elem en­
tó w  fa lo w a n ia  zm ienia się m ie jsce rew , a w ięc  każdem u 
rod za jow i fa lo w a n ia  przyp isana  je s t określona postać i  po­
łożenie rew .

Trzecia  s tre fa  obe jm u je  obszar za w a rty  m iędzy lin lią  za­
łam an ia  fa l i  i  brzegiem . Jest to  p o p u la rn ie  zw ana s tre fa  
p r z y b o j u .  W  czasie sz to rm u obszar te n  na rażony je s t na 
s ilne rozm ycie  zarów no p laży  i  po ds taw y w yd m y , ja k  i  ob­
szaru podwodnego w  pob liżu  l in i i  brzegowej.

Jak w yże j w spom niane, m im o  sk ie row an ia  fa l i  z w zm o­
żoną s iłą  w  stronę brzegu, odbyw a się tu  w  rezu ltac ie  ruch  
ru m o w iska  w  stronę morza. S ilne  fa lo w a n ie  w y tw a rz a  b. 
s iln y  denny p rą d  po w ro tn y , k tó ry  unosi zruszone ru m o w i­
sko brzegowe

G ran icą  tra n s p o rtu  prądem  p o w ro tn y m  jest p raw dopodo­
bn ie z k o le i s tre fa  g łębokości k ry ty c z n e j z u tw o rz o n y m i 
przez fa lo w a n ie  rew am i. F a low an ie  s tre fy  p rz y b o ju  p rzyczy - 
n.a się rów n ie ż  do wzm ożonego tw o rze n ia  rew , dos tarcza i ąc 
ru m o w isko  od s tro n y  lądu .

W spółzależność fa lo w a n ia  m orsk iego z rum o w isk ie m  den­
nym  w  zasadzie do c h w il i  obecnej n ie  je s t w ycze rpu jąco  
opisana a na w ie le  w yże j w spom n ianych  te o r i i nada l b ra k  
dow odów  w y n ik a ją c y c h  z bezpośrednich obserw acji.

B y ły  p ró b y  okreś lan ia  ru ch u  rum o w iska  na podstaw ie  
badań m odelow ych , je dn ak  p ro b lem  w p ły w u  p rą dó w  fa ło ­
w ych  na  dno n ie  został dotąd dok ładn ie  zbadany. S ilne 
sztorm ow e p rą d y  fa lo w e  w y n ik a ją  m iędzy in n y m i z w ła ś c i­
wości ośrodka, a przede w szys tk im  z jego s tru k tu ry . Do 
c h w ili obecnej ja k  w iadom o s tru k tu ry  w o d y  n ie  uda ło  się 
podać w  s k a li zm nie jszone j. Stosowanie innego  ośrodka, co 
czyn i się często p rz y  badan iu  p rze p ływ ów , n ie  może dać 
pozy tyw nych  rezu lta tów , pon iew aż n ie  m a sposobu w y w o ­
ła n ia  w  n'im  niezbędnego i  cha rakte rystycznego ru c h u  o r ­
b ita lnego . C zyn n ik  s iły  ru c h u  o rb ita lneg o  w  czasie fa lo w a n ia  
ma p raw dopodobn ie  decydu jący w p ły w  na w sze lką  dyna­
m ikę  dna.

Poza tym  należy nadm ien ić, że z ja w iska  p rą d u  fa low ego 
i z n im i zw iązanego ru ch u  ru m o w iska  odbyw a ją  się z w yk le  
na dużych  obszarach w odnych  i  ty lk o  tam  mtogą m ieć rze­
czyw istą , cha rakte rystyczną  d la  siebie postać.

Z ty c h  p rzyczyn  w yd a je  się, że n a jp ew n ie jszym  a może 
i na js łuszn ie jszym  sposobem zbadania w łaśc iw ośc i nader 
skom p liko w a nych  z ja w is k  d y n a m ik i morza, może być w i ­
z u a l n a  o b s e r w a c j a  p r o c e s ó w  w  n a t u r z e .

Stosowane sposoby obserwacji i określenia ruchu  
rumowiska

N a jp ros tszym  i  jednocześnie na jczęście j stosowanym  spo­
sobem obse rw ac ji ruch u  rum o w iska , a w ła śc iw ie  jego s k u t­
ków , jes t po rów nyw a n ie  p la n ó w  sondażowych w yko na nych  
dla  badanego obszaru w  różnych okresach. Jest to  m etoda 
obserw ac ji sku tkó w  bez m ożliw ośc i okreś lan ia  s ił i  drogi, 
po k tó re j nas tąp iło  zapiaszczenie.

Z  jednocześnie pobranych i  p rzeana lizow anych próbek 
dna, często n ie  m ożna us ta lić  pochodzenia nanies ionych 
p iasków  dennych, poniew aż p rzy  brzegach p iaszczystych na 
dużych przestrzeniach w odnych  p rzy  okreś lonych głębokoś­
ciach zalegające g ru n ty  podw odne są zupe łn ie  do siebie 
podobne.

? .  p lan ów  sondażowych ty lk o  w  p rzyb liże n iu  m ożna o - 
k re s lić  ś rednią in tensyw ność ru ch u  w  czasie.

Stosowanie łapaczek g ru n tu  pozw ala na określen ie  je d ­
nostkow e j in tensyw nośc i ru c h u  (nanoszenia) w  danym  p u n ­
kcie , jednakże nada ją  się one przede w szys tk im  do badań 
ruch u  ru m o w iska  na prądzie  postępu jącym , gdzie znany jes t 
K ie runek ruchu.

M etody analityczne, na podstaw ie k tó ry c h  wyznacza się 
pewne liczby  określa jące k ie ru n k o w ą  przewagę in te nsyw no ­
ści ru c h u  rum o w iska , oparte  są na s ta tystyce w ia tró w . 
U w zg lę dn ia ją  one co p ra w d a  w ie le  in n y c h  czynn ików , je ­
dnak w  rezu ltac ie  całość an a lizy  tra n s p o rtu  rum o w iska  
sprowadzona je s t do zw iązku  z energ ią w ia tru . Bezpośred­
n ia  przyczyna  pozostaje w ię c  na da l nieznana. L iczby  w y ­
n iko w e  często^ są p rob lem atyczne i  niew iążące, a d la  n ie ­
k tó ry c h  te renów  mogą na w e t dać w y n ik i odw ro tne. Jest 
to zresztą jedna  z p ie rw szych  p ró b  okreś lan ia  ru c h u  r u ­
m ow iska  w  sposób teore tyczny, pow sta ła  ona w  czasie k ie d y  
jeszcze n ie  znano i  n ie  doceniano w p ły w u  p rą dó w  fa low ych .

P róbow ano rów n ież  zm ierzyć szybkość p rą du  fa low ego 
z w y k ły m  m ły n k ie m  h y d r  «m e trycznym  oraz prądom ierzem  
m orsk im  przeznaczonym  do badań p rą dó w  postępujących. 
O czyw iście nie_ o trzym ano na w e t p rzy  dużym  fa lo w a n iu  
żadnych w y n ik ó w , ponieważ składowe p rą du  fa low ego n ie  
m ają w łaściw ości, niezbędnego d la  prądom ierza, postępu ją - 
cego przem ieszczania cząsteczek w ody w  okreś lonym  k ie ­
run ku .

W yda je  się, że bez w y n ik u  pozostaną rów n ież  badania 
p rądu  fa low ego za pomocą w ys trze lon ych  w  czasie sztorm u 
m a łych  p ła w  z p ły w a k ie m  w g łębnym . S iła  pow odująca ru ch  
p iasku n iekon ieczn ie  m usi dzia łać podobnie na  stosunkow o 
duży zaw ieszony na lin ce  p ływ a k .

Do nowszych sposobów badań na leży zaliczyć obserw ację 
położenia z a b a r w i o n e g o  p i a s k u  w  czasie. Z  okreś­
lonej bazy w yrzuca  się odpow iedn io  fa rbow ane z ia rna  p ia ­
sku, po czym  pob iera  się p ró b k i dna w  sąsiedztw ie. Ilość 
zabarw ionych  z ia ren  p iasku  w  próbce okreś la  w  p rz y b liż e ­
n iu  in tensyw ność s iły  transp o rtu jące j.

"W yszukiwanie zabarw ionych  z ia rn e k  p iasku  w  pobrane j 
próbce by ło  barazo k ło p o tliw e , woibec tego zastosowano 
tzw . l u m i n i f  o r y .  Zasada badania je s t ta  sama z tym , 
że w yszu k iw a n ie  oznaczonych świecącą substancją  z ia ren 
p iasku  zostało znacznie u ła tw ione .

Zastosowanie i z o t o p ó w  r a d i o a k t y w n y c h  u ła t­
w ia  ten ty p  badań w  jeszcze w iększym  stopniu , je d n a k  p rzy  
ich zastosowaniu is tn n ie je  duże niebezpieczeństwo d la  ży­
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w ych  o rgan izm ów  zna jdu jących  się w  badanym  obszarze 
wodnym .

M im o w yko rzys ta n ia  os ta tn ich  zdobyczy naukow ych  łą ­
cznie z techn iką  atom ową, m etody powyższe n ie  pozw a la ją  
okreś lić  p rzyczyny  ru ch u  rum ow iska , a z a jm u ją  się je d y ­
nie analizą sku tków  dz ia łan ia  pew nych  b liże j n ie  okreś lo ­
nych  sił. W yda je  się, że dopiero łączna analiza ta k  s k u t­
ków  ja k  i  s ił, w ys tęp u jących  poidczas ruch u  rum ow iska , 
może doprowadzić do w łaśc iw ych , w ciąż zresztą poszuki­
w anych w y n ik ó w .

P ierwszą m yś lą  prow adzącą do okreś len ia  rod za ju  i  w ie l­
kości s ił p rzyczyn ia jących  się do ru c h u  ru m o w iska  je s t p ro ­
pozycja  zastosowania t e n s o m e t r ó w  o p o r o w y c h .  B a ­
dan ia  terusoimetryczne mogą o k re ś lić  w artość s iły  tra n sp o r­
tu ją c e j w  postaci różn ok ie run kow ych  w e k to ró w  składow ych.

Prąd fa lo w y  i  z n im  zw iązany  ru c h  oscy la cy jn y  oraz 
zm iana ciśn ien ia  s łupa w ody w  badanym  pu nkc ie  w  czasie 
fa low an ia  tw o rzą  n iezm ie rn ie  skom p liko w a ny  zespół n ie ­
w iadom ych, k tó ry  ¡nawet drogą badań tenscm etryeznyeh 
będzie tru d n y  do rozszyfrow an ia .

Nowe wizualne sposoby badań ruchu rumowiska dennego
N aczelnym  hasłem  te j g ru p y  sposobów badań p rzyczyn  

ru ch u  rum o w iska  pow sta łego w  w y n ik u  o d dz ia ływ an ia  
fa lo w a n ia  na dno m orsk ie  je s t o b s e r w a c j a  w i z u a l ­
n a  w  k a ż d y  m  m i  e j  s c  u i w k a ż d y c h  w a r u n k a c h .  
Przede w szys tk im  na leży sobila zdać sprawę, że w sze lk ie  w i ­
zualne obserw acje podw odne będą u tru d n io n e  słabą w idocz­
nością w  m ia rę  wchodzenia na w iększe głębokości.

Wobec tego w  p ie rw sze j ko le jnośc i rozw ażań w ypada 
przedyskutow ać sprawę gran icznych  głębokości, na k tó ry c h  
pow inny  być dokonyw ane obserwacje. T u  należy w ziąć pod 
uwagę najczęście j w ystępu jące  sztorm y i  na ich  podstaw ie 
w ytypow ać elem enty p rzecię tne j f a l i  sz torm ow ej. N ie  po­
pe łn i się w ie lk ie g o  b łędu, je ś li ś rednią fa lę  sztorm ow ą, d la  
w a run ków  naszego w ybrzeża, ok re ś li się następu jąco: w y ­
sokość fa l i  2h =  2,0 m, długość fa l i  2L  — 25,0 m.

W g te o rii fa la  w p ły w a  na dno m orsk ie  począwszy od 
głębokości ró w n e j po ło w ie  d ługości fa li.  N a w iększych głę­
bokościach, a w ięc  w  założonym  p rzyp ad ku  d la  w a rto śc i 
w iększych n iż  12,5 m , dz ia łan ie  fa lo w a n ia  je s t rzekom o 
nieodczuwalne.

S tre fa  k ry tyczn a  (załam ania) d la  założonej fa l i  sz to r­
m ow ej będzie zna jdow a ła  się na głębokości ró w n e j oko ło 
2,6 m.

Pozostaje w ięc  do rozw iązan ia  w idoczność do głębokości 
ok. 12,0 m. Z adan iem  fachow ców  w  ja isny dziteń na wodach 
otw artego m orza w idoczność jes t zupe łn ie  dotora do głębo­
kości około 10 m. W  dzień po chm urny  w idoczność znacznie 
się pogarsza, je dn ak  zastosowanie s ilnego sztucznego ośw ie­
t le n ia  rozw iązu je  to  ¡zagadnienie w  sposób zadow ala jący.

Na dużych głębokościach, a w ięc  w  granicach od 6 do 
12 m, spodziewany je s t ru ch  p iasku  p rzy  sam ym  dnie. Po­
stać tego ru c h u  n ie  je s t jednoznacznie określona, to też 
zadaniem  obse rw ac ji w  te j s tre fie  będzie zbadanie i  w yzn a ­
czenie rzędu w ie lko śc i s ił transp o rtu jących . In te re su ją cy  
może być zw iązek fa l (o znanych elem entach), k tó re  prze-, 
b iegają w  c h w ili o b se rw ac ji dna ponad obserw atorem  z 
w ypadkow ą przydennych  s ił transp o rtu jących .

Płytsze s tre fy , a zw łaszcza m ie jsca głębokości k ry ty c z ­
nej. będą ob ję te  w iększą bu rz liw ośc ią , toteż zagadnienie w i­
doczności poprzez gęstą m ieszaninę p iasku z wodą w  te j 
s tre fie  jes t p rob lem atyczne. J a k k o lw ie k  w  ta k ich  w a ru n ­
kach nie  sposób dokonać obse rw ac ji p rzestrzennych (w g łę ­
bnych), to je d n a k  na leżałoby dążyć do w yznaczenia ogólne­
go k ie ru n k u  transp o rtu  mas- p iasku, w idocznego na ok ien ku  
lu b  ekran ie  obserw acyjnym .

Proces ru ch u  rum o w iska  w  s tre fie  p rzyb o ju  oraz na l in i i  
brzegowej jes t znany i  oczyw isty . Zosta ł on w ie lo k ro tn ie  
opisany w  lite ra tu rz e  na podstaw ie badań w  na tu rze  i  na 
modelach.

N a jc iekaw szym i i  jednocześnie n a jis to tn ie js z y m i m om en­
ta m i podw odnych badań w izu a ln ych  będą n ie w ą tp liw ie  ob­
serw acje ruch u  p iasku na dn ie  w  re jo n ie  s tre fy  k ry tyczn e j, 
prowadzone od s trony  w iększych  głębokości.

Pełna bu rz liw ość  pow sta je  w  czasie za łam ania się fa l i  
i  t rw a  do c h w ili w y łado w a n ia  się ene rg ii fa l i  na  brzegu. W  
zw iązku z tą w łaści|wością procesu fa lo w a n ia  można p ra w ­
dopodobnie obserwować w zburzen ie  oraz tendencję tra n s ­
p o rtu  p iasku w  s tre fie  k ry ty c z n e j z w iększą ła tw ością , n iż  
pozw a la ją  na to  w a ru n k i od s trony  s tre fy  p rzyb o ju .

P rzy  zastosowaniu obserw ac ji w izu a ln ych  m ożna by ró w ­
nież okreś lić  z dużą dokładnością fak tyczn ie  położoną g ra ­
nicą w p ły w u  fa lo w a n ia  na dno morza.

Poza ty m  m ożna będzie praw dopodobn ie  okreś lić , w  ja k i 
sposób w p ły w a  na dno m a ło  znany  dcltąd p rą d  fa ło w y  w  
obszarze re fra k c y jn y m . Na podstaw ie ty c h  badań w  ska li 
n a tu ra ln e j będzie m ożna uznać słuszność lu b  niesłuszność 
w ie lu  pow sta łych  na ten tem at teo rii.

Jeś li pow iedziano o zagadnieniach i  procesach zw iąza­
nych  z ruchem  rum o w iska  dennego oraz zaproponowano 
m etodę bezpośrednie j w izu a ln e j obserw ac ji z ja w isk , w yp a ­
da rów n ież  podać p ropozyc je  n ie k tó ry c h  urządzeń badaw ­
czych. A c z k o lw ie k  w  c h w ili obecnej za wcześnie m ów ić  o 
szczegółach każdego urządzenia, w yd a je  się, że można ju ż  
w y ra z ić  p ierwsze, ogólne i  ostrożne m y ś li rozw iązań tech­
nicznych.

N a jp ros tszym  urządzeniem  do badań tego ¡typu m óg łby  
być specja ln ie  skons truow any s k a f a n d e r  „ s a m o d z i e l -  
n y “  z w ła sn ym  zapasem pow ie trza . W  celu u trzym an ia  s ta ­
łego k o n ta k tu  obserw atora  z p laców ką  badawczą zna jd u ją cą  
śię na brzlegu, na leża łoby um ieścić  w  skafandrze rad iow e  
urządzenie nadawezo-odbibrcze. S łu ży ło by  ono przede 
w szys tk im  do na tychm ia s to w ych  in fo rm a c ji o spostrzeże­
niach pod w odą 'i! by łob y  jednocześnie dobrą  k o n tro lą  bez­
pieczeństwa obserw atora. W  zależności od po trzeby badań 
m ożna by zastosować w  ta k im  p rzyp a d ku  podw odną kam erę 
f ilm o w ą  d la  o trzym an ia  zd jęć dokum enta lnych , po zw a la ją ­
cych od tw o rzyć  z ja w isko  odpow iedn ie j bu rz liw ośc i w  zw o l­
n ion ym  tem pie. D la  o trzym an ia  w iększych  ko n tra s tó w  m o­
żna b y  przeprow adzać badania z k ruszyw em  ba rw io nym .

B adan ia  w  skafandrze będą m og ły  być prowadzone w  
czasie trw a n ia  n ie w ie lk ic h  sztorm ów , k ie d y  wysokość fa l i  
nie p rzekroczy 1,0 do 1,2 m. W iększe fa le  m ogą być d la  
obserw atora  niebezpieczne i  fu  na leża łoby ju ż  stosować inne 
urządzenia.

W  czasie w iększych  sztorm ów  w zburzen ie  sięga w ię k ­
szych głębokości, toteż gran ice badanych obszarów  położone 
będą rów n ież  g łęb ie j. W  .strefach głębokość: k ry ty c z n e j i 
p rzyb o ju  będą w ystępow a ły  duże s iły  dynam iczne m alejące 
stopniiówo w  m ia rę  odda lan ia  się od brzegu.

W  p rz y p a d k u  obse rw ac ji sk u tk ó w  tak iego  sztorm u w  pod­
w odnym  obszarze p rzyb rzeżnym  (co zresztą może być b a r­
dzo in te resu jące), na leża łoby zastosować d e n n y  b a t y s ­
k a f  o b s e r w a c y j n y .

W  p ie rw szych  rozw ażaniach nasunę ły się na m yś l dw a 
ty p y  takiich ba tyska fów .

P ie rw szy  z n ic h  to  z w y k ły  he rm etyczn ie  zam kn ię ty  
dzw on ob se rw acy jn y  z w m o n to w a n ym i o kn a m i obse rw acy j­
n y m i na różnych wysokościach o p ływ o w ych  ścian. Oprócz 
niezbędnego w yposażenia w ew nętrznego oraz obserw acyj - 
n'?go, łączn ie z ew en tu a ln ym  ¡ośw ietleniem  zew nętrznym , 
należy p rzew idz ieć sposób tra n sp o rtu  i  za top ien ia  ba tyska fu  
yv odpow iedn ie j s tre fie . W  ta k im  u rządzen iu  m ożna by  za­
ins ta low ać jednocześnie apara tu rę  do po m ia ró w  e lem entów  
fa l przechodzących ponad ba tyskafem . W szelkie :ińne dane 
hyd ro log iczno-m etereo log iczne obserw atorzy o trz y m a lib y  z 
brzegu drogą rad iow ą.

Tego rodza ju  badania z kon ieczności m u s ia łyb y  odby­
wać się od począ tku  do końca sztorm u, pon iew aż do jazd  je ­
dn os tk i tra n sp o rtu ją ce j w  czasie sztorm u b y łb y  p ra k tyczn ie  
n iem oż liw y .

Opilsane urządzenie można by  ¡również w yko rzys ta ć  do 
badania skuteczności lu b  w  ogóle p rzyda tnośc i za top ionych 
b u d o w li m o rsk ich  w spó łp racu jących  z ru m o w isk ie m  den­
nym . Chodzi tu  przede w szys tk im  o p ro g i i w a ły  podwodne, 
co do k tó ry c h  p rzyda tnośc i na ca łym  św iecie  zdania są 
podzietonfei Spodziew any sku tek  ob liczony teo re tyczn ie  w y ­
kaza ł w  badaniach la b o ra to ry jn y c h  w y n ik i odw ro tne , co 
poważnie zan iepoko iło  przede w szys tk im  p ro je k to d a w có w  
i  k o n s tru k to ró w . W m ontow an ie  ob se rw a to riu m  ty p u  ba tys­
k a fu  w  segment próbnego od c inka  p rogu  podwodnego po ­
z w o liło b y  n ie w ą tp liw ie  na dokonaniiie oceny skuteczności' 
tego p ro gu  oraz u m o ż liw iło b y  w  razie po trzeby p rzep row a­
dzenie ¡korekty k o n s tru k c y jn e j.

W  ce lu  un ieza leżn ien ia  się w  czasie o b se rw ac ji od s iły  
sztorm u oraz od in n y c h  c zyn n ikó w  zew nętrznych, p ro po nu ­
je  silę zastosowanie s a m o b i e ż n e g o  d e n n e g o  b a t y s -  
k a f u  o b s e r w a c y j n e g o  n a  g ą s i e n i c a c h .

Tego ty p u  po jazd —  o b se rw a to riu m  podw odne —  m óg łby  
zanurzyć się w  czasie silnego szto rm u bez ja k ie g o k o lw ie k  
niebezpieczeństwa, zjeżdżając popros tu  n a ¡gąsienicach z 
brzegu na określoną odległość od brzegu. Po dokonan iu  
badań n,i,e czekając na zakończenie sz to rm u m óg łby po w ró ­
cić na brzeg.

Rozw iązan ie k o n s tru k c y jn e  w  ty m  p rzyp a d ku  będzie n ie ­
w ą tp liw ie  trudn ie jsze , gdyż na leży w ziąć pod uwagę dwa 
sprzeczne ze sobą ̂  zagadnienia podstawowe.
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Pierw sze z n ich  to stosunek ciężaru „o b se rw a to riu m “  do 
w y trzym a ło śc i g ru n tu  pod stopą gąsienic, d rug ie  to n ie ­
zbędny ciężar po jazdu  d la  u trzym a n ia  stateczności podczas 
m ija n ia  b u rz liw e j s tre fy  p rzyb o ju . P ierwsze zagadnienie 
będzie p raw dopodobn ie  nieco tru d n ie jsze  do rozw iązan ia ,po­
n iew aż dno m orza w  czasie fa lo w a n ia  je s t dość m ię kk ie , 
na tom ias t d ru g i p ro b lem  dotyczący zm nie jszen ia  nac isku  u - 
derza jące j f a l i  p rz y b o ju  będzie, ła tw ie js z y  do rozw iązan ia  
przez zastosowanie na zew nątrz k s z ta łtó w  op ływ ow ych .

Szczegółowe wyposażenie techniczne tego rod za ju  ba tys­
k a fu  gąsienicowego pow in no  być przedm io tem  odrębnych 
s tud iów  przeprow adzonych przez k o le k ty w  fachow ców  z 
dz iedz iny m o rsk ich  p rac podw odnych.

In n y m  sposobem -w izualnych obse rw ac ji podw odnych, 
je dn ak  bez po trzeby  posy łan ia  lu d z i pod wodę, będzie z a- 
s t o s o w a n i e  t e l e w i z j i  p o d w o d n e j .  Jest to  adap­
ta c ja  k a b lo w e j te le w iz ji p rzem ysłow e j do badań podw od­
nych. Tego ty p u  urządzenie te le w izy jn e  ch a rak te ryzu je  się 
n ie z w y k łą  jasnością obrazu, to też w  n o rm a ln ych  w a ru n ­
kach p ły tk o w o d n y c h  n ie  m a po trzeby stosowania doda tko­

wego ośw ie tlen ia . W  c h w ili obecnej k o n s tru k to rz y  te j te le ­
w iz j i  są na tro p ie  sporządzenia ośw ie tlen ia  d la  dużych 
głębokości.

B adan ia  ru c h u  ru m o w is k a  za pom ocą te le w iz j i m og łyb y  
być prow adzone rów n ież  w  każdych  w a run kach . Jednak 
m im o -wykluczenia ja k ie g o k o lw ie k  n iebezpieczeństwa ja k  
i  dużych kosztów  będą one w  sum ie m n ie j wszechstronne 
od obse rw ac ji bezpośrednich, p roponow anych  pow yże j.

F ragm e n ty  obse rw ac ji p row adzonych  za pom ocą te le w iz ji 
mogą dać dobre w y n ik i,  zwłaszcza p rzy  obse rw ac ji s tre f 
m n ie j w zburzonych, t j .  p rzed za łam aniem  fa li.

M e tody  w iz u a ln ych  badań ru c h u  ru m o w iska  dennego 
mobą być rów n ież  zastosowane do obse rw ac ji tych  z ja w is k  
na zalewach i  wodach śród lądzia , gdzie oprócz zapiaszcze- 
n ia  i  zam u len ia  w ys tę p u je  często s ilna  erozja dna. Bez­
pośrednia obserw acja  w sze lk ich  procesów zw iązanych z 
ruchem  rum ow iska , oprócz w ykazan ia , w  ja k i sposób prze­
biega określone z jaw isko , może p rzyczyn ić  się do w y ty p o ­
w an ia  p ra w id ło w y c h  i  skutecznych b u d o w li hyd ro te ch ­
n icznych.

O R G A N I Z A C J A  P R A C Y  F L O T Y  I P O R T Ó W

Szkolenie ka d r in żyn ie r y jno -ekonom icznyc li 
w  zakresie transportu  morskiego w  ZSRR

M g r inż. Jerzy H U L IS T  —  Ins ty tu t Morski, Gdańsk

A u to r  n in ie jszego a r ty k u łu  —  abso lw ent Len ing radzk iego  In s ty tu tu  In ż y n ie ró w  
T ransp o rtu  Wodnego  —  przedstaw ia  ogólną c h a ra k te rys tyką  szko ln ic tw a  m orskiego  
w  ZSRR ro zw ó j i  organ izacją  dw óch podstaw ow ych  in s ty tu tó w , szkolących k a d ry  
in żyn ie ry jn o -te ch n iczn e  d la  tra n s p o rtu  m orsk iego oraz szczegółowo ch a rak te rys tyką  
s tud iów  in żyn ie ry jn o -e ko n o m iczn ych , w  ty m  zakresie. W  je d n ym  z następnych n u ­
m erów  „T G M “  ukaże się d ru g i a r ty k u ł na  tem at radzieckiego szko ln ic tw a  m orskiego, 
pośw ięcony o rg an izac ji s tud iów  w  zakresie m echan izac ji p rac p rze ładunkow ych .

Szkolen ie k a d r  d la  radzieck iego tra n s p o rtu  m orskiego 
ro z w ija ło  się i  doskona liło  rów no leg le  z rozw o jem  samego 
tra n s p o rtu  m orskiego. W  okresie  w ładzy  rad z ie ck ie j p o w ­
s ta ł szersg zasadniczych, ś redn ich  i  w yższych szkół m o r­
sk ich , p o w s ta ły  ucze ln ie  techniczno-ekonom iczne, szkolące 
k a d ry  d la  bu d o w n ic tw a  okrę tow ego, bu d o w n ic tw a  p o rto w e ­
go, m echan izac ji p rac p rze ładunkow ych , eksp lo a tac ji i p la ­
now an ia  oraz ucze ln ie  specja lne, np. ucze ln ie  kształcące k a ­
d ry  d la  żeg lug i a rk tyczne j.

R adzieckie  szko ln ic tw o  m orsk ie  m a w y b itn ie  reso rto w y  
cha rak te r, w szys tk ie  zak łady  naukow e pod lega ją  C e n tra l­
nem u Z arządow i Z ak ła dó w  N a uko w ych  M in is te rs tw a  F lo ty  
M o rs k ie j ZSRR. Resortowość szko ln ic tw a  nile kończy się 
na szkole średn ie j, ja k  to  je s t w  Polsce. U cze ln ie  wyższe 
z A kad em ią  F lo ty  M o rs k ie j w łączn ie  na leżą także do M i ­
n is te rs tw a  F lo ty  M o rsk ie j. M in is te rs tw o  S zko ln ic tw a  W yż­
szego sp ra w u je  nad ty m i u cze ln iam i je d yn ie  nadzó r m e to - 
dyczno-p rogram ow y, a także za tw ie rdza  sk ład osobowy 
katedr.

P rz y g o to w a n ie  p ra c o w n ik ó w  d la  t r a n s p o r tu  m o rs k ie g o  ro z p o c z y ­
n a  s ie  w  s z k o ł a c h  m o r s k i c h  (a n a lo g ic z n e  do  z a s a d n ic z y c h  
s z k ó ł 'p rz e m y s ło w y c h  w  P o lsce ). P o  u k o ń c z e n iu  s z k o ły  a b s o lw e n t 
z d o b y w a  k w a l i f ik a c je  m a ry n a rz a  i  m o że  b y ć  z a t ru d n io n y  n a  je d ­
n o s tk a c h  p ły w a ją c y c h ,  ja k  ró w n ie ż  m a  p ra w o  w s tą p ie n ia  do  ś re d ­
n ie j s z k o ły  m o rs k ie j .  J u ż  w  s z k o le  m o rs k ie j  w y s tę p u je  w y ra ź n a  
s p e c ja liz a c ja , o d d z ie ln ie  k s z ta łc i s ię  m a ry n a rz y  p o k ła d o w y c h  i  m a ­
s z y n o w y c h . Ś r e d n i a  s z k o ł a  m o r s k a  k s z ta łc i  m ło d s z y c h  o f i ­
c e ró w  n a w ig a c y jn y c h ,  a s y s te n tó w  m a s z y n o w y c h , e le k t r y k ó w ,  ja k  
ró w n ie ż  lą d o w y  p e rs o n e l e k s p lo a ta c y jn y . A b s o lw e n t ś re d n ie j s z k o ­
ł y  m o rs k ie j  m a  p ra w o  k o n ty n u o w a n ia  n a u k i w  w y ż s z e j s zko le  
m o rs k ie j .  O p r z y ję c ie  d o  w y ż s z e j s z k o ły  m o rs k ie j ,  j a k  i  d o  ś re d ­
n ie j s z k o ły  m o rs k ie j ,  m o g ą  ta k ż e  u b ie g a ć  s ię  a b s o lw e n c i s z k ó ł 
o g ó ln o k s z ta łc ą c y c h . W y ż s z e  s z k o ł y  m o r s k i e  z n ie w ie lk im i  
w y ją tk a m i  (w y d z ia ły  e k s p lo a ta c y jn e )  k s z ta łc ą  p e rs o n e l p ły w a ją c y :  
o f ic e ró w  p o k ła d o w y c h , m e c h a n ik ó w , e le k tro te c h n ik ó w .

I n s t y t u t y  k s z ta łc ą  k a d r y  in ż y n ie ry jn o - te c h n ic z n e ,  o b s łu g u ­
ją c e  o b ie k ty  lą d o w e . N a  s tu d ia  w  in s ty tu c ie  p r z y jm u je  s ię  a b s o l­
w e n tó w  s z k ó ł ś re d n ic h  (m o rs k ic h  1 o g ó ln o k s z ta łc ą c y c h )  p o  z d a n y m  
e g z a m in ie  w s tę p n y m  (n a jc z ę ś c ie j k o n k u rs o w y m ).  I n s t y t u t y  są 
u c z e ln ia m i w ie lo w y d z ia ło w y m i i  k s z ta łc ą  s p e c ja l is tó w  d la  w s z y s t­
k ic h  k o m ó re k  t r a n s p o r tu  m o rs k ie g o  i  ś ró d lą d o w e g o .

U c z e ln ią  n ie c o  o d m ie n n e g o  ty p u  je s t  A k a d e m i a  P l o t y  
M o r s k i e j ,  w  k tó r e j  p ro w a d z i s ię  da lsze  d o s k o n a le n ie  w y b i t ­
n y c h  p r a k ty k ó w  p o s ia d a ją c y c h  u p rz e d n io  u k o ń c z o n e  s tu d ia  w y ż s z e  
i  o k re ś lo n y  s taż p ra c y  w  t ra n s p o rc ie  m o rs k im . P o  u k o ń c z e n iu  
d w u le tn ic h  s tu d ió w  i  n a p is a n iu  p ra c y  k o ń c o w e j a b s o lw e n t w ra c a

n a jc z ę ś c ie j do  m a c ie rz y s te g o  z a k ła d u  p ra c y . Is to tn y  je s t  fa k t ,  że 
p ra c e  k o ń c o w e  o p ra c o w y w a n e  są n a  p o d s ta w ie  m a te r ia łó w  i  ’ d o ­
ś w ia d c z e ń  ty c h  z a k ła d ó w , s k ą d  p o c h o d z ą  ic h  a u to rz y .

T e r y to r ia ln ie  s z k o ln ic tw o  m o rs k ie  ro z lo k o w a n e  je s t w e  w s z y s t­
k ic h  w ię k s z y c h  p o r ta c h  m o rs k ic h . O ś ro d k a m i k o n c e n t ru ją c y m i 
n a jw ię c e j u c z e ln i .s z k o lą c y c h  k a d r y  d la  g o s p o d a rk i m o rs k ie j ,  są 
L e n in g ra d  i  Odessa. W  L e n i n g r a d z i e  m ie ś c i s ie  S z k o ła  
M o rs k a , Ś re d n ia  S z k o ła  M o rs k a , W yzsza  S z k o ła  M o rs k a , In ż y n ie r ­
ska  W yższa  S z k o ła  M o rs k a  im . M a k a ro w a , L e n in g r a d z k i I n s ty t u t  
In ż y n ie r ó w  T ra n s p o r tu  W o d n e g o , I n s t y t u t  B u d o w y  O k rę tó w , In s ty ­
t u t  H y d ro m e te o ro lo g ic z n y ; n a to m ia s t w  O d e s s i e  z n a jd u je  się  
S z k o ła  M o rs k a , Ś re d n ia  S z k o ła  M o rs k a , W yższa  S z k o ła  M o rs k a , 
O d e s k i I n s t y t u t  In ż y n ie r ó w  F lo ty  M o rs k ie j  o ra z  I n s t y t u t  H y d r o ­
m e te o ro lo g ic z n y , Z a k ła d y  n a u k o w e  k s z ta łc ą c e  s p e c ja l is tó w  m o rs k ic h  
z n a jd u ją  s ię  ta k ż e  w  R yd ze , T a l l in ie ,  A rc h a n g ie ls k u , W ła d y w o -  
s to k u , B a tu m i,  C h e rs o n ie  i  in n y c h  m ia s ta c h  p o r to w y c h  ZS R R .

Rozwój i organizacja instytutów szkolących kadry  
inżynieryjno-techniczne dla transportu morskiego

Spośród w yższych zak ład ów  nauko w ych  do n a jb a rd z ie j 
w szechstronnych należą: O deski In s ty tu t  In ż y n ie ró w  F lo ty  
M o rsk ie j i  Leniińgradzkii In s ty tu t  In ż y n ie ró w  T ransp o rtu  
Wodnego. Nadhaienić na leży, że ostatnli na leży obecnie do 
M in is te rs tw a  F lo ty  Rzecznej, ty m  n ie m n ie j k s z ta łc i specja­
lis tó w  d la  obydw óch reso rtów . Rów nież w sp om n iany  In s ty ­
tu t B ud ow y  O k rę tó w  i  In s ty tu ty  H yd rom eteoro log iczne  po­
zostają poza reso rtem  M iń te te rsw a  F lo ty  M o rsk ie j.

O deski In s ty tu t  In ż y n ie ró w  F lo ty  M o rs k ie j i  L e n in g ra d z - 
k i  In s ty tu t  In ż y n ie ró w  T ra n s p o rtu  W odnego po w s ta ły  przed 
25 ła ty .

O d e s k i I n s t y t u t  In ż y n ie r ó w  F lp ty  M o r s k ie j  p o w s ta ł 15 m a ja  
1930 r .  n a  b a z ie  W y d z ia łu  B u d o w y  O k rę tó w  P o l i te c h n ik i  O d e s k ie j.  
P o c z ą tk o w o  u c z e ln ia  n o s iła  n a zw ę  O d e sk ie g o  In s ty t u t u  T ra n s p o r tu  
W o d n e g o ; w  r .  1946 n a z w a  z o s ta ła  z m ie n io n a  n a  O d e s k i I n s ty t u t  
In ż y n ie r ó w  F lo ty  M o rs k ie j .  N a  u c z e ln i is tn ie je  o b e c n ie  p ię ć  w y ­
d z ia łó w , a m ia n o w ic ie  b u d o w y  o k rę tó w , b u d o w y  m a s z y n  o k rę to ­
w y c h , h y d ro te c h n ic z n y ,  m e c h a n iz a c ji  p ra c  p rz e ła d u n k o w y c h  i  e k s ­
p lo a ta c y jn y .  W ie lk ie  są z a s łu g i te g o  In s ty t u t u  d la  t r a n s p o r tu  m o r ­
s k ie g o  Z S R R . W y s z k o l i ł  o n  p o n a d  4 ty s ią c e  w y s o k o k w a li f ik o w a n y c h  
s p e c ja l is tó w . S p e c ja ln ą  u w a g ę  z w ra c a n o  w  In s ty tu c ie  n a  w y c h o ­
w a n ie  n o w y c h  k a d r  n a u k o w y c h  p o p rz e z  a s p ira n tu rę , w  czasie  
is tn ie n ia  u c z e ln i d y s e r ta c je  k a n d y d a c k ie  o b ro n i ło  p o n a d  100 osób, 
p ra c e  d o k to rs k ie  —  4 o sob y . O b e c n ie  w  In s ty tu c ie  ty m  s tu d iu je  
o k o ło  2 300 s tu d e n tó w . W ś ró d  56 w y k ła d o w c ó w  z n a jd u je  s ię  6 d o k ­
to r ó w  n a u k  i  47 k a n d y d a tó w  n a u k . S p o ś ró d  n ic h  n a le ż y  w y m ie n ić  
m . in .  z n a n y c h  n a u k o w c ó w  p ro fe s o ró w  G . S u s ło w a , W . Ł a p t ie w a ,
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G. P a w le n k o , S. L e w e n s o n a , P . M in ia je w a , W . P in e g in a , A . F io -  
d o ro w a  i  in n y c h .  U c z e ln ia  p os ia d a  d o s k o n a łą  bazę  m a te r ia ln ą : 
b o g a tą  b il io te k ę ,  w ła s n e  b as e n y  d o ś w ia d c z a ln e , la b o ra to r ia  (e le k ­
tro te c h n ic z n e , c h e m ic z n e , e n e rg e ty c z n e , f iz y c z n e )  i  g a b in e ty  (a r c h i­
te k tu r y  o k rę tu ,  m e c h a n ik i te o re ty c z n e j,  e le m e n tó w  m a s z y n  itp . ) .  
D w a d z ie ś c ia  p ię ć  k a te d r  o p ró c z  n o rm a ln e j p ra c y  d y d a k ty c z n e j p r o ­
w a d z i p ra c e  n a u k o w o -b a d a w c z e  n a d  ro z s trz y g n ię c ie m  w ie lu  za ga d ­
n ie ń  m a ją c y c h  p o w a ż n e  zn a c z e n ie  n ie  t y lk o  d la  t r a n s p o r tu  m o r ­
sk ie g o , a le  ta k ż e  d la  c a łe j g o s p o d a rk i n a ro d o w e j.  W  p ra c y  n a u k o ­
w o -b a d a w c z e j p o s z c z e g ó ln y c h  k a te d r  a k ty w n y  u d z ia ł  b io rą  s tu d e n c i 
z rze sze n i w  S tu d e n c k im  T o w a rz y s tw ie  N a u k o w y m . W  d w u d z ie s tu  
k o ła c h  s p e c ja ln o ś c io w y c h  te g o  to w a rz y s tw a  p ra c u je  p o n a d  400 
s tu d e n tó w .

L e n in g ra d z k i I n s t y t u t  In ż y n ie r ó w  T ra n s p o r tu  W o d n e g o  p o w s ta ł 
1 k w ie tn ia  1930 r .  n a  b a z ie  w y d z ia łó w  w o d n y c h  L e n in g ra d z k ie g o  
In s ty t u t u  In ż y n ie r ó w  D ró g  K o m u n ik a c y jn y c h  i  M o s k ie w s k ie g o  
In s ty t u t u  In ż y n ie r ó w  T ra n s p o r tu .  O rg a n iz a to ra m i n o w o p o w s ta ją c e j 
u c z e ln i b y l i :  o b e c n y  d y r e k to r  N . B o b k o w  o ra z  p ro fe s o ro w ie  A k u -  
ło w , Z w o n k o w  i  P o z d iu n in . W  d n iu  u ro c z y s te g o  o tw a rc ie  In s ty t u t u  
ó w c z e s n y  s e k re ta rz  L e n in g ra d z k ie g o  K o m ite tu  O b w o d o w e g o  K P Z R  
S. K ir ó w  s k ie ro w a ł do  In s ty t u t u  l is t  p o w ita ln y ,  w  k tó r y m  o k r e ś l i ł  
z a d a n ia  p o s ta w io n e  p rz e d  n o w ą  u c z e ln ią  p rz e z  P a r t ię  i  R ząd  s tw ie r ­
d z a ją c : ,,T ra n s p o r t  w o d n y  b a rd z ie j n iż  ja k a k o lw ie k  g a łą ź  nasze j 
g o s p o d a rk i p o t rz e b u je  k w a l i f ik o w a n y c h  k a d r .  L e n in g ra d  z je g o  
p o r te m , o b s z e rn y m  b ase n e m  w o d n y m , p o tę ż n y m i s to c z n ia m i p o ­
s ia d a  w s z e lk ie  dane  k u  te m u , a ż e b y  ja k  n a j le p ie j  z a b e zp ie czyć  
p rz y g o to w a n ie  in z y n ie ro w - w o d n ia K o w .

O d c h w i l i  z a ło ż e n ia  I n s t y t u t  u k o ń c z y ło  o k o ło  5 500 osób, w ś ró d  
n ic h  M in is te r  F lo ty  R z e czn e j Z S R R  Z . S za szko w , je g o  za s tę p c y  
A . W a c h tu ro w , P . C z e re w k o , d y r e k to rz y  c e n t ra ln y c n  z a rz ą d ó w , 
in s ty tu tó w  n a u k o w o -b a d a w c z y c h , p rz e d s ię b io rs tw  ż e g lu g o w y c h , 
p o r tó w  i  s to c z n i. O b e c n ie  w  In s ty tu c ie  s tu d iu je  p o n a d  2 600 osób 
na sześciu  w y d z ia ła c h : d ró g  w o d n y c h  i  p o r tó w  (h y d ro te c h n ic z n y ) ,  
in ż y n ie ry jn o -e k o n o m ic z n y m , m e c h a n iz a c ji  p ra c  p rz e ła d u n k o w y c h  
i  u rz ą d z e ń  p o r to w y c h ,  b u d o w y  o k rę tó w , b u d o w y  m a s z y n  o k r ę to ­
w y c h  i  e le k tro te c h n ic z n y m . W  in s ty tu c ie  is tn ie je  ta k ż e  w y d z ia ł  za­
o c z n y  (z w y m ie n io n y m i s p e c ja ln o ś c ia m i) , na  k tó r y m  s tu d iu je  p o ­
n a d  * 1 300 osób, p rz e w a ż n ie  p ra c o w n ik ó w  t ra n s p o r tu  m o rs k ie g o  
i  rze czne g o , p rz y g o to w y w a n ie m  n a u k o w y m  s tu d e n tó w  k ie r u ją  32 
k a te d r y  z a tru d n ia ją c e  p rz e s z ło  200 w y k ła d o w c ó w , w ś ró d  n ic h  22 
p ro fe s o ró w  — d o k to ró w  n a u k , 99 d o c e n tó w  — k a n d y d a tó w  n a u k  
e k o n o m ic z n y c h  i  te c h n ic z n y c h . W ś ró d  g ro n a  p ro fe s o ró w  z n a jd u ją  
s ię  z n a n i u c z e n i: p ro fe s o ro w ie  — d o k to rz y  n a u k  A rn o ld ,  B a s in  
D m it r ie w ,  D o łg o le n k o , D u k ie ls k i ,  K o n o w a ło w , K a p ła ń s k i,  L a c h n ic -  
k i ,  M a k k a w ie je w , P o n o m a r ie w , R y m k ie w ic z , F i l in ,  J a ro p o ls k i,  
R e in b e rg ; d o c e n c i: —  k a n d y d a c i n a u k  B ła n k ,  K o ło m o jc e w , I r c h in .  
P a n c z u r in  i  in n i .  I n s t y t u t  p ro w a d z i s ta łe  p rz y g o to w a n ie  k a d r  n a ­
u k o w y c h . A s p ira n tu rę  i  d o k to ra n tu rę  p rz e c h o d z i o b e c n ie  p o n a d  
70 osób n a  14 k a te d ra c h . W  c ią g u  o s ta tn ic h  20 la t  o b ro n io n o  146 
d y s e r ta c ji  d o k to rs k ic h  i  k a n d y d a c k ic h . T y t u ł  d o k to ra  n a u k  o b ro ­
n i l i  m . in .  M in is te r  F lo ty  M o rs k ie j  W . G. B a k a je w , c z ło n e k  k o re ­
s p o n d e n t A k a d e m ii  N a u k  Z S R R  p ro f .  W . Z w o n k o w  o ra z  p ro fe s o ­
ro w ie  D o łg o le n k o , K o n o w a ło w , J a ro p o ls k i.  I n s t y t u t  p os ia d a  w ła s n ą  
b ib l io te k ę  w  k tó r e j  z g ro m a d z o n o  p o n a d  200 ty s . to m ó w . Ć w ic z e n ia  
i  p ra c e  n a u k o w o -b a d a w c z e  p rz e p ro w a d z a n e  są w  s p e c ja ln y c h  1 a- 
b o r a t o r i a c h :  te c h n o lo g ii  m e ta li ,  s p a w a n ia , e le k t r o te c h n ik i  
i  m a s z y n  e le k tr y c z n y c h ,  f i z y k i ,  w y t r z y m a ło ś c i m a te r ia łó w , c h e m ii,  
h y d r o te c h n ik i ,  m e c h a n ik i g ru n tó w , p a l iw  i  s m a ró w , m a te r ia łó w  
b u d o w la n y c h , m a s z y n  p rz e ła d u n k o w o - tra n s p o r to w y c h ,  p o m ia ró w  
te c h n ic z n y c h , s i ln ik ó w  s p a lin o w y c h , d e fe k to s k o p i i  m e ta li ,  g e o d e z ji 
i  b a d a ń  w o d n y c h , c z y n n y c h  m o d e li h y d ro te c h n ic z n y c h  i  w  w a r ­
s z ta ta c h  m e c h a n ic z n y c h . W  czasie  s tu d ió w  s tu d e n c i k o rz y s ta ją  
z u s łu g  g a b i n e t ó w :  m a rk s iz m u  i  le n in iz m u , e k o n o m ii p o l i ty c z ­
n e j, g e o m e tr ii w y k r e ś ln e j i  k re ś le ń , m a te m a ty k i,  m e c h a n ik i  te o re ­
ty c z n e j.  p o r tó w , d ró g  w o d n y c h , b u d o w li  h y d ro te c h n ic z n y c h , ro b ó t 
b u d o w la n y c h , m a s z y n  p rz e ła d u n k o w o - tra n s p o r to w y c h ,  e le m e n tó w  
m a szyn , e k o n o m ik i  i  p la n o w a n ia  t r a n s p o r tu ,  o rg a n iz a c ji  p rz e w o z ó w , 
s ta ty s ty k i  i  f in a n s ó w , m a s z y n  p a ro w y c h  i  s i ln ik ó w  s p a lin o w y c h , 
o rg a n iz a c ji  i  te c h n o lo g ii  b u d o w y  i  re m o n tó w  s ta tk ó w , a r c h i te k tu r y  
i  p ro je k to w a n ia  o k rę tó w . W  o p a rc iu  o d o s k o n a le  w y p o s a ż o n e  la b o ­
ra to r ia  g a b in e ty  i  p o m o c  p ro fe s o ró w  w  In s ty tu c ie  p o w a ż n ie  ro z ­
w in ę ła 's ię  d z ia ła ln o ś ć  s tu d e n c k ic h  k ó ł  n a u k o w y c h . S tu d e n c k ie  T o ­
w a rz y s tw o  N a u k o w e  p os ia d a  s w ó j p o w a ż n y  d o ro b e k  n a u k o w y . 
W  u b  ro k u  szereg  p ra c  u z y s k a ło  w y ró ż n ie n ie  n a  k o n k u rs a c h  a ic h  
a u to rz y  z o s ta li n a g ro d z e n i p rz e z  M in is te rs tw o  S z k o ln ic tw a  W y ż ­
szego ZS R R .

Celem n in ie jszego a r ty k u łu  ,n'ie jes t szczegółowe naś­
w ie tlen ie  o rg an izac ji i  p rzebiegu s tud iów  na w szys tk ich  
w ydz ia łach  ucze ln i odeskie j i  le n h ig ra dzk ie  j . O gran iczam y 
się do szczególnie in teresu jącego k ie ru n k u , n ie  pos iada ją ­
cego swego odpow iedn ika  w  p o lsk im  szko ln ic tw ie  m o r­
sk im , a m ianow ic ie  do s tud iów  in żyn ie ry jn c -e kcn o m iczn ych .

Studia inżynieryjno-ekonomiczne

i  techn iczny cli. P rog ram  p rze w id u je  dogłębne opanowanie 
zagadnień ekonom ik i, s ta ty s ty k i, rachunkow ośc i i  f ina nso ­
w a n ia  w  transporc ie  w odnym , eksp lo a tac ji ha nd low e j, o r­
ga n izac ji i  p lanow an ia  p ra cy  p rzeds ięb io rs tw  tra n sp o rtu  
wodnego (rów n ież p rzeds ięb io rs tw  przem ysłow ych), a ta k ­
że o rg an izac ji, e ksp lo a tac ji i  no rm ow an ia  p ra cy  w  tra n ­
sporc ie  w odnym .

O trzym yw ane  obok wszechstronnego p rzygo tow an ia  
ekonom icznego poważne w yksz ta łcen ie  techniczne ¡um ożliw ia 
w łaśc iw e  zrozum ien ie  i  ocenę procesów technolog icznych 
w  żegludze, po rtach  i  stoczniach, a ty m  sam ym  u ła tw ia  
k ie ro w a n ie  n im i. M ia n o w ic ie  in żyn ie row ie -e kon om iśc i . po 
ukończen iu  s tud iów  z a jm u ją  stanow iska k ie ro w n ik ó w , s ta r­
szych in ż y n ie ró w  i  in ż y n ie ró w  oddz ia łów  p la n o w o -p ro d u k - 
cy jn ych , p lan ow o -fina nsow ych , p ra cy  i  p łacy. W  p rzew a­
ża jące j w iększości sk łada ją  się z n ich  k a d ry  s łużby eksp lo­
a ta cy jn e j (dyspozytorzy, opera to rzy, technolodzy, k ie ro w ­
n icy  w ydz ia łów ), zarówno w  żegludze, po rtach  ja k  i  sto­
czniach. i

Czas trw a n ia  s tud iów  na w yd z ia le  in ż y n ie ry jn o -e k o n o ­
m icznym  w ynos i 5 la t. R am ow y p ro g ra m  p ierw szych 
czterech sem estrów  obe jm u je  następu jące p rzedm io ty , s k ła ­
dające się na p rzygo tow an ie  ogólne studenta :

1. P o d s ta w y  m a rk s iz m u - le n in iz m u ;
2. G e o g ra f ia  g osp o d a rcza  ś w ia ta ;
3. J ę z y k  o b c y  (a n g ie ls k i,  n ie m ie c k i) ;
4. M a te m a ty k a  w y ż s z a ;
5. C h e m ia  o g ó ln a ;

6. K re ś le n ie  te c h n ic z n e ;
7. G e o m e tr ia  w y k re ś ln a ;
8. T ra n s p o r t  w o d n y ;
9. W y c h o w a n ie  f iz y c z n e .

S p o ś ró d  ty c h  p rz e d m io tó w  b liższe g o  w y ja ś n ie n ia  w y m a g a  je d y ­
n ie  d y s c y p lin a  „ T r a n s p o r t  W o d n y “ . J e s t to  e n c y k lo p e d y c z n y  k u rs  
w p ro w a d z a ją c y  (zw ła szcza  a b s o lw e n tó w  s z k ó ł o g ó ln o k s z ta łc ą c y c h )  
w  c a ło k s z ta łt  z a g a d n ie ń  g o s p o d a rk i m o rs k ie j  i  rz e c z n e j, za p o z n a je  
z a ró w n o  z e le m e n ta m i te c h n ik i  t r a n s p o r tu ,  ja k  i  z je g o  s t r u k tu r ą  
o rg a n iz a c y jn ą .

Począwszy od I I  sem estru dochodzą następujące p rzed­
m io ty :

1. E k o n o m ia  p o li ty c z n a ;  3. F iz y k a ;
2. G e o g ra f ia  t r a n s p o r tu ;  4. M e c h a n ik a  te o re ty c z n a

K u rs  e k o n o m ii p o l i ty c z n e j w  p ro g ra m ie  w y d z ia łu  in ż y n ie r y j -  
n o -e k o n o m ic z n e g o  w y s tę p u je  w c z e ś n ie j n iż  n a  p o z o s ta ły c h  w y d z ia ­
ła c h , je s t  to  p o d y k to w a n e  ty m , że w y s tę p u ją c y  w  se m estrze  V I  
k u rs  e k o n o m ik i  t r a n s p o r tu  w o d n e g o  w y m a g a  p o w a ż n e g o  p rz y g o to ­
w a n ia  o g ó ln o -e k o n o m ic z n e g o .

Od I I I  sem estru dochodzą dw a p rze dm io ty :
1. G e o g ra f ia  g o sp o d a rcza  Z S R R ;
2. W y t rz y m a ło ś ć  m a te r ia łó w ;

a od sem estru IV  pięć now ych p rzedm io tów :
1. T e o r ia  m e c h a n iz m ó w  i  m a s z y n ; 4. T o w a ro z n a w s tw o  i  gospo -

2. E le m e n ty  m a s z y n ; d a rk a  s k ła d o w a ;
3. D ro g i w o d n e  i  p o r t y ;  5. A r c h it e k tu r a  i  u rz ą d z e n ia

o k rę to w e .

Semestir IV  s tanow i w  zasadzie os ta tn i e tap p rzygo to - 
w an ia  ogólnego, p ro g ra m y  następnych sem estrów  p rz e w id u ją  
p rzygo tow an ie  specjalnośoiowe. M ia no w ic ie  począwszy od 
sem estru V  do p ro g ra m u  s tu d ió w  w łącza się następujące 
dyscyp lin y :

1. P o d s ta w y  p la n o w a n ia  gosp o ­
d a r k i  n a ro d o w e j;

2. T e o r ia  o k rę tu ;
3. E le k t ro te c h n ik a  i m a ­

s z y n y  e le k try c z n e ;

4. U rz ą d z e n ia  p rz e ła d u n k o w e  
i  w y p o s a ż e n ie  p o r tu ;

5. T e o r ia  s ta ty s ty k i;
6. E k o n o m ik a  t r a n s p o r tu  

w o d n e g o .

Od sem estru V I  do p ro g ra m u  dochodzą następu jące 
p rzedm io ty :
1. P la n o w a n ie  p ra c y  p rz e d s ię -  5.

b io r s tw  t ra n s p o r tu  w o d n e g o ;
2. O rg a n iz a c ja  p ra c y  p o r tu ;
3. O rg a n iz a c ja  p ra c y  f l o t y ;  6.
4. S ta ty s ty k a  t r a n s p o r tu  w o d n e g o

P o d s ta w y  n o rm o w a n ia  
te c h n ic z n e g o  w  t ra n s ­
p o rc ie  w o d n y m ; 
R a c h u n k o w o ś ć  w  t ra n s p o rc ie  
w o d n y m ;
E k s p lo a ta c ja  h a n d lo w a .

Stud ia inżym ery jno-e fconom iczne w  zakresie tra n s p o rtu  
m orskiego od byw a ją  się w y łączn ie  w  L e n in g ra d z k im  In ­
s ty tu c ie  In ż y n ie ró w  T ra n sp o rtu  W odnego, k tórego w y d z ia ł 
rnżyn ie ry jno -ekcno m iczn y  sk łada  się obecnie z b. m ie jsco­
wego w y d z ia łu  oraz w y d z ia łu  inżyniery jino-ekonom ieznego 
przeniesionego w  noku 1953 z Odeskiego In s ty tu tu  In ż y n ie ­
ró w  F lo ty  M o rsk ie j i  p rzyg o tow u je  k a d ry  ekonom istów  
d la  tra n sp o rtu  m orskiego i  śródlądowego. Na w ydz ia le  in -  
żyn ie ry jn o -e koo om iczn ym  p rzyg o tow u je  się k a d ry  in żyn ie ­
ró w  ekonom istów  do p ra cy  w  dziedz in ie  ekonom  k i  i  p la ­
now ania  w  transporc ie  w o dn ym  (m orsk im  i  rzecznym ), 
w  przedsięb iorstw ach żeg lugow ych, po rtach , stoczniach, b iu ­
rach p ro je k tó w  i  in s ty tu ta c h  naukow o-badaw czych .

P rog ram  w y d z ia łu  inżyn ie ry jno -ekonom icznego  op iera 
się na szerokie j bazie d yscyp lin  spo łeczno-ekoncm icznych

Spośród d yscyp lin  w  ty m  semestrze na czoło w ysu w a ją  
się „O rgan iza c ja  p racy  f lo ty “  i  „O rgan izac ja  p ra cy  p o r tu “ . 
„O rgan iza c ja  p ra cy  f lo ty “  w iąże  się z ku rsem  „E kon om ika  
tra n s p o rtu  wodnego“ , a także z ku rsa m i „A rc h ite k tu ra  

o k rę tu  i  urządzenia okrę tow e“ , „T e o ria  o k rę tu “ , „P ra w o  
tra n s p o rto w e “  (lądowe, m orsk ie , lo tn icze) itp . Do zagadnień 
w yk łada nych  w  ram ach k u rsu  „O rgan iza c ja  p ra cy  f lo ty “  
należą:

a) e k s p lo a ta c y jn o  -  te c h n ic z n e  c h a r a k te r y s ty k i  s ta tk ó w  t ra n s -  
p o r to w y c h ;

b) te c h n ik a  p rz e w o z ó w  p a s a ż e ró w  i  to w a ró w ;
c) o rg a n iz a c ja  ru c h u  f l o t y  n a  p o d s ta w ie  p la n o w a n ia  o p e ra ty w ­

neg o ;
d) d y s p o z y to rs k i s y s te m  k ie ro w a n ia  ru c h e m  f lo t y ;
e) tra n s a k c je  p rz e w id z ia n e  p rz y  p rz e w o z ie  tra n s p o r te m  w o d n y m .
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„O rgan iza c ja  p ra c y  p o r tu “  oprócz te c h n ik i p rze ładunku  
podstaw ow ych gnup ła du n ko w ych  (drobnica, m asówka, d re ­
w no  itp .)  p rz e w id u je  także  n a św ie tlen ie  zagadnień ob s łu g i 
i  zaopa trzen ia  s ta tk ó w  w  portach.

Sem estr Y I I  ob e jm u je  następujące d ys c y p lin y :
1. P la n o w a n ie  p ra c y  p rz e d s ię b io rs tw  t r a n s p o r tu  w o d n e g o ;
2. P o d s ta w y  e n e rg e ty k i  i  m a s z y n y  o k rę to w e j;
3. T ra n s p o r t  ZS R R  (k u rs  e n c y k lo p e d y c z n y , p o d k re ś la ją c y  p o w ią z a ­

n ie  w s z y s tk ic h  ro d z a jó w  t ra n s p o r tu ) ;
4. R a c h u n k o w o ś ć  w  tra n s p o rc ie  w o d n y m ;
5. O rg a n iz a c ja  p ra c y  f lo t y ;
G. K a lk u la c ja  k o s z tó w  w ła s n y c h ;
7. E k s p lo a ta c ja  h a n d lo w a ;

a od sem estru V I I I  dochodzą następu jące p rzedm io ty :
1. T e c h n o lo g ia  i  o rg a n iz a c ja  b u d o w y  i  re m o n tu  s ta tk ó w ;
2. B a d a n ia  te c h n ic z n o -e k o n o m ic z n e  w  tra n s p o rc ie  w o d n y m ;
3. F in a n s e  i  k r e d y t  w  t ra n s p o rc ie  w o d n y m ;
4. P ra w o  t ra n s p o r to w e .

„P o d s ta w y  e n e rg e ty k i  i  m a s z y n y  o k rę to w e “  są d a ls z y m  p r z y ­
g o to w a n ie m  d o  z a p o z n a n ia  sę z te c h n o lo g ią  i  o rg a n iz a c ją  b u d o w y  
i re m o n tu  s ta tk ó w . K u r s  „ K a lk u la c ja  k o s z tó w  w ła s n y c h “  o b e jm u je  
k a lk u la c ję  k o s z tó w  w ła s n y c h  w e  w s z y s tk ic h  p rz e d s ię b io rs tw a c h  
t ra n s p o r tu  w o d n e g o  (że g lu g a , p o r ty ,  s to c z n ie  i  z a k ła d y  p o m o c n ic z e ).

P rog ram  sem estru IX  p rze w id u je  następu jące dyscy­
p lin y :
1. T e c h n o lo g ia  i  o rg a n iz a c ja  b u d o w y  i  re m o n tu  s ta tk ó w ;
2. A n a liz a  d z ia ła ln o ś c i g o s p o d a rc z e j p rz e d s ię b io rs tw  t ra n s p o r tu  

w o d n e g o ;
3. B a d a n ia  te c h n ic z n o -e k o n o m ic z n e  w  t ra n s p o rc ie  w o d n y m ;
4. P ra w o  tra n s p o r to w e .

Poza w ys łucha n iem  w y k ła d ó w  p ro g ra m  s tu d ió w  n a  w y ­
dzia le  in żyn ie ry jn o -e ko n o m iczn ym  p rze w id u je  w yko na n ie  
szeregu p r o j e k t ó w  i  p r a c  s e m e s t r a l n y c h ,  
k tó re  w  w ie lu  w ypadkach  w y k o n u je  się na  podstaw ie 
ko n k re tn y c h  m a te ria łó w  z p rzeds ięb iors tw .

P rzyb liżon a  te m a tyka  ty c h  p ra c  w  la ta ch  1950/55 przed­
s taw ia ła  się następu jąco:
S E M E S T R  IV :  G e o g ra f ia  —  C h a ra k te ry s ty k a  e k o n o m ic z n a  w ę z ła  

tra n s p o r to w e g o ;
E k o n o m ia  p o li ty c z n a  — P ra c a  te o re ty c z n a . 

S E M E S T R  V : D ro g i w o d n e  i  p o r t y  —  P r o je k t  p o r tu  w  d w ó c h  
w a r ia n ta c h  z u k ła d e m  u rz ą d z e ń  p o r to w y c h  i  k o ­
s z to ry s e m .

S E M E S T R  V I :  S ta ty s ty k a  tra n sp ocrtu  — U s p ra w n ie n ia  is tn ie ją ­
c y c h  fo r m  s p ra w o z d a w c z o ś c i;
O rg a n iz a c ja  p ra c y  p o r tu  — P r o je k t  p ro c e s u  te c h ­
n o lo g ic z n e g o  p rz e ła d u n k u .

S E M E S T R  V I I :  P la n o w a n ie  — O cena  d z ia ła ln o ś c i p rz e d s ię b io rs tw  
ż e g lu g o w y c h  (na  p o d s ta w ie  s p ra w o z d a ń  z d z ia ła l­
n o ś c i e k s p lo a ta c y jn e j) ;
E k s p lo a ta c ja  h a n d lo w a  —  W y b ó r  t ra s y  p rz e w o z u  
d an e g o  ła d u n k u ;

S E M E S T R  V I I I :  O rg a n iz a c ja  p ra c y  f lo t y  —  W y z n a c z a n ie  s ta tk u  
o p ty m a ln e g o  d la  d a n e j l i n i i ;
P la n o w a n ie  —  P la n  p ra c y  f l o t y  d la  d a n e j l in i i .  

S E M E S T R  I X :  B a d a n ia  te c h n ic z n o -e k o n o m ic z n e  w  tra n s p o rc ie  
w o d n y m  —  W y z n a c z a n ie  za p le cza  g o sp o d a rcze g o  
p o r tu .
T e c h n o lo g ia  i  o rg a n iz a c ja  b u d o w y  i  re m o n tu  s ta t­
k ó w  —  P r o je k t  w y d z ia łu  s to c z n i z  o p ra c o w a n ie m  
o rg a n iz a c ji  i  te c h n o lo g ii .
A n a liz a  d z ia ła ln o ś c i g o s p o d a rc z e j p rz e d s ię b io rs tw  
t ra n s p o r tu  w o d n e g o  — A n a liz a  i  o cen a  d z ia ła ln o ś c i 
g o s p o d a rc z e j d anego  p rz e d s ię b io rs tw a  n a  p o d s ta ­
w ie  b ila n s u .

W  zdobyciu ja k  na jp e łn ie jszych  k w a lif ik a c ji  do dalszej 
p ra cy  zaw odow ej ju ż  w  czaisie s tu d ió w  pom agają  coroczne 
p r a k t y k i  zapoznawcze i  p ro d u k c y jn a  U k ła d  p ra k ty k  
na w yd z ia le  in żyn ie ry jn o -e ko n o m iczn ym  p rze w id u je , n ie ­
zależnie od p rzysz łe j węższej specja lności, zapoznanie się 
z ca łokszta łtem  p ra cy  żeg lugi, p o rtó w  i  stoczni. S tudent 
w  czasie n a u k i d z ię k i odpow iedn io  u łożonym  p ra k ty k o m  
zdobyw a pog ląd  na kom pleksowość p ra cy  p rzeds ięb io rs tw  
tra n s p o rtu  wodnego.

P ie rw s z ą  p ra k ty k ę  tz w . z a p o zn a w czą , o d b y w a  s ię  po  I  r o k u  k o ­
le jn o  w  p o rc ie , s to c z n i i  n a  s ta tk u .  W  p o rc ie  i  s to c z n i s tu d e n t za­
p o z n a je  s ię , w  s to s u n k o w o  k r ó tk im  czasie , ze ś ro d k a m i te c h n ic z ­
n y m i i  s t r u k tu r ą  o rg a n iz a c y jn ą  ty c h  z a k ła d ó w . P r a k ty k a  n a  s ta tk u  
o b e jm u je  u d z ia ł w  k i lk u  k r ó tk ic h  re js a c h , p odczas  k tó r y c h  s tu ­
d e n t p o z n a je  c a ło k s z ta łt  p ra c y  m a ry n a rz y ;  k a ż d y  z p r a k ty k a n tó w  
p e łn i  p r z y  ty m  k o le jn o  w s z y s tk ie  fu n k c je  o d  c h ło p c a  o k rę to w e g o  
do  s te rn ik a  w łą c z n ie .

P r a k ty k ę  po  I I  r o k u  o d b y w a  s ię  w  p o rc ie ;  p rz e w id u je  o n a  d a l­
sze z a p o za n ie  s ię  z te c h n ic z n y m i u rz ą d z e n ia m i p o r tu ,  a ta k ż e  ze 
s ta n e m  k a n a łó w  i  s z la k ó w  w o d n y c h  p ro w a d z ą c y c h  d o  dan e g o  
p o r tu .  P r a k ty k a  ta  je s t  m . in .  p rz y g o to w a n ie m  d o  w y k o n a n ia  p ro ­
je k t u  w  V se m estrze .

P r a k t y k i  te c h n o lo g ic z n e  w  p o r ta c h  i  s to c z n ia c h , podczas  k t ó ­
r y c h  s tu d e n c i p o z n a ją  s z c ze g ó ło w o  s p e c y f ik ę  p ra c y  p rz e ła d u n k o ­
w e j o ra z  b u d o w y  i  re m o n tó w  s ta tk ó w , o d b y w a  s ię  po  I I I  i  I V  r o k u  
s tu d ió w . O s ta tn ie  p r a k t y k i  o d b y w a  s ię  w  k ie ro w n ic z y c h  o ś ro d k a c h  
t r a n s p o r tu  w o d n e g o  (w  p rz e d s ię b io rs tw a c h  ż e g lu g o w y c h , c e n t ra l­
n y c h  z a rz ą d a c h  itp ) .

P rz e d  ro z p o c z ę c ie m  p r a k t y k i  s tu d e n t o t r z y m u je  d o k ła d n ie  o p ra ­
c o w a n y  p ro g ra m  p r a k t y k i ,  k tó r y  o k re ś la :  c e l p r a k t y k i ,  m ie js c e  
p r a k t y k i  i  b ila n s  czasu, tre ś ć  p r a k t y k i ,  t e r m in y  i  m e to d y  k o n t r o l i ,

w s k a z ó w k i m e to d y c z n e , ta k ż e  l i t e r a tu r ę  p o m o c n ic z ą . S tu d e n t o t r z y ­
m u je  d z ie n n ik  p r a k t y k i ,  w  k tó r y m  o d n o to w u je  c o d z ie n n ie  w y k o ­
n y w a n e  za d a n ia . P o  u k o ń c z e n iu  p r a k t y k i  s tu d e n t z d a je  u s ta lo n e  
m in im u m  te c h n ic z n e , p rz e d s ta w ia  s p ra w o z d a n ie  z p rz e b ie g u  p r a k ­
t y k i  o ra z  z a d a n ie  in d y w id u a ln e ,  k tó r e  o p in iu je  k ie r o w n ik  p r a k t y k  
w  d a n y m  z a k ła d z ie . N a  u c z e ln i p o  s k o ń c z o n e j p ra k ty c e  s tu d e n t 
je s t  z o b o w ią z a n y  z ło ż y ć  s p ra w o z d a n ie  z p r a k t y k i ,  d z ie n n ik  p r a k ­
t y k  z c o d z ie n n y m  p o ś w ia d c z e n ie m  o b e c n o ś c i, z a d a n ie  in d y w id u a ln e  
z o p in ią  k ie r o w n ik a  p r a k t y k i  z z a k ła d u  i  zd ać  e g z a m in  z p r a k t

Pracę dyp lom ow ą, k tó rą  s tuden t pisze po dz iew ią tym  
semestrze poprzedza ta kże  p ra k ty k a , tzw . przedidyptom owa. 
M ie jsce te j os ta tn ie j p ra k ty k i okreś la  tem at p ra cy  ob rany  
przez s tuden ta  w e d łu g  sw ych  upodobań. N a leży pokreślić , 
że te m a ty  p ra c  dyp lo m ow ych  przesyłane są ucze ln i 
z p rzeds ięb io rs tw , p rz y  czym  do w iadom ośc i s tud en tów  po­
daw ane są one jeszcze na ro k u  czw a rtym , co stw arza 
m ożliw ość doda tkow ego p rzyg o tow an ia  się do nap isan ia  
p ra cy  (p ro jek tu ). Po ukończen iu  s tu d ió w  abso lw enc i dość 
często k ie ro w a n i są do p ra cy  do ty c h  p rzedsięb iorstw , 
w  k tó ry c h  o d b y w a li p ra k ty k i p rzeddyp lom ow e i  na  pod­
staw ie m a te ria łó w  k tó ry c h  op raco w a li prace (p ro je k ty ) 
dyp lom ow e.

T em atam i do d y s e rta c ji kandyd ack ich  są najczęściej 
ró w n ie ż  zagadnienia w y n ik łe  w  p ra k tyczn e j dz ia ła lnośc i 
p rzeds ięb io rs tw . A s p ira n t p rzyg o to w u ją cy  dyse rtac ję  w sp ó ł­
p ra cu je  1 op ie ra  się na osiągnięciach p ra k ty k ó w . Okres 
t rw a n ia  a s p ira n tu ry  s tac jona rne j w yn o s i t r z y  la ta , szeroko 
rozpow szechniona je s t a s p ira n tu ra  zaoczna, k tó ra  trw a  
cztery la ta . O brana d yse rta c ji ka n dyd ack ich  odbyw a  się na 
ra dach nauko w ych  poszczególnych w yd z ia łów .

Szkolenie kadr dla polskiego transportu morskiego 
w  ZSRR

W spó ln ie  ze s tud en tam i i  a sp ira n ta m i ra d z ie c k im i oraz 
s tud en tam i z in n ych  k ra jó w  d e m o kra c ji lu d o w e j na odes- 
k ie j i  le n in g ra d zk ie j ucze ln i s tu d iu je  i  p rzyg o to w u je  prace 
dyp lo m ow e i  dyse rtac je  ka n dyd ack ie  w ie lu  P o laków . 
S tud ia  w  Z w ią zku  Radzieckim , w  te j lic ż b ie  ró w n ie ż  s tu ­
d ia  na w ym ie n ia n ych  uczeln iach, d a ją  duże i  n ie w ą tp liw e  
korzyśc i. Jednak owe ko rzyśc i d la  s tud en tów  po lsk ich  b y ­
ły b y  o w ie le  w iększe, gdyby  nasze M in is te rs tw o  Ż eg lug i 
p rz e ja w ia ło  w ięce j za in teresow ania i  okazyw a ło  w ięce j 
o p ie k i s tudentom  zdobyw a jącym  Wiedzę w  radz ieck ich  
ucze ln iach tra n s p o rtu  wodnego.

M ia n o w ic ie  studenci po lscy przez c a ły  czas trw a n ia  
s tu d ió w  pozostają p ra w ie  ca łko w ic ie  ode rw an i od. p ra k ty c z ­
nych  zagadnień po lsk iego tra n sp o rtu  m orskiego, gdyż Za­
rząd S zkolen ia  Zawodowego naszego M in is te rs tw a  Ż eg lug i 
n ie  zapew nia odpow iedn ich  p ra k ty k  w  k ra ju ,  a je ś li na w e t 
u m o ż liw ia , to  ic h  n ie  finansu je . S tudent, k tó ry  na jczęściej 
dz ię k i in d y w id u a ln y m  s ta ran io m  o trzym a  m ożliw ość odby­
cia  p ra k ty k i,  jeist zm uszony finansow ać ją  osobiście, co 
je s t najczęściej, n iem ożliw e.

U rządzane od  dw óch la t  w  In s ty tu c ie  M o rs k im  w  G dań­
sku tzw . kon fe ren c je  specja lnościow e d la  s tud en tów  p o l­
sk ich , s tud iu jących  w  ZSR R  n ie  mogą spe łn ić tego zadania 
i  w p row adz ić  s tud en tów  w  ca ło ksz ta łt zagadnień n u r tu ją ­
cych naszą gospodarkę m orską, przede w szys tk im  dlatego, 
że t rw a ją  z b y t k ró tk o . In fo rm a c je  podaw ane n a  k o n fe re n ­
c jach , pom im o ich, w ycze rp u j ącago, c h a ra k te ru , naw e t 
w  p rz y p a d k u  przed łużen ia  ty c h  k o n fe re n c ji pod w ie lu  
w zg lędam i us tępu ją  w iadom ościom  zdo by tym  w  bezpośred­
n im  ze tkn ięc iu  się z  p ra k tyczn ą  dz ia ła lnośc ią  danego p rzed­
s ięb io rstw a, P rż y  u re gu low an iu  ty c h  spraw , t j .  u m o ż liw ie ­

n iu  studentom  z ZSRR od byw an ia  okreś lonych  p ra k ty k  
w  p o lsk ich  p rzedsięb iorstw ach tra n s p o rtu  m orskiego, 
abso lw enc i ucze ln i radz ieck ich  pow raca jących  do k ra ju , 
n ie  t ra c il ib y  czasu na zapoznanie się z  b ieżącym i zagadnie­
n ia m i naszego tra n s p o rtu  m orsk iego i  W łącza liby się do 
p ro d u k ty w n e j pracy.

Ponadto, na  zakończenie na leża łoby jeszcze wskazać na 
celowość i  konieczność w yko rzys ta n ia  doświadczeń radz iec­
k ic h  w  zakresie om ów ionych k ie ru n k ó w  kszta łcen ia  w y ­
k w a lif ik o w a n y c h  k a d r  d la  usp ra w n ie n ia  tych  zagadnień 
w  Polsce. M iano,w icie w obec stałego ro z w o ju  naszego tra n ­
s p o rtu  m orsk iego oraz w yra źn ych  b ra k ó w  w  eksp loa tac ji 
żeg lug i ś ród lądow ej zagadnienie szkolen ia  k a d r nab ie ra  
szczególnego znaczenia. D la tego M in is te rs tw o  Ż eg lug i 
po w in no  b liż e j zainteresować się da lszym  rozw o je m  W yż­
szej S zko ły E konom icznej w  Sopocie i  ew en tu a ln ie  dopro­
w adzić do p rze jęc ia  je j z reso rtu  szko ln ic tw a  wyższego 
o raz zroform ow ania , je j p ro g ra m ów  i  s tru k tu ry .
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O  nową technologię p rze ładunku  to w arów  w o rko w a n ych
M gr W . A N D R U S Z K IE W IC Z  —  Zarząd Portu Gdynia 

M gr W . S Z C Z Y TT  Zarząd Portu Gdańsk

R ozw ój techno log ii p rze ła dun ku  tow a rów  workozuanych w  po rta ch  G dyn ia  i  Gdańsk  
w  la tach 1953 —  1955. Ekonom iczne e fe k ty  stosowania n o w e j techno log ii p rac p rze ­
ładunkow ych . A r ty k u ł s tanow i swego rodza ju  kon tynua c ję  a r ty k u łu  K . P lu tyńsk iego  
„ Technologia p rze ła dun ku  tow a rów  w o rkow a nych “  ( „T G M “ , 2/1953), w  k tó ry m  
om ów iono pierw sze osiągnięcia po rtow ców  Gdańska i  G dyn i v) zakresie m echan i­
zac ji p rze ła dun ku  tow a rów  w o rkow anych .

Ro®wój technologii przeładunku towarów workowanych  
w  latach 1953 —  1955

O statn ie la ta  to  okres nieustannego doskonalen ia  tech­
no lo g ii p rze ła dun ku  to w a ró w  w o rkow a nych , uczestniczą­
cych w  pow ażnym  s topn iu  w  obro tach ła du nkow ych  n a ­
szych portów . Rozw ój nowoczesnej tech no log ii p rze ła dun ku  
w  ty m  okresie m ożna podz ie lić  na  3 etapy.

W  p ie rw szym  etap ie  u sp raw n ie n ia  o rgan izacy jne  i  w p ro ­
wadzenie now ych  fo rm  techno log icznych op ie ra ło  się jeszcze 
w  dużej m ie rze na ręcznym  p rze ładunku . I  ta k  np. p rze­
ła dunek cem entu w  G d yn i b y ł d o kon yw an y  w in d a m i w  
n ieodpow iedn ich  w a ru n ka ch  —  z m agazynów  d ru g ie j l in i i  
(ba rak i M in e x  i  N).

W  d ru g im  etap ie  po o trz y m a n iu  pew nej ilo śc i pa le t i 
sprzętu zm echanizowanego nastąp iło  prze jście  na częściową 
pa le tyzację  cem entu i m echanizację p rze ładunku . P rzy  d u ­
żych s ta tkach i  pa rtia ch  ła d u n ku , gdzie is tn ia ły  w iększe 
odległości od ś w ia tła  lu k u  do b u r ty  i  g rodz i s ta tku , poczęto 
w prow adzać do sz taue rk i ty tu łe m  p ró b  przenośn ik i, p rzy  
użyc iu  k tó ry c h  przem ieszczano w o rk i w  g łąb ła d o w n i od 
m ie jsca złożenia unosu w  św ie tle  lu ku . Użycie  przenośnika 
zw iększało szybkość sz taue rk i z 140 na 240 to n  na ganko - 
zm ianę. Jednak ze w zg lędu na b ra k  technicznego zabezpie­
czenia p rzenośn ików  w  ła d o w n i i  m ożliw ość porażeń p rą ­
dem trzeba b y ło  chw ilo w o  zrezygnować z ic h  używ an ia . 
O kres ten  cechują coraz to  lepsze w y n ik i poszczególnych 
b rygad  do re ko rd ó w  na m ia rę  św ia tow ą  w łącznie. N a leży 
je dn ak  s tw ie rdz ić , że o ile  prace lądow e zm echanizowano 
w  ty m  okresie w  znacznym  stopn iu , to  w  ła d o w n i p racow a­
no nada l p ra w ie  w y łączn ie  ręcznie.

Okres trzec i —  1955 r. —  to  nastaw ian ie  się ju ż  na p ra ­
cę „w ą s k im  fro n te m “  w  op a rc iu  o koncen trac ję  urządzeń, 
sprzętu i b rygad  roboczych, o g ra f ik i za ładunku  s ta tków , 
osiąganie równocześnie przez w szys tk ie  b ryg ad y  w ysok ich  
średn ich  w y n ik ó w . M a m y w  ty m  okresie do zanotow ania 
szereg udanych p rób , co w skazu je , żs la  m etoda p ra cy  po­
w in n a  być rozszerzana.

Ze w zg lędu na specyfikę  tech no log ii p rze ła dun ku  po­
szczególnych ła d u n kó w  w o rkow a nych  w  zależności od ro ­
dza ju  opakow an ia  i  c iężaru jednostkowego, o m ó w im y  ją  z 
podziałem  na 4 zasadnicze g ru p y  ła d u n k ó w  w orkow anych , 
a m ianow ic ie :
1) o ciężarze je dn os tkow ym  do 30 k g  (np. cebula)
2) o  ciężarze je dn os tkow ym  od 31— 55 k g  (np. cem ent)

3) o ciężarze je dn os tkow ym  56— 80 kg  (np. ryż , orzeszki
ziemne),

4) o ciężarze je dn os tkow ym  pow yże j 80 tog (np. cuk ie r).
Technologia przeładunku cebuli w  okresie 1953 —  1955

r. n ie  u leg ła  n ies te ty  ra d y k a ln y m  zm ianom , g łó w n ie  w  w y ­
n ik u  cha rak te rys tyczne j sezonowości tego ła d u n k u  i  jego 
n ie w ie lk ie j masy w  stosunku do ogółu d ro b n ic y  w o rk o ­
w ane j.

Technologia przeładunku cementu rozw in ę ła  się w  om a­
w ia n y m  okresie bardzo poważnie. Z m iany , ja k ie  n a s tąp iły  
w  n ie j w  os ta tn ich  la tach , c h a ra k te ryzu ją  następując© dane.

W  p i e r w s z y m  e t a p i e  ro z w o ju  no w e j tech no log ii 
p rze ła dun ku  (r. 1953) osiągano przecię tną w yda jność na 
ganko -zm ianę  100—200 t, p rzy  czym  na jpow ażn ie jszym  
usp raw n ien iem  o rg a n iza cy jn ym  by ło  w prow adzen ie  system u 
p racy  c iąg łe j i  zorgan izow an ie  b rygad  p rzygotow aw czo -  
zakończeniowych ( IV  k w a r ta ł 1953 r.).

W  d r u g i m  e t a p i e  (1954 —  I  k w a r ta ł 1955 r.) za­
pew n iono e fe k tyw n e  w yko rzys ta n ie  pełnego czasu p racy 
(480 m in u t), zaczęto stosować w iększe unosy, ulepszono 
w spółp racę b rygad  p rze ładunkow ych  z dźw igo w ym i. P rz y ­
stąp iono rów n ie ż  do lepszego organ izow an ia  f ro n tu  pracy, 
do zabezpieczenia odpow iedn ie j ilośc i szet, pa le t, w ózków  
i  u  k ła d  a rek.

D z ięk i ty m  usp raw n ie n io m  organ izacy jno  -  techn icznym  
osiągnięto np. w  porc ie  gdańskim  w  1954 r. m. in . następu­
jące w y n ik i p rze ładunkow e:

Data Nazwa s atku B r y g a d a

W ydajność no 
gauko-zmiane

Uwagi
ton •/„ wyi. 

nora

28. 9. „N a d ir“ ur 12 S. Kakareki 401,96 437 w  7,3 god
6. 10. „A thenas“ nr 1 Tuska 405.65 356

21. 10. ,,A igodon“ %
n r 9 rL. Sumery 50‘>5 *

23. 10. ..Argodon“ n r 13 Nasidrow cza 368^ 461 w 6 god z.
23. 10. ,,A igodon ‘ * nr 23 A . Lewandows­

kiego
507,’5 539

W  I  k w a rta le  1955 r . celem przygo tow an ia  w iększych 
unosów  rozpoczęto e lastyczne usta lan ie  ilo śc i ro b o tn ikó w  
w  ganku, p rzystąp iono  ponow nie  do stosowania przenoś­
n ik ó w  p rzy  sztauow aniu osiągając w yda jność jednego prze­
nośnika w  w ysokości ok. 240 t/zm ianę , zm echanizowano w y -
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ła dunek z w agonów  przez zastosowanie pa le t i  uk łada rek , 
w reszcie p rzystąp iono -do coraz szerszego sk ładow an ia  ce­
m en tu  na paletach.

D z ię k i ty m  u sp raw n ie n io m  uzyskano m. in . następujące 
w y n ik i p rze ładunkow e:

Da<a Port Nazwa statku B r y g a d a

W ydąjność na 
ganko-zmtantj

ton %  wyk. 
normy

10 .1. Gdańsk ,, A t 'ic a “ nr 19 552,6 497
10. 1. Gdańsk ,, A ttica “ n r 7 llos iaka 601 468
22. 1. G dynia ..Simon von 

U necht“
nr 78 Manelskiego 738,7 511

R ekordow y w y n ik  tego okresu pad ł 7 m arca 1955 r. w  
G dańsku p rzy  obsłudze s ta tku  „S t. M a rg a re t“ , na k tó ry  
brygada n r  102 (brygadz is ta  B łąd) 'załadowała w  c iągu 7,5 
godz. 844,3 t  cem entu. W y n ik  te n  osiągnięto d z ię k i zasto­
sow an iu  zw iększonych unosów, sk łada jących  się n ie  z 40, 
a z 56 w o rk ó w  (2,8 t), 'zastosowaniu p rzyczep dw uko ło w ych  
do w ózków . C y k l d źw igu  b y ł w p raw d z ie  p rzy  ty m  d łuższy 
o 20—25 sek. w  p o rów nan iu  z da w n ym  sposobem pracy, 
lecz dz ięk i w łaśc iw e j o rg an izac ji p racy  (9 ro b o tn ik ó w  usta­
w io n ych  w  trzech  rogach ła do w n i, 2 u k ła d a rk i,  3 w ó zk i 
e lek tryczne  itd ) osiągnięto wyższą w yda jność  p rze ła dun ­
kową.

W reszcie t r z e c i  e t a p  c h a ra k te ryzu je  prze jśc ie  do s y ­
stem u p racy w ą sk im  fron te m , stosowanie g ra fik ó w  za ła­
d u nku  sta tku , odpow iedn ie  p rzygo tow an ie  p racy  w  m aga­
zynie, p rzygo tow an ie  do kum e n tów  itp .

N a jlepsze w y n ik i uzyskano w  ty m  zakresie p rzy  obsłu­
dze s ta tk u  „T ram ora tana”  w  porc ie  gdyńsk im  w  d n iu  22.4. 
1955 r. M ia n o w ic ie  5 b rygad , p racu jących  w  5 gankach, 
za ładow a ło w  ciągu zm iany 2397 t,  a W  przeciągu 21 godz. 
5000 t  cem entu uzysku jąc 285 —  460% w yk o n a n ia  n o rm y  
na sta tkozm ianę . Cem ent zna jd ow a ł się na pa le tach, w  
każdym  ganku  p ra cow a ły  2 u k ła d a rk i i  3 w ó zk i e lektryczne .

N iek tó re  fra g m e n ty  p racoch łonnych _p rae  p rze ła dun ko ­
w ych  zosta ły  p ra w ie  ca łkow ic ie  zm echanizowane. I  ta k  p rze ­
wożenie w o rk ó w  w  m agazynie, p ię trzen ie  ich  w  stosy i roz - 
p ię trzan ie  w y k o n u je  się g łów n ie  p rzy  użyc iu  sprzętu 'zme­
chanizowanego. Cem ent —  o ile  je s t pa le to w an y —  przew ozi 
się na w ózkach a k u m u la to ro w ych , a sp ię trza się uk ła ida rka - 
m i. P rzy  za ładunku  na s ta tek zde jm ow an ia  pa le t z cemen­
tem  dokonu je  się za pom ocą u k ład a rek , .a przewożenie na 
ram pę —■ w ó zkam i a ku m u la to ro w y m i. W  ten sposób w sze l­
k ie  przem ieszczanie cem entu pa le towanego w  m agazyn ie 
odbyw a się w  p e łn i przez odpow iedn io  k ie ro w a n y  sprzęt 
zm echanizowany.

Technologia przeładunku w orków  od 56 do 80 kg. P rzy  
ta k ic h  ładunkach , ja k  ryż, orzeszki ziemne, m ączka z iem n ia ­
czana itd . stosowano coraz szerzej w  m agazyn ie sp ię trzan ie  
p rzy  użyc iu  przenośn ików . P rze ładunek w  re lac jach  s ta tko ­
w ych  cechowało fo rm ow an ie  w iększych  unosów, przez co 
w zrosła  szybkość prze ładunku . H am ująco  na tom iast na 
szybkość w y ła d u n k u  ze s ta tku  w p ły w a ło  ważenie w o rk ó w  
orzeszków.

Znacznie usp raw n iona  została techno log ia  p rze ła dun ku  
ryżu , szczególnie w  re la c ji sta tek-m agazyn . W o rk i ju to w e , 
zaw iera jące p rzec ię tn ie  oko ło 70 k g  ryżu , u k ła d a  się w  
św ie tle  lu k u  s ta tk u  w  unosy po 18-21 w o rków . K ażd y  unos 
jes t opasany stropem . P rzy  fo rm o w a n iu  unosu składającego 
się z 21 w o rk ó w  p rzy ję to  w  G d yn i no w y  sposób, po lega jący 
na u k ła d a n iu  po 3 w o rk i na każd ym  z dw óch rów no leg łych  
od c in kó w  stropu , t j .  po 6 w o rk ó w  w  jedne j w a rs tw ie . T rzy  
ta k ie  w a rs tw y  w iązane są czw artą , sk łada jącą  się ty lk o  
z 3 w o rkó w , u łożonych  na środku, ta k  że p rz y k ry w a ją  
one s ty k  dw óch rzędów  w o rków . Unosy ta k ie  p rzy  pom ocy 
d źw igu  przemieszcza się na ram pę m agazynu, gdzie składa 
się każd y  z n ich  na wózek a ku m u la to ro w y . W  je d n ym  ganku  
p ra cu ją  t rz y  w ózk i, dowożąc unosy z ra m p y  do stosu 
w  m agazynie. T u  z wózka akum u la to row ego  p rzek łada  się 
w o rk i na p rzenośn ik  k le pko w y , k tó ry  przem ieszcza je  na 
stos, gdzie są one stopn iow o spiętrzane. P rzy  zastosowaniu 
te j techno log ii oraz p racy system em  „w ąsk iego  f ro n tu “  w y ła ­
dowano w  G d yn i w  lip c u  1955 r. ze s ta tku  „P o k ó j“  około 
8,500 t.  ry ż u  w  ciągu n iepe łnych  4 d n i roboczych. N a jlepszy 
w y n ik  na sta tkodobę w yn ió s ł 2.666 t „  a  na sta tkozm ianę

992 t. W  czasie je dń e j zm iany  brygada J. M anelekiego 
w y łado w a ła  aż 252 t, a brygada n r  1 —  232 t  ryżu .

R ys. 2. S c h e m a t p rz e ła d u n k u  c u k r u  w  r e la c j i  m a g a z y n —b u r ta  p rz y  
z a s to s o w a n iu  p rz e n o ś n ik a , w ó z k ó w  e le k tr y c z n y c h  i  tz w . u c h w y tó w  

h a m b u rs k ic h .

Technologia przeładunku w orków  powyżej 80 kg. P rzy  
sp ię trzan iu  c u k ru  na  stos w  m agazynie p rz y ję ło  się stoso­
w an ie  przenośn ików .D uży k ro k  naprzód zrób,ono w  re la c ji 
m agazyn-sta tek. N a podstaw iony pod sam stos przenośn ik  
zsuwa się w o rk i cuk ru , k tó re  przem ieszczane są na ko le jn o  
prze jeżdżające w ó zk i akum u la to row e . N a każd ym  w ózku  
położony jest^ s trop  pasowy, na k tó ry  u k ła d a  się zsuw ające 
się z przenośn ika  w o rk i w  liczb ie  20, a naw e t 22 sztuk. 
T a k  p rzyg o tow any stosunkow o duży unos przew ożony jest 
na ram pę i tu  zaczepiany na spec ja lny  u c h w y t „h a m b u rs k i“ .

P rzy  pom ocy dźw igu  unos przem ieszczany je s t do ła ­
do w n i, gdzie ręczn ie odbyw a się sztauerka. T rzeba pod­
k reś lić , że ten  sposób p rze ła dun ku  w p ły n ą ł na p ra w ie  d w u ­
k ro tn e  zw iększen ie szybkości za ładunku  c u k ru  na statek. 
N a każd ym  ga n ku  u ży w a n y  je s t jeden przenośn ik  i t rz y  
lu b  cztery w ó zk i aku m u la to row e . Duże unosy i  u c h w y ty  
ham bursfcie u m o ż liw ia ją  lepsze an iże li d a w n ie j w y k o rz y ­
stan ie dźw igu . P rzy  za ład unku  s ta tku  „L a  V a le tta “  w  G dyn i 
d w ie  b ryg ad y  w  te j samej zm ian ie  roboczej u s ta li ły  n a j­
wyższe w y n ik i szybkości p rze ładunku . B rygada n r  7b k ie ro ­
w ana przez Racę za ładow a ła 559 t,  a brygada n r  113 A d a m ­
skiego 536 t. B ry g a d y  te  w ra z  :z pozos ta łym i trzem a ró w n o ­
cześnie p ra c u ją c y m i b rygadam i za ładow a ły  na te n  sta tek 
w  czasie jedne j zm ia ny  roboczej 2.007 t  cukru , co dob itn ie  
św iadczy o wyższości system u k o n c e n tra c ji p racy. W  ty m  
d n iu  załadowano w  czasie trzech  zm ian łącznie 3953 t  cu k ru  
us ta naw ia jąc  ty m  w y n ik ie m  n o w y  reko rd  na statkodobę!

P odaw anie  na stos w o rk ó w  c u k ru  odbyw a się  p rzy  użyc iu  
przenośn ików , na tom iast samo u k ład an ie  na stosie odbyw a 
się ręcznie. Podobnie p rzy  rozp ię trza n iu  c u k ru  konieczne 
jes t obecnie ręczne nak ładan ie  w o rk ó w  na przenośn ik oraz 
zde jm ow an ie  z przenośnika i  uk ład an ia  na w ózku a k u m u ­
la to ro w ym . P rzewóz w  m agazyn ie i na  ram pę odbyw a się 
przew ażn ie  p rzy  użyc iu  w ó zków  aku m u la to ro w ych . W arto  
podkreś lić , że p rzy  p ię trze n iu  c u k ru  na stosie w ys tę p u ją  
dw.a sposoby odb ie ran ia  w o rk ó w  z przenośnika . P ierwszy, 
„s ta ry “  sposób polega na b ra n iu  przez ro b o tn ik a  na plecy 
w o rk a  i n ies ien iu  go na stosie na m ie jsce przeznaczenia 
oraz zrzucanie go tam . D ru g i „n o w y “  sposób —  pochodzący 
z G dańska ■ w ym aga tak iego  u s ta w ie n ia  przenośnika, aby 
dw óch ro b o tn ik ó w  sto jących p rzy  jego końcu  na stosie 
m ogło równocześnie chw ytać  każdy w o rek  w e dw ó jkę  

i k łasc go na m ie jsce przeznaczenia w  po b liżu  przenośnika, 
o podaw anie w o rk ó w  przez przenośn ik bezpośrednio na 

m ie jsca ich złożenia w ym aga je d n a k  częstego przesuw ania  
przenośnika.

E fekty ekonomiczne nowej technologii 
prac przeładunkowych

Zastosowanie now e j tech no log ii p rac p rze ładunkow ych , 
opa rte j przede w szys tk im  o m echan izację  pracy, przyniosło' 
poważne ko rzyśc i w  postaci w zro s tu  s topn ia  m echan izac ji 
p rze ładunku , w zro s tu  w yd a jn o śc i pracy, przyśpieszenia ob­
s łu g i s ta tków , o b n iż k i kosztów  w łasnych  p rze ła dun ku  itp . 
O siągnięcia te  o m ó w im y  ko le jn o  dla  p o rtu  gdańskiego 
i  gdyńskiego.

Port gdański. S t o p i e ń  m e c h a n i z a c j i  p r a c  
p r z e i a d u  n k  o w y c h  p rz y  ła dunkach  w o rkow anych  
k s z ta łto w a ł się w  os ta tn ich  la ta ch  następu jąco (w  p rocen -
tach ):

1951 1952 1953 1954

2,2 11.7 29.4 39.6
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Z powyższego w y n ik a , że w  r. 3 954 ok. 40% prac p rze ła ­
dunkow ych  n a jb a rd z ie j pracoch łonnych w y k o n y w a ły  m e­
chanizm y. D z ię k i tem u  nas tąp iła  obn iżka  ilo śc i ro b o tn ik ó w  
prze ładunkow ych  p racu jących  p rzy  p rze ła d u n ku  d robn icy  
w o rkow a ne j. O bn iżen ie  to  ksz ta łto w a ło  się następująco 
(1951 r. =  100):

1951 1952 1653 1954

100 91 86 81

Uzyskane obniżenie o ok. 20% ilośc i ro b o tn ik ó w  prze ła ­
dunko w ych  w yn os i ok. 89 ludz i.

W zrost w y d a j n o ś c i  p r a c y  i  s z y b k o ś c i  p r z e ­
ł a d u n k u  towaróW ~3T0biffćowych~Tisżtałl0W a3— się nastę- 
pu jąco (w  t/ro b . godz. z uw zg lędn ien iem  zm ian s tru k tu ry  
m asy tow a row e j):

R o k  1951 1952 1953 1954

•/« •/• 100 108 115 124

to ń  n a  1 ro b . godz. 1,30 1,41 1,50 1,62

W  ciągu czterech la t  n a s tą p ił 24 proc. w zrost w yda jnośc i 
p ra cy  p rz y  d robn icy , co m ia ło  sw ój w p ły w  na w zrost szyb­
kośc i p rze ładunku  oraz u m o ż liw iło  zaostrzenie no rm . Po­
ró w n u ją c  je d y n ie  prze ładunek ręczny i  zm echan izow any 
d ro b n icy  w o rkow a ne j o trzym am y następu jące w s k a ź n ik i 
(p rz y jm u ją c  1951 r. =  100), cha rak te ryzu jące  w zrastan ie  
szybkości p rze ła dun ku  zm echanizowanego w  stosunku do 
p rze ładunku  ręcznego:

1951 1952 1953 1954

100 121 162 188

Jest to bardzo poważne osiągnięcie k tó re  pozw o liło  na 
dalszą popraw ę obs ług i s ta tk ó w  i  w agonów  w  porcie.

P r z y s  p  i  e_s_z e n  i e s z y b  k  oJ_ ę l—j3-b.s ł  u .g i  s t a t ­
k ó w  d r o b n i  ć~łrw~y~t;-h— i—w z r  o s t . i l o ś c i  o d  p r a w  
s z y b k o ś c i o w y c h . N a jlepszą ocenę tego zagadnienia 
daj,e po row na ffie^w yda jnośc i liczone  w  tonach na statkodobę. 
W  okresie 3 la t  k sz ta łto w a ła  się ona następu jąco:

R o k  1952 1953 1954

to n  n a  s ta tk o d o b ę  437,9 456,1 506,3

D z ięk i przysp ieszeniu ob s łu g i s ta tkó w  można by ło  pod­
wyższyć ra ty  p rze ładunkow e na d ro b n ic y  w  r . 1953 o 20% 
oraz obsłużyć szybkościowo następujące ilośc i s ta tków  d ro b ­
n icow ych :

1951 1952 1953 1954

5 16 30 156

O b n i ż k ą  k o s z t ó w  p r z e ł a d u n k u  d r o b n i c y .  
B io rąc  za podstawę kó lź tyT irze łaĆ hm iiu  d ro b n icy  liczone na 
1 tonę w  okresie 3 la t, o trz y m u je m y  następu jące w s k a ź n ik i 
(1952 =  100):

R o k 1952 1953 1954

•/» •/• 100 97,5 92

z ł 48,2 47,13 44,34

P rz y c z y n iły  się do tego m. in . w n io s k i ra c jo n a liza to rsk ie  
zw iązane z p rze ła dun k ie m  za pomocą sprzętu zm echanizo­
wanego, k tó ry c h  b y ło :

1951 1952 1953 1954

7 20 27 33

O g r a n i c z e n i e  c h o r ó b  z a w o d o w y c h .  N a leży 
s tw ie rdz ić , że d z ię k i w p row a dze n iu  do p rze ła dun ku  d ro bn icy  
sprzę tu  zm echanizowanego ilość zachorow ań na p rze pu k lin ę  
brzuszną i  opuszczenie żołądka znacznie zm ala ła .

Port gdyński może poszczycić się po do bn ym i os iągnięcia­
m i. S topień m echan izac ji p rze ła dun ku  d ro b n ic y  w o rko w a n e j 
podnosił się z ro k u  na ro k  osiągając w  r. 1954 p ra w ie  40%.

W z r o s t  w y d a j n o ś c i  p  r  a c y  p rz y  p rze ła dun ku  
to w a ró w  d robn icow ych  ks z ta łto w a ł się następująco:

R o k 1951 1952 1953 1954

<7o •/• 100 103 134 122

to n  n a  1 ro b . godz. 0,95 0,96 1,28 1,26

W zrost w yda jnośc i p racy  w  p rze ła dun ku  d ro bn icy  w  la ­
tach 1951— 1954 w y n ió s ł zatem  ponad 30%, pom im o że 
osta tn io  w  d ro b n ic y  stosunkow o w ięce j by ło  to w a ró w  „ le k ­
k ic h “ , ia k  ozdoby cho inkow e, la lk i,  ko rek, kosze w ik lin o w e  
i t p .

Szybkościową obsługą ob ję to  w  G dyn i następujące ilośc i 
s ta tk ó w  d robn icow ych :

1951 1952 1953 1954

47 71 198 274

Z  b ieg iem  la t  w zrasta  przecię tna szybkość za ładunku  
i  w y ła d u n k u  s ta tk ó w  d ro bn icow ych  w yrażana w  liczb ie  ton  
na statkodobę. W  1954 ro k u  w yn os iła  ju ż  ona około 480 t 
d ro b n icy  na sta tkodobę; na leży p rzy  ty m  wspom nieć, że 
d robn ica  przechodząca przez p o rt g d yń sk i zaw ie ra ła  osta tn io  
stosunkow o w ięce j ła d u n k ó w  p racoch łonnych  a n iż e li w  u b ie ­
g łych  la tach . T y m  g łów n ie  na leży w y ja ś n ić  fa k t, że w  1954 
ro k u  w ys tą p iło  pozorne zaham owanie szybkości p rze ła dun ku  
d ro bn icy , k tó ra  u trz y m a ła  się na poziom ie 1953 r. Znaczna 
je s t je d n a k  obniżka kosztów  p rze ła dun ku  d robn icy , bow iem  
w  ro k u  1954 na 1 tonę prze ładow anej przez p o rt d ro b n ic y  
—  przypada ło  ju ż  ty lk o  40,40 zł, s tanow iło  to  obniżkę kosz­
tó w  o 3,3°/« w  stosunku do ic h  w ysokości z 1953 roku .

K ierun ki dalszego doskonalenia technologii 
prac przeładunkowych

P om im o osiągnięcia pow ażnych w y n ik ó w  w  udoskona le­
n iu  tech n o lo g ii p rze ła dun ków  to w a ró w  w o rkow a nych , n ie  
w yczerpano dotychczas b y n a jm n ie j w szystk ich  m ożliw ości. 
M ia n o w ic ie  dz ięk i odpow iedn im  posun ięciom  o rg an izacy jnym  
i techn icznym  m oż liw e  je s t dalsze przyspieszenie i  rozsze­
rzen ie p rze ła dun ku  ty c h  tow a rów . Zasadnicze w n iosk i, k tó re  
się w  zw ią zku  z ty m  nasuw a ją  (dotyczą one zresztą w  pew ­
ne j m ie rze  n ie  ty lk o  ła d u n k ó w  w o rkow anych ), sprow adzają 
się do następu jących zagadnień.

M a t e r i a l n e  z a i n t e r e s o w a n i e  r o b o t n i k a  
s z y b k o ś c i ą  o b s ł u g i  s t a t k u .  Dotychczas ro b o tn ik  
p o rto w y  n ie  je s t bezpośrednio zw iązany m a te r ia ln ie  z szyb­
kością za ład unku  s ta tku . U w aga ro b o tn ik ó w  po rto w ych  
skup iona je s t na  ja k  na jw yższym  przekraczan iu  n o rm y  ro ­
boczej. Tym czasem  w iadom o, że n ie  zawsze w y s o k i procent 
przekroczen ia  no rm y , lic zo n y  p rzec ię tn ie  na 1 ro b o tn ik a  
w  brygadzie, odzw ie rc ied la  ta k ie  samo zw iększen ie  szybko­
ści p rze ładunku , liczone w  tonach  na ganko-zm ienę. S łuszna 
je s t teza, że dość ro b o tn ik ó w  w  ganku  n ie  może być isztyw - 
na, lecz elastyczna, zależna od k o n s tru k c ji s ta tku , w ie lko śc i 
unosów, przepustow ości danego dźw igu , rozm ieszczenia ła ­
d u n k u  na sk ładz ie  itd . Pod po jęc iem  e lastyczności obsady 
ganku  n ie k tó rz y  za in te resow an i w a d liw ie  rozu m ie ją  bez­
w zg lędną na jn iższą liczbę  ro b o tn ik ó w  w  ganku. P ow oduje  
to n ie w yko rzys tyw a n ie  przepustow ości d źw ig u  nabrzeżnego 
i  ty m  sam ym  nieosiągan ie ta k ie j szybkości p rze ładunku , 
ja k ą  można b y ło b y  osiągnąć p rz y  odpow iedn ie j do ¡danych 
w a ru n k ó w  m ie jsca p ra cy  liczb ie  ro b o tn ik ó w  po rto w ych  
w  ganku.

S praw dźm y to  na p rzyk ła d z ie : B rygada I  m a jąc  w  gan­
k u  15 ro b o tn ik ó w  za ładow a ła  na s ta tek  w  czasie je dn e j 
zm ia ny  roboczej 300 t  ła d u n ku , p rze ła dow u ją c  p rzec ię tn ie  
na 1 ro b o tn ik a  20 t,  co odpow iada 200% w yko n a n ia  no rm y , 
k tó ra  w yn o s i 10 t  n a  1 ro b o tn ik a  na  zm ianę. B ryga da  I I  
p racu jąc  w  ty c h  sam ych w a run kach  m ia ła  w  ganku  ty lk o  
10 ro b o tn ik ó w , a pon iew aż za ładow a ła  220 t  tego samego 
ła d u n ku , w ięc na 1 ro b o tn ik a  p rzypad ło  22 t,  co w  stosunku 
do n o rm y  10 t  w yn io s ło  220%.

Pom im o, że cz łonkow ie  b ryg ad y  I I  os iągnę li p rzecię tn ie  
220% i  ty m  sam ym  każdy  z n ich  o trzym a ł "wyższe w y n a ­
grodzenie, a n iż e li k a żd y  członek b ry g a d y  I,  to  je d n a k  b ry ­
gada I  za ładow a ła aż 300 t  i  przysp ieszyła  w  te n  sposób 
obsługę s ta tku . B rygada I I  za ładow a ła  o 80 t  m n ie j, a  ty m  
sam ym  gdyby  je j m etodą za ładow yw ano statek, m us ia łb y  
on stać w  po rc ie  o 36% czasu d łuże j, a n iże li s ta tek  ob s łu g i­
w a n y  m etodą b ryg a d y  I .  Z  powyższego w id z im y , że za m ało  
obecnie zw raca  się w  po rc ie  u w a g i na  fa k tyczn ą  ilość  ton  
to w a ru  prze ładow anego przez ganek w  ciągu zm iany , a za 
dużą uw agę p rz y w ią z u je  się do osiągnięcia „za wsze lką ce­
nę“  wysokiego p rzekraczan ia  n o rm y  przez członka b rygady.

Powyższe może być uznane ja k o  słuszne, gd y  n ie  posta­
w iono  p rzed  b rygadą zadan ia p ra cy  „w ą s k im  fro n te m “  lu b  
zadania szybkościow ej o b s łu g i s ta tku , je d n a k  je s t na pewno 
niesłuszne wówczas, k ie d y  każda lukozm ia na  decydu je o te r ­
m in o w ym  w y jś c iu  s ta tku . P odobnie n ieko rzys tną  d la  szyb­
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kościow ej obs ług i p ra k ty k ą  je s t k ie row a n ie  do p racy  w  k o ń ­
cowej fazie  w y ła d u n k u  lu b  za ładunku  s ta tku  ty lk o  jedne j 
b rygady, k tó ra  p ra c u je  ko le jn o  w  dw óch  ładow n iach  pc 
cz te ry  godziny, podczas gdy pow inno się k ie row a ć  dw ie  
b rygady, k tó re  p ra cu jąc  równocześnie zakończy łyby  obsługę 
s ta tk u  o 4 godziny wcześnie j.

Te dw a p rz y k ła d y  w skazu ją  na konieczność opracow an ia  
now e j fo rm y  m ateria lnego  za in teresow ania  b ryg a d  p rzysp ie ­
szaniem  za ład unku  lu b  w y ła d u n k u  s ta tku , np. przez roz ­
dz ie lan ie  pom iędzy ro b o tn ik ó w  części p re m ii o trzym yw a ne j 
za .szybkościową obsługę s ta tku .

O r g a n i z a c j a  p r a c  p r z e ł a d u n k o w y c h :
1) N a leży ta k  zorganizować prze ładunek, a b y  sprzęt zm e­

chan izow any (w ózk i i  u k ła d a rk i)  b y ł odpow iedn io  do b ie ran y  
do d źw ig u  i  n ie  pow odow ał zm nie jszan ia  c iężaru unosów ,

2) na leży da le j ro z w ija ć  w spó łdz ia łan ie  załóg sk ładow ych 
z b ryg ad am i p rze ła dun kow ym i, ta k , ab y  ła d u n k i w  c h w ili 
ich sk ładan ia  do m agazynu sp ię trzano w  m ia rę  is tn ie ją cych  
m ożliw ości go to w ym i unosam i;

3) na leży wcześnie j zwozić d robne p a rtie  d ro b n ic y  z róż­
nych m agazynów  do w łaściw ego m agazynu, p rz y  k tó ry m  
sta tek je s t za ładow yw any, a b y  n ie  dopuszczać do zw a ln ian ia  
szybkości za ład unku  s ta tków , szczególnie w  końcow e j fazie.

T e c h n o l o g i a  p r a c  p r z e ł a d u n k o w y c h :

1) N a leży ja k  na jszyb c ie j zw iększyć dość pa le t, spec ja ln ie  
cem entowych, doprow adza jąc ją  do poziom u pozwalającego 
na sk ładow an ie  w szystk ich  odpow iedn ich  ła d u n k ó w  na pa ­
le tach. Jest to  konieczne m. in . z  tego powodu, że zgodnie 
z po trzebam i h a n d lu  zagranicznego i  t ra n z y tu  sk ła d u je  się 
np. w  po rc ie  g d yńsk im  n ie ra z  do 30.000 t  cem entu jedno ­
cześnie, co p rzy  n iew ys ta rcza jące j dości pa le t pow odu je  k o ­
nieczność częściowego ręcznego p ię trzen ia  i  sk ładow an ia  bez 
pa le t;

2) N a leży da le j zw iększać ciężar unosów, ab y  ja k  n a j­
pe łn ie j w yko rzys tyw ać  u d źw ig  urządzeń p rze ładunkow ych : 
i ta k  np. ciężar unosu cem entu po w in ie n  w ynosić 2,5— 3 t;

3) N a leży zastosować p rzenośn ik i do odb ie ran ia  w o rk ó w  
bezpośrednio z w agonu i  przem ieszczania ich  na  stos;

4) N a leży zastosować ja k  na jszybc ie j daszki, u m o ż liw ia ­
jące w y ładu ne k  to w a ró w  w o rkow a nych  z w agonu do m aga­
zynu  rów n ie ż  w  czasie opadów a tm osfe rycznych  (na ra m ­
pach o tw a rty c h );

5) N a leży  zastosować p rze no śn ik i do za ład unku  to w a ró w  
w o rkow a nych  z m agazynu na statek, a w  ła d o w n i zastoso­
wać ześlizg i g ra w ita c y jn e  (rynny), k tó re  u m o ż liw ią  p rz e ­
m ieszczanie w o rk ó w  pod pokład. P rzenośn ik i te p o w in n y  być 
k ry te  brezentem , aby m ożna było  p rze ładow yw ać rów n ież  
w  czasie opadów, k tó re  szczególnie z im ą pow odu ją  poważne 
p rz e rw y  w  za ładunku .

R V B O Ł Ó W S T W O  M O R S K I E

N ow a wersja ku tra  24 m

Prof. mgr inż. J. Doerffer —  Politechnika Gdańska

A u to r naśw ie tla  zm ienione założenie eksp loatacyjne k u tró w  24 m  oraz poda je opis 
techn iczny no w e j w e rs ji je d n o s tk i tego typu .

R ybo łów stw o  po lsk ie  w  ram ach swej rozbudow y zw ięk ­
sza sta łe  f lo ty llę  k u tró w  24 m. P ie rw o tn e  założenia eks­
p loa ta cy jne  p rz e w id y w a ły  przeznaczenie je d n o s tk i tego ty ­
pu w y łączn ie  do po łow ów  w ie lo d n io w ych  na da lszych ło ­
w iskach  M orza B a łtyck iego . Zw iększone zadania w  dzie­
dz in ie  po łow ów  śledzia postaw ione w  końcow ych  la tach  
P lanu 6 -le tn iego spow odow ały, że została w ysun ię ta  kon ­
cepcja sk ie row an ia  f lo t y l l i  k u t ró w  24 m  na w y d a jn e  ło w iska  
M orza Północnego w  okresie le tn im .

W  roku  1951 P P iU R  „ A r k a “  zorgan izow ała ekspedycję 
k i lk u  k u tró w  na M orze Północne celem  zbadania w a ru n ­
kó w  ich  eksp lo a tac ji na tam te jszych  łow iskach  ś ledzio­
w ych. W  w y n ik u  zebranych doświadczeń usta lono, że k u t ry  
24 m  mogą z powodzeniem  p row adzić  p o ło w y  w  opa rc iu  
o sta tek-bazę i  uzysk iw ać w y n ik i wyższe od osiąganych 
w  tym  okresie  na M orzu  B a łty c k im .

Dalsze la ta  p o tw ie rd z iły  w y n ik i p ie rw szych  p rób  i  od 
tego czasu co ro k  o rgan izow ane są w y p ra w y  k u tró w  24 m  
na M orze Północne. W  ub ie g łym  ro k u  np. na  tam ttych ło w is ­
kach ło w iło  20, a obecnie średn io  33 k u try .

N ow e w a ru n k i eksp lo a tac ji k u tró w  24 m  w yka za ły  ko ­
nieczność w prow adzen ia  szeregu zm ian k o n s tru k c y jn y c h  ce­
lem  op tym a lnego dostosowania do p o ło w ów  na od leg łych 
łow iskach, w  opa rc iu  o statek-bazę. Stąd też ju ż  w  1953 r. 
przeprowadzono w ie le  prac adap tacy jnych  na is tn ie ją cych  
jednostkach  oraz opracowano dokum entację , na podstaw ie 
k tó re j m ia ły b y  być budowane nowe k u try  24 m. Z m ia n y  te 
b y ły  przeprow adzone przede w szys tk im  d la  zapew nienia za- 
łodże m o ż liw ie  na jlepszych  w a ru n k ó w  b y to w y c h  i  bezpde 
czeństwa oraz d la  zw iększen ia zdolności po łow ow e j jednos t­
k i, p rzy  jednoczesnym  założeniu, że p ro d u kc ja  now ych je d ­
nostek m a być kon tynuow ana  bez żadnych p rze rw , w  spo­
sób c iąg ły , a zm iany  m a ją  być w prow adzane do k o n s tru k ­
c j i  w  ta k i sposób, aby to n ie  ko lid o w a ło  z m oż liw ośc iam i 
p ro d u k c y jn y m i i  m a te ria ło w y m i stoczni. Z  tych  w zg lędów  
w  okresie  p rze jśc io w ym  w ybudow ano szereg jednostek, po­
siada jących w  coraz to  in n y m  s top n iu  inow ac je  k o n s tru k ­
cyjne. O stateczny ty p  je d n o s tk i pokazany je s t na załączo­
nym  rysu n ku . G łów ne zm ia n y  w  po rów nan iu  z up rzedn io  
budo w an ym i je dn os tkam i w yra ża ją  się w  następu jących 
szczegółach:

1. z m ie n io n o  ro z p la n o w a n ie  w n ę trz a  k a d łu b a  d la  u z y s k a n ia  
w ię k s z e g o  p o m ie s z c z e n ia  ru fo w e g o ,

2. p o w ię k s z o n o  n a d b u d ó w k ę  ru fo w ą ,
3. d o d a n o  d z io b ó w k ę  d la  o s ło n y  p o k ła d u  p rz e d  fa lą  i  s tw o rz e ­

n ia  d o d a tk o w e j s ie c io w n i,
4. z m ie n io n o  ro z p la n o w a n ie  u rz ą d z e ń  r y b a c k ic h ,  p o le p s z a ją c  w a ­

r u n k i  p o ła w ia n ia  z a ró w n o  w ło k ie m  ja k  i  p ła w n ic a m i,
5. z m ie n io n o  m a s z ty , o lin o w a n ie  i  o ż a g lo w a n ie ,
6. d a n o  k o tw ic ę  p a te n to w ą  u m ie szczo n ą  w  M u z ie  n a  d z io b ie ,
7. p r z e p ro je k to w a n o  u rz ą d z e n ie  ra to w n ic z e  i  z m ie n io n o  in ­

s ta la c je  w o d y  s ło d k ie j.  * 1

Ponadto przeprowadzono szereg zm ian w  szczegółach 
k o n s tru k c y jn y c h  i wyposażeniow ych, W  w y n ik u  ty c h  zm ian 
uzyskano jednostkę  o następu jące j cha rak te rys tyce :
d łu g o ś ć  c a łk o w ita L c  24,110 m
d łu g o ś ć  m ię d z y  p io n a m i L  21,100 m
sze roko ść  na  w rę g a c h B  0,416 m
w y s o k o ś ć  boczna H  2,980 m
z a n u rz e n ie  k o n s t r u k c y jn e T  2,375 m
nośność 43,5 t
p o je m n o ś ć  ła d o w n i b r u t to 55,00 m 3
w y p o rn o ś ć
szy b k o ś ć

D  140,00 T  
o k . 10 w .

zasięg  p ły w a n ia :  M o rz e  B a łty c k ie  
m o c  s i ln ik a  g łó w n e g o  
p o w ie rz c h n ia  ż a g li 
za łoga

i  P ó łn o c n e
210/225 K M  

44 m2
9 osób

Kadłub je s t k o n s tru k c ji kom pozycy jne j (s ta lo w o -d rew - 
n iany) w g  w ym agań PRS d la  lclasy P 4/1 R (ku te r). Zestaw  
trzono w y  w yko n a n y  je s t z d rew na dębowego 300X620 m m , 
poszycie zew nętrzne z d rew na sosnowego o grubości 75 m m , 
zgrub ione p rz y  stępce i m ocn icy  b u rto w e j do 89 m m , po -

W ykaz pomieszczeń -------------------- >
1 — P o m ie s z c z e n ia  m ie s z k a ln e  ru fo w e , 2 — s i ln ik  V o lu n d  225 

K M , 3 — s ie c io w n ia , 4 — p o m ie s z c z e n ia  m ie s z k a ln e  d z io b o w e . 
5 — k a b in a  s z y p ra , 6 — s te ro w n ia , 7 — k u c h n ia , 8 —  m a g a zyn . 
9 — m esa, 10 — w in d a  t ra ło w a , 11, 12 — lu k i ,  13 — k la m r a  s p i­
n a ją c a , 14 —k o z io ł  s ie c io w y  r u fo w y ,  15 — k o z io ł  s ie c io w y  d z io ­
b o w y , 16 — p o m ie szcz . k w a d r ,  s te ró w ., 17 — k a b in a  z a ło g i 4 os.. 
18, 19, 20 —  z b io r n ik i  p a liw a , 21 — m a s z y n o w n ia , 22, 23, 24 — 
z b io r n ik i  p a liw a , 25 — ła d o w n ia  r y b ,  26 — z b io r n ik  w o d y  s ło d ­
k ie j ,  27 —  s ie c io w n ia , 28 —  z b io r n ik  w o d y  s ło d k ie j,  29 — k a b in a  
z a ło g i 4 os., 30 — s k rz y n ia  ła ń c u c h o w a .
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szycie stalowego p o k ła du  grubości 50 m m . Całość drew na 
je s t im pregnow ana i konserw ow ana p rze c iw  pasożytom  
drew na. S zkie le t kad łuba  je s t w yk o n a n y  ze s ta li (w rę g i 1— 
100X65X9, p o k ła d n ik i L  80X 40X 6, po k ła d  —  b lacha g ru ­
bości 5— 8 m m , w z d łu ż n ik i 150X65X9, d e n n ik i —  blacha 
grubości 6 m m ). E le m en ty  sta lowe kad łu ba  łączone są ze 
sobą n ito w a n ie m  lu b  spawaniem , na tom ia s t e lem enty  d re w ­
n iane ś rub am i ocyn kow anym i, szczeliny m iędzy k le p ka m i 
drew n ianego poszycia kad łu ba  i p o k ła du  uszczelnione są 
ta ranem  i  zalane smołą elastyczną.

K a d łu b  p o d z ie lo n y  je s t  5 g ro d z ia m i s ta lo w y m i s p a w a n y m i (p o ­
szy c ie  o  g r . 5—7 m m , u s z ty w n ie n ie  L. 80X40X8) na  6 g łó w n y c h  p rz e ­
d z ia łó w  w o d o s z c z e ln y c h :

1. k o m o ra  ła ń c u c h o w a  w rę g  43 — d z io b n ic a ,
2. p o m ie s z c z e n ie  m ie s z k a ln e  d la  4 -ch  c z ło n k ó w  z a ło g i (w rę g  

36—43),
3. m a g a z y n  s ie c i i s p rz ę tu , m ie s z c z ą c y  p r z y  b u rc ie  ró w n ie ż  

2 z b io r n ik i  w o d y  s ło d k ie j  (w rę g  32—36);
4. ła d o w n ia  (w rę g  20—32);
5. p rz e d z ia ł m a s z y n o w y  (w rę g  10—20);
6. p o m ie s z c z e n ie  m ie s z k a ln e  d la  4 -ch  c z ło n k ó w  z a ło g i (w rę g  

3—10), o ra z  p o m ie szcze n ie  d la  s te ro c ią g u  i  k w a d r a n tu  s te ro w e g o  
(w rę g  3 — ru fa )  o d d z ie lo n e  od p o m ie s z c z e n ia  m ie s z k a ln e g o  p rz e g ro ­
d ą  d re w n ia n ą .

K om ora  łańcuchow a m a pojem ność w ysta rcza jącą  dla  
pom ieszczenia łańcucha kotw icznego o średn icy  ogn iw a 22 
m m  i  d ługości 144 m . K on ie c  s ta ły  łańcucha m ocow any je s t 
do zaczepu połączonego z grodzią  za pomocą haka o d rzu t- 
nego.

W  pomieszczeniu m ieszkalnym zn a jd u ją  się 2 podw ó jne  
ko ję , 2 podw ó jne  sza fk i ub ran iow e, s tó ł s ta ły , 2 ła w k i tw a r ­
de. 4 wieszaki,, p ie cyk  w ę g ło w y  do ogrzew ania (posiadający 
jednocześnie koc io łe k  do ogrzew ania wodnego s iec iow n i) 
oraz szafka do p ro w ia n tu . W ejście do pomieszczenia odby­
w a się przez ze jśc iów kę wodoszczelną z pok ładu , za pom o­
cą schodów, a d o p ły w  ś w ia tła  dziennego —  przez ś w ie t­
l i k  i  i lu m in a to r  s ta ły  w  d rzw iach . Pom ieszczenie posiada 
w e n ty la c ję  na tu ra ln ą . Na g rodz i ko m o ry  łańcuchow ej um ie ­
szczana je s t pom pka sk rzyd łow a  do nape łn ian ia  z b io rn ik a  
g ra w ita cy jne go  w o dy  s ło dk ie j, zaopatru jącego um yw a ln ię , 
skąd woda b ru dn a  przeprow adzana je s t do z b io rn ik a  w ody 
b ru dn e j, umieszczonego pod podłogą, a opróżnianego pom pą 
zęzową, zawieszoną na s iln ik u  g łów n ym  lu b  pom pą aw a­
ry jn ą  agregatu pomocniczego.

Magazyn sieciowy przystosow any jes t do sk ładow an ia  
sieci p ław n ico w ych  i  w łoka . P rzy  b u rta ch  umieszczone są 
2 z b io rn ik i w o dy s ło dk ie j o po jem ności 1 500 1 każdy. D la  
zapew nien ia  odpow iedn ich  w a ru n k ó w  sk ładow an ia  sieci 
oraz d la  zapobiegnięcia zam arzan iu  w o d y  w  zb io rn ika ch  
w o dy s ło dk ie j w  m agazyn ie ty m  za insta low ane je s t c e n tra l­
ne ogrzewanie. D o jśc ie  do m agazynu odbyw a się przez w łaz 
wodoszczelny w  pok ładz ie  o w y m ia ra c h  920X700 m m .

Ładownia o po jem ności b ru tto  55 m 8 może pom ieścić 
oko ło 510 sk rzyń  z ryb ą  o w ym ia ra c h  920X530X210 albo 
220 beczek ze śledziem  o ciężarze 130 kg. Ł a do w n ia  oszalo­
w ana je s t deskam i sosnow ym i o grubości 22 m m  i  od izo lo ­
w ana k o rk ie m  od g rodz i poprzecznych, po k ła du  i  b u rt. 
W nętrze ła d o w n i podzielone na p rzegrody d la  sk ładow an ia  
ry b y  luzem , w  skrzyn iach  lu b  beczkach. Lód  ładow any je s t 
w  dz iobow e j części ła d o w n i poprzez 2 specja lne lu k i.  R u fo ­
w a  część ła d o w n i na le w e j b u rc ie  przeznaczona je s t na re- 
pownię, z ty m  jednak, że je że li k u te r  n ie  ło w i p ła w n ica m i, 
może być na tychm ia s t p rzystosow ana do sk ładow an ia  ry b y  
przez założenie zde jm o w a lnych  s tó je k  i  przegród. D la  ob­
s łu g iw an ia  repu  um ieszczono p rz y  w indz ie  tra ło w e j na le ­
w e j bu rc ie  spec ja lny  lu k . Ł a do w n ia  może być wyposażona 
w  u rządzen ie  do podch ładzan ia  ry b y  do 0° C.

W  przedziale maszynowym um ieszczony je s t s iln ik  g łó w ­
ny  f ir m y  V o lun d  3 -cy l. 225 K M , agregat pom ocn iczy 8 K M  
oraz niezbędne wyposażenie d la  u trzym a n ia  g łów ne j in s ta ­
la c ji napędowej w  ruchu . P rzy  obu b u rta c h  zn a jd u ją  się 
z b io rn ik i p a liw a  o łączne j po jem ności 10,5 ton  oraz z b io r­
n ik  o l iw y  o po jem ności oko ło 200 li tró w . D la  um o ż liw ie n ia  
b ieżących rem o n tów  um ieszczono na P. B. w a rsz ta t ś lusa r­
ski, w yposażony w  im a d ło  i odpow iedn ie narzędzia. Ze jście  
do m aszynow n i odbyw a się trapem  z m esy załogi. Zapasowe 
w y jśc ie  na pok ład  g łó w n y  zn a jd u je  się w  ś w ie t lik u  m aszy­
now ym . W e n ty la c ja  je s t na tu ra lna .

Rufowe pomieszczenie załogi wyposażone je s t w  cz tery  
ko ję  po jedyńcze, stó ł, 4 po jedyńcze sza fk i ub ran iow e, ła w k i 
boczne p rz y  k o j ach oraz p iec centra lnego ogrzewania, ob­
s łu gu jący  poza pom ieszczeniem  ru fo w y m  nadbudów kę 
i p rzedz ia ł m aszynow y. Do u m y w a ln i doprowadzono wodę 
z im ną i  c iepłą . B ru d n a  w oda z u m y w a ln i ścieka do spec ja l­
nego z b io rn ik a  pod podłogą, osuszanego pom pą zęzową.

Ś w ie t lik  um ieszczony w  ru fo w e j części pomieszczenia, do­
prow adza św ia tło  dzienne i  s łuży jednocześnie ja k o  w y j­
ście aw a ry jn e . W e n ty la c ja  pom ieszczenia jes t na tu ra lna . 
Zejście do pom ieszczenia z m esy załog i po tra p ie  d re w - 
n ianym .

W  nadbudówce o k o n s tru k c ji s ta low e j, um ieszczona je s t 
s terow nia , kab in a  szypra, mesa załogi, kuchn ia , po dch ła - 
dzany m agazyn p ro w ia n to w y  oraz w . c. S te row n ia  o raz k a ­
b ina  szypra są wzn iesione ponad po k ła d  główmy, pozostałe 
zaś pomieszczenia zn a jd u ją  się na poziom ie po k ła d u  g łó w ­
nego.

W  sterowni zn a jd u je  się ko lu m ie n ka  sterowa, urządzenia 
do m an ew ro w a n ia  s iln ik ie m , kompas, ta b lica  rozdzie lcza 
i  sk rzynka  ś w ia te ł na w ig acy jnych , szafka do f la g  sygna­
liz a c y jn y c h  oraz echosonda. W ejście do s te row n i je s t z m e­
sy na p ra w e j burc ie .

Za s te rów ką zn a jd u je  się kabina szypra, częściowo w b u ­
dowana w  mesę, a wyposażona w  ko ję , p u lp it ,  s to łk i, p ó łk i 
na m apy naw igacy jne , szafkę na ub ran ie  i krzesło. Poza 
ty m  um ieszczono w  ka b in ie  rad io s ta c ję  i  ra d io n a m ie rn ik .

Mesa je s t dostatecznie duża d la  pom ieszczenia 8 człon­
k ó w  załog i jednocześnie p rzy  stole. W yposażono ją  w  stół, 
ła w kę  i 4 ta b o re ty  oraz dostateczną ilość w ieszaków . W nę­
kę po le w e j b u rc ie  p rz y  ru ro c ią g u  spa lin ow ym  w yk o rz y s ta ­
no na suszarnię. Z m esy są w y jś c ia  na pok ład  z p ra w e j 
b u rty , do s te row n i i  do k u c h n i oraz zejścia do m aszynow ni
1 ru fow ego pom ieszczenia załogi.

W  ty ln e j części n a db ud ów k i z p ra w e j b u r ty  m ieści się 
kuchnia, wyposażona w  piec kuchenny, opa lany węglem , 
kredens, z le w o -zm yw a k  z odprow adzen iem  w o dy  za b u rtę
2 p ó łk i, g re tin g  na naczynia kuchenne i  sk rzynkę  na w ę ­
giel. Podłoga je s t w yłożona k a fe lk a m i. Kuichn ia posiada 
w łasną in s ta la c ję  w ody s łodk ie j, sk łada jącą się ze z b io rn i­
ka  g ra w ita cy jn e g o  o po jem ności 100 1 i  po m p k i sk rzyd e ł­
kow e j ssącej wodę ze z b io rn ik ó w  w  m aszynow ni.

P rz y  k u c h n i po le w e j b u rc ie  zn a jd u je  się magazyn, pro­
w iantow y o izo low anych  ścianach, dostosow any do pod­
ch ładzan ia  żywności. O bok m agazynu zn a jd u je  się w . c. od­
dzielone ścianką sta lową.

Instalacja napędoiwa —  s iln ik  napędow y ty p u  V o lu n d
3 c y lin d ro w y , czterosuw ow y, o m ocy 225 K M  p rzy  375 
ob r/m in , po łączony przez n a w ro tn ą  skrzyn ię  sprzęgłową ze 
śrubą sta łą  w yposażony w  tachom etr, te rm om e try , p irom e­
t r y  i m anom etry . Na ko le  zam achow ym  s iln ik a  zam onto­
w ane je s t ko ło  pasowe do napędu 'w indy tra ło w e j. S iln ik  
w yposażony je s t w  zawieszoną pom pę zęzową i w o d y  ch ło ­
dzącej oraz p rądn icę  m arszową na p rą d  s ta ły  24 V*, o  m ocy 
1,6 K W , napędzaną pasem k lin o w y m . Łączny ciężar s iln ik a  
w ra z  z l in ią  w a łu , pochwą i  śrubą w yn os i oko ło 10 500 kG . 
Do roz ru chu  s iln ik a  służą 2 b u tle  sprężonego pow ie trza  na 
30 atm .

A g re ga t pom ocn iczy sk łada się z jedn ocy łind ro w e go  s il­
n ika  spa linow ego o m ocy 8 K M , z p rądn icą  p rądu  stałego 
24 V  o m ocy 1,2 K W , p ra cu jące j rów no leg le  z ba te rią  a k u ­
m u la to ró w , z pom py a w a ry jn e j, w łączane j sprzęgłem  c ie r­
nym , o w yd a jn ośc i oko ło  9 m 3/godz. i  wysokości tłoczen ia  
18 m  słupa w o dy oraz kom presora dw ustopn iow ego 30 atm  
o w yd a jn ośc i 117 m 8/godz. w łączanego sprzęgłem  c ie rnym .

Urządzenie kotwiczne. K u te r  w yposażony jó s t w  2 k o tw i­
ce pa tentow e ty p u  H a la  o ciężarze 150 k g  każda, z k tó ry c h  
jedna umieszczona je s t w  k lu z ie  ko tw iczn e j i  połączona 
z łańcuchem  Q) 22 m m  z rozpo rkam i, o d ługości 140 mb, 
a druga, ja ko  zapasową, je s t zam ocowana do śc iany ze j- 
śc iów k i. T rzec ia  ko tw ic a  ty p u  a d m ira lic ji o ciężarze 50 kg  
składow ana je s t w  m agazyn ie s ieciow ym . W yciągan ie  k o t ­
w ic y  odbyw a się za pomocą l in y  n a w ija n e j na szpu lkę w in ­
dy  tra ło w e j. K o tw ic a  u trzym yw a n a  je s t w  k lu z ie  za pom o­
cą specja lnego ham ulca z ro lk ą  k ie ru n ko w ą . Łańcuch  sk ła ­
dow any je s t w  s k rz y n i łańcuchow e j pod pokładem  g łó w ­
nym .

Urządzenia rybackie sk ła da ją  się z pełnego wyposaże­
n ia  do po łow ów  zarów no a k ty w n y c h  ja k  i  b ie rnych . W in ­
da tra ło w a  o uc iągu 4 t  p rz y  szybkości w ciągan ia  l in y  30 
m /m in , napędzana je s t od s iln ik a  głównego za pomocą 
tra n s m is ji pasowej z napinaczem  pasa. Posiada ona 2 bęb­
n y  o po jem ności 800 m b l in y  s ta low e j 0  14 m m  każdy i  p ro ­
w adn ice  do u k ła d a n ia  l in  na bębnach. W łączan ie  bębna od­
byw a  się za pomocą ręcznego sprzęgła. Po bokach w in d y  
są dw ie  szpule pędzone na w spó lne j osi. Lew a szpula s łu ­
ży do w yc iągan ia  repu  oraz w yc iągan ia  k o tw ic y  p rz y  po­
m ocy l in y  i  pazura. Od w in d y  tra ło w e j napędzana je s t m e­
chaniczna ro lk a  do sieci p ław n ico w ych , umieszczona na
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n a d b u rc iu  na le w e j burc ie . Na p ra w e j b u rc ie  za ins ta low a­
ne są 2 ko z ły  sieciowe, w ykonane ze s ta li. K o z ły  um ocow a­
ne są do p o k ła d u  głównego, spec ja ln ie  wzm ocnionego w  ty m  
re jon ie , a ponadto do na db u d ó w k i i  m asztu za pomocą od­
ciągów  z p rę tó w  s ta low ych . Są one odsun ięte od nadb u rc ia  
na w ystarcza jącą odległość d la  s tw orzen ia  odpow iedn ie j 
p rzestrzen i na um ieszczenie desek tra ło w ych . W  bezpośred­
n im  sąsiedztw ie m asztu um ieszczone są w  l in i i  b iegu l in y  
tra ło w e j, r o lk i  pokładow e, zam ocowane na fundam en tach  
sta low ych. W  łożyskach na n a d b u rc iu  p ra w e j b u r ty  um ie ­
szczono 2 p a ry  s ta lo w ych  ro le k  b u rto w y c h  na s łom iak i. 
N adto  jedna ro lk a  —  s trzem ię  na na d b u rc iu  pawęża z p ra ­
w e j b u r ty  s łuży do p row adzen ia  l in  tra ło w ych . R o lka  do 
w ciągan ia  re p u  zn a jd u je  się na na d b u rc iu  p rz y  dziobówce 

na  lew e j b u rc ie  w  bezpośredn im  sąsiedztw ie k ry p y  b o jo ­
w e j. W  części ś rodkow e j po k ła d u  zn a jd u ją  się przeznaczo­
ne do so rtow an ia  ry b  p rzegrody, sk łada jące sie ze zdejrm>- 
w a ln y c h  s tó je k  s ta low ych , ocynkow anych  i  desek przegrodo­
w ych  sosnowych, grubości 40 m m . Na s tó jka ch  są zamoco­
w ane ro lk i s ieciow e i  r o lk i un iw e rsa lne  d la  prow adzen ia  
repu.

Urządzenia ratownicze. Zgodnie z w ym a ga n ia m i m iędzy­
narodow e j k o n w e n c ji o bezpieczeństw ie życ ia  na m orzu  
z 1948 r. k u te r  posiada jedną  łódź ra tu n k o w ą  w ios ło w o -ża - 
g łow ą na 9 osób. Łódź ta  ustaw iona  jes t na p rzed łużen iu  po­
k ła d u  nadbudów ki. Opuszczanie łodz i odbyw a się za pom o­
cą ta li i,  m ocow anej na bom ie m asztu bezanowego. N a ścia­
nach n a db ud ów k i zn a jd u ją  się cz te ry  ko ła  ra tun kow e , a w  
pom ieszczeniach pasy ra tu n ko w e  po je d n ym  d la  każdego 
członka załogi.

Urządzenia Sterowe. K u te r  posiada ster ty p u  w yp o rn o ­
ściowego, częściowego zrów now ażony, k o n s tru k c ji spawanej, 
po łączony z trzonem  sprzęgłem  poziom ym . P rze jśc ie  p ió ra  
sterowego przez ty  ln ic ę  uszczeln ione je s t d ław icą  od w e w ­
n ą trz  kad łuba . S te r spoczywa na s ta lo w ym  pa lcu  osadzonym 
w  p ięc ie  ty ln ic y . N a  g ło w ic y  trzonu  sta lowego osadzony 
je s t sekto r ,po łączony z m aszynką sterow ą sterociągam i, 
sk ła d a ją cym i się z łańcucha ka lib ro w a neg o  o k ró tk ic h  og­
n iw ach  16 m m  oraz z c ięg ie ł s ta lo w ych  przechodzących 
w  d ław icach  przez ściany i  grodzie. S te roc iąg i są p row adzo­
ne na ro lk a c h  i  osłon ięte p o k ryw a m i. S te row an ie  a w a ry jn e  
przew idz iane  je s t za pomocą ru m p la  osadzonego na czo­
pie  g ło w icy  rów no  ponad pok ładem  i  t a l i i  m ocow anych do 
pokładu.

Takielunek i ożaglowanie. K u te r  posiada 2 m aszty sta­
low e w ykonane  ze z w ija n y c h  b lach  spawanych. Z am iast 
norm alnego o lin o w a n ia  stałego w  fo rm ie  w an tów , zastoso­
w ano po raz  p ie rw szy  po 2 w s p o rn ik i z r u r  s ta low ych  na 
każdym  maszcie. Na gro t-m aszc ie  um ieszczono ta lie  do pod­
noszenia sieci o nośności 0,750 t. Na baksztagu dano dw ie  
ta lie  w y ła d u n k o w e  po 0,75 t. N a l in ie  s ta low e j rozp ię te j 
m iędzy obu m asztam i zaw ieszony je s t b lo k  przesuw any 
z hak iem  na obciążenie 100 kg  oraz 3 l in k i  flagow e. A n tena  
dw uży łow a , w ciągana na b loczkach rozp ię ta  m iędzy obu 
m asztam i, posiada odprow adzen ie w  środku  d ługości do 
a p a ra tu ry  ra d io w e j. D la  u n ik n ię c ia  zakłóceń w m ontow ane 
są iz o la to ry  w  obw ody zam kn ię te  o lino w a n ia  stałego. Bezan- 
m aszt posiada bom  do zde jm ow an ia  ło dz i ra tu n k o w e j. K u ­
te r  posiada ożaglowanie t ró jk ą tn e  0 łączne j pow ie rzchn i ża­
gla  oko ło 44 m*.

K R O N I K A  N A U K O W A

Konferencja  spaw alnicza p rzem ysłu  okrętowego
W  dn iach 23 i  24 w rześn ia  br.. odby ła  się w  S toczni 

G dańsk ie j kon fe ren c ja  naukow o-techn iczna  poświęcona za­
gadn ien iom  ro z w o ju  spa w a ln ic tw a  w  przem yśle okrę tow ym , 
zorganizow ana przez O gólnopo lską Sekcję O krę tow có w  p rzy  
S IM P  p rzy  w spó łudz ia le  C entra lnego Zarządu P rzem ysłu  
O krętowego. W  k o n fe re n c ji b ra li ud z ia ł stoczn iow cy z G dań­
ska, G d jm i i  Szczecina oraz ze stoczni rzecznych, p ra cow n icy  
C B K O , p ra cow n icy  n a u k o w i w yższych ucze ln i —  przede 
w szys tk im  P o lite c h n ik i G dańsk ie j —  oraz In s ty tu tó w  Spa­
w a ln ic tw a , H u tn ic tw a  i  M orsk iego , h u tn ic tw a , przem ysłu  
maszynowego, żeglugi i  in n i, razem  oko ło 200 osób. T a k  sze­
ro k i w ach la rz  uczes tn ików  p o z w o lił na g ru n tow ne  i  wszech­
s tronne  p rze dysku to w an ie  poruszanych prob lem ów .

P rog ram  k o n fe re n c ji obe jm ow a ł 4 re fe ra ty , z k tó ry c h  
t rz y  zosta ły up rzedn io  doręczone uczestn ikom  w  postaci po­
w ielonego s k ry p tu , k ilk a  k o m u n ika tó w , zw iedzanie stoczni 
i  og lędziny kad łu ba  dz ies ięc io tys ięczn ika  celem  bezpośred­
niego ze tkn ięc ia  się z p ra cam i spaw a ln iczym i, dyskus ję  
i  uchw a len ie  tez końcow ych.

K on fe ren c ję  o tw o rz y ł P rzew odniczący O gó lnopo lsk ie j 
S ekc ji O krę tow co w  m g r inż. S. Czarnecki.

R e fe ra t p t. „U d z ia ł i  ro la  spa w a ln ic tw a  w  re a liz a c ji p la ­
n u  p ięc io le tn iego p rze m ys łu  okrę tow ego“  w y g ło s ił naczelny 
in ż y n ie r CZPO m g r inż. J. W y c h o w s k i .

P o ls k i p rz e m y s ł o k r ę to w y  m a  ju ż  poza  sobą  o k re s  p rz y g o to ­
w a w c z y  do  p e łn e g o  s to s o w a n ia  s p a w a n ia ; n o w y  o k re s  z a p o c z ą tk o ­
w a ła  b u d o w a  d z ie s ię c io ty s ię c z n ik a  s p a w a n e g o  w  980/0. P la n  5 - le t-  
n i  p r z e w id u je  d a ls z y  p o s tę p  p o le g a ją c y  n a  w y k o r z y s ta n iu  w s z y s t­
k ic h  m o ż liw o ś c i, ja k ie  o tw o r z y ły  s ię  p rz e d  te c h n o lo g ią  b u d o w y  
o k rę tó w  w  z w ią z k u  z z a s to s o w a n ie m  s p a w a n ia .

J e d n o s tk i m n ie js z e , zw ła szcza  s ta tk i  r y b a c k ie  b ęd ą  b u d o w a ­
n e  m e to d ą  b lo k o w ą , p r z y  z a s to s o w a n iu  w  p e łn i  s p a w a n ia  a u to ­
m a ty c z n e g o . U z b ra ja n ie  b lo k ó w  u m o ż l iw i  w o d o w a n ie  s ta tk ó w  p rz y  
g o to w o ś c i p rz e k ra c z a ją c e j 80%. S to s o w a n ie  te j  m e to d y  z a trz e  ró ż n ic e  
m ię d z y  w y d z ia łe m  k a d łu b o w y m  i  w y p o s a ż e n io w y m  i  z b liż y  p r o d u k ­
c ję  m a ły c h  s ta tk ó w  d o  ty p u  p r o d u k c j i  fa b ry c z n e j ś r e d n io s e ry jn e j. 
P o z w o li to  n a  zn aczn ą  o b n iż k ę  k o s z tó w .

W  z a k re s ie  b u d o w y  w ię k s z y c h  s ta tk ó w  p la n  p rz e w id u je  d a ls z y  
ro z w ó j s p a w a n ia  a u to m a ty c z n e g o  i  u z b ra ja n ie  w ię k s z y c h  s e k c ji  
w  h a la c h .

Z a m ie rz e n ia  te  m u szą  w y w rz e ć  w p ły w  n a  m e to d y  p ra c y  b iu r  
k o n s t r u k c y jn y c h .  K o n ie c z n e  je s t  d o k s z ta łc e n ie  k o n s t r u k to r ó w  k a ­
d łu b o w c ó w  w  te c h n o lo g i i  s p a w a n ia  i  p o w ią z a n ie  ic h  p ra c y  z p ra c ą  
te c h n o lo g ó w . W  b iu ra c h  k o n s t r u k c y jn y c h  m uszą  p o w s ta ć  k o m ó r k i  
s p a w a ln ic z e . C o ra z  b a rd z ie j p a lą c a  s ta je  s ię  p o trz e b a  z a p e w n ie n ia  
p o d b u d o w y  n a u k o w e j d la  z a g a d n ie ń  te c h n o lo g ii  s p a w a ln ic z e j w  o k rę -  
to w n ic tw ie .  W  z w ią z k u  z tą  p o trz e b ą  w y d a je  s ię , że d o jr z a ła  ju ż

s p ra w a  p o w o ła n ia  C e n tra ln e g o  O ś ro d k a  S p a w a ln ic z e g o  P rz e m y ­
s łu  O k rę to w e g o , k tó r y  o b o k  s tu d ió w  i  b a d a ń  m ó g łb y  p ro w a d z ić  
s z k o le n ie .

S p a w a n ie  z n a jd z ie  ró w n ie ż  za s to s o w a n ie  w  p o m o c n ic z y m  p rz e ­
m y ś le  o k rę to w y m , zw ła szcza  p r z y  p r o d u k c j i  m e c h a n iz m ó w  p o m o c ­
n ic z y c h .

Te  s z e ro k ie  z a m ie rz e n ia  r z u tu ją  w  d u ż y m  s to p n iu  n a  z a g a d n ie ­
n ia  m a te r ia ło w e , p rz e d e  w s z y s tk im  n a  p ro d u k c ję  b la c h y . W y m a g a  
ró w n ie ż  u p o rz ą d k o w a n ia  g o s p o d a rk a  s p a w a rk a m i, t rz e b a  d ą ż y ć  do 
ic h  u je d n o lic e n ia , k o n ie c z n e  je s t  s tw o rz e n ie  b a z y  re m o n to w e j d la  
a u to m a tó w  i  p ó ła u to m a tó w .

P la n  5 - le tn i s ta w ia  p rz e d  p rz e m y s łe m  o k rę to w y m  a m b itn e  za­
d a n ia , w y p e łn ie n ie  ic h  je s t  w a r u n k ie m  o s ią g n ię c ia  w  te j  d z ie d z i­
n ie  p o z io m u  ś w ia to w e g o .

Z k o le i d y re k to r C B K O -1  m g r inż. W. O r s z u l o k  w y ­
g ło s ił re fe ra t na tem at: „Z aga dn ien ia  spaw a ln icze w  no w o­
czesnym b u d o w n ic tw ie  ok rę to w ym  ze spec ja lnym  uw zg lęd ­
n ien iem  technolog iczności k o n s tru k c ji oraz m ożliw ośc i 
zw iększen ia m echan izac ji spaw an ia “ . N ie  odczytu jąc ob­
szernego teks tu  re fe ra tu  rozdanego up rzedn io  uczestn ikom  
k o n fe re n c ji re fe re n t w  la p id a rn y m  skrócie  zarysow a ł w n i­
k liw ie  ca ło ksz ta łt p ro b lem ów  k o n s tru k c y jn y c h , zwłaszcza 
w y trzym a ło śc io w ych  zw iązanych  z p rzew ro tem  w  bu d o w ­
n ic tw ie  ok rę to w ym , w y w o ła n y m  w prow adzen iem  spawania.

W s p o m in a ją c  o w y p a d k a c h  p ę k n ię ć  s ta tk ó w  s p a w a n y c h  r e fe re n t  
s tw ie rd z i ł ,  że k o n s t r u k to r z y  n ie  w p ro w a d z a ją  p s y c h o z y  s tra c h u . 
W y p a d k i te  je d n a k  t y m  d o b i tn ie j  w s k a z u ją  n a  p o trz e b ę  ja k  n a j ­
ś c iś le jsze g o  w s p ó łd z ia ła n ia  n a u k o w c ó w , h u tn ik ó w ,  k o n s t ru k to ró w  
i  s to c z n io w c ó w  c e le m  w s z e c h s tro n n e g o  o p a n o w a n ia  w s z y s tk ic h  p ro ­
b le m ó w  z w ią z a n y c h  z b u d o w ą  s ta tk ó w  s p a w a n y c h . N a  za k o ń c z e ­
n ie  r e fe re n t  s fo rm u ło w a ł p o d s ta w o w e  te z y  d o ty c z ą c e  z a g a d n ie ń  
k o n s t r u k c y jn y c h ,  s tw ie rd z a ją c e  k o n ie c z n o ś ć  u te c h n o lo g ic z n ie n ia  
k o n s t r u k c j i  s p a w a n y c h  w  o p a rc iu  o  a n a liz ę  d o ty c h c z a s o w y c h  k o n ­
s t r u k c j i  o ra z  w p ro w a d z e n ia  s ze reg u  s ta ra n n ie  z b a d a n y c h  i  p rz e ­
a n a liz o w a n y c h  z m ia n  w  k o n s t r u k c j i  u m o ż l iw ia ją c y c h  m e c h a n i­
z a c ję  s p a w a n ia .

Po re fe ra tach  nastąp iło  parogodzinne zw iedzanie stoczni, 
k tó re  p o zw o liło  zapoznać się z pe łn ym  w ach la rzem  prac 
spaw a ln iczych zarów no w  ha lach  ja k  i  na pochy ln iach , 
zwłaszcza p rz y  budo w ie  kad łu ba  dzies ięc io tys ięczn ika.

W  parogodzinne j d y s k u s ji po p o łu d n iu  p rzem aw ia ło  k i l ­
kun as tu  uczestn ików  k o n fe re n c ji rzuca jąc w ie le  now ych  
m yś li, k tó re  tu  tru d n o  przytaczać. Poruszano m. in. nastę­
pu jące  tem a ty :

— K o n ie c z n o ś ć  b a d a n ia  n a p rę ż e ń  i  o d k s z ta łc e ń  za p om o cą  n o ­
w o c ze sn e j te c h n ik i  p o m ia ro w e j ( in ż . in ż . K lo th ,  Z a w ia s a , K o s te c k i, 
p ro f .  D re h e r) .

—  K o n ie c z n o ś ć  s to s o w a n ia  n ito w a n ia  p rz y  n ie k tó r y c h  p o łą c z e ­
n ia c h  (p ro f .  P o ty ra ła ,  in ż . W a iku ła , in ż . S ta m ).
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—  N ie z b ę d n e  in w e s ty c je  d o ty c z ą c e  te c h n o lo g ii  s p a w a n ia  np . 
p ie c  w y ż a rz a n ia  ( in ż . W a lu s z e w s k i) , now o cze sne  s p rz ę t s p a w a ln i­
c z y  ( in ż . Ż y d o w o ).

W  k a ż d y m  p ra w ie  p rz e m ó w ie n iu  p o w ra c a ł s ta le  te n  sam  te ­
m a t — p o trz e b a  u tw o rz e n ia  in s t y tu tu  n a u k o w o -b a d a w c z e g o  p rz e ­
m y s łu  o k rę to w e g o . P o d k re ś la n o , że p r o je k to w a n y  C e n tr . O ś ro d e k  
S p a w a ln ic z y  je s t  t y lk o  ro z w ią z a n ie m  w y c in k o w y m  (p ro f .  P o ty ra ła ,  
in ż . G rz y w a c z e w s k i, in ż . W a k u ła , in ż . K o s te c k i) .

W  d ru g im  d n iu  obrad odczytane zosta ły  2 re fe ra ty : „R oz­
szerzenie m echan izac ji prac spaw a ln iczych  w  k ra jo w y m  b u ­
d o w n ic tw ie  o k rę to w y m “  przez m gra  inż. M . M y ś l i w c a  
i „P rzyda tność k ra jo w y c h  i  im p o rto w a n ych  m a te r ia łó w  k a ­
d łu b o w ych  d la  spaw ania  autom atycznego w  k ra jo w y m  b u ­
d o w n ic tw ie  o k rę to w y m “  m gra  inż. S. B u t n i e , k i e g o ,  k tó ­
ry c h  te ks ty  o trz y m a li up rzedn io  uczestn icy ko n fe re n c ji. 
R e fe ra ty  te, zaw iera jące bogate i  in te resu jące  m a te ria ły , 
są dostępne d la  za in teresow anych —  podobn ie ja k  i  re fe ra t 
m gra  inż. W. O rszuloka —  w  sk rypc ie  p o w ie la n ym  roze­
s łanym  do w ie lu  p rze ds ięb io rs tw  i  in s ty tu c ji w raz  z zapro­
szeniem na kon fe renc ję , toteż n ie  będziem y ich  tu  stresz­
czać.

Po re fe rac ie  obszerny k o m u n ik a t w y g ło s ił G łów ny  Spa­
w a ln ik  S toczni G dańskie j m g r iinż. B o h d a n o w i c z  o p i­
sując w yso k i poziom  spa w a ln ic tw a  w  ZSRR, osiągnięcia 
In s ty tu tu  Spawalniczego im . Patona w  K ijo w ie , w yso k i stan 
m echan izac ji spaw ania w  o k rę to w n ic tw ie  radz ieck im , m eto ­
dę spawania autom atycznego w  p ion ie , z w ró c ił uw agę na 
rozpow szechnienie zgrzew ania w  p ro d u k c ji wyposażenia.

W  d r u g ie j  częśc i p rz e m ó w ie n ia  in ż . B o h d a n o w ic z  z w r ó c i ł  u w a ­
gę n a  p rze d w c z e s n o ś ć  k o n c e p c j i  in s t y tu tu  O k rę to w n ic tw a  ze w z g lę ­
d u  n a  b ra k  k a d r  p o trz e b n y c h  n a  ra iz ie  d o  o b s łu g i p rz e m y s łu , n a ­
to m ia s t p o d k r e ś l i ł  re a ln o ś ć  p rz e k s z ta łc e n ia  D z ia łu  G łó w n e g o  S pa ­
w a ln ik a  w  p la c ó w k ę  n a u k o w o -b a d a w c z ą , z a jm u ją c ą  s ię  w p ro w a ­
d z e n ie m  p o s tę p u  te c h n ic z n e g o  w  z a k re s ie  s p a w a ln ic tw a  d o  p o l­
s k ie g o  p rz e m y s łu  o k rę to w e g o .

W  d a lsze j d y s k u s j i  w ie le  czasu p o ś w ię c o n o  z a g a d n ie n io m  m a ­

te r ia ło w y m  i  s p rz ę tu  s p a w a ln ic z e g o , Z a p o c z ą tk o w a ło  ją  p rz e m ó ­
w ie n ie  D y r e k to r a  T e c h n ic z n e g o  S to c z n i G d a ń s k ie j m g r  in ż . C z a r ­
n o w s k i e g o ,  k tó r y  w y tk n ą ł  sze reg  b ra k ó w  p r o d u k c j i  h u tn ic z e j.  
N ie s te ty  p rz e d s ta w ic ie le  z a in te re s o w a n y c h  h u t  n ie  z a b ie ra li  g ło s u , 
je d y n ie  k ie r o w n ik  w y d z ia łu  e k o n o m ic z n e g o  Z w ią z k u  Z a w o d o w e g o  
H u tn ik ó w  ob. O l e s i a k  s tw ie rd z i ł,  że k r y t y k a  p o w in n a  d o p o ­
m ó c  h u tn ic tw u  do  z m n ie js z e n ia  b ra k ó w  i  w y r a z i ł  n a d z ie ję , że 
o s ią g n ię c ia  s to c z n io w c ó w  z m o b i l iz u ją  h u tn ik ó w  do  p o d n ie s ie n ia  ja ­
ko ś c i p r o d u k c j i .

O p la n a c h  ro z w o ju  p r o d u k c j i  s p rz ę tu  s p a w a ln ic z e g o  m ó w i l i  
p rz e d s ta w ic ie le  M in is te rs tw a  P rz e m y s łu  M a s z y n o w e g o  o ra z  In s ty ­
tu tu  S p a w a ln ic tw a .

W  k o ń c o w e j fa z ie  o b ra d  d y s k u s ja  s k ie ro w a ła  s ię  p o n o w n ie  na  
z a g a d n ie n ia  k o n s t r u k c y jn e .  M g r  in ż . J. P a c z e ś n i a k  w o b e c  
w y p o w ia d a n y c h  u w a g  o  d z ie s ię c io ty s ię c z n ik u  p o d k re ś l i ł ,  że p rz e d  
p rz y s tą p ie n ie m  d o  k o n s t r u k c j i  te g o  s ta tk u  p rz e p ro w a d z o n o  s ta ra n n e  
s tu d ia , a w  tro s c e  o z a g a d n ie n ia  m a te r ia ło w e  o p ra c o w a n o  s p e c ja l­
ne  in s t r u k c je  o d b io ru  m a te r ia łó w .

K o n s u lta n t rad z ie ck i inż. Ł u k j a n o w  szeroko o m ó w ił 
ogólne zagadnienia p ro je k to w a n ia  i  k o n s tru k c ji s ta tków .

Z w ie lk im  za in teresow aniem  w ys łuchane zostało p rze­
m ów ien ie  p ro f. J. N a l e s z k i e w i c z a  o now ych  k ie ru n ­
kach  w  nauce o w ytrzym a łośc i. P ro f. N a leszkiew icz z w ró c ił 
uw agę na znaczenie w y trz y m a ło ś c i zm ęczeniowej w  ob licze­
n iach  w y trz y m a ło ś c i o k rę to w ych  k a d łu b ó w  spawanych.

Z am yka jąc  kon fe renc ję , całość d y s k u s ji podsum ow ał m g r 
inż. W ychow ski. Do ostatecznego opracow an ia  tez została po­
w o łana  osobna kom is ja .

N a  p o d k re ś le n ie  z a s łu g u je  w z o ro w a  o rg a n iz a c ja  k o n fe r e n c j i  p rz e ­
ja w ia ją c a  s ię  w  k a ż d y m  szczegó le . U c z e s tn ic y  o t r z y m a li  r e fe r a ty  
n a  szereg  d n i p rz e d  k o n fe re n c ją , ta k  że m o g li s ię  ze s w e j s t ro n y  
p rz y g o to w a ć . P r o je k ty  te z  z o s ta ły  ró w n ie ż  w  p o rę  p o w ie lo n e  i  ro z ­
d an e  u c z e s tn ik o m , n a  d y s k u s ję  p rz e w id z ia n o  d o s ta te c z n ie  dużo  
czasu. D o b rz e  b y ło  p o m y ś la n e  i  p rz y g o to w a n e  z w ie d z a n ie  s to c z n i.

N ie w ą tp liw ie  kon fe ren c ja  p o zw o liła  na dokonan ie wszech­
stronnego przeg lądu  p ro b lem ów  spa w a ln ic tw a  w  przem yśle 
o k rę to w ym  i  w y ty c z y ła  dalsze d ro g i jego rozw o ju .

Terenow a Sekcja R ybo łów stw o  M orskiego P i  k  w  Sopocie

W  ciągu ostatn iego ro k u  sprawozdawczego ( IX -5 4 -V I 
55). Terenow a Sekcja R yb o łó w stw a  M orsk iego  P. T. E. w y ­
kazyw a ła  ożyw ioną dzia ła lność. O d b yw a ły  się comiesięczne 
zeb ran ia  re fe ra tow e  o raz doraźn ie wyg łaszano re fe ra ty  
W p rzeds ięb io rs tw ach  ryb o łó w s tw a  na W ybrzeżu i  w  Ś w i­
nou jśc iu . P raca na te ren ie  bazy Ś w inou jśc ie  u leg ła  w  osta t­
n im  pó łroczu zaham ow an iu  ze w zg lędu na zm nie jszen ie  b u d ­
żetu sekcji.

T em atykę  w yg łaszanych re fe ra tów , s ta n o w iły  te w szyst­
k ie  p rob lem y, k tó re  w  p ra k tyce  naszego ryb o łó w s tw a  w y ­
w o ły w a ły  n a jw ięce j gorących dysku s ji, zarów no w śród p ra k ­
ty k ó w  ja k  i  naukow ców . R e fe ra ty  b y ły  poświęcone g łów n ie  
ta k im  c ie ka w ym  prob lem om , ja k : zagadnienie eksp lo a tac ji 
s ta tków -baz , zagadnienie tra w le ra -p rz e tw ó rn i, rozrachunek 
gospodarczy s ta tku  rybackiego.

N a tem at eksp lo a tac ji s ta tkó w -b a z  wygłoszone zostały 
3 re fe ra ty  p ra c o w n ik ó w  przeds ięb io rs tw a „D a lm o r”  w  G dy­
n i. P ie rw szy  re fe ra t Z o f ii Ł e m a ń c z y k  da ł k ró tk ą  cha­
ra k te ry s ty k ę  przeb iegu eksp lo a tac ji s ta tków -b az  w  la tach  
1953— 54. P rzytoczone w  re fe rac ie  dane s tw ie rdza ły , że sy­
stem  w a h a d ło w y  eksp lo a tac ji s ta tków -b az  w p row adzony w  
r. 1953 p rz y c z y n ił się do polepszenia w y n ik ó w  po łow ow ych  
obs ług iw anych  sta tków . R e fe ren tka  w ysunę ła  w n iosek, aże­
b y  w  zw iązku  ze w zrostem  liczebnym  naszej f lo t y l l i  w p ro ­
w adzić do eksp lo a tac ji d ru g i s ta tek-bazę o rozm ia rach  „C ho­
p in a ” , a eksp loatac ję  „M o rs k ie j W o li”  og ran iczyć do fu n k ­
c j i  transp o rtow ca  rybnego.

F e liks  K  i  r  s t  e i  n  w  boga tym  re fe rac ie  pt. „P rz e ła d u n k i 
ry b  i zaopatrzenia na m o rzu ”  scha rak te ryzo w a ł w  u ję c iu  
ekonom icznym  w szystk ie  zagadnien ia  techn iczne zw iązane 
z p rze ładunk iem  ry b  i  zaopatrzenia na m orzu  ze s ta tk u - 
bazy na je d n o s tk i łowcze. R e fe ren t s tw ie rd z ił, że o ile  w y ­
dajność p rze ła dun ków  je s t w  p o rów nan iu  do w y n ik ó w  ra ­
dz ieck ich  stosunkow o w ysoka, to  z d ru g ie j s tro n y  koszty 
obciążające je d n o s tk i łowcze są z ty tu łu  tych  p rze ła dun­
k ó w  bardzo w ysokie . Jeś li teraz na s ta tku -b az ie  n ie  na­
s tępu je  usz lachetn ien ie  transportow anego surowca, to  im  
ba rdz ie j nas taw iony  je s t on na ty p o w y  tra n s p o rt i im  w ię ­
cej obs ługu je  s ta tk ó w  łow czych, ty m  m n ie jsze jes t obcią­
żenie po łow ów  kosztam i z ty tu łu  us ług  s ta tków -baz. W  d a l­
szym ciągu re fe re n t s tw ie rd z ił, że oszczędzić czasu p rzy  od­
d a w a n iu  ła d u n k ó w  ry b  na m orzu  (w  s tosunku do oddaw a­
n ia  w  po rta ch  k ra jo w y c h ) je s t w  naszym  ry b o łó w s tw ie  da­
leka  od średn ie j osiągalnej d la  op tym a ln ych  w a run ków .

P o w o d a m i ta k ie g o  s ta n u  rz e c z y , u tru d n ia ją c e g o  p o w a ż n ie  w y ­
c ią g n ię c ie  k o rz y ś c i f in a n s o w y c h  z  p o ło w ó w  e k s p e d y c y jn y c h  są:

1) o b s łu g iw a n ie  p rz e z  je d e n  z e sp ó ł s ta tk ó w  o d b ie ra ją c y c h  k i l ­
k u  z e s p o łó w  je d n o s te k  ło w c z y c h  ( t r a w le r y ,  lu g r o t r a w le r y ,  Ł u g ry , 
s u p e rk u tr y )  w  r ó ż n y  sposób  i  n a  o d le g ły c h  od  s ie b ie  re jo n a c h , co 
p o w o d u je  z u ż y w a n ie  p rz e z  k a ż d ą  je d n o s tk ę  ś re d n io  do  d w ó c h  
d n i n a  p rz e b ie g i z w ią z a n e  ż o d d a n ie m  ła d u n k u ;

2) p rz e b y w a n ie  s ta tk u -b a z y  p rz e z  w ię k s z o ś ć  czasu  (a n ie k ie d y  
w y łą c z n ie )  n a  w o d a c h  o s ło n ię ty c h  p o łn ż o n y c h  ś re d n io  100 m i l  od 
ło w is k ;

3) n ie m o ż n o ś ć  o b s łu ż e n ia  p rz e z  s ta te k -b a z ę  p rz y p a d k o w y c h  s ta t­
k ó w  ło w c z y c h  g o to w y c h  d o  o d d a n ia  ła d u n k u ,  co  p o w o d u je  w y ­
s tę p o w a n ie  p rz e s to jó w  w  o c z e k iw a n iu  n a  m ie js c e  p r z y  b u rc ie ;

4) p rz e s to je  s ta tk ó w  ło w c z y c h  w  o c z e k iw a n iu  n a  p o p ra w ę  p o ­
g o d y  d la  k o n ty n u o w a n ia  p rz e ła d u n k u  lu b  na  p rz e jś c ie  s ta tk u -b a z y  

n a  w o d y  o s ło n ię te ;
W n io s k i w y s u n ię te  p rz e z  re fe re n ta  b y ły  n a s tę p u ją c e :
1) o rg a n iz o w a ć  z e s p o ły  z je d n o s te k  je d n a k o w o  ło w ią c y c h  i  w y ­

p os a ż o n y c h  ;
2) o p ty m a ln ie  d o b ra ć  ro z m ia ry  s ta tk ó w -b a z ;
3) o g ra n ic z a ć  do  m in im u m  czas p o t rz e b n y  na  k o n ta k to w a n ie  s ię  

je d n o s te k  ło w c z y c h  ze s ta tk ie m -b a z ą  p rz e z  o d p o w ie d n ią  o rg a n i­
z a c ję  i  s k ró c e n ie  p rz e b ie g ó w  s ta tk ó w - ło w c z y c h ;

4) u n ie z a le ż n ie n ie  s ię  o d  w a ru n k ó w  a tm o s fe ry c z n y c h , a b y  w  
te n  sposób  w  ja k  n a jm n ie js z y m  s to p n iu  k o rz y s ta ć  z o s ło n y  lą ­
d o w e j ;

5) p rz y s to s o w a ć  p ro c e s y  te c h n o lo g ic z n e , w a r u n k i  s k ła d o w a n ia  
j o p a k o w a n ia  s u ro w o a  ry b n e g o  d o  p o s tu la tu , a b y  z a ło g a  n ie  b y ła  
a b s o rb o w a n ia  c z y n n o ś c ia m i k o n s e rw a c y jn y m i n a  m o rz u  o ra z  b y  
c y k le  p ra c y  s ta tk ó w  n ie  b y ły  n ie k o rz y s tn ie  l im ito w a n e  t rw a ło ś c ią  
s u ro w c a  ry b n e g o .

N astępny z k o le i re fe ra t na tem a t eksp lo a tac ji s ta tk ó w - 
baz w y g ło s ił A lo jz y  L a n g o w s k i ,  k tó ry  bardzo w ycze r­
pu jąco zana lizow a ł koszty e ksp lo a tac ji s ta tków -b az  oraz 
s ta tkó w  czarterow anych (transp o rtow ców  rybn ych ). R e fe ren t 
w  opa rc iu  o boga ty  m a te r ia ł k o m ó rk i kosztów  ud ow odn ił, 
że uzyskane dotychczas w y n ik i finansow e z eksp lo a tac ji 
s ta tków -b az  w yka za ły  zdecydowanie celowość oparc ia  eks­
p lo a ta c ji s ta tk ó w  łow czych  o s ta tk i-ba zy , jednakże pom im o 
tego koszty z tego ty tu łu  obciążające koszt p ro d u k c ji r y b ­
ne j są jeszcze bardzo w ysok ie  i' w  n ie k tó ry c h  p rzypadkach  
s tanow ią  ok. 22% c a łk o w ity c h  kosztów  eksp lo a tac ji s ta tków  
łow czych. K osz ty  s ta tkó w  czarte row anych  obciążające koszt 
je d n o s tko w y  p ro d u k tu  by ł;- znacznie niższe od kosztów  na­
rzuconych  z ty tu łu  us ług  s ta tków -baz . Z dan iem  re fe re n ta  
obniżenie kosztów  z tego ty tu łu  będzie m oż liw e  wówczas, 
o ile  w zrośn ie  w ie lkość m asy p rze ładow yw ane j.

D y s k u s ja  w y k a z a ła  k o n ie c z n o ś ć  d o k ła d n e g o  p rz e s tu d io w a n ia  
p ro b le m u  e k s p lo a ta c ji  s ta tk ó w -b a z  o ra z  ro z p a trz e n ia  k o n k re tn y c h ,  
n a jb a rd z ie j  k o rz y s tn y c h  u k ła d ó w  o rg a n iz a c y jn y c h  te g o  ro d z a ju  
fo r m y  e k s p lo a ta c ji .  Z  w y p o w ie d z i w y n ik a ło  ró w n ie ż , że n ie w s k a ­
zane  je s t  z b y t d uże  ro z s z e rz a n ie  f u n k c j i  s ta tk u -b a z y , a p r z e tw ó r ­
s tw o  n a  s ta tk u  o p ła c a ln e  b ę d z ie  w ów cza s , o  i le  b ę d z ie  o n o  d o ­
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k o n y w a n e  w  m o m e n ta c h  p rz e rw  m ię d z y  p rz e ła d u n k ie m . Z d a n ie m  
in n y c h  d y s k u ta n tó w  d o k o n y w a n ie  p rz e tw ó rs tw a  w ła ś c iw e g o  n a  
s ta tk u -b a z ie  je s t z b y t k o s z to w n e  i  d la te g o  w in n o  b y ć  za n ie ch a n e .

W  d a lsze j d y s k u s j i  n a d  ty m ż e  re fe ra te m  w y ło n i ł  s ię  p ro b le m  
u s ta le n ia  w ła ś c iw e g o  h a rm o n o g ra m u  re js ó w  s ta tk ó w -b a z ; c h o d z iło  
tu  szcze gó ln ie  o  p ią ty  r e js  „C h o p in a “  w  g r u d n iu  1954 ro k u ,  k t ó r y  
b y ł  n ie z w y k le  k o s z to w n y  i  s p o w o d o w a ł z n a c z n y  w z ro s t k o s z tu  je d ­
n o s tk o w e g o  p r o d u k tu  w  c y k lu  ro c z n y m , P o ru s z o n y  z o s ta ł p ro b le m  
l ic z n y c h  a w a r i i  k a d łu b ó w  s ta tk ó w  ło w c z y c h  p o w s ta ją c y c h  w  t r a k ­
c ie  p rz e ła d u n k ó w ; p o w o d u je  to  w z ro s t k o s z tó w  re m o n tó w . W z ro s t 
te n  je s t t r u d n o  u c h w y tn y  ze  w z g lę d u  n a  u ta jo n y  c h a ra k te r  ty c h  
a w a r i i ;  o g ó ln ie  je d n a k  p o w ie d z ie ć  m o żna , że k o s z ty  re m o n tu  z r o ­
k u  na  r o k  z w ię k s z a ją  s ię , a ż y w o tn o ś ć  je d n o s te k  ło w c z y c h  z te g o  
p o w o d u  u le g a  p o w a ż n e m u  s k ró c e n iu .

D y s k u s ja  n a d  p o w y ż s z y m  re fe ra te m , ja k  i  n a d  p o z o s ta ły m i re ­
fe ra ta m i p o z w o liła  w y c ią g n ą ć  w n io s e k , że p ro b le m  o p ła c a ln o ś c i 
s ta tk ó w -b a z  n a p o ty k a  na  d uże  t ru d n o ś c i,  lecz  p rz e a n a liz o w a n ie  go  
w  u ję c iu  k o m p le k s o w y m  w  o p a rc iu  o  is tn ie ją c y  ju ż  b o g a ty  m a ­
t e r ia ł  d o ś w ia d c z a ln y  p o z w o li w  p rz y s z ło ś c i n a  w ła ś c iw e  je g o  ro z ­
w ią z a n ie .

P rob lem atyka  trta iw ler a -  p rz e tw ó rn i poruszona została
w  re fe rac ie  „W prow adzen ie  do eksp loa tac ji ¡traw le ra -p rze ­
tw ó rn i” , w yg łoszonym  przez m g r Jo lan tę  J e g o r o w  -  
D e r  e w i c  z z W yższej S zko ły Ekonom iczne j w  Sopocie.

R e fe re n tk a  n a  w s tę p ie  o m ó w iła  d o ty c h c z a s o w e  d o ś w ia d c z e n ia  
z e k s p lo a ta c ji  k i l k u  s ta tk ó w  te g o  t y p u  w  ry b o łó w s tw ie  ś w ia to ­
w y m , n a s tę p n ie  o m ó w iła  o g ó ln e  z a ło ż e n ia  e k o n o m ic z n e  d la  s ta tk u  
te g o  ty p u  p rz y s to s o w a n e g o  d o  n a s z y c h  w a r u n k ó w  e k s p lo a ta c y jn y c h . 
Z a d a n ie m  ta k ie g o  t r a w le r a - p r z e tw ó r n i  b ę d z ie  p rz e d e  w s z y s tk im  p o ­
łó w  p o s z u k iw a n e g o  na  n a s z y m  r y n k u  ś le d z ia  n a  ło w is k a c h  P łn .  
A t la n ty k u .

T re ś ć  d y s k u s j i  n a  te n  te m a t z a m k n ą ć  m o żn a  w  n a s tę p u j ą c y c n  
w n io s k a c h :

1) p ra c a  n a d  p ro je k te m  n o w e g o  ty p u  t r a w le r a - p r z e tw ó r n i  w in ­
n a  s ie  rozpo czą ć  od  u s ta le n ia  ro d z a ju  p rz e tw ó rs tw a , k tó r e  m a  b y ć  
w y k o n y w a n e  na  s ta tk u . D o ś w ia d c z e n ia  w s k a z u ją  n a  c e lo w o ść  za­
in s ta lo w a n ia  z a m ra ż a ln i,  le c z  cz y  t r a w i  e r -p rz e tw ó rn ia  m a  s ię  o g ra ­

n ic z y ć  w y łą c z n ie  d o  z a m ra ż a n ia , t r u d n o  n a  to  w  c h w i l i  o b e c n e j 
o d p o w ie d z ie ć , w  z w ią z k u  z t y m  n a le ż y  w  d a ls z y m  c ią g u  p i ln ie  
ś le d z ić  p os tę p  te c h n ic z n y  w  z a k re s ie  m o ż liw o ś c i m e c h a n iz a c ji  p rz e ­
tw ó rs tw a  n a  s ta tk u . E w e n tu a ln a  p ro d u k c ja  k o n s e rw  n a  s ta tk u  
w y m a g a ć  b ę d z ie  w y s o k ie g o  s to p n ia  a u to m a ty z a c ji  i  m e c h a n iz a c ji 
p ro c e s ó w  p ro d u k c y jn y c h ;

2) n a le ż a ło b y  s z a c u n k o w o  zb ad a ć  w y s o k o ś ć  k o s z tó w  e k s p lo a ta ­
c j i ;  p ra w d o p o d o b n ie  w y s o k ie  b ę d ą  p o z y c je  k o s z tó w  p a liw a  i  u t r z y ­
m a n ia  z a ło g i, d la te g o  te ż  n a le ż y  p o ło ż y ć  d u ż y  n a c is k  n a  m e c h a ­
n iz a c ję  c z y n n o ś c i p r o d u k c y jn y c h  n a  s ta tk u  ( p łu c z k a rk i,  f i le c ia r k i ,  
p a t ro s z a rk i itp . ) ,  a b y  w  te n  sposób  o g ra n ic z y ć  do  m in im u m  liczD ę  
z a ło g i;

3) k w e s t ia  ro z m ia ró w  je s t jeszcze  e k s p e ry m e n te m  i  s tą d  t r u d n o  
je  d z iś  ju ż  d o k ła d n ie  o k re ś lić .

Z agadn ien iu  w prow adzen ia  roz ra chu nku  gospodarczego 
na s ta tek ry b a c k i pośw ięcony zosta ł re fe ra t m g r Z b ign iew a  
B r u s k i e g o ,  k tó ry  w  bardzo w ycze rpu jący  sposób om ó­
w i ł  dotychczasowe p ró b y  rozw iązan ia  tego zagadnienia, 
a następn ie p rze d s ta w ił ko n k re tn e  w zo ry  ro z ra chu nku  go­
spodarczego na s ta tku  ry b a c k im  okreś la jąc  szczegółowo je ­
go zakres i  fo rm y .

D y s k u s ja  n a d  re fe ra te m  w y k a z a ła , że p ro b le m  p o w y ż s z y  w  s w e j 
r e a l iz a c j i  n a p o ty k a  n a  p o w a ż n e  tru d n o ś c i będące  je d n a k  w y n ik ie m  
z a n ie d b a n ia  w ła d z  n a rz ę d n y c h  naszego ry b o łó w s tw a . W  d a ls z y m  
c ią g u  d y s k u ta n c i p o d k re ś la l i  k o rz y ś c i p ły n ą c e  z fa k tu  w p ro w a ­
d z e n ia  ro z ra c h u n k u  g o sp o d a rcze g o  n a  s ta tk u  r y b a c k im  i  z w ra c a li 
u w a g ę  n a  d u ż e  m o ż liw o ś c i o b n iż k i  k o s z tó w  e k s p lo a ta c ji  d z ię k i  za­
s to s o w a n iu  ro z ra c h u n k u  gosp o d arcze g o .

P o w y ż s z y  k r ó t k i  p rz e g lą d  d z ia ła ln o ś c i T e re n o w e j S e k c ji  R y b o ­
łó w s tw a  M o rs k ie g o  P . T . E . w y k a z u je , że z e b ra n ia  s e k c y jn e  ja k  
ró w n ie ż  d z ia ła ln o ś ć  s e k c ji  w  p rz e d s ię b io rs tw a c h  p rz y c z y n ia ją  się 
d o  w y m ia n y  p o g lą d ó w  p rz e d s ta w ic ie l i  p r a k t y k i ,  j a k  ró w n ie ż  p rz e d ­
s ta w ic ie l i  in s t y t u c j i  n a u k o w y c h . P rz e d y s k u to w y w a n ie  w ie lu  t r u d ­
n y c h  p ro b le m ó w  naszego ry b o łó w s tw a  m o rs k ie g o  w  ta k  s z e ro k im  
g ro n ie  p o z w o li n a  w ła ś c iw e  ic h  ro z w ią z a n ie  i  u n ik n ię c ie  n ie ra z  
w ie lu  z b ę d n y c h  d o ś w ia d c z e ń .

S Ł O W N I C T W O  M O R S K I E

N A W IG A C J A  T E R E S T R Y C Z N A  | (P R Z Y C Z Y N E K  O R T O G R A F IC Z N Y )

Z e  w z g lę d u  n a  sposób  o k re ś la n ia  m ie js c a  
o k r ę tu  n a  m o rz u  n a w ig a c ję  d z ie l i  s ie  — 
ja k  w ia d o m o  —  n a  n a w ig a c ję  te r re s try c z n ą  
i  a s tro n a w ig a c ję .

W  te r m in ie  n a w ig a c ja  te r re s tr y c z n ą  p r z y ­
m io t n ik  u ro b io n y  z o s ta ł o d  ła c . te r r a  
» z iem ia»  i  s tą d  a u to rz y  u ż y w a ją c y  tego  
te r m in u  w y ra z  te r re s tr y c z n ą  p iszą  p rzez  
d w a  r .

P o d o b n y c h  tw o r ó w  m a m y  w  je ż y k u  p o l­
s k im  w ię c e j.  O to  k i lk a  p rz y k ła d ó w .

W  g e o lo g ii i  o c e a n o g ra f i i  u ż y w a n y  je s t 
p rz y m . te ry g e n ic z n e  (m ia n o w ic ie  w  te r m in ie  
o s a d y  te ry g e n ic z n e  »osady m o rs k ie  p o c h o ­
dzące  z i  ą d  u  i  z ło ż o n e  b lis k o  b rze g u « 1)

W  te r m in o lo g i i  ty c h ż e  d y s c y p lin ,  i  w  ję ­
z y k u  o g ó ln y m , u ż y w a n y  je s t  w y ra z  ta ra s -, 
k tó re g o  p u n k te m  w y jś c ia  je s t  p ó źn o ła c . 
te r r a c ia  s k ą d  s ię  w y w o d z i fo rm a  w ł  
te r ra z z a  i  f r .  te rra s s e .

M a m y  w y r a z y  te re n  ( f r .  te r ra in N  z łac . 
te r re n u m )  i  t e r y to r iu m  (łac . te r r i t o r iu m  
»obsza r z ie m i u p ra w n e j« ) .

Z n a m y  też w y ra z  te ra k o ta * , k tó r y  p o c h o ­
d z i o d  w ł.  te r r a  c o tta  (» z ie m ia  w y p a la n a « ).

W s z y s tk ie  o n e  z w ią z a n e  są z ła c . te r ra  
» z iem ia«  ( ta k ż e  p o i. t e r ie r  »p ies z  g ru p y  
n o ro w c ó w . u ż y w a n y  n a jc z ę ś c ie j d o  t d ła ­
w ie n ia  d ro b n y c h  d ra p ie ż n ik ó w  w  n o ra c h « , 
o d  ang. t e r r ie r ,  z  f r .  t e r r ie r ,  o d  te r re ,  
z ła c . te r ra ) .

W s z y s tk ie  w y r a z y  p is z e m y  w  ję z y k u  
p o ls k im  p rzez  je d n o  r .  D laczego?

O tóż d la te g o , że  w  ję z y k u  n a s z y m  je s t 
w y ra ź n a  dążność do  tz w . r e d u k c j i  g e m in a t, 
t j .  s p ó łg ło s e k  p o d w ó jn y c h . Z  b ie g ie m  czasu 
w y m o w a  ta k a  z n a jd u je  s w ó j w y ra z  w  p i ­
s o w n i. D a w n ie j p is a n o  p o  p o ls k u  n p . f lo t ta  
(n ie m . F lo t te ,  f r .  f lo t te ,  w ł.  f lo t ta ) ,  passa t (od  
n ie m . Passat [w in d ] ,  z h o l. passaa t [w in d ] ,  co 
m o ż e  od  w ł.  passa ta  » p rze p ra w a « ), m a p p a  
(o d  ś re d n io w ie c z n o ła c . m a p p a  m u n d i,  z łac . 
m a p p a  »serw eta«), k la s s a  (n ie m . K lasse , f r  
classe, o d  ła c . c lass is  »oddz ia ł« ), to n n a  (od  f r .  
to n n e 1 2 3 4 5 *, ze ś r. ła c . to n n a , tu n n a ) ,  d z iś  n a ­
to m ia s t  p is z e m y : f lo ta ,  pasa t, m a p a , k la sa , 
to n a * — ta k  te ż  s p ra w a  p is o w n i ty c h  w y ­
ra z ó w  je s t ro z s trz y g n ię ta  w  o b o w ią z u ją c y m  
s ło w n ik u  o r to g ra f ic z n y m : p is z e m y  d z i ś  
k a ra w e la  (a n ie  k a ra w e lla ) ,  k o g a  (a n ie  
k o g g a ), k a ra k a  (a n ie  k a ra k k a ) ,  r u fa  
(a n ie  r u f fa ) ,  m asa  (ch oć  ła c . m assa), to n a ż  
( f r .  to n n a g e , z ang . to n n a g e ) i td .7

N a ru s z a n ie  o b o w ią z u j ą cce j p is o w n i je s t 
s p o łe c z n y m  s z k o d n ic tw e m , lecz  p on ie w a ż  
w y ra z  te r re s try c z n y (a )  w  s ło w n ik u  o r to g ra ­
f ic z n y m  R e je s tro w a n y , n ie  je s t m a m y  
w ię c  m o ż n o ś ć  r o z s t r z y g n i ę c i a  
i  w y b o r u  j e g o  p i s o w n i 8. P o n ie w a ż

w  w y ra z ie  ty m  s p ó łg ło s k ę  m ię d z y s a m o g ło s - 
k o w ą  w y m a w ia m y  n ie  ja k o  d w a  ra z y  
p o w ta rz a n e  r ,  le c z  ja k o  je d n o  r  — ta k  
sam o  ja k  w  w y ra z ie  te ry g e n ic z n e , te ra k o ta  
i  w  in n y c h  w y ż e j w y m ie n io n y c h  — n a le ­
ż a ło b y  w ię c  w y b r a ć  p is o w n ię  p rz e z  je d n o  r :  
(n a w ig a c ja )  te re s try c z n a 9.

N B . J u ż  p o  n a p is a n iu  p ow yższe g o  z a j­
rz a łe m  d o  S ło w n ik a  Ż e g la rs k ie g o  K .  D e m ­
b o w s k ie g o  (W a rs z a w a  1952), o k tó r y m  ja k o ś  
z a p o m n ia łe m  p r z y  p is a n iu  te j  n o ta tk i ,  i  na  
s. 33b z n a la z łe m  h a s ło  — n a w ig a c ja  te r e ­
s try c z n a ; a w ię c  p rz y m . te re s try c z n a  w y ­
d ru k o w a n o  p rz e z  je d n o  r 10. W a r to  dodać, 
że re d a k to re m  te g o  S ło w n ik a  je s t  nasz  
w y b i tn y  ję z y k o z n a w c a  —  i  je d n o c z e ś n ie  
z a m iło w a n y  ż e g la rz  — p ro f .  D o ro s z e w s k i.. .

Z . B R O C K I

1 A . K le c z k o w s k i i  J . D z ie w a ń s k i, S ło w n ik  
g e o lo g ic z n y , W a rs z a w a  1953, s. 73b (osady 
m o rz a  bez w y ra ź n e g o  w p ły w u  lą d u  n a z y ­
w a ją  s ię  o s a d a m i p e la g ic z n y m i;  p rz y m . 
p e la g ic z n y  o d  g r . p e la g ik o s  » m o rsk i« ).

2 W  l i t e r a tu r z e  m o rs k ie j  o te r m in ie  ty m  
z o b .: „ T e c h n ik a  M o rz a  i  W y b rz e ż a “  1950 
n r  4, s. 89b.

3 W y m a w ia  s ię : te re  (a w ię c  z je d n y m  r) .
* O p is o w n i te g o  w y ra z u  w s p o m in a liś m y

ju ż  w  n rz e  12 „ T e c h n ik i  i  G o s p o d a rk i 
M o r s k ie j “  z r .  1953, s. 428b.

5 W y m a w ia  s ię : to n  (a w ię c  z je d n y m  n ).
fi P o n ie w a ż  P a ń s tw o w e  W y d a w n ic tw a

T e c h n ic z n e  i  W y d a w n ic tw a  K o m u n ik a c y jn e
n a d a l w  k s ią ż k a c h  w y ra z  to n a  d ru k o w a ły
p rz e z  d w a  n , d la te g o  n a  te n  te m a t u k a z a ły  
s ię  d w a  a r t y k u ły ;  z o b .: „P rz e g lą d  T e c h ­
n ic z n y “  1955 n r  1, s. 24 — 25; „ P r o b le m y “

1955 n r  3, s. 210 — 212. P o u k a z a n iu  się  
ty c h  a r ty k u łó w  W y d a w n ic tw a  K o m u n ik a ­
c y jn e  z a rz u c i ły  s ta rą  o r to g ra f ię .

7 N ie k ie d y  n a w e t ta k ż e  p r z y  p o ls z c z e n iu  
n a z w  w ła s n y c h  r e d u k u je  s ię  s p ó łg ło s k i 
p o d w ó jn e ; n p . c h o ć  h is z p a ń s k ą , p o w s z e c h ­
n ie  znaną , fo rm ą  n a z w is k a  ż e g la rz a  p o r tu ­
g a ls k ie g o  de  M a g a lh a e s  je s t  M a g a lla n e s , 
S ło w n ik  g e o g ra fic z n y  E . M a lis z e w s k ie g o  
i  B . O ls ze w icza  fo rm ę  p o ls k ą  p o d a je  z j e d ­
n y m  1: M a g e la n .

8 P o r . :  W . D o ro s z e w s k i, R o z m o w y  o  ję ­
z y k u , s e r ia  IV ,  s. 272. — W  s ło w n ik u  o r to ­
g ra f ic z n y m  n ie  je s t  też  r e je s t r o w a n y  w y ra z  
t r o l le y b u s  i  —  p is z ą c y  c o ra z  c zę śc ie j u ż y ­
w a ją  fo r m y  z je d n y m  1: t r o le jb u s ;  ta k  
co ra z  czę śc ie j w  p ra ś ie  i  ta k  n p . p o d a je  
R. P o d o s k i, T r a k c ja  e le k try c z n a , t .  IJ , 
W a rs z a w a  1954 ( to m  te n  u k a z a ł s ię  jeszcze  
z a n im  w  „ P o r a d n ik u  J ę z y k o w y m “ , z. 8 
z r . 1954, s. 33, za znaczono , że „c z a s  ju ż  
s k o ń c z y ć  ze s n o b is ty c z n y m  tro ł le y b u s e m “ ).

9 W  l i t e r a tu r z e  fo rm ę  (n a w ig a c ja )  te r e ­
s try c z n a  z o b .: M . K r y n ic k i ,  W ia d o m o ś c i 
z n a u t y k i  i  h is t o r i i  ż e g lu g i, W a rs z a w a  1954 
( re d a k to r  k s ią ż k i  w  z w ią z k u  z ty m  u m ie ś c ił  
k r ó t k i  p r z y p is  in fo r m a c y jn y ,  w y ja ś n ia ją c y  
d la cze g o  u ż y to  p o s ta c i z je d n y m  r ;  r e d a k to r  
te c h n ic z n y  p rz y p is  te n  u s u n ą ł, bez  p o ro ­
z u m ie n ia  s ię  z a u to re m  i  o d p o w ie d z ia ln y m  
re d a k to re m  k s ią ż k i! ) .  F o rm y  te j  u ż y ł  ta k ż e  
W . A . D ra p e lla ,  Ż e g lu g a  —  n a w ig a c ja  — 
n a u ty k a ,  G d a ń s k  1955.

10 „ G d y b y  w y ra z  b y ł  ju ż  w  p e w n e j p o ­
s ta c i w  s ło w n ik a c h  u t r w a lo n y ,  to  o c z y ­
w iś c ie  n a le ż a ło b y  s ie  z ty m  l ic z y ć ,  bo  
in a c z e j w y w o ły w a ło b y  s ię  c h a o s “  — D o ro ­
s z e w sk i, 1. c.

—  P IĘ T R Z Y Ć  —  U K Ł A D A Ć

W y ła n ia ją  s ię  n a to m ia s t za s trz e ż e n ia  co 
d o  c z a s o w n ik a  p ię t r z y ć ,  k t ó r y  n ie  je s t 
je d y n y m  i  w ła ś c iw y m  o d tw o rz e n ie m  d o ­
ty c h c z a s o w e g o  te r m in u  s z ta p lo w a ć .

N a le ż y  b o w ie m  p o d k re ś lić ,  że  cz a s o w n ik  
s z ta p lo w a ć  z je g o  p o c h o d n y m i s to s u je  się 
w  p o rc ie  n ie  t y lk o  p rz y  p rz e ła d u n k u  d ro b ­
n ic y ,  a le  ró w n ie ż  p rz y  p rz e ła d u n k u  d re w n a , 
g d z ie  ja k o  p o c h o d n e  u ż y w a n e  są te rm in y  
p rz e s z ta p lo w a ć , p rz e s z ta p lo w a n ie  i  w  szcze­
g ó ln o ś c i t e r m in  s z ta p lo w is k o .

P o d  te rm in e m  s z ta p lo w is k o  ro z u m ie  się 
w  p o rc ie  n a  p la c u  d rz e w n y m  m ie js c e , na 
k tó r y m  u k ła d a  s ię  i  s k ła d u je  d re w n o . I  ta k . 
ro z ró ż n ia  s ię  s z ta p lo w is k o  I ,  I I ,  I I I ,  I V  itd .  
p o d  w z g lę d e m  o d le g ło ś c i o d  to r u  k o le jo ­
w eg o  lu b  k o le jk i  w ą s k o to ro w e j.

JESZCZE O C Z A S O W N IK U  S Z T A P L O W A Ć

W  n-rz ie  3 „ T e c h n ik i  i  G o s p o d a rk i M o r ­
s k ie j “  z r .  1954 u k a z a ł s ię  a r t y k u ł  Z . B ro c -  
k ie g o  i  K . M ę ż y ń s k ie g o  p t . :  „C z a s o w n ik  

p ię t r z y ć  i  p o c h o d n e “ . A u to r z y  pow yższe g o  
a r t y k u łu  u z a s a d n ia ją  z p o w o ła n ie m  s ię  na 
sze reg  d a n y c h  ź ró d ło w y c h  k o n ie c z n o ś ć  za­
s tą p ie n ia  rz e c z o w n ik a  s z ta p e l te rm in e m  stos 
o ra z  c z a s o w n ik a  s z ta p lo w a ć  te rm in e m  
p ię trz y ć .

N a le ż y  s ię  z g o d z ić  i  p o p ie ra ć  s tanow isk;©  
a u to ró w  o d n o ś n ie  do  rz e c z o w n ik a  stos, 
je s t  to  b o w ie m  Je d y n e  i  s łuszn e  o d tw o rz e ­
n ie  te r m in u  s z ta p e l, czego d o w o d e m  je s t 
fa k t ,  że s to s o w a n y  ju ż  je s t  n ie  t y lk o  w  l i t e ­
ra tu rz e  fa c h o w e j,  a le , co w a ż n ie js z e , co raz  
b a rd z ie j u ż y w a n y  je s t  w  ż y c iu  c o d z ie n n y m  
n a s z y c h  p o r tó w .
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G d y b y ś m y  w ię c , id ą c  ś la d e m  ro z u m o w a ń  
a u to ró w  c y to w a n e g o  a r t y k u łu  c h c ie l i  u tw o ­
rz y ć  p o c h o d n ą  d la  s z ta p lo w is k a  o d  stosu 
m u s ie l ib y ś m y  u ż y ć  te r m in u  „s to s o w is k o ‘% 
b a rd z o  n ie z rę c z n e g o , a w  o g ó le  rJ e  m o g l i­
b y ś m y  s tw o rz y ć  p o c h o d n e j o d p o w ie d n ie j od 
p ro p o n o w a n e g o  c z a s o w n ik a  — p ię trz y ć .

P oza  ty m  n a  p la c a c h  d re w n a  w  p o rc ie  
s p o ty k a m y  s ię  c o d z ie n n ie  jeszcze  z ta k im i 
te rm in a m i,  j a k  p rz e s z ta p lo w a ć  lu b  p r z t -  
s z ta p lo w a n ie , p rz e z  co ro z u m ie  s ię  p rz e ­
k ła d a n ie  d ńew na  w  c e lu  k o n s e rw a c ji  z je d ­
n eg o  s to su  n a  d r u g i z je d n o c z e s n ą  zm ia n ą  
ro d z a ju  u k ła d a n ia  d re w n a  lu b  w  c e lu  s o r­
to w a n ia  w e d łu g  w y m ia r ó w  i  ja k o ś c i.

T w o rz ą c  k o n s e k w e n tn ie  p o c h o d n e  d la  
p o w y ż s z y c h  t r e m in ó w  o d  p ię t r z y ć  o t r z y ­
m a liś m y  n o w e  te r m in y  ¡ „p rz e p ię t rz y ć “  i  „p rz e  
p ię t rz a n ie ‘% d ość  o bce  d la  naszego  ucna  
i  w ą tp l iw e ,  c z y b y  s ię  w  o g ó le  p r z y ję ły  
w  ż y c iu  c o d z ie n n y m .

N a to m ia s t p r z y  c a ły m  t y m  ro z u m o w a rJ u  
i  p r z y  o m ó w ie n iu  te r m in u  s z ta p lo w is k a , 
że  je s t  to  m ie js c e , g d z ie  s ię  u k ła d a  i  s k ła ­
d u je  d re w n o , j a k  ró w n ie ż  te r m in u  p rz e -  
s z ta p lo w a n ie , że  je s t  to  c z y n n o ś ć  p rz e k ła ­
d a n ia  d re w n a , w c ią ż  s ię  p r z e w i ja ją  t e r ­
m in y  o p o d o b n y m  p ie r w ia s tk u  —  k ła d , 
a w ię c  u k ła d a ć , s k ła d a ć , p rz e k ła d a ć  —  cza­
s o w n ik i  p o to c z n ie  u ż y w a n e .

N a s u w a  s ię  z a te m  s a m o rz u tn ie  lo g ic z ­
n a  s łu szn o ść  w y k o rz y s ta n ia  p ie rw ia s tk a  — 
k ła d , k tó re g o  w p ro w a d z e n ie  i  u ż y c ie  p o z w o ­
l i ło b y  n a m  u tw o rz y ć  n o w e  te r m in y  d la  
w s z y s tk ic h  p o c h o d n y c h  o d  ż a rg o n iz m ó w  
s z ta p e l i  s z ta p lo w a ć .

O trz y m a liś m y  w  te n  sposób  sze reg  n o ­
w y c h  te r m in ó w  b l is k ic h  n a sze m u  u c h u , bo 
o g ó ln ie  u ż y w a n y c h :

z a m ia s t
s z ta p lo w a ć
ro z s z ta p lo w a ć
p rz e s z ta p lo w a ć
s z ta p lo w is k o

p o p ra w n ie
— u k ła d a ć
—  ro z k ła d a ć
—  p rz e k ła d a ć
— s k ła d o w is k o

Z re s z tą  s a m i a u to rz y  d y s k u to w a n e g o  a i-  
t y k u łu  p o d a ją , że  p ro p o n o w a n o  za s tą p ić  
ż a rg o n iz m  s z ta p lo w a ć  w y ra ż e n ie m  u k ła d a ć , 
i  s łu s z n ie , a le  z a n ie c h a li je d n a k  te g o , g d y ż  
n a le ż a ło b y  rz e k o m o  u ż y ć  aż t r z e c h  w y r a ­
z ó w : u k ła d a n ie  w  stos.

W y d a je  s ię , że  te  d a lsze  d w a  w y ra z y  
n ie  zaw sze  m u s ia ły b y  b y ć  u ż y w a n e , g dyż  
ja s n e  je s t ,  że  w  s k ła d z ie  d ro b n ic o w y m  lu b  
w  ła d o w n i s ta tk u  — d ro b n ic ę , a na  
p la c u  d rz e w n y m  —  d re w n o  u k ła d a  s ię  ty lk o  
w  s to sy , a n ie  w  p ir a m id y  lu b  in n e  f ig u r y  
g e o m e try c z n e , a w ię c  p o m in ię c ie  ty c h  d w ó c h  
w y ra z ó w  w  s tos  n ie  p rz y n io s ło b y  żadnego  
u s z c z e rb k u  d la  w ła ś c iw e g o  o d tw o rz e n ia  
c z y n n o ś c i u k ła d a n ia  w  stos.

W  u z u p e łn ie n iu  p o w y ż s z y c h  u w a g  n a le ­
ż a ło b y  je szcze  d od a ć , że c z a s o w n ik  u k ła d a ć  
s to s o w a n y  je s t  ró w n ie ż  i  n a  z a p le c z u  p o r tu ,  
czego d o w o d e m  je s t  l i t e r a tu r a  fa c h o w a  
z z a k re s u  d re w n a  (zob. n p . :  A . C z e re js k i,  
M e c h a n iz a c ja  z a ła d u n k u  i  w y ła d u n k u  d re w ­
n a ; te g o ż  a u to ra , Ł a d o w a n ie  d re w n a ). W y ­
ra ż e n ie  u k ła d a ć  d re w n o  u ż y te  je s t  ró w n ie ż  
w  b ro s z u rz e  W . S z y m a ń s k ie g o : P rz e ła d u n e k  
d re w n a  w  p o r ta c h  —  W a rs z a w a  1953, gdz ie  
n p . n a  s t r .  29, n a  k tó r e j  poza  u k ła d a n ie m , 
m o w a  je s t o „p r z e k ła d a n iu  w  c e la c h  k o n ­
s e r w a c y jn y c h “ . W re s z c ie  o d  c z a s o w n ik a  
u k ła d a ć , a n ie  p ię t r z y ć ,  u tw o rz o n o  n o w y  
te rm in  u k ła d a r e k  d la  d a w n e g o  ż a rg o n iz m u  
s z ta p la rk a .

Z re s z tą  w  k a ta lo g a c h  n o rm  z a k ła d o w y c h  
d la  p rz e ła d u n k u  d re w n a  w  Z a rz ą d z ie  P o r tu  
G d a ń s k  — G d y n ia , o b o w ią z u ją c y c h  o d  1 
m a ja  1954 r .  w p ro w a d z o n e  ju ż  z o s ta ły  u ż y te  
w y ż e j t e r m in y :  u k ła d a n ie , p rz e k ła d a n ie  
d re w n a  i  s k ła d o w is k o  z a m ia s t d o ty c h c z a s o ­
w y c h  ż a rg o n iz m ó w  s z ta p lo w a ć , ro z s z ta p lo ­
w ać i  s z ta p lo w is k o .

N a le ż y  n a d m ie n ić , że w p ro w a d z o n e  p rz e d  
ro k ie m  p o d a n e  w y ż e j te r m in y  z d a ły  egza­
m in ,  g d y ż , j a k  s tw ie rd z o n o , r o b o tn ic y  p o r ­
to w i  te ż  ju ż  ic h  u ż y w a ją .

N a  z a k o ń c z e n ie  n a le ż y  o m ó w ić  jeszcze  
u ż y te  w  t re ś c i k a ta lo g u  n o rm  i  s ta w e k  
je d n o s tk o w y c h  d la  ro b ó t  p rz e ła d o w c z y c h  
w  p o ls k ic h  p o r ta c h  m o rs k ic h , cz. I I ,  t e r ­
m in y  s tos  i  p ię trz e n ie , w  o k re s ie  o p ra ­
c o w a n ia  te g o  k a ta lo g u  z d e c y d o w a n o  s ię  
w  p o r ta c h  na  z a s tą p ie n ie  ż a rg o n iz m ó w  
s z ta p e l i  s z ta p lo w a ć  n o w y m i te rm in a m i 
stos, p ię t r z y ć  i  p ię trz e n ie .

J e d n a k  w  ś w ie t le  p o w y ż s z y c h  w y w o d ó w , 
ja k  ró w n ie ż  w  c e lu  u je d n o lic e n ia  te r m i­
n o lo g ii  p o r to w e j p r z y  p rz e ła d u n k u  ró ż n y c h  
to w a ró w  p ra w d o p o d o b n ie  p rz y  o p ra c o w y ­
w a n iu  d ru g ie g o  w y d a n ia  te g o  k a ta lo g u  u ż y ­
te  w ie lo k r o tn ie  w  I  w y d a n iu  z w r o ty  ja k  
n p . „ z  p ię trz e n ie m  rę c z n y m  do  i  p o w y ż e j 
1,60 m  w y s o k o ś c i“  u le g n ą  r e w iz j i  w  k ie ­
r u n k u  z a m ia n y  ic h  p o c h o d n y m i o d  cza­
s o w n ik a  u k ła d a ć , c z y l i  n o w e  b rz m ie n ie  b y ło ­
b y  „ z  u k ła d a n ie m  rę c z n y m  (. . .)“ .

P e w n e  je s t  n a to m ia s t, że w p ro w a d z o n y  
w  ty m ż e  k a ta lo g u  te r m in  stos p rz e jd z ie  
i  do d ru g ie g o  w y d a n ia , g d y ż  je s t  je d y n y m  
s łu s z n y m  te rm in e m  p o ls k im  d la  d a w n e g o  
ż a rg o n iz m u  sz ta p e l.

M g r  in ż . E . G R O S S E R  
C e n tra ln y  Z a rz ą d  P o r tó w

R E C E N Z J E  I  O M Ó W I Ę  N I A

Stanisław Huckel: Budowle M orskie. Tom III.  W ydaw n ic tw a  Kom unikacyjne 
W arszawa 1955 str. 522, cena z ł 33.10

N ie d a w n o  u k a z a ł s ię  t r z e c i i  o s ta tn i to m  
p ra c y  „ B u d o w le  M o rs k ie “  1. A u to r ,  p ro fe s o r  
P o l i te c h n ik i  G d a ń s k ie j m g r  in ż . S ta n is ła w  
H u c k e l,  u ją ł  w  n ie j  c a ło k s z ta ł t  z a g a d n ie ń  
z w ią z a n y c h  z p ro je k to w a n ie m  i  w y k o n a ­
n ie m  m o rs k ic h  b u d o w li  h y d ro te c h n ic z n y c h . 
W a lo ry  p ra c y  z o s ta ły  n a le ż y c ie  o c e n io n e , 
w y ra z e m  czego je s t  p rz y z n a n ie  A u to r o w i za 
o p ra c o w a n ie  te g o  p o d rę c z n ik a  N a g ro d y  P a ń  
s tw o w e j I I  s to p n ia  w  d n . 22 l ip c a  b r .  P ra ­
ca je s t  w y c z e rp u ją c y m  ź ró d łe m  w ia d o m o ś c i 
d la  s a m o d z ie ln e g o  in ż y n ie ra ,  p r o je k ta n ta  
o ra z  w y k o n a w c y  m o rs k ic h  k o n s t r u k c j i  h y ­
d ro te c h n ic z n y c h , n ie  o g ra n ic z a  s ię  z a te m  
do  e n c y k lo p e d y c z n e g o  o m ó w ie n ia  k o n s t r u k ­
c j i  te c h n ic z n y c h , z a w a rte g o  w  d w ó c h  p ie r ­
w s z y c h  to m a c h  łą c z n ie  z p r z y k ła d a m i w y ­
k o n a w s tw a  z w ią z a n e g o  śc iś le  z p r z y ję ty m i  
w  p r a k ty c e  t y p o w y m i k o n s t r u k c ja m i m o r ­
s k im i,  le c z  z o s ta ła  u z u p e łn io n a  w  t r z e c im  
to m ie  b og a tszą  p o d b u d o w ą  te o re ty c z n ą  o ra z  
w ła s n y m i o r y g in a ln y m i s u g e s tia m i. O c z e k i­
w a l i  te g o  od  A u to ra  z a in te re s o w a n i te m a ­
te m  c z y te ln ic y ,  a w ię c  p ra c o w n ic y  b iu r  p ro  
je k to w y c h  i  d o ś w ia d c z o n e  ju ż  d z iś  k a d r y  
in ż y n ie ró w  i  te c h n ik ó w  z a tru d n io n y c h  w  
w y k o n a w s tw ie ,  z d o b y ty c h  d la  id e i n o w a to r ­
s tw a  i  r a c jo n a liz a c ji .  Są to  p rz e c ie ż  w  d u ­
ż y m  s to p n iu  u c z n io w ie  A u to ra  p ra c y .

T rz e c i to m  „ B u d o w l i  M o r s k ic h “  s p e łn ia  
s w o je  z a d a n ie . J e s t o n  w y c z e rp u ją c y m  za ­
k o ń c z e n ie m  w ie lk ie g o  d z ie ła , d a ją c e g o  d o b ­
re  ś w ia d e c tw o  a u to ro w i,  k tó r y  je s t  n ie  t y l ­
k o  in ż y n ie re m  z w ią z a n y m  s i ln ie  z w y k o ­
n a w s tw e m  i  p ro je k to w a n ie m  b u d o w d i p o r to ­
w y c h  w  o k re s ie  ż y w io ło w e g o  ro z w in ię c ia  
s k rz y d e ł n a  o d c in k u  m o rs k im , le c z  ta k ż e  
n a u k o w c e m , k t ó r y  ja k o  je d e n  z p ie rw s z y c h  
s ta n ą ł do  p ra c y  n ad  tw o rz e n ie m  d y s c y p lin  
n a u k o w y c h  b u d o w n ic tw a  m o rs k ie g o  n a  P o ­
l i te c h n ic e  G d a ń s k ie j.

S posób  p o d a n ia  m a te r ia łu  w s k a z u je  na  
in n ą  jeszcze  n ie p o w s z e d n ią  cechę  p ra c y , 
m ia n o w ic ie  n a  tro s k ę  o p o p ra w n o ś ć  p o ls k ie ­
go ję z y k a  szc z e g ó ln ie  w  o d n ie s ie n iu  do 
te c h n ic z n e j te r m in o lo g i i  m o rs k ie j .  J u ż  n a  
p o c z ą tk u  p ie rw s z e g o  to m u , a n a s tę p n ie  w e  
w s z y s tk ic h  d a ls z y c h  m ie js c a c h , g d z ie  ro z p o ­
c z y n a  s ię  o m a w ia n ie  n o w y c h  te m a tó w , z n a j 
d u je m y  ja s n e  i  s u g e s ty w n e  z d e f in io w a n ie  
z a g a d n ie n ia  i  p rz e m a w ia ją c e  d o  p rz e k o n s -

JT . I  re c e n z o w a n y  b y ł  p rz e z  m g r  in ż . P . 
B o m a sa  w  n r  9 T G M  w  r .  1952, t .  I I  re c e n ­
z o w a n y  b y ł  w  n r  3 z r .  1953 ró w n ie ż  p rzez  
te g o ż  R ece n ze n ta .

n ia  u sze re g o w a n ie  p o ję ć  w  lo g ic z n e j za le ż ­
n o ś c i.

N a  tre ś ć  to m u  trz e c ie g o  s k ła d a ją  s ię  t r z y  
d z ia ły :

1) w y b ra n e  z a g a d n ie n ia  p ro je k to w a n ia  
i  w y k o n a w s tw a ,

2) p r z y k ła d y  o b lic z e ń ,
3) ta b lic e  w a ż n ie js z y c h  f u n k c j i  m a te m a ­

ty c z n y c h  i  p r o f i ló w  ś c ia n e k  s z c z e ln y c h  
s ta lo w y c h .

W s tę p  u m ie s z c z o n y  n a  p o c z ą tk u  k s ią ż k i 
o d n o s i s ię  w ła ś c iw ie  d o  c a łe j t r z y to m o w e j 
p ra c y  a u to ra ; n ie  s t r a c i łb y  b o w ie m  n ic  ze 
s w e j a k tu a ln o ś c i,  g d y b y  ju ż  w  p ie rw s z y m  
to m ie  w s k a z y w a ł n a  k o n ie c z n o ś ć  te o re ty c z ­
n e j p o d b u d o w y  w s z e lk ic h  p o c z y n a ń  k o n ­
s t r u k c y jn y c h .  M y ś l ta  z d a je  s ię  b y ć  p rz e ­
w o d n ią  w  to k u  c a łe j p ra c y  —  fo r m u łu je  ją  
a u to r  k r ó tk o :  „ te o r ia ,  k o n s t r u k c ja  i  w y k o ­
n a w s tw o  są w  te c h n ic e  śc iś le  ze sobą zes­
p o lo n e  i  w z a je m n ie  u z a le ż n io n e , t a k  że  t y l ­
k o  ic h  p o ró w n a w c z y  i  h a r m o n i jn y  ro z w ó j 
je s t  w y ra z e m  p ra w d z iw e g o  tw ó rc z e g o  p o ­
s tę p u “ .

W  w y b r a n y c h  z a g a d n ie n ia c h  p r o je k to w a ­
n ia  i  w y k o n a w s tw a  p o ś w ię c o n o  w ie le  m ie j ­
sca t e o r i i  d la  p o d b u d o w a n ia  ty c h  ro z w ią ­
zań  te c h n ic z n y c h  b u d o w n ic tw a  m o rs k ie g o , 
k tó r e  z n a la z ły  z a s to s o w a n ie  w  o s ta tn ic h  la ­
ta c h  u  nas  lu b  za g ra n ic ą , ja k  p rz e d e  w s z y ­
s tk im  b e to n  w s tę p n ie  s p rę ż o n y . T a k ż e  in n y  
p ro b le m  —  s k rz y ń  ż e lb e to w y c h  — je s t  d la  
naszego in ż y n ie ra  b u d o w n ic tw a  m o rs k ie g o  
szc z e g ó ln ie  in te re s u ją c y  z u w a g i n a  b o g a te  
p o z y ty w n e  d o ś w ia d c z e n ia  w  z a s to s o w a n iu  
ty c h  e le m e n tó w  d o  b u d o w y  p o r tu  g d y ń ­
s k ie g o . A u to r  p o ru s z a ł w p ra w d z ie  te ż  te n  
te m a t w  to m ie  p ie rw s z y m , a le  d o p ie ro  w  
„ w y b r a n y c h  z a g a d n ie n ia c h  p ro je k to w a n ia  i  
w y k o n a w s tw a “  p o d a je  w y c z e rp u ją c o  te o re ­
ty c z n e  w a r u n k i  w y t r z y m a ło ś c i w  fa z ie  d la  
te g o  e le m e n tu  n a j t r u d n ie js z e j,  m ia n o w ic ie  
podczas s p ła w ia n ia  s k r z y n i z m ie js c a  je j  
p r o d u k c j i  d o  m ie js c a  p rz e z n a c z e n ia . „ P ł y ­
w a ln o ś ć  s k rz y ń  fu n d a m e n to w y c h “ , s ta n o ­
w ią c a  o d rę b n y  ro z d z ia ł w  w y b r a n y c h  za ­
g a d n ie n ia c h , p o s ia d a  w y ra ź n e  z n a m io n a  o ry  
g in a ln o ś c i, w z b o g a c a ją c  n ie  t y lk o  naszą r o ­
d z im ą  l i t e r a tu r ę  n a u k o w ą , a le  s ta n o w ią c  za 
ra z e m  w k ła d  w  o g ó ln ą  l i t e r a tu r ę  ś w ia to w ą  
te g o  p rz e d m io tu .

W  d a ls z y m  c ią g u  o m a w ia n e g o  d z ia łu  ro z ­
w in ię to  te  s p o s o b y  fu n d a m e n to w a n ia  b u d o ­
w l i  m o rs k ic h , k tó re  po  p e w n e j p ró b ie  w y ­
c z e k iw a n ia  z d o b y ły  so b ie  o b e c n ie  u z n a n ie  
w  ś w ie c ie  te c h n ic z n y m . J e s t to  fu n d a m e n ­
to w a n ie  n a  s tu d n ia c h  i  z z a s to s o w a n ie m  k e ­
so n ó w . W s z y s tk ie  w y m ie n io n e  sp oso b y  z n a j­

d u ją  szczegó lne  z a s to s o w a n ie  w  n a s z y c h  
w a ru n k a c h  p o d ło ż a  n ie  t y lk o  u  p o łu d n io w e ­
go b rz e g u  B a łt y k u ,  le c z  ta k ż e  w  ro b o ta c h  
a n a lo g ic z n y c h  na  ś ró d lą d z iu  i  d la te g o  z 
u z n a n ie m  p r z y jm u je m y  z w ró c e n ie  w ię k s z e j 
u w a g i c z y te ln ik a  n a  te  z a g a d n ie n ia .

T a k ż e  d r u g i d z ia ł t rz e c ie g o  to m u  ( „ P r z y ­
k ła d y  o b lic z e ń “ ) n a w ią z u je  d o  s p ra w  p o ru ­
s z a n y c h  w  to m a c h  p o p rz e d n ic h  p o d b u d o w u _  
ją c  je  ś c is ły m i o b lic z e n ia m i w  p o d a n y c h  
k o n k r e tn y c h  w a ru n k a c h  u s y tu o w a n ia  ro z p a ­
t r y w a n e j  k o n s t r u k c j i .  P ie rw s z e  p r z y k ła d y  
o b e jm u ją  d z ie d z in ę  d y n a m ik i  m o rz a  i  w s k a ­
z u ją  n a  p o w ią z a n ie  s ta te c z n o ś c i p r o je k to w a ­
n e j k o n s t r u k c j i  z re ż im e m  o ta c z a ją c e g o  ją  
a k w e n u . P ro s te  p r z y k ła d y  o b lic z e n ia  e le ­
m e n tó w  f a l i  m o rs k ie j  d la  p u n k tu  b rz e g u  
m o rs k ie g o , o b ra n e g o  w e w n ą trz  z a to k i  G d a ń  
s k ie j ,  a w ię c  d o d a tk o w o  c n ro n io n e g o  p rz e z  
p ó łw y s e p  H e ls k i,  u ro z m a ic a ją  sposób o b l i ­
cze n ia  i  w y d a ją  s ię  b y ć  o b ra n e  c e lo w o  
z u w a g i n a  n a s ile n ie  r o b ó t  m o rs k ic h  w  re ­
jo n ie  u jś c ia  W is ły .  D a le j n a s tę p u ją  p r z y k ła ­
d y  n a  o b lic z a n ie  s i ł  w y w ie r a n y c h  n a  b u d o ­
w le  p rzez  g r u n t  i  w o d ę  g ru n to w ą , w re s z c ie  
o d d z ie ln e  ro z d z ia ły  z a w ie ra ją c e  p rz y k ła d y  
o b lic z e ń  s ta ty c z n y c h  fa lo c h ro n ó w  s k rz y n io ­
w y c h  i  p a lis a d o w y c h , o b lic z e n ia  c ię ż a ru  
b lo k ó w  b e to n o w y c h , s ta n o w ią c y c h  os ło n ę  
s k a rp  fa lo c h ro n u  n a rz u to w e g o  o d  s t ro n y  
m o rz a  p rz y  ró ż n y m  n a c h y le n iu  s k a rp  o ra z  
o b lic z e n ia  s ta ty c z n e  n a b rz e ż y  o b c ią ż o n y c h  
s iłą  c u m o w a n ia  s ta tk ó w , d ź w ig ie m  p o s u w a ­
ją c y m  s ię  p o  n a b rz e ż u , p r z y  c z y m  s to s o w a ­
na  je s t m e to d a  o d k s z ta łc e ń  s p rę ż y s ty c h .

P o d a n e  n a  k o ń c u  k s ią ż k i ta b lic e  m a ją  
s ta n o w ić  m a te r ia ł  p o m o c n ic z y  n ie z b ę d n y  do 
p r o je k to w a n ia  b u d o w li  m o rs k ic h  a rz a d k o  
s p o ty k a n y  w  in n y c h  p o d rę c z n ik a c h  te c h ­
n ic z n y c h . M a m y  tu  ta b lic e  f u n k c j i  h ip e r -  
b o lic z n y c h :  sh, ch , th  d la  w a r to ś c i k ą ta  rp 
n a jc z ę ś c ie j s p o ty k a n y c h  w  p ra k ty c e  o b lic z e ­
n io w e j,  f u n k c je  ex i  e-x  d la  *  =  0 d o  x  = 7 , 
w re s z c ie  z a s ta w ie n ie  p r o f i l i  s ta lo w y c h  ś c ia ­
n e k  s z c z e ln y c h  s p o ty k a n y c h  u  nas  i  p ro d u ­
k o w a n y c h  w  ZS R R .

C ałość  p ra c y  w y d a n a  s ta ra n n ie , t y lk o  
n ie k tó r e  r y s u n k i  są m a ło  c z y te ln e  w s k u te k  
zn acznego  z m n ie js z e n ia  o ry g in a łu .  W  je d ­
n y m  w y p a d k u  (s tr .  53) ry s u n e k  je s t  n ie c o  
p rz e k rę c o n y , co u tr u d n ia  je g o  z ro z u m ie n ie .

P rz y  ro z p a t ry w a n iu  c a ło k s z ta łtu  „ B u d o ­
w l i  M o r s k ic h “  n a s u w a  s ię  p y ta n ie , czy  
p rz y  n a s tę p n y m  w y d a n iu  n ie  n a le ż a ło b y  
trz e c ie g o  to m u  z a n ie ch a ć , a m a te r ia ł  ro z ło ­
ż y ć  o d p o w ie d n io  n a  d w a  p ie rw s z e  to m y ?

P ro f .  S ta n is ła w  S z y m b o rs k i
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Z g o d n ie  z z a p o w ie d z ią  w  je d n y m  z p o ­

p rz e d n ic h  n u m e ró w  „ T e c h n ik i  i  G o s p o d a rk i 
M o r s k ie j “  za m ie s z c z a m y  p o n iż e j k o le jn e  ze 
s ta w ie n ie  ra d z ie c k ic h -  z a p o w ie d z i w y d a w n i­
c z y c h , o p ra c o w a n y c h  n a  p o d s ta w ie  „ B la n k  
d la  z a ja w o k “  (B Z )  i „ S o w ie ts k i je  K n ig i “  
(S K ), k tó r y c h  o d p o w ie d n ie  n u m e r y  i  p o z y ­
c je  p o d a je m y  w  n a w ia s a c h  p r z y  k a ż d e j p o ­
z y c j i  w y d a w n ic z e j.

B U D O W A , R E M O N T  I  T E C H N IC Z N A  
E K S P L O A T A C J A  S T A T K Ó W

A le k s a n d ró w  A . A .: P R O J E K T O W A N IE
Z B IO R N IK O W C Ó W . P r o je k t i r o w a n i je  n a - 
l iw n y c h  s u d o w . S u d p ro m g iz , 20 a rk u s z y , 
(B Z  8a/55, 41). W y b ó r  o p ty m a ln y c h  e le m e n ­
tó w  z b io rn ik o w c ó w . O g ó ln e  ro z p la n o w a n ie  
s ta tk u . W yp o s a ż e n ie  m a s z y n o w e . K s ią ż k a  
p rz e z n a c z o n a  d la  p ra c o w n ik ó w  in ż y n ie r y j ­
n o -  te c h n ic z n y c h  s ltoczn i.

B ie k ie n s k i B .W .: Z B ÏO R  Z A D A Ń  I  O B L I­
C Z E Ń  Z  Z A K R E S U  T E O R II  O K R Ę T U .
S b o m ik  zadacz i  ra s c z o tó w  p o  t ie o ir i i  k o ra ­
b ia . Iz d . ..M o rs k o j T ra n s p o r t “ , 20 a rk u s z y  
(B Z  5/55, 12). —  K s ią ż k a  p rz e z n a c z o n a  d la  
s tu d e n tó w  w y d z ia łó w  n a w ig a c y jn y c h  w y ż ­
s z y c h  s z k ó ł m o rs k ic h  i  w y d z ia łó w  b u d o w y  
o k r ę tó w  w y ż s z y c h  u c z e ln i te c h n ic z n y c h .

B ie la w s k i M .Ł .,  F ro ło w  S. P ., K is ie l  e w  N .A .:  
P O D R Ę C Z N IK  D L A  P A L A C Z Y  W  Ż E G L U ­
D Z E  M O R S K IE J . U c z e b n o je  p o s o b ije  d la  
k o c z e g a ró w  m o rs k o  w  o sudna. W y d . „ M o r ­
s k o  j  T ra n s p o rt“ , 16 a rk u s z y  (B B Z  3/55, 26).

B o łg a iro w  N .G .: J A K  P O W S T A J E  S T A T E K .
K a k  s t ro i ts ja  k o ra b l.  W o je n n o je  Iz d ., 10 a r ­
k u s z y , (B Z  12/55, 91), - -  P ra c a  p o p u la rn a  o  
w s z y s tk ic h  fa z a c h  p ro je k to w a n ia ,  b u d o w y , 
w o d o w a n ia  i  w y p o s a ż e n ia  s ta tk ó w .

B u z ik  W .F .: M IĘ D Z Y W Y D Z IA Ł O W E  P L A ­
N O W A N IE  O P E R A T Y W N E  I  E W ID E N C J A  
P R O D U K C J I W  S T O C Z N IA C H . M ie ż c ie c h o -  
w o je  o p ie ra ty w n o je  p ła n iro w a n i je  i  u c z o t 
p ro iz w o d s tw a  na  s u d o s ro it ie ln y c h  z a w o d a ch . 
S u d p ro m g iz , 10 a rk u s z y  (B Z  4/55. 74). — M e ­
to d y k a  m ię d z y w y d z ia ło w e g o  p la n o w a n ia  
o p e ra ty w n e g o , e w id e n c j i  i  re g u lo w a n ia  p r o ­
d u k c j i  z u w z g lę d n ie n ie m  s p e c y f ik i  p r o d u k ­
c j i  je d n o s tk o w e j i  s e ry jn o -p o to k o w e j.  K s ią ż  
k a  p rze zn a czo n a  d la  p ra c o w n ik ó w  in ż y n ie ­
r y jn o - te c h n ic z n y c h  s to c z n i.

G a rm a s z o w  D .Ł . ,K u d r ia w c e w  F .A ., M a s k o w  
A  P  W S P Ó Ł C Z E S N E  M E T O D Y  M O N T A ­
Ż U  W A Ł Ó W  O K R Ę T O W Y C H . S o w r ie m ie n -  
n y je  m ie to d y  m o n ta ż a  s u d o w y c h  w a ło p ro -  
w o d o w . S u d p ro m g iz , 12 a rk u s z y  (B Z  8a/55, 44). 
_ T e c h n o lo g ia  m o n ta ż u  l i n i i  w a łó w  n a  s ta t­
k u  o d p o w ia d a ją c a  w s p ó łc z e s n e j s z y b k o ś c io ­
w e j te c h n o lo g ii  b u d o w y  s ta tk ó w . K s ią ż k a  
p rz e z n a c z o n a  d la  p ra c o w n ik ó w  in ż y n ie r y jn o -  
te c h n ic z n y c h  p rz e m y s łu  o k rę to w e g o .

M a ła c h o w s k i G .W ., S o k o ło w  N .N .: P R O D U K  
C J A  Ł A Ń C U łC H O W  L A N Y C H , S P A W A N Y C H  
I  S Z T A N C O W A N Y C H . P ro iz w o d s tw o  l i t y c h  
s w a rn y c h  i  s z ta m p o w a n n y c h  c ie p le j.  S u d ­
p ro m g iz , 25 a rk u s z y  (B Z  8a/55, 51).
R ó ż n o ro d n e  m e to d y  p r o d u k c j i  ła ń c u c h ó w  
o k rę to w y c h .  Z a g a d n ie n ia  te c h n o lo g ic z n e . D a  
n e  o  s to s o w a n y c h  m a te r ia ła c h . K o n s t r u k c ja  
s p rz ę tu  ła ń c u c h o w e g o . K s ią ż k a  p rz e zn a czo n a  
d la  p ra c o w n ik ó w  in ż y n ie ry jn o - te c h n ic z n y c h .

M a r tk o w ic z  A .M .:  W A L K A  Z  R D Z E W IE ­
N IE M  K A D Ł U B Ó W  S T A T K Ó W  M O R S K IC H  
I  O B L IC Z A N IE  Z M N IE J S Z E N IA  O G Ó L N E J  
I  L O K A L N E J  W Y T R Z Y M A Ł O Ś C I K A D Ł U ­
B A  P R Z Y  O S Ł A B IE N IU  JE G O  P O S Z C Z E ­
G Ó L N Y C H  E L E M E N T Ó W . B o rb a  s irż a w le -  
n ie m  k o rp u s ó w  s u d o w  i  u c z o t iz m ia n ie n i ja  
o b s z c z e j i  m ie s tn o j ip ro c z n o s ti k o rp u s a  p r i  
o s ła b ie ń j i  o td ie ln y c h  je g o  e le m e n tó w . Iz d . 
„ M o r s k o j  T ra n s p o r t “ , 10 a rk u s z y  (S K  6- 
49/55, 52) — Is to ta  i  p r z y c z y n y  k o r o z j i .  M e ­
to d y  w a lk i  z  k o ro z ją .  S zcze g ó ło w a  c h a ra k ­
te r y s ty k a  w p ły w u  k o r o z j i  n a  w y trz y m a ło ś ć  
w ią z a ń  k a d łu b a . K s ią ż k a  p rz e z n a c z o n a  d-lą 
n a w ig a to ró w , in ż y n ie ró w  i  p ra c o w n ik ó w  
s to c z n i re m o n to w y c h .

P ie t r o w s k i N .W .: P O W IĘ K S Z E N IE  M O C Y  
O K R Ę T O W Y C H  S IL N IK Ó W  D IE S L A  P R Z E Z  
D O Ł A D O W A N IE . P o w y s z e n ije  m o s z c z n o s ti 
s u d o w y c h  d iz e le j n a d d u w o m .Iz d . „ M o r s k o j 
T ra n s p o r t “ , 8 a rk u s z y  (B Z  3/55, 39).

W  a s il j  e w  E .N .: R O Z R A C H U N E K  G O S P O ­
D A R C Z Y  W Y D Z IA Ł Ó W  S T O C Z N I R E M O N ­
T O W Y C H . C h o z ra sczo t c ie c h o w  s u d o r ie m o n t 
n y c h  p r ie d p r i ja t i j .  iz d .  „R ie c z n o j T ra n s ­
p o r t “ . 2 a rk u s z e , (B Z  7a/55, 62). z  d o ś w ia d ­
czeń  p la n o w a n ia  p r a c y  w y d z ia łó w  w  s to cz ­
n ia c h  ¡ re m o n to w y c h . M e to d y k a  s p o rz ą d z a n ia  
p o s z c z e g ó ln y c h  częśc i p la n u  p rz e m y s ło w o -  
f in a n s o w e g o . K a lk u la c ja  k o s z tó w  w ła s n y c h  
w  w y d z ia ła c h . K s ią ż k a  p rz e z n a c z o n a  
d la  p ra c o w n ik ó w  p la n o w a n ia  i  s ta ty s ty k i  w  
s to c z n ia c h  re m o n to w y c h .

W a s ilie w  W .N .: Z A S A D Y  T E C H N IK I  B E Z ­
P IE C Z E Ń S T W A  P R A C Y  W  B U D O W N IC T ­
W IE  O K R Ę T O W Y M . O s n o w y  t ie c h n ik i  
b ie z o p a s tn o s t i w  s u d o s t r o je n i j i .  S u d p ro m g iz , 
15 a rk u s z y , (B Z  8a/55, 43). — P o d rę c z n ik
d la  te c h n ik u m  b u d o w y  o k rę tó w .

W o ro n o w  W .I. :  O K R Ę T O W E  T U R B IN Y  P A ­
R O W E . S u d o w y je  p a iro w y je  tu r b in y .  S u d ­
p ro m g iz , 25 a rk u s z y  (S K  10-53/55, 86). —
p o d rę c z n ik  d la  u c z n ió w  te c h n ik u m  b u d o w y  
o k rę tó w , p o ś w ię c o n y  c h a ra k te ry s ty c e  p o d ­
s ta w o w y c h  p o ję ć  z z a k re s u  m e c h a n ik i,  f iz y  
k i  i  te rm o d y n a m ik i,  o g ó ln y c h  zasad p ra c y  
tu r b in y  p a ro w e j,  k o n s t r u k c j i  p o s z c z e g ó ln y c h  
e le m e n tó w  t u r b in ,  o b lic z e ń  c ie p ln y c h  itp .

B U D O W N IC T W O  M O R S K IE  I  P O R T O W E

B A D A N IA  F A L O W A N IA  N A  M O R Z A C H , 
J E Z IO R A C H  I  Z B IO R N IK A C H  W O D N Y C H  
M E T O D Ą  Z D J Ę Ć  S T E R E O F O T O G R A M E - 
T R Y C Z N Y C H . Is s le d o w a n ije  w o ln ie n i ja  na  
m o r ia c h , o z ie ra c h  i  w o d o c h ra n ilis z c z a c h  
m ie to d o m  s t ie ń e o fo to g ra m e tr ic z e s k o j s jo m k i.  
G id ro m ie t ie o iz d a t ,  10 a rk u s z y  (S K  4-47/55, 
116). —  C h a ra k te ry s ty k a  d o ty c h c z a s o w y c h
d o ś w ia d c z e ń  w  z a k re s ie  z a s to s o w a n ia  s te - 
r e o fo to g r a m e tr i i  d o  b ad a ń  fa lo w a n ia . O p is 
z a s to s o w a n e j a p a ra tu ry .  K s ią ż k a  p rzezn a czo  
n a  d la  in ż y n ie ró w -h y d ro lo g ó w  i  o c é a n o !o - 
g o w .

L a c h n ic k i  W .E .: P O R T O W E  B U D O W L E  H Y ­
D R O T E C H N IC Z N E . P o r to w y je  g id iro t ie c h n i-  
c ż e s k ije  so o iru ż e n ija . Iz d . „R ie c z n o j T ra n s ­
p o r t “ , 68 a rk u s z y . (B Z  7a/55, 65). — D ru g ie  
w y d a n ie  d w u to m o w e g o , p o d s ta w o w e g o  d z ie ­
ła  z  z a k re s u  p r o je k to w a n ia  p o r tó w  ś ró d lą d o ­
w y c h ,  s ta n o w ią c e g o  p o d rę c z n ik  d la  s tu d e n ­
tó w  in s ty tu tó w  t r a n s p o r tu  w o d n e g o .

T i to w  Ł .F . :  F A L E  M Ó R Z  I  O C E A N Ó W . W o ł
n y  n K o rie j i  o k ie a n ó w . G id ro m ie t ie o iz d a t ,  5 
a rk u s z y , (B Z  8a/56, 107). —  P ra c a  p o p u la rn o - ’ 
n a u k o w a  o  is to c ie  f iz y c z n e j f a l  m o irs k ic h , ic h  
p o w s ta n iu  i  ro p rz e s trz e n la n iu  s ię  n a  p o ­
w ie r z c h n i m ó rz  i  o c e a n ó w , o  o d d z ia ły w a n iu  
fa l  n a  w y b rz e ż a  i  b u d o w le  h y d ro te c h n ic z n e .

Z B IÓ R  P R A C  D O T Y C Z Ą C Y C H  R E Ż IM U  
H Y D R O L O G IC Z N E G O  W  D E L T A C H  M Ó R Z  
P O Ł U D N IO W Y C H  — P R A C E  P A Ń S T W O W E ­
GO IN S T Y T U T U  O C E A N O G R A F IC Z N E G O .
t .  28/40. S b o m ik  ra b o t  p o  g id ro ło g ic z e s -  
k o m u  r ie z im u  w  d e lta c h  ju ż n y c h  m o r ie j  
— T r u d y  G o s u d a rs tw ie n n o w o  O k ie a n o g ra f i-  
cz e s k o w o  In s t i tu ta ,  w y p u s k  28/40. G id ro m ie ­
t ie o iz d a t,  11 a rk u s z y  (B Z  8a/55, 101). W s p ó ł­
c z e sn y  ¡re ż im  h y d ro lo g ic z n y  d e l ty  W o łg i. 
P rz e w id y w a n e  te n d e n c je  z m ia n y  te g o  re ż i­
m u . K o m p le k s o w a  c h a ra k te ry s ty k a  g e o g ra ­
f ic z n o -  h y d ro lo g ic z n a  u jś c ia  A m u - D a r i i .  P ra  
ce  p rz e z n a c z o n e  d la  p ra c o w n ik ó w  n a u k o ­
w y c h , o c e a n o g ra fó w  i  h y d ro lo g ó w .

T E C H N IC Z N A  E K S P L O A T A C J A  P O R T Ó W

PietOW  A .L . :  A T L A S  U R Z Ą D Z E Ń  P R Z E Ł A ­
D U N K O W Y C H  O R U C H U  C IĄ G Ł Y M . A t ła s  
p ie r ie g ru z o c z n y c h  m a s z in  n ie p r ie r y w n o w o  
d ie js tw a . Iz d . „R ie c z n o j T ra n s p o r t “ , 20 a rk u  
szy  (S K , 17-60/55, 106). —  P o d rę c z n ik  d la  s tu  
d e n tó w  in s ty tu tó w  in ż y n ie ró w  t ra n s p o r tu  
w o d n e g o , z a w ie ra ją c y  o p is y  i  r y s u n k i  u r z ą ­
d z e ń  p rz e ła d u n k o w y c h  ty p u  n o rm a ln e g o  i 
k o m b in o w a n y c h .

T u r le n k o  W . I . :  D O Ś W IA D C Z E N IA  Z  P R A C Y
D Ź W IG O W E G O . M o j o p y t  r a b o ty  k ra n o w s z  
c z ik o m . Iz d . „ M o r s k o j  T ra n s p o r t “ , 2 a rk u s z e  
(B Z  3/55, 44). — P rz o d u ją c e  sp o so b y  p rz e ła ­
d u n k u  p rz y  z a s to s o w a n iu  d ź w ig u  b ra m o w e g o . 
B ro s z u ra  p rz e z n a c z o n a  d la  p o r to w c ó w , z a ­
t r u d n io n y c h  b e z p o ś re d n io  p r z y  p rz e ła d u n k u .

N A U T Y K A  I  P R A K T Y K A  M O R S K A

B a s z ta n n ik  K .G .:  A S T R O N O M IA  Ż E G L A R ­
S K A . M o r ie c h o d n a ija  a s tro n o m ia . Iz d . „ M o r ­
s k o j T ra n s p o r t “ , 25 a rk u s z y  (B Z  5/55, 11). — 
K s ią ż k a  p rz e z n a c z o n a  d la  s tu d e n tó w  w y ­
d z ia łó w  n a w ig a c y jn y c h  w y ż s z y c h  s z k ó ł 
m o rs k ic h  i  p e rs o n e lu  n a w ig a c y jn e g o .

B u d n ik ó w  K .W ., M o s k a le n k o  I .W .:  P O D ­
R Ę C Z N IK  D L A  M A R Y N A R Z Y . U c z e b n o je  
p o s o b ije  d la  m a tro s ó w . Iz d . „ M o r s k o j  T r a n ­
s p o r t ,, .  18 a rk u s z y  (B Z  3/55, 27).

D u b in in  A .J . :  P O S T Ó J  S T A T K Ó W  M O R ­
S K IC H  N A  K O T W IC Y . J a k o rn a ja  s to ja n k a  
m o rs k ic h  s u d o w . Iz d . „ M o r s k o j  T ra n s p o r t “ . 
6a rk u s z y  (B Z  3/55, 31). — Z a g a d n ie n ia  posto  
j u  s ta tk u  n a  k o tw ic y  w  ró ż n y c h  o k o lic z n o ś ­
c ia c h . K s ią ż k a  p rz e z n a c z o n a  je s t  d la  n a w i­
g a to ró w .

S z c z e tin in a  A . I . :  P R Z E G L Ą D Y  N A W IG A lC Y J
N E . M o r ie c h o d n y je  in s t r u m ie n ty .  Iz d . „ M o r  
sk.oj T ra n s p o r t “ , 28 a rk u s z y  (B Z  3/55, 48). — 
P o d rę c z n ik  d la  s tu d e n tó w  w y d z ia łó w  n a w i­
g a c y jn y c h  w y ż s z y c h  s z k ó ł m o rs k ic h , p o ś w ię  
e o n y  o m ó w ie n iu  k o m p a s ó w , lo g ó w , sond , 
s e k s ta n tó w , c h ro n o m e tró w  itp .

W ie d e rn ik o w  Ł .A . :  Z B IÓ R  Z A D A Ń  Z  K O ­
M E N T A R Z A M I Z  Z A K R E S U  Z A G A D N IE Ń  
Z A P O B IE G A N IA  Z D E R Z E N IO M  S T A T K Ó W  
W  M O R Z U . Z a d a c z n ik  s k o m m ie ta r ia m i p o  
w o p ro s a m  p r ie d u p r ie ż d ie n ija  s to łk n o w ie n i ja  
s u d o w  w  m o r ie .  Iz d . „ M o r s k o j  T ra n s p o r t1 , 
6 a rk u s z y  (B Z  3/55, 28). — P o d rę c z n ik  d la  
ś re d n ic h  s z k ó ł m o rs k ic h .

O R G A N IZ A C J A  P R A C Y  F L O T Y  I  P O R T Ó W

A łła c h w ie r d o w  M .A . :  Z A G A D N IE N IA  P R A W  
N E  P R Z E W O Z Ó W  I  H O L O W A N IA  N A  
Ś R Ó D L Ą D O W Y C H  D R O G A C H  W O D N Y C H .
P ra w o w y je  w o p ro s y  p ie r ie w o z o k  i  b u k s iro w  
k i  ¡no w n u t r ie n n y m  w o d n y m  p a t ia m . Iz d . 
„R ie c z n o j T ra n s p o d t“ , .10 a rk u s z y  (B Z  4/55, 
70). — P ra w a  i  o b o w ią z k i p rz e w o ź n ik a  i 
k l ie n tó w , o d p o w ie d z ia ln o ś ć  s tro n , sposób  
z g ła s z a n ia  p r e te n s j i  i  d o c h o d z e n ia  ro szczeń , 
p o s tę p o w a n ie  s ą d o w e  w  z a k re s ie  s p o ró w  w y  
n ik a ją c y c h  z p rz e w o z ó w  n a  ś ró d lą d o w y c h  
d ro g a c h  w o d n y c h .

B a ra b o la  P .D ., Iw a n a s z c z e n k o  A .A . ,  N a s i-  
n o w s k i E .N .: P O R A D N IK  W O J E N N O -M O il-  
S K I Z  Z A K R E S U  P R A W A  M IĘ D Z Y N A R O ­
D O W E G O . W o je n n o -m o rs k o j m ie ż d u n a ro d n o -  
p ra w o w o j s p ra w o c z n ik . W o je n n o je  Iz d . ,  20 
a rk u s z y . (B Z  12/55, 90). —  Z b ió r  n a jw a ż n ie j ­
s z y c h  k o n w e n c j i  i  in n y c h  ¡a k tó w  z  z a k re s u  
p ra w a  m ię d z y n a ro d o w e g o , d o ty c z ą c y c h  s y ­
t u a c j i  p ra w n e j h a n d lo w e j ż e g lu g i m o rs k ie j 
i  o k r ę tó w  w o je n n y c h  z a ró w n o  w  czatsie w o j 
n y , j a k  i  w  c z a s ie  p o k o ju , u z u p e łn io n y  k o ­
m e n ta rz a m i,  p rz y p is a m i i tp .

G ła z k ó w  M .M . : E K S P L O A T A C Y J N E  W S K A Ż  
N I K I  P R A C Y  F L O T Y  H O L O W N IC Z E J . E ks
p łu a ta c i jo n n y je  iz m ie r i t ie l i  r a b o ty  b u k s irn o  
w o  f lo ta .  Iz d . „R ie c z n o j T ra n s p o r t “ , 10 a rk u  
szy, (B Z  12a/55, 62). — M e to d y k a  u s ta la n ia  i  
o b lic z a n ia  p la n o w y c h  w s k a ź n ik ó w  w y d a j ­
n o ś c i f lo t y  h o lo w n ic z e j d la  p o s z c z e g ó ln y c h  
s ta tk ó w  i  c a łe g o  p rz e d s ię b io rs tw a  ż e g lu g o ­
w eg o . O b e c n y  s y s te m  e w id e n c j i  p ra c y  f lo t y  
h o lo w n ic z e j.  S posób o b lic z a n ia  w s k a ź n ik ó w  
s p ra w o z d a w c z y c h . K s ią ż k a  p rz e z n a c z o n a  d la  
p ra c o w n ik ó w  s łu ż b , e k s p lo a ta c ji  rz e c z n y c h  
p rz e d s ię b io rs tw  ż e g lu g o w y c h  o ra z  k a p ita n ó w  
s ta tk ó w  h o lo w n ic z y c h .

K r a s i ln ik o w  N .A . :  H A N D L O W A  E K S P L O ­
A T A C J A  T R A N S P O R T U  R Z E C Z N E G O . K o m
m ie rc z e s k a ja  e k s p łu a ta c ija  r ie c z n o w o  t ia m - 
spo irta . Iz d . „R ie c z n o j T ra n s p o r t “ , 20 a rk u  
szy, (S K  17-60/55, 112). —  P o d rę c z n ik  d la  ucz  
n ió w  ś re d n ic h  s z k ó ł z a w o d o w y c h  M in is t e r ­
s tw a  Ż e g lu g i Ś ró d lą d o w e j p o ś w ię c o n y  zagad  
n ie n io m  p la n o w a n ia  p rz e w o z ó w , w a ru n k ó w  
u m ó w  o  p rz e w ó z , c h a ra k te ry s ty c e  ro d z a jó w  

p rz e w o z ó w  c z y n n o ś c i h a n d lo w y c h  itp .
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M o c z a lk m  P .D .: P R Z E W O Z Y  Z B Ó Ż  N A  
S T A T K A C H . P io r ie w o z k a  c h le b n y c h  g ru z ó w  
w o d n y m  tra n s p o r to m . Iz d . „R ie c z n o j T ra n s  
p o r t “  4 a rk u s z e , (B Z  12a/55, 70). —  Z n a cze ­
n ie  p rz e w o z u  zbóż n a  s ta tk a c h  ż e g lu g i 
ś ró d lą d o w e j.  P rz y g o to w a n ie  s ta tk ó w  i  ła ­
d u n k ó w  d o  p rz e w o z ó w  ła m a n y c h  k o le j  o - 
w o -w o d n y c h . B ro s z u ra  p rz e z n a c z o n a  d la

za łó g  s ta tk ó w  o ra z  p ra c o w n ik ó w  p o r tó w  
i  p rz y s ta n i.

P a n k ra t ie w  A .J . :  H A N D L O W A  E K S P L O ­
A T A C J A  T R A N S P O R T U  M O R S K IE G O . K o m
m ie c z e rs k a ja  e k s p łu a ta c ja  m o rs k o w o  t ra n s -  
p o r ta .  Iz d . ,,M o rs k o j T ra n s p o r t “ , 25 a rk u s z y .

T O W A R O Z N A W S T W O  W A Ż N IE J S Z Y C H  L A  
D U N K Ó W  E K S P O R T O W O -IM P O R T O W Y C H .
T o w a ro w ie d ie n i je  w a ż n ie js z ic h  e k s p o r tn o - im  
p o r to w y c h  to w a iró w . W n ie s z to rg iz d a t, 60 a rk u  
szy  (S K  40-64/54, 106). —  P o d lrę c z n ik  d la  s tu ­
d e n tó w  w y ż s z y c h  u c z e ln i,  p o ś w ię c o n y  
c h a ra k te ry s ty c e  p o d s ta w o w y c h  ła d u n k ó w  o- 
b ra tu  m ię d z y n a ro d o w e g o .

W Y M I A N A DO Ś W I A D C Z E Ń

R uc li rac jona liza to rsk i w resorcie żeglugi w 1954 roku
W  u b ie g ły m  r o k u  r a c jo n a liz a to rs tw o  i  w y  

na la zczo ść  w  z a k ła d a c h  p ra c y  re s o r tu  Ż e ­
g lu g i p o c z y n i ły  d a lsze  p o s tę p y . W p ły n ą ł na  
to  sze reg  c z y n n ik ó w , a p rz e d e  w s z y s tk im  
w p ro w a d z e n ie  m ię d z y z a k ła d o w e g o  w s p ó łz a ­
w o d n ic tw a  m ię d z y  k o m ó rk a m i w y n a la z c z o ś c i 
w  ra m a c h  p o s z c z e g ó ln y c h  C e n tra ln y c h  Z a ­
rz ą d ó w . D u ż e  zn a c z e n ie  d la  p ro p a g a n d y  
i  r o z w o ju  ru c h u  ra c jo n a liz a to rs k ie g o  w  re ­
s o rc ie  m ia ła  ró w n ie ż  u rz ą d z o n a  n a  b a rc e  
rz e c z n e j p ły w a ją c a  w y s ta w a  w y n a la z c z o ś c i, 
k tó ra  w  u b ie g ły m  r o k u  o d w ie d z iła  m ie js c o ­
w o ś c i p o ło ż o n e  n a d  W is łą  n a  o d c in k u  K r a -  
k ó w -W a rs z a w a , o ra z  B y d g o szcz  i  W ro c ła w . 
W y s ta w ę  z w ie d z iło  p o n a d  m i l io n  osób. 
R e s o r t Ż e g lu g i b r a ł  ta k ż e  p o w a ż n y  u d z ia ł 

‘w  o g ó ln o k ra jo w e j w y s ta w ie  ra c jo n a liz a to r ­
s tw a  w e  W ro c ła w iu .

Z a c h ę tą  d la  ra c jo n a liz a to ró w  b y ły  o g ło ­
szone  w  u b . r o k u  k o n k u rs y  z n a g ro d a m i 
n a  ro z w ią z a n ie  o k re ś lo n y c h  p ro b le m ó w  
te c h n ic z n y c h . S ze rze j i  le p ie j  n iż  p o p rz e d ­
n io  k o lp o r to w a n o  b iu le ty n y  r a c jo n a liz a to r ­
s k ie  o ra z  o rg a n iz o w a n o  w y c ie c z k i do  in n y c h  
z a k ła d ó w  p ra c y  w  c e lu  w y m ia n y  d o ś w ia d ­
cze ń  i  w z a je m n e j p o p u la ry z a c j i  o s ią g n ię ć . 
P o ja w i ły  s ię  ta k ż e  n o w e  fo r m y  p ro p a g a n d y  
ra c jo n a liz a to rs tw a .  N p . P rz e d s ię b io rs tw o  
P o ło w ó w  D a le k o m o rs k ic h  . .D a lm o r “  p o d ję ło  
w y ś w ie t la n ie  w  k in a c h , w  czasie  p rz e rw  
w  seansach , p rz e z ro c z y  z fo to g r a f ią  r a c jo ­
n a liz a to ra , o p is e m  je g o  w n io s k u  i  p o d a n ie m  
e fe k tó w  e k o n o m ic z n y c h  o s ią g n ię ty c h  d z ię k i  
r e a l iz a c j i  p o m y s łu  ra c jo n a liz a to rs k ie g o .

Z w ię k s z y ła  s ię  o p ie k a  n a d  ru c h e m  r a ­
c jo n a l iz a to rs k im  ze s t ro n y  c z y n n ik ó w  k ie ­
r o w n ic z y c h  re s o r tu .  W  d n ia c h  22—23 p aź ­
d z ie rn ik a  1954 ro k u  z o rg a n iz o w a n o  w e  W ro c  
c ła w iu  I I I  K r a jo w y  Z ja z d  ra c jo n a liz a to ró w  
re s o r tu  w  o be c n o ś c i ob. M in is t r a  Ż e g lu g i 
o ra z  p rz e d s ta w ic ie l i  Z a rz ą d u  G łó w n e g o  
Z w ią z k u  Z a w o d o w e g o  P ra c o w n ik ó w  Ż e g lu ­
g i, W y d z ia łu  K o m u n ik a c y jn e g o  K C  P a r t i i  
i  D e p a r ta m e n tu  T e c h n ik i  M Ż . Z ja z d  b y ł  
p o ś w ię c o n y  o m ó w ie n iu  o s ią g n ię ć  i  b ra k ó w  
n a  o d c in k u  w y n a la z c z o ś c i p ra c o w n ic z e j.  
P ró c z  te g o  d w u k r o tn ie  w  c ią g u  u b ie g łe g o  
r o k u  o d b y ły  s ię  K o le g ia  M in is te rs tw a  Ż e ­
g lu g i łą c z n ie  z P re z y d iu m  Z a rz ą d u  G łó w n e ­
go Z Z  P ra c . Ż e g lu g i p o ś w ię c o n e  r a c jo n a l i ­
z a to rs tw u  i  w s p ó łz a w o d n ic tw u .

L ic z b o w o  ro z w ó j r u c h u  w y n a la z c z o ś c i 
p ra c o w n ic z e j w  re s o rc ie  Ż e g lu g i w  1954 ro k u  
w y r a z i ł  s ię  w y k o n a n ie m  w  120% p la n u  zg ło  
szeń p r o je k tó w  ra c jo n a liz a to rs k ic h .  P la n o ­
w a n o  6.000 zg łoszeń , w y k o n a n o  7.200. P rz e ­
k ro c z o n o  p rz y  ty m  p la n o w a n e  w s k a ź n ik i  
z a ró w n o  u m a s o w ie n ia  ra c jo n a liz a to rs tw a , 
ja k  i  re a ln o ś c i z g ło s z o n y c h  p ro je k tó w ,  o ra z  
o szczęd n o śc i p rz y p a d a ją c y c h  ś re d n io  n a  je ­
den  p r o je k t .

O g ó ln y  b ila n s  r u c h u  ra c jo n a liz a to rs k ie g o  
w  1954 r o k u  je s t z a te m  n ie w ą tp liw ie  p o z y ­
t y w n y .  w  z w ią z k u  je d n a k  z p o ło ż e n ie m  
n a c is k u  n a  o s ią g n ię c ia  i lo ś c io w e  w y ło n i ł  s ię  
w  u b . r o k u  m a n k a m e n t p o le g a ją c y  n a  n ie ­
d o s ta te c z n y m  ro z ró ż n ie n iu  ja k o ś c i zg łasza ­
n y c h  w n io s k ó w , w  p rz e m ó w ie n iu  w y g ło s z o ­
n y m  n a  I I I  Z je ż d z ie  ra c jo n a liz a to rs k im  w e  
W ro c ła w iu , O b . M in is te r  Ż e g lu g i p o d d a ł 
k r y t y c e  ró w n e  t r a k to w a n ie  w  p la n o w a n iu  
i  s p ra w o z d a w c z o ś c i w s z y s tk ic h  p o m y s łó w  
r a c jo n a liz a to rs k ic h ,  bez w z g lę d u  na  c ię ż a r 
g a tu n k o w y  d o k o n a n e g o  u s p ra w n ie n ia . Na 
to , a b y  z o r ie n to w a ć  s ię  n a le ż y c ie  w  is to t ­
n y c h  o s ią g n ię c ia c h  naszego ru c h u  r a c jo n a li  
Z a to rs k ie g o , trz e b a  p rz e d e  w s z y s tk im  u w y ­
p u k l ić  te  w y n a la z k i i  u s p ra w n ie n ia , k tó re  
l ik w id u ją  t ru d n o ś c i w  p r o d u k c j i .

T a k ic h  w a r to ś c io w y c h  p o m y s łó w  m a m y  
ju ż  w  re s o rc ie  Ż e g lu g i zn a czn ą  ilo ś ć . W ś ró d  
w a ż n ie js z y c h  p r o je k tó w  z g ło s z o n y c h  w  ro k u  
1954 w y s u w a ją  s ię  n a  c z o ło :

1) P r o je k t  o b . P r u f fe r a  i  in .  d o ty c z ą c y  
im p re g n a c j i  s ie c i p ła w n ic o w y c h  w  k r a ju .  
W y e l im in o w a ł o n  w y d a tk i  d e w iz o w e  i  za­
p o c z ą tk o w a ł p ro d u k c ję  k ra jo w ą . O szczęd­
ność ro c z n a  o k .  3,5 m i l io n a  z ło ty c h .

2’) E ch o so n d a  p o z io m a  k o n s t r u k c j i  ob . 
K o n a . P rz y n ie s ie  w ie lk ie  k o rz y ś c i r y b o ­
łó w s tw u  i  r a to w n ic tw u  o k rę to w e m u . J e d y ­
n ie  p rz y  w y k r y w a n iu  z a to p io n y c h  w ra k ó w  
p o z w o l i  zaoszczędz ić  o k . 13 m i l io n ó w  z ło ­
ty c h .

3) U rz ą d z e n ie  do  h y d r o l iz y  p rz e ro b u  
w ó d  o d c ie k o w y c h  p r z y  p r o d u k c j i  t r a n u  
p o m y s łu  ob . ob. B y c z k o w s k ie g o  i  O lsze w ­
s k ie g o . Z a p e w n i o k . 1,5 m i l io n a  z ł oszczęd ­
nośc i.

4) S posób u z y s k a n ia  g u a m in y  z łu s k i  
r y b n e j,  p r o je k t  ob . P o ls e w s k ie g o  d a ją c y  
k o rz y ś c i w  s u m ie  o k . 2 m i l io n ó w  z ło ty c h .

5) „ C h e m o rg “  — s y s te m  ob . N o s z c z y ń - 
s k ie g o  u ra b ia n ia  w o d y  k o t ło w e j .  Z a p o b ie g a  
p o w s ta w a n iu  k a m ie n ia  k o tło w e g o . O b lic z o n e  
o szczęd n o śc i t y lk o  w  P o ls k ic h  L in ia c h  O cea­
n ic z n y c h  w y n io s ły  o k . 1,8 m i l io n a  z ło ty c h .

P rz e w id y w a n e  o szczęd n o śc i w  r .  1955 —  4 
m i ln .  z ło ty c h .

6) Z a s to s o w a n ie  c h ło d n i a b s o rb c y jn e j na  
s ta tk u -b a z ie . P r o je k t  b ry g a d y  r a c jo n a liz a ­
to r s k ie j .  P rz y n ie s ie  p o n a d  15 m i l io n ó w  z ło ­
ty c h  o szczęd n o śc i w  d e w iz a c h .

7) N o w a  m ie s z a n k a  p ę d n a  d o  s i ln ik ó w  
w o ln o o b ro to w y c h  p r o je k tu  o b . o b . M i le w ­
s k ie g o  i  K a rs k ie g o . D a ła  w  c ią g u  ro k u  p o ­
n a d  2 m i l io n y  z ło ty c h  oszczęd n o śc i.

P o m y s łó w  r a c jo n a liz a to rs k ic h  u z n a n y c h  
za  w y n a la z k i z g ło szo n o  w  u b ie g ły m  ro k u  8, 
2  czego d o  z a s to s o w a n ia  p r z y ję to  7.

P o d  w z lę d e m  o g ó ln y c h  w y n ik ó w  p ra c y  
n a jle p s z e  o s ią g n ię c ia  w  1954 ro k u  u z y s k a ła  
k o m ó rk a  w y n a la z c z o ś c i w  C e n tra ln y m  Z a ­
rz ą d z ie  P o ls k ie j M a r y n a r k i  H a n d lo w e j.  N a ­
to m ia s t  n p . C e n tra ln y  Z a rz ą d  M o rs k ic h  
S to c z n i R e m o n to w y c h  w y k o n a ł  p la n  r a c jo ­
n a liz a to rs tw a  t y lk o  w  80%. P rz o d u ją c y m  
w  ra c jo n a liz a to rs tw ie  z a k ła d e m  w  ty m  
C e n tra ln y m  Z a rz ą d z ie  je s t G d y ń s k a  S to cz ­
n ia  R e m o n to w a , k tó r a  w y k o n a ła  p la n  
w  122%, n a to m ia s t n p . w  P u c k ic h  Z a k ła d a c h  
M e c h a n ic z n y c h  w y k o n a n ie  p la n u  r a c jo n a l i ­
z a to rs tw a  w y n o s i z a le d w ie  23%.

J a k  z te g o  w id a ć , ro z w ó j ru c h u  r a c jo ­
n a liz a to rs k ie g o  w  p o s z c z e g ó ln y c h  z a k ła d a c h  
p r o d u k c y jn y c h  re s o r tu  je s t  b a rd z o  n ie je d n o ­
l i t y .  J a k  s tw ie r d z i ł  O b. M in is te r  Ż e g lu g i w e  
w s p o m n ia n y m  w y ż e j p rz e m ó w ie n iu , n ie ­
k tó r z y  d y r e k to rz y  z a k ła d ó w  i  C e n tra ln y c h  
Z a rz ą d ó w  u le g l i  z łu d z e n iu , że  za p os tę p  
te c h n ic z n y  o d p o w ie d z ia ln i są r o b o tn ic y -  
r a c jo n a liz a to rz y  o ra z  in s t y tu ty  n a u k o w e . 
T y m c z a s e m  z a d a n ie m  k ie r o w n ic tw a  z a k ła d u  
je s t  n ie  t y lk o  t ro s k a  o p ro d u k c ję ,  a le  ta k ż e  
o p os tę p  te c h n ic z n y .

T a m  w szę d z ie , g d z ie  k ie r o w n ic tw o  za­
k ła d u  p ra c y , o ra z  ra d a  z a k ła d o w a , n ie  doee 
n ia ją  zn a cze n ia  ru c h u  ra c jo n a liz a to rs k ie g o , 
w y s tę p u je  z ja w is k o  n ie d o s ta te c z n e g o  p o w ią ­
z a n ia  w y n a la z c z o ś c i z p la n a m i p r o d u k c y j­
n y m i,  co p o c ią g a  za sobą o g ó ln y  n ie d o ­
ro z w ó j r a c jo n a liz a to rs tw a . N ie  u w z g lę d n ie ­
n ie  w y k o n a n ia  p r o je k tó w  w  m ie s ię c z n y c h  
p la n a c h  p ro d u k c y jn o - te c h n ic z n y c h  p o w o ­
d u je  w  n a s tę p s tw ie  p rz e w le k ło ś ć  ic h  r e a l i ­
z a c ji .

T a m  n a to m ia s t, g d z ie  d y re k c ja  z a jm u je  
w ła ś c iw e  s ta n o w is k o  w  s to s u n k u  d o  r a c jo ­
n a liz a to ró w , a ra d a  z a k ła d o w a  i  k o m ó rk a  
p a r t y jn a  ró w n ie ż  in te re s u ją  s ię  ic h  p ra c ą , 
os ią g a ne  w y n ik i  p rz e d s ta w ia ją  s ię  p o z y ­
ty w n ie .

P o w sze ch n ą  b o lą c z k ą  ra c jo n a liz a to rs tw a  
w  s k a li  ca łego  re s o r tu  Ż e g lu g i je s t  w  d a l­
s z y m  c ią g u  s łab a  o bsa d a  k o m ó re k  w y n a ­
la z czo śc i p ra c o w n ic z e j,  k tó r e  n ie  n a d ą ż a ją  
s w y m  p rz y g o to w a n ie m  za ro z w o je m  ru c h u  
ra c jo n a liz a to rs k ie g o . B r a k  fu n d u s z ó w  n ie  
p o z w o lił ,  n ie s te ty ,  n a  szersze s z k o le n ie  k ie ­
r o w n ik ó w  k o m ó re k  w y n a la z c z o ś c i w  c a ły m  
re s o rc ie , a n i n a  z w ię k s z e n ie  o b s a d y  ty c h  
k o m ó re k . P rz y  s ta ły m  w z ro ś c ie  i lo ś c i z g ła ­
sza n y c h  p o m y s łó w , ta  sam a, a w  w ie lu  
w y p a d k a c h  z m n ie js z o n a  obsada  k o m ó re k  
w y n a la z c z o ś c i n ie  m oże  p o d o ła ć  z a d a n iu . 
R e z u lta te m  te g o  je s t  d łu g o trw a łe  z a ła tw ia ­
n ie  fo rm a ln o ś c i z w ią z a n y c h  z re a liz a c ją  
p r o je k tó w ,  co  w y w o łu je  s łuszn e  n a rz e k a n ia  
i  s k a rg i ze  s t ro n y  ra c jo n a liz a to ró w .

D la te g o  je d n y m  z n a jw a ż n ie js z y c h  zadań, 
k tó re  s to ją  o b e c n ie  p rz e d  c z y n n ik a m i o d p o ­
w ie d z ia ln y m i za ro z w ó j p o s tę p u  te c h n ic z n e ­
go w  re s o rc ie , je s t  n ie d o p u s z c z e n ie  d o  d a l­
szego n a ra s ta n ia  z a le g ło ś c i w  z a ła tw ia n iu  
i  r e a l iz a c j i  p r o je k tó w  ra c jo n a liz a to rs k ic h .

P ró c z  te g o  n a le ż y  u s iln ie  d ą ż y ć  d o  
y /z m o ż e n ia  ro z w o ju  b ry g a d  ro b o tn ic z o - in ż y -  
n ie rs k ic h ,  k tó re  s ta n o w ią  n a jle p s z ą  fo rm ę  
w s p ó łp ra c y  n a u k i  z p r a k ty k ą ,  a p rz e z  to  
g w a ra n tu ją  n a jw y ż s z e  o s ią g n ię c ia  w  ru c h u  
ra c jo n a liz a to rs k im .

M A R IA N  K R Y N IC K I

M in is te rs tw o  Ż e g lu g i

K o m ite t  R e d a k c y jn y  T e rm in a rz a  T e c h ­
n ik a  z a w ia d a m ia  c z ło n k ó w  N O T , że za­
m ó w ie n ia  n a :

T E R M IN A R Z  T E C H N IK A  1956 R O K U

będą  p rz y jm o w a n e  p rz e z  O d d z ia ły  N a ­
c z e ln e j O rg a n iz a c ji  T e c h n ic z n e j o d  d n ia  
1. 11. do d n ia  30. 11. 1955 r . w łą c z n ie .

T e rm in a rz  T e c h n ik a  1956 z a w ie ra ć  b ę ­
d z ie  17 o d rę b n y c h  m u ta c ji :  1) A g ro te c h -  
n ik ę ,  2) B u d o w n ic tw o ,  3) C h e m ię , 4) 
E n e rg o -e le k tr y k ę ,  5) T e le e le k try k ę ,  6) 
G e o d e z ję  i  W o d n o -M e lio ra c ję ,  7) G ó rn ic ­
tw o , 8) H u tn ic tw o ,  9) K o m u n ik a c ję ,  10) 
L e ś n ic tw o  i  D rz e w n ic tw o , 11) M e c h a ­
n ik ę , 12) O d le w n ic tw o , i3 ) P o lig r a f ik ę  
i  P a p ie rn ic tw o , 14) P rz e m y s ł S p o ż y w c z y , 
15) W łó k ie n n ic tw o ,  16) W o d o c ią g i, K a ­
n a liz a c ję , O g rz e w n ic tw o , G a z o w n ic tw o , 
17) Z o o te c h n ik ę .

C ena e g z e m p la rz a  z ł 10.—
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N O W O Ś C I  W Y D A W N I C Z E

A R T Y K U Ł Y  W  C Z A S O P IS M A C H  
P O L S K IC H

E K O N O M IK A  I  O R G A N IZ A C J A  P R A ­
CY N R  9: Socha M .: O w p ły w ie  p rze­

d łużan ia  okresów  m iędzyrem on to - 
w ych  na obn iżkę kosztów  w łasnych ;

G O S P O D A R K A  P L A N O W A  N R  9: 
P a jestka  J.: O m etodach badania 
i  k ry te r ia c h  w y b o ru  na jb a rdz ie j 
e fe k tyw n ych  rozw iązań techn icznych;

G O S P O D A R K A  R Y B N A  N R  9: B a - 
czewski A .: Szkolen ie k a d r w  ry b o ­
łó w s tw ie  m orsk im , N e tzer J.: D la ­
czego ło w im y  ta k  m ało łososia;

G O S P O D A R K A  W O D N A  N R  9: T i l l in -  
ger T .: Podręczne s ło w n ic tw o  w- za­
kresie dróg w odnych ;

N O R M A L IZ A C J A  N R  8: P lane ta B.: 
O lepsze w yko rzys ta n ie  n o rm a liza ­
c ji ;  W ysok iń sk i T., Zenow icz B., 
Zyżniew iski M .: S k u tk i techn iczno- 
ekonom iczne n o rm a liz a c ji;

O C H R O N A  P R A C Y  N R  9: R adgow ski 
Z. Nowoczesny sprzę t ra tu n k o w y  w  
żegludze m o rs k ie j;

P R Z E G LĄ D  M E C H A N IC Z N Y  N R  9: 
T ym o w sk i J.: H am ulce postępu 
technicznego;

P R Z E G LĄ D  S P A W A L N IC T W A  N R  9:
W aluszew ski S.: Technologiczność 
spawanych k a d łu b ó w  ok rę tó w ;

T R A N S P O R T  N R  10: A nd ruszk iew icz  
W ,: W spółpraca p o rtó w  z ko le ją .

W  n r 9 (w rzesień 1955) m ies ięczn i­
ka  „D :e S c h iffa h r t“  u ka za ły  się m .in . 
następujące opracow an ia :

Salom on K . (w ice m in is te r tra n s p o rtu  
N R D ): Dziesięciolecie transportu w  
Niem ieckiej Republice Demokratycznej 
(żegluga śród lądow a i  m orska); M ay 
I I . :  Jak przedstawia się stan rozwojo­
w y łodzi pchających? (cha rak te rys tyka  
now ych ty p ó w  ło d z i pcha jących  dla  
żeg lug i ś ród lądow e j); Z  orzeczeń K o ­
m isji A w ary jn e j (analiza zderzenia sta­
tk u  —  „W is m a r“  z u rządzen iam i ś lu ­
zow ym i B run sbu tte lkog , spowodow a­
nego przez s iłę  wyższą —  n a g ły  s iln y  
w ia tr  i  p rąd); EiBenberg H .: Szkoła 
morska w  W ustrow (wyposażenie m ie ­
szkalne i gospodarcze); M a c h tF .: T ra w ­
ler czy statek-przetw órnia (c h a ra k te ry ­
s tyka  now ych  ty p ó w  s ta tków  ryb a c ­
k ic h  z u rządzen iam i p rze tw ó rczym i); 
S chm id t: Ta’k nie wolno projektować! 
(k ry tyczna  ana liza  p ro je k tó w  pog łęb ie­
n ia  basenu i  um ocn ien ia  nabrzeża w  
po rc ie  W ism ar); Now y szybki statek 
ratowniczy (p ro d u k c ji zachcdn io -n ie - 
m ie ck ie j); Salom on K .: Recenzja książ­
k i ,,Prawo morskie w  Niem ieckiej R e­
publice Dem okratycznej“ (zb iór p rze­
p isów  p ra w n ych , opracow any przez 
d r  Baberga i  k p t. P roppa); Echosonda 
typ 8602.1. F  9 (ch a ra k te rys tyka  echo­
sondy p ro d u k c ji NRD).

O PC K O K  
AOT

N r 9 (w rzesień 1955) m ies ięczn ika 
„M o rs k o j F lo t“  zaw ie ra  m .in . nastę­
pu jące  opracow an ia :

B y k ó w  N .: (w icem in ister- żeg lug i 
m o rsk ie j ZSRR); Uchw ały lipcowego 
Plenum K C  K P Z R  o postępie technicz­
nym  podstawą pracy transportu m or­
skiego; F ie lin z a t B.: O specjalizacji i 
kooperacji stoczni i b iur projektowo- 
konstrukcyjnych; G orazdow ski St.: 
Rola radaru w  zapobieganiu zderze­
niom na morzu (Skrócony p rzek ład  
a r ty k u łó w  z n r  6 i 7/1954 ,,T G M "); 
Z o tow  D.: Sposób sztormowania w y ­
nika z właściwości statku; M an I.: 
Znać statek, uwzględniać konkretną  
sytuację (podsum owanie d ysku s ji o spo­
sobach szto rm ow an ia  s ta tkó w  na m o­
rzu ); G lin k in  B., Ja w o rs k i A .: W  spra­
w ie rozdziału energii elektrycznej na 
zbiornikowcach; L a jn e r  S.: O dotrzy­
m ywanie wymogów wytrzymałości kadłu  
ba statku przy rozmieszczaniu ładunku; 
Bien.ua F., S z ila je w P .: W  sprawie obli­
czeń wytrzymałości płaskich ścianek ko - 
tłowych wzmocnionych w iązaniam i; Z a j-  
cew J.: Pływ ające środki wyposażenia 
nawigacyjnego wytyczające tory wodne 
w  cieśninach Kattegat, M a ły  i Duży 
B elt oraz w  południowej części B a łty ­
ku; W ym iana doświadczeń (m .in. p rz y ­
rząd  do po m ia ru  m aksym alnego ciś­
n ien ia  w  cy lin d ra ch  s iln ik ó w  t ło k o ­
w ych ); Nowy instytut Akadem ii Nauk  
ZSRR (główne zadania now o u tw o rzo ­
nego In s ty tu tu  K om p leksow ych  P ro b ­
lem ów  T ransp o rtow ych ); M ic h a jło w  
S.: Budowa morskich statków handlo­
wych w  państwach kapitalistycznych  
po drugiej w ojnie światowej; B u łga ­
ró w  N.: Recenzja książki S.S. Grisz- 
czenko i N .A . Fiodorowa „Jak pow­
staje statek“.

T E C H N I K

N r  9 (w rzesień 1955) m iesięczn ika 
„S c h iffb a u te c h n ik “  zaw iera  m .in . na ­
stępujące opracow an ia :

Schelzer M .: Pogłębiać wiedzę eko­
nomiczną (zagadnienie opracow ania 
i  w y k ła d a n ia  e ko n o m ik i b u d o w n ic ­
tw a  okrę tow ego); D roscher P .: Z a ­
gadnienia konstrukcyjne związane ze 
spawaniem osłoniętym lukiem  m eta­
lowym  w  budownictwie okrętowym  
(uw ag i dysku sy jn e  do re fe ra tu  E. K a ­
łu ż y  na ten, tem at, opub likow anego  w  n r  
8/55 „S c h iffb a u te c h n ik “ ); Schw arz H .: 
Klejenie lekkich m etali; Statek-prom  
o napędzie dieselelektrycznym „W illi 
Schroder“ dla żeglugi na rzece W arnow  
(szczegółowy, bogato ilu s tro w a n y  opis 
nowego s ta tk u -p ro m u  do przewozu 
pasażerów i po jazdów : d ługość ca łko­
w ita  29,6 m, w yporność z obciążeniem

40 t  —  250 t ;  zanurzenie 2,31 m, 158 
m ie jsc  siedzących); K o w a le w s k i H .: 
Obserwacje i pom iary drgań, statecz­
ność i właściwości morskich traw lera  
„KOS 205“  podczas rejsu połowowego 
(dokończenie z n r  8/55); F re ib e rg  G.: 
Klasy niemieckiego Przedsiębiorstwa 
Inspekcji i K lasyfikacji Statków (Re­
je s tru  N R D ); Oelsehig W .: Zasady bu­
dowy okrętowych przekładni zębatych, 
szczególnie dla urządzeń turbinowych  
(dokończenie z n r  8/55); Federow  J.: ; 
Konferencja partyjno-ekonom iczna sto­
czni W arnow w  W arnemünde; H u c­
k s to r f:  Streszczenie referatu na temat 
nauczania elektrotechniki okrętowej na 
wyższych uczelniach; K o w a le w s k i H .: 
Streszczenie referatu na tem at pom ia­
rów wodowania statków; M o h r W .: 
Tymczasowe zakończenie dyskusji nau­
kowo-technicznej nad zagadnieniami 
budownictwa okrętowego; Z  działal­
ności Kom isji Techniki Okrętowej; 
Przegląd Czasopism; Recenzje i  omó­
wienia.

lOfltlblH TPflHcnoPT
W  osta tn ich  num erach  gazety „W o d - e 

n y j T ra n s p o rt“  ukaza ły  się m .in . nas- fj 
tępu jące opracow ania :

N r  108/55 Cenne prace nowato­
rów (w yw ia d  z p rzew odniczącym  Za­
rządu G łównego S towarzyszen ia N a - /  
uk.owo-Techn,icznego T ra n sp o rtu  W od- | 
nego N.P. F iedotow em  na tem a t c ie - ' j  
kawiszych pom ysłów  ra c jo n a liz a to r­
sk ich  p ra c o w n ik ó w  radzieck iego t ra n -  J 
aportu  m orskiego j  śród lądow ego); S i- 
m eonow N. (w icem in is te r tra n sp o rtu  ;v 
B u łg a rs k ie j R e p u b lik i L u d o w e j): Roz­
wój transportu wodnego w  Bułgarii; 
Czełyiszew i  in .:W ażna rezerwa zw ię­
kszenia przewozów ropy naftow ej 
(w łaśc iw e  czyszczenie z b io rn ik ó w  na ! 
s ta tkach ); G'ieorgdjew B .: „W itjaź“ na 
Oceanie Spokojnym (z rad z ie ck ich  ba ­
dań oceanolog icznych); n r  109/55 —  
K riw o s z a p k in  A .: W ynik błędnego p la ­
nowania (b ra k  s iły  robocze j w  p o r-  ! 
cie lerungradzkdm , spow odow any b łę ­
d n ym  p lanow an iem  stanu za trud n ien ia  ; 
w  op a rc iu  o przec ię tne nas ilen ie  p rze - i 
ła d u n k u ); Czeriew ko P. (w ice m in is te r 
żeg lug i śródlądowej ZSRR): Szerzej 
wykorzystywać rezerw y żeglugi śród­
lądowej; n r  110/55 —  Łuszczew ski W .: 
Na lin ii węglowej (ch a ra k te rys tyka  ¡j 
przewozu węgla s ta tk a m i rzeczno-m or- i 
ski.m i z G dańska do p o rtó w  radziec­
k ich ); Zasławtstei M .: Jeszcze raz o 
specjalizacji i kooperacji stoczni; : 
O zwiększenie roli dyspozytora (w yp o - j 
wiedza dyspozyto rów  m orsk ich  i  rzecz- ' 
nych p rze ds ięb io rs tw  żeg lugow ych na | 
tem a t m ożliw ości usp raw n ie n ia  p ra cy  / 
f lo ty ) ;  G ieong ijew  B.: N a biegun po- / 
łudniowy (Przegląd w y p ra w  a n ta rk ty c z -  j 
nych  w  'X X  w .); n r  111/55 —  G iech - | 
m an J.: Racjonalizatorzy portu odes- 
kiego (usp raw n ien ia  w  zakresie eks­
p lo a ta c ji sprzę tu  zm echanizowanego 
w y ła d u n k u  i  czyszczenia z b io rn ik ó w - i 
ców oraz sprzę tu  p rze ładunkow ego); I
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n r  114/55 —  Z o tin  M .: W  centrum  
A rk ty k i (praca radz ieck ich  d ry fu ­
ją cych  s ta c ji na ukow ych); n r  115/ 
55 —  C ina I.. N e im an I.: Szybkościowy 
w yładunek cementu z o tw artej barki 
n r  116/55 —  R iem a jew  E.: W alka z ko­
rozją detali w  silnikach 3D6; B ie la n in  
S.: Poważna rezerwa zwiększenia zdol­
ności przewozowej floty (właściw(a, 
eksp loatac ja  k o t łó w  pa row ych); n r  
118/55 —  O szybsze remontowanie sta­
tków morskich (a r ty k u ł w stępny); 
Giessat W., K ru g ły j G., C ym a rn y j S.: 
Z doświadczeń szybkościowego doko­
w ania statków.

PEUHOM
T P A H C n O P T

N r 8  ̂ (s ie rp ień 1955) m ies ięczn ika  
„R ieczno j T ra n s p o rt“  zawiiera m .in. 
następu jące opracow ania :

Kurs na postęp techniczny (a r ty k u ł 
w s tępny); Zapolska N .W .: Organizacja 
remontu statków według nowych za­
sad; S ie rg ie je w  W .I.: M etodyka bada­
nia w  naturze korozji kadłubów stat­
ków rzecznych; I jo n o w  W .F.: O nie­
których cechach szczególnych oraz 
przyczynach zużycia j uszkodzeń głów­
nych części silników 3 D  6; G uriew iez 
I.M .: O szersze zastosowanie antyko­
rozyjnych farb poliwinilowych; Jago- 
d iń s k i E .A .: Sposób układania na gorą­
co powłok bitumicznych na ściany ła ­
downi metalowych barek; D u n d u k  I.D .,
Ż i w ica  W.J.: Z doświadczeń zwiększa­
nia odporności na zużycie części urzą­
dzeń czerpakowych na pogłębiarkach; 
S m o laków  B .N .: K ierunki opracowa­
nia racjonalnych konstrukcji okręto­
wych ze stali o zwiększonej w ytrzy ­
małości; W ym iana Doświadczeń (w y ­
pow iedzi m echan ików  o k rę to w ych  na 
tem at usp raw n ie n ia  eksp lo a tac ji s iln i­
k ó w  spa lin ow ych  w  żegludze śród lą ­
dow e j, ogrzew ania s ta tk u  gazam i spa­
lin o w y m i itp .) ;  Z prasy zagranicznej 
(no w y  h o lo w n ik  m o to ro w y  na Re­
nie, o d p o w ie trz n ik  w e w n ą tn z -ko tło w y  
d la  k o tłó w  p łom ien ieow ych), Nowości 
Wydawnicze.

N r 9 (w rzesień 1955) m ies ięczn ika 
„R ieczno j T ra n s p o rt“  zaw iera  m .in . 
następu jące op racow an ia :

Nieustannie doskonalić technikę i 
technologię prac przeładunkowych  
(a r ty k u ł w s tępny); Sojutzow A . A .:
O normach eksploatacyjno-technicz- 
nych w  żegludze (ś ród lądow e j); Szara- 
p o w  N .I.:  O pełniejsze wykorzystanie

rezerw dla zapewnienia rentownej p ra ­
cy przedsiębiorstw żeglugowych; D a- 
w y d o w  M.S.: Ważna rezerwa obniże­
nia kosztów własnych przewozów (zu­
życie p a liw a ); R iensk i N .M .: Zabezpie­
czanie silnika Skoda przed pękaniem  
koszulek cylindrowych; B ie la k  I.Ł .:

N ow e ks iążk i
S te jn bu k  Sz. E .: Cięcie płomieniem  
w  budownictwie okrętowym. Gazorie- 
za tie łn y je  ra b o ty  w  sudos tro jen ii. Sud- 
p rom giz  L e n in g ra d  1954, 112 s ir., 38 
iys ., poziom  I I / I I I  —- P ra k tyczn y  p o ­
ra d n ik  do szko len ia  spawaczy w  zakre ­
sie m ate ria łoznaw stw a , a p a ra tu ry  i 
techno log ii cięcia p łom ien iem .

Łu kas iew icz  A . A .: Zbiór zadań z te­
orii okrętu. Z adaczn ik  po t ie o r ii ko . 
ra b lia . W od tran s izd a t L e n in g ra d  1954,
260 str., 139 rys., poziom  I I I / IV '  —  
K siążka zaw ie ra  s k ró t podstaw ow ych 
zagadnień z k u rs u  te o r ii o k rę tu  ’ na 
poziom ie in ż y n ie rs k im  z przytoczeniem  
podstaw ow ych w zo rów  oraz 350 zadań 
w raz  z rozw iązan iam i.

Pugaczew A. S.: Zbiór zadań z kreśleń
okrętowych. S bo rn ik  zadacz po sudo- 
s tro it ie ln o m  czerezem ju. Sudprom giz 
L e n in g ra d  1954, 235 str., 288 rys., po­
z iom  I I I  —  K siążka  będąca podręczn i­
k ie m  d la  te c h n ik u m  zaw ie ra  270 zadań 
z zakresu ry s u n k u  teoretycznego o k rę ­
tu  oraz k o n s tru k c ji od prostszych 
(węzły, fu n d a m e n ty  maszyn,, sekcje 
p łask ie) do ba rdz ie i skom likow anych  
(sekcje przestrzenne).

R y b a łto w s k i N. Ju.: Kompasy magne­
tyczne. M a g n itn o  —  kom pasno je  dieło. 
W odtrans izda t L e n in g ra d  1954, 491 str.,
167 rys., poziom  IV'. —  K siążka  będąca 
podręczn ik iem  d la  s tud en tów  wyższych 
ucze ln i om aw ia  m agnetyzm , zagadnie­
n ia  d e w ia c ji, p ro je k to w a n ie  kom pasów  
i  u s ta w ia n ie  ich  na sta tku .

B u ź n ik o w  W . M .: Okrętowe kotły pa­
rowe, S udow y je  p a ro w y je  k o tły . S ud­
p rom g iz  1954, 440 s tr., 250 rys. poziom  
I V  —  P odręczn ik  d la  s tud en tów  w y ­
dz ia łów  _ b u d o w y  m aszyn o k rę to w ych  
om a w ia ją cy  teo rię , ko n s tru kc ję , p ro ­
je k to w a n ie  i  eksp loa tac ję  okrę to w ych  
k o tłó w  pa row ych . M oże rów n ież  za in ­
teresować personel in ż y n ie ry jn o -te c h ­
n iczn y  f lo ty .

A kse lband  A . M ., Łappa M . I.: Eksplo­
atacja turbin okrętowych na parę od­
lotową. E ksp lua ta c ja  sudow ych tu rfo in - 
nych us tanow ok obrafootawszego para. 
M o rsko j T ransp o rt, M oskw a 1954, 146 
str., 49 rys . —  K o n s tru k c ja  tu rb in  pa-

Badania wytrzymałości barek zbiorni­
kowych; K ic z k in  I.I.: Zastosowanie 
izotopów radioaktywnych w  celu kon­
troli konsystencji mieszaniny; K u zn ie - 
cow W .A .: Z nowych zagadnień auto­
m atyzacji oznakowania nawigacyjnego; 
Nowości Wydawnicze.

zagraniczne
r  ow ych i p rzek ładn i. Zasady i  w ska ­
zów k i obs ług i zapobiegania aw ariom , 
dokonyw an ia  przeglądów .

G usiew  A . M .: W pływ  w ia tru  na drogę 
i sterowność statku. W lija n i je  w ie tra  
na p u t ‘ i  u p ra w lja je m o s t“ sudna. M o r­
sko j T ransp o rt, M oskw a 1954, 235 str., 
153 rys. —  K s iążka  d la  na w ig a to ró w  
tłum acząca podstaw owe zagadnienia 
z hyd roae rom echan ik i, oraz o m a w ia ją ­
ca z ja w isko  d re j fu  s ta tk u  i  odchyleń 
s ta tku  od ku rsu .

K ru g  Hans: Doświadczenia z okrętowy­
mi silnikam i Diesla. E rfa h ru n g e n  m it  
S ch iffd iese lm oto ren . S p ring e r - V e rlag  
B e r lin  1954, 184 str., 229 rys. —  K s ią ż ­
ka dla  -inżyn ie rów  k o n tru k to ró w  i  ob­
s ług i s iln ik ó w  okrę to w ych . O m aw ia 
p ra k tyczn e  w iadom ości z eksp loa tac ji 
s iln ik ó w  w ysokoprężnych , ich  poszcze­
gólne e lem enty, gospodarkę pa liw em , 
chłodzenie s iln ik ó w , sm arow an ia  i  
u rządzenia pom iarow e.

K u lik o w s k i P. P., P ris ja g in  W. W.: 
Okrętowe kotły j maszyny parowe.
S udow y je  p a ro w y je  k o t ły  i m asziny. 
R iecznoj T ransp o rt, M oskw a 1954, 379 
sL ., 246 rys. -— K o n s tru k c ja  k o t łó w  i 
m aszyn oraz ic h  eksploatacja . Podręcz­
n ik  d la  szkolen ia załóg m aszynow ych 
s ta tkó w  rzecznych.

M a jk o w  N. K .: M alowanie i wykańcza­
nie statków. O kraska i  o td ie łk a  sudow. 
W yd. I I  W odtrans izda t. M oskw a 1954, 
176 str. 48 rys. —  P ra k ty c z n y  podręcz­
n ik  d la  m is trzó w  m a la rzy  i  s to la rzy  
za trudn ionych  w  b u d o w n ic tw ie  o k rę ­
tow ym . O m aw ia w łaściw ości la k ie ró w  
i m a te ria łó w  pom ocniczych, proces 
techno log iczny ręcznego i zm echan izo­
wanego m a low a n ia  k a d łu b ó w  ok rę to ­
w ych  i  nadbudów ek, de ko racy jne  w y ­
kańczan ie pomieszczeń na sta tkach .
N iacza jew  W . W .: Urządzenia elek­
tryczne: na statkach. Sudow oje  e le k tro - 
obońudowanije. R iecznoj T ransport, 
M oskw a 1954. 263 s tr. 162 rys . —  K siąż­
ka  d la  szko len ia  załóg okrę to w ych  
obe jm u jąca  w iadom ości ogólne z e lek­
tro te c h n ik i, opis urządzeń, zasady m on­
tażu.

R e d a g u je  k o le g iu m :
M g r  K .  K ie r k o w s k i,  m g r  S t. L u d w ig ,  m g r . t a ż  T . P re c h itk o ,  m g r  Cz. W o je w ó d k a , m g r  J . W o jty s k o

S e k re ta rz  R e d a k c j i :  M . B u c z k o w s k a  J
A d re s  R e d a k c l l  1 A d m i n i s t r u j ™  •? ' Y '  v 'Vydaw j? ic tw a  K o m u n ik a c y jn e “ , O d d z ia ł M o rs k i
C ena n u m e ru  p o je d y n c z e g o  6 -  z f ^ r e n u m ^ r a t T r o c z ^ T C  j  16’ P r  n?' 87 ~ t  P rz y jm o w a n ie  in te re s a n tó w  w  godz. 9 -1 2 . 
w  n a jb l iż s z y m  u rz ę d z ie  p o c z to w y m  lw u ? ;  1' ~  P re n u m e ra tę  n a le ż y  w p la c a c  na  rę c e  lis to n o s z a  lu b
In fo r m a c j i  w  s p r fw ie  m ie s ią c a  p o p rz e d z a ją c e g o  k w a r ta ł ,  za k tó r y  o p ła c a  s ię  p re n u m e ra tę
m u je  O d d z ia ł W y d a w n ic tw  Z a g ra n ic z n y c h  p m r  ze  z.le c ? " le m  w y s y łk i  za  g ra n ic ę  u d z ie la  o ra z  z a m ó w ie n ia ' p r z y j -
W s re lk fe  re v io  a < j g ra m c z n y c h  P P K  ..R u c h  S e k c ja  E k s p o r tu ,  W a rs z a w a , A le je  J e ro z o lim s k ie  119, te l.  805-85.
M d k u  *dv t e “ pr eni i m f,rat £l  n a le ż y  zg ła sza ć  ta m , g d z ie  o p ła c o n o  n a le ż n o ś ć  za p re n u m e ra tę  w  w y ­
p a d k u , g d y  te  re k la m a c je  m e  o d n o s ^  ^ u t k u  n a le ż y  re k la m o w a ć  p o d  a d re s e m : „ W y d .  K o m u n ik . “  o d d z  M o r tk i  D z ,a t

W s z e lk ie  p ra w a  z a s trze żo n e . y tU ' T ź  u . a  W a s z y n g to n a  34 P- «■ . „  ,
, , , n i  z .  11/53 P rz e d ru k  d o z w o lo n y  z p o d a n ie m  ź ró d ła
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